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Na miejsce napadu wyruszyła ekipa 
policyjna, a w eter poszły komunika­
ty, by natychmiast zablokować drogi 
wyjazdowe z miasta i województwa_ 

r Pracujący w terenie policjanci mieli 
'zwrócić szczególną uwagę na czarne 

audi 80, którym poruszali się trzej 
uzbrojeni bandyci. 
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Ładowacz Zbigniew oczyszcza wagony z rudy. Najpierw koparka je opróżnia, 
a co zostawi , trzeba wyrzucić szuflą. Płacą 12 Złotych od wagonu, ale "szu­

fluje" trzech, więc muszą się dzielić. Owszem, w miesiącu wyrabiają sie­
demset, osiemset " złociszy", ale to nie jest "spacerek". Tu potrzeba zdro­
wia, toteż Zbigniew mówi, że: - ... to nie praca, tylko zamiana zdrowia na 

paczkę papierosów. 
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Kronika 
policyjna 

Włamywacz "na bani" 
30 września w Lubaczowie 

policJanci z miejscowej KAP za­
trzymali 37-letnlego mieszkańca 
Rudy Róianleckiej, który włamał 
się do żuka, zaparkowanego przy 
ulicy Norwida. Wlam~acl wy­
rwał obudowę stacyjki i pr6bo­
wał uruchomić pojazd, z czym 
miał pewne trudności, wynikają­
ce prawdopodobnie ztego, że do 
.pracy" zabrał się, mając 2,89 
promila alkoholu w organi!mie. 

Pod specjalnym nadzorem 
Pewien 16-letnl wychowanek 

Państwowego Młodzieżowego 
Ośrodka Szkolno-Wychowaw­
czego w Lubaczowie od dłuższe­
go czasu terroryzował swoich 
kolegów nożem l zabierał im 
różne części garderoby. Paszko. 
dawani, zastraszeni, milczeli, 
ale do czasu. Teraz młodociany 
rozbójnik będzie wychOwywany 
pod specjalnym nadzorem. 

Włamywacz w "Przyszłości" 
W nocy z 30 września na 1 

patdziernika nieznany sprawca 
włamał się do pomieszczeń spół­
dzielni .Przyszłość· w Przemyślu, 
skąd skradł około 7 tys. złotych. 

Skok na pizzerię 
W nocy z 1 na 2 pafdzlernlka 

nieznany sprawca włamał się do 
pizzerii przy ulicy Konopnickiej 
w Przeworsku. Z racji pó1.neJ 
pory włamywacz nie skorzystał 
z pizzy, zadowolił się jedynie al-­
koholem , papierosami. Straty 
wyceniono na 2 tys. złotych. 

Z_ki kolo torów 
2 patdzlernlka niedale ko 

Grzęski, na polach koło torów 
znaleziono zwłoki kobiety. Ich 
stan wskazywał, że śmierć na­
stąpiła dość dawno. Policjanci 
ustalili , Iż zmarłą by/a 77-letnia 
mieszkanka Rogótna, od lipca 
br. poszukiwana jako zaginiona. 

Rekord w kiosku 
W nocy z 2 na 3 patdzlernika 

nieznany sprawca włamał się do 
kiosku przy ulicy Grunwaldzkiej 
w Przemyślu , skąd zabrał papie­
rosy wartości 14 tys. zl. Biorąc 
pod uwagę przeCiętną cenę 
paczki papierosów włam)Wacz 
trafił na niewielką hurtownię. 

Nieudane włamanie 
3 pafdzlernika pięCiu włamy­

waczy zabrało Się za sklep To­
mex przy ulicy Asnyka w Prze­
myślu. Spłoszeni przez przypad­
kowych przechodn iów, dali 
nogę. Policjantom, którzy ruszyli 
za nimi w pościg, udało się za­
trzymać dwóch (obaj mieszkań­
cy Częstochov.y) . 

Makabryczne odkrycie 
4 patdziemlka. niedaleko Prze­

myśla. w lesie koło Kruhela grzy­
biarze znaleiIi zwłoki nieznanego 
mężczyzny. Ich stan (darujemy 
sobie makabryczny opis) wska­
zywał, że denat powiesił się I to 
doŚĆ dawno. Policjanci starają się: 
ustalić tożsamość zmarłego. 

ŻYCIE 
PRZI!MYSKlE 

prawo 

Sesja Sejmiku Samorządowego 

Stan dróg 
i Euroregion Karpacki 
Stan i utrzyman ie dróg w 
województwie oraz s prawy 
związane z Euroregionem 
Karpackjm były omawiane 
podczas kolejnej sesji 
Sejmiku Samorządowego 
województwa przemyskie­
go, która odbyła się w 
poniedziałek, 29 września . 

Zapoznano się także z in­
fonnacjlł wojewody prLC­
myskiego na temat reali­

zacji budżetu za pierwsze półro­
cze 1997 roku oraz założenia­
mi do budżetu na rok przyszły. 

W sesji wziął udział dyrek­
tor wykonawczy Euroregionu 

Samopomoc miejska 

Piotr Heliński , który wysłuchał 
wątpliwości m.in. pn.ewodni­
czącego Rady Miasta Pr/..emy­
~ l a Andrzeja Matu siewicza, 
związanych z celem i korzyścia­
mi płynącymi z przynależnośc i 
do Euroregionu. 

Z kolei wicewojewoda'pr/..e­
myski Jeny Marcinko, uznał l.a 
słuszną ideę tworzen ia eurore­
gionów, ale przyznał też, że wi­
docznych efektów z obccno~ci 
na.'Izego województwa w struk­
turach EK nie widać. 

Sesja sejmiku odbywała się 
na kilka dni pn:ed spotkaniem 
Rady Euroregionu Karpackie­
go, które w związku z objęc iem 

Prezydent w Opolu 
W XIV Ogólnym Zgromadze­
niu Mias t Polskich, które 
odbyło się 3 i 4 październi· 
ka w Opolu . uczestniczył 
prezydent Przemyśla 
Tadeusz Sawjcki. 

W trakcie toczonych roz­
mów porusza no .m.in. 

Spr.iWy zwi'łZarle z nową sytu­
acją,jaka zaistniała w Polsce po 
ostatnich wyborach. zwracając 
przy tej okazji uwagę na po­
trzebę powstania ponadpartyj­
nego i ponadklubowego forum, 
dbającego o interesy samorzą ­
dów lokalnych. W skład tego 
forum mi eliby wejgć nowo 
wybrani posłowie i senatoro­
wie, klórzy pełnili poprzednio 
funkcje prezydentów, bunni­
slrzów czy wójtów. Ich zada­
niem by.łoby wspientnie inicja-

Dzień Seniora 
Z okazji międzynarodowego 

Dnia Seniora w Kasynie 
Garnizonowym odbyło się spa­
tkanie członków Związku Eme­
rytów i Rencistów_ Przybyli na 
nie przedstawiciele kół miej­
skich i gminnych. Był czas na 
wspomnienia. poczęstunek, a 
nawet zabawę taneczną . 
Związek Emerytów i Renci­

stów w województwie przemy-

Nadkom. 
mgr. Andrzejowi Horuszko 

wyrazy współczucia 
z powodu ~mierci 

OJCA 
składają pracownicy 

Inspektoratu i Wydziału 

Prezydialnego KWP 
w Przemyglu 

tyw decentrali zacyjnych w 
państwie i wspomaganie samo­
rLądowych postulatów legisla­
cyjnych. 

W Opolu zdecydowano tak­
że o konieczności powołania 
funduszu samopomocowego 
mia.'I t polskich. Zgromadzone 
przy jego pomocy środki mo­
głyby zostać użyte jako pomoc 
dla potrzebujących samorzą­
dów. PotrLebę powstania takie­
go funduszu zauważono szcze­
gólnie w trakcie tegorocznej 
powodzi. kiedy to pojawiło się 
wiele trudnogci w udzielaniu 
pomocy terenom dotkniętym 
klęską żywiołową, zwłaszcza 
w przekazywaniu pieniędzy 
bezpogrednio między gminami. 

Fundusz samopomocy mia.~ t 
polskich ma powstać i zacząć. 
działać w przyszłym roku, (R) 

skim liczy 6 tys. członków, na­
tomiast koło miejskie w Prze­
myślu 3 tys. członków. Jak pa­
informował przewodniczący 
związku Władysław Sopel.tyl­
ko w tym roku na pomoc dla 
chorych i biednych pneznaczo­
no - w formie zapomóg - 8 tys. 
zł. W r.mlach pomocy dla po­
wodzian emeryci i renciśc i ofia­
rowali 1300 zł. T. 

Koledze 
MartOM Matuszewskiemu 

wyray gł~bokiego 

współczucia 

z powodu gmierci 

OJCA 
składają 

ko leżanki i koledzy 
z Wojewódzkiego Zespołu 

Pomocy Społecznej 
w Pr.lCmy~lu 

przez Krosno od I lipca funkcji 
"stolicy" Euroregionu miało 
miejsce w Polańczyku nad Je­
ziorem Solińskim (2-3 paździer­
nika). 

Najbardziej istotne ustalenia 
podczas wrze~niowej sesji sej­
miku dotyczyły 9róg. Podjęto 
także uchwałę w .sprawie po­
nownej oceny Sianu głównych 
odcinków dróg w wojcwódz­
twie oraz podkrd lono, że na­
dal nie zapadły decyzje co do 
wskazania lokalizacyjnego, do­
tyczącego przebiegu autostra­
dy mi ędzy Przeworsk iem a 
przejściem gmnicznym w Kor­
czowej. 

Obecny na sesji przcdstawi­
ciel Agencji Budowy Autostrad 
prLedstawił ocenę natężenia ru­
chu samochodowcgo, według 
której od Rzeszowa - w kierun­
ku granicy - jesi on na tyle 
mały . że budowa autostr.tdy ma 
niewielkie u7.asadnienie ekono­
miczne. Bez względu na to, czy 
autostrada na terenie na.~zego 
województwa będzie budowa­
na w najbliższej przyszłośc i . 
czy nie. sejmik stwierdził pil­
ną potrzebę budowy obwodnic 
wzdłuż Irasy E-4. (R) 

Piecuszek 
z Finlandii 
Europejs kie Dni ptaków 
obchodzone są w tym roku 
4 i 5 pafdziernlka, Pierw­
sza z tych dat, to również 
polski Dzień Ornitologa. 

Pisa1i~my jut o akcji prlemy­
skich ornitologów. obrlłcz­

kujących pta.'Ii drobiazg w ło­
zach nad Sanem w Łętowni . Ze 
względu na nie sprzyjającą pa­
godę zakończyła się 26 WrLe­

gnia i pn.ez niecałe dwa miesią­
ce w zastawione sieci wpadło 
oraz zostało zaobrączkowanych 
w sumie 1362 ptaki, reprezen­
tujące 50 gatunków. Głównie z 
rzędu wróblowatych (Passeri­
fonnes). 

Po pnejrzeniu wszyslkich za­
pisków okazało się, że najliC"lJliej 
wpadały w sieci kapturki (402 
sztuki). pokrzewki ogrodowe 
(156), pierwiosnki (1 17), cier­
niówki (86) i sikory bogatki (65). 
Zaledwie po jednym zaobrączko-
wano: kopciuszka, wilgę, klą­
skawkę. gwierszczaka, dzięcioła 
dużego. strumieniówkę, jarzębat­
kę. trLciniaka, pełzacza I~nego i 
gwiergotkadnewnego. Tylko je­
den trafił się też okaz wcześniej 
zaołr.p.kowany, za to był to gość 
aż z Finlandii - piecuszek. 

W akcji, której wyniki będzie 
można ocenić dopiero po kilku 
następnych tego typo odłowach , 
prowadzonych w kolejnych la­
tach. broili udział pta~i pasjonaci 
z Kr.tkowa, Rzeszowa, Krosna, 
Prz.eworska i Prtemygla. Poma­
gał im, zupełnie ,,niechcący" są-

L:::::::::~L::::::~~-~~ siadujący z oboz.em omitologicz-4153 4r9:l' nym Andrzej Jankowski, który 
zwła.'Izcl.3. w desu:wwe i chłod­
ne dni stawał s i ę miłym i nie­
zmiernie pożądanym kompanem. 

oraz zaslrzega sobie plawo adiustacji I ewentualnego 
prezentowane w publikowanych materialach nIe zawsze 

A dzisiaj, w środę. z uza..oo­
nionym złlł pogodą przesunię­
ciem, w rumach Europejskich Dni 
Ptaków odbędzie się piesza wy­
cieczka, w której weźmie udz iał 

wraz z przemyskimi ornitologa­
mi młodzież szkolna. W okoli­
cach fortu Zniesienie obserwo­
wać będą prre latujące ptaki , te 
udające się do cieplejszych rejo­
nów i te przylatujące. by spędzić 
zimę razem z nami. W trudny 
czas powinni~my o nich pamię­
tać. (R) 

AKTUALNOŚCI 

On REDAKTORA 

Potrzeba 
reform 
Sz1toła jest najbardziej naturalną, Integralną częścią 

katClej wspólnoty lokalnej. Jej duszą i Wizytówką. Ze 
szkołą , gdzie spędza s ię pOłowę dzieciństwa I młodoścl ~ 
wią1ą Się najbardziej znaczące WSPOmnienia j pllzefycJa. 
Tam kształtuje się człowiek jako Istota społeczna! 
zdolna do współpracy i Wymiany z Innymi członkami 
społecznoścI. Jakle to będą \yspomnlenia I jakle 
wartości wpoi swym v.ychowankom szkoła na cale tycie 
- zależy już od tego, jaka jest ta kOnkretna szkoła. Czy 
jest instytucją Skupiającą na sobie życzliwe zaintereslr 
wanie rodziców, wtadz lokalnych . ośrodkiem tycia 
kulturalnego I towarzyskiego dla uczniów. nauczycieli I 
rodziców w mieJscowościach, gdzie nie ma Innych ofert 
kulturalnych? Czy jest wyobcowaną ze środowiska 
.przechowalnlą dzieci·, którą rodzice obarczają całym 
trudem edukacyjnym I wychowawczym, obWinIając ją 
przy okazji za wszelkie porażki wychowawcze? Te ·1 wiele 
Innych pytań są kluezo~e dla przyszłości SZkoły, która 
wymaga pllnych działań reformatorskich na progu XXI 
wieku . Reform koniecznych, by wychowanek polskiej 
podstawówki, liceum, absolwent uniwersytetu mógł 
stanąć do konkurencji na rynku pracy ze swoimi 
rówieśnikami z Innych krajÓW europejsklCtr I nie był w 
tej konkurencji skazany na przegraną. Szkoła wymaga 
reformy. bo Jest jedną z tych dziedzin 'lycia tbiorow.ego, 
które przechowały 'Zakonserwowane kształty nadane 
polskiemu syśtemowl edukacyjnemu jeszcze w czasach 
realnego socjalizmu. nie liCZąc tych zgoła kosmetycz­
nych zmian, jakie wprowadzono do norm regulującYCh 
sprawy edukacji. Jedyna zmiana o znaczeniu ustrojo­
wym, rozmyta jednak przez politykę finansową, dokOna­
ła się poprzez przejęc-Ie szkół przez samorządy. Po­
trzebneJest jednak coś więcej : przywrócenie szkole ~ 
zaufania rodzlcóYJ, uczniów t nauczycielI. Nie mogą się 

':zdarzać sytuacje, że nauczycielka w'polskieJ szkole do 
dziś nie Widzi nJc Złego w falscie slącJonowania w 
Polsce przez czterdzięścl lat okupacyjnej ArmII Czerwo;­
nej, a Inna nauczycielka w szkołe średn(ej do dziś 
powątpiewa w realność zbrodni ł<at~skiej , I nie jest 
ważne; te nie. uczy akurat historii ojczystej - jest 
członkiem ze~połu ludŻI , którym poWl~rzon2 kslt~owa­
nie ,umysłów I charaktęt6w młodego' pokolenia, ludzi , . 
beZb(onnyeh Jeszcze wobec atJtOtYtet6,w. Jeśli zaś 
wynikiem wichowawczych'lableg6W będzie )Y)'fllealone 
za Slł(oły pl"zekonanle, te .brak śl:twerenno.ś"CI nie Jest 
ładną Oło"lnośclą - to ukaja spełnl6 mote woQec, 
Społeczeństwa fuokcję destruk~jną. Wierzyć nal~. te 
takle~l~y lJaletą w polskich Slkołąch i> absolutne-
go~atglfleSu. . ~ 

.......... 

Sprostówanie 
W PQpri8dnim 'lumerze do artyklJłu Kamienna pu$t)fl/a 

'M<raQł się błąd półęgafący na zamianie numeru l:iIoł<u. 
w sąslecfztWle któr'ego ma poWstać nowy budyoęl<, a Jokafl­
zacja budzi kon~rsje dotyChczasowyd1 mieszkańCów 
osi:Kda. Chodzi o blOk z numerem 7. a nie - Jak posiano w 
cytowanY.m tekście - 8 . Zainteresowanych prZepr8$l&my za 
flOO1)fl<ę . 

Dr~ bł!ld - zawłnlOO)l' po części przez (lle najlepszej j~ 
ścl łącza telefoniczne - Wkradł się do InformacjI z rubryki 
Sygnalfod Czytelników. RelacjOnując kłopoty z admlnlstt& 
cją oSiedla . Pod Kaszt.t;Jlaml- ~ Oleszycach, nasz czytelnIk 
nIezbyt ~Ie określII , jakiej sp6łdz1elnl ...... asnoścłąJest 
(IWO osiedle. W Informacji podallśmy 'wlec' mylnie, -te osfe­
dle jest własnością 5p6tdZJelnl Mleszkanlą.wej z Lubacz~ 
~. podczas gdy za wspomniane w sygnałach ustel1\l odpo­
Wiedzlalnajest OleSl)'Cka Spółdzielnia Mieszkaniowa! ktM. 
tworzą mieszkańcy wspómnfanego osl...edla. ' Przeprasz:amy 
za olefortunną pąroyIł(ę. 

RA::AHItT 
Możesz wygrać! '.,wp 

Przemyśl 66,89 MHz * telewizor PHILIPS 
dlWonląc pod numer telefonu ().7oo/68 814 
* mikser, pudełka do żywności , makarony od MALMY 
codziennie od poniedziałku do piątku o 7.06 - konkurs .Poranny czas na .•. -
* pięćdziesiąt złotych od sponsorów RULETKI Radia HOT 
codziennie od ponledzlałllu do piątku od 9.00 do 11.00 
* meble z Tadeks-u 
w soboty od 10.00 do 11.00 - konkurs Remanent 
* wakacje w.,. od Biura Podróży Samaj i Scan Holiday 
w niedziele od 13.00 do 15.00 - program Pejzaże 



AKTUALNOŚCI 3 

Życie Przemyskie nagrodzone Uszczelnianie granicy 

Szlakiem dobrego wojaka Szwejka Rodczas pobytu Komendanta Głównego Slruży Granicznej gen. 
bryg. Andrleja Ank lewicza na terenie województwa przemy­

skiego padły z jego strony zapewnienia o wzmocnieniu wschod­
niej granicy w nOwe posterunki. - Do 2000 rok" m/lsimy /t!Ucho­
mit? rww)'chstrainic-powiedział gen. Ank lewicz. Kai:da z obcc­
nie i S lniejąeych strażnic "obsługuje" średnio 32 km granicy, co w 
prlypadku znacznegn wzrostu nielegalnych prLCkroczeń. doko­
nywanych głównie pr.lCZ obywateli pańStw azjatyckich, ogr.mi­
cza znacznie szybkooc prowad7..onych akcji . 

Pod hasłem ~Turystyka 
szansą dla środowi ska i 
kreowania nowych miejsc 
pracy· odbył się Światowy 
Dzień Turystyki, który w 
tym roku przypadł na 27 
września . Stał się on także 
okazją do uhonorowania 
wybijających się instytucji I 
osób, a działających w 
szeroko pojętej branży 
turystycznej. 

P
odcza~ spotkania w WieI­
kicj Sali Urzędu Miej­
skiego w Pr.lemyślu z rąk 

prezydenta miasta Przemyś la 
Tadeusza Sawickiego, zaslępcy 
dyrektora Wydziału Kultury , 
Sportu i Turystyki UW Mariu­
sza Pipskiego oraz naczelnika 
Wydziału Edukacji i Sportu UM 
Adama Łozińsk iego zło te od­
znaki "Zasłużony Działacz Kul­
tury Fizycznej" otrzymali Ry­
szard J6źwik i Juliusz Pelc. 

Dypl omy Prezesa Urzędu 
Kultury Fizycznej wręczono dla 
Domu Pielgrzyma w Kalwarii 
Pacławskiej oraz na'izemu re­
dakcyjnemu koledze Ryszardo­
wi Kosterkicwiczowi. 

Z kolei wojewoda przemyski 
prlyznał dyplomy dla: Zarządu 
Wojewódzkiego Polskiego To­
warzystwa Schronisk Młodzie­
żowych , Ko lejowego Klu bu 
PTTK "Pod Ciuchcią" z Żura­
wicy. Zarządu Oddziału PTTK 
w Przemyślu , Hufca ZHP Zie­
mi Przemyskiej, Zespołu Par­
ków Krajobrazowych w Prze­
my ~ lu , Ośrodka Doradztwa 
Rolniczego w Korytn ikach. 
Nadleśnictwa Bireza. Radi a 
HOT i redakcji Życia Pnemy­
skicgu. 

Dyplomy Prezydenta Mia.~ta 
Przemy~la otrzymali : ks. Jan 
Duba.~ (salezjanin), o. Bogusław 
Dąbrowski (fmnciszkanin). Zbi-

SPROSTOWANIE 

gniew Podolak, Janusz Motyka. 
Kalarzy na Harasimowicz, 
GrzegorL Jarach, Paweł Data, 
Marek Rząsa , Anna Korytko. 
Marek Żuk , Marian Zasadziń­
ski. Zdzi sław landa. Grlegor.l 
Szopa! Piotr Michalski. 

Prezydencki głos 
Po miłej chwi li nagr.ldzania 

tych. którLY wiele czasu, s ił i 
środków poświęcają rozwojowi 
turystyki oraz promocji regionu 
i mia.~ta PrLemyśla , głos zabrał 
prezydent T. Sawieki, który po­
wiedz iał m.in.: - Miasto Pru­
myśl chce dosmegać wagf tll­
ry.u)'ki i choć nie zawsze wystar­
cza ś/UdMw. to dułojymy starań. 
aby udział miasta w t}'t.:/z środ­
kach rosł" ( ... ). Nie poprusta­
Iliemy na tym. co dOly(;hcza.~ 

ut/alo sir u.fiQ8nQĆ. a/e bfdzie­
my /lI/lsieli wybieroć pomirdzy 
rożnymi pomysłami. hy pumoc w 
ich realizacji. 

Sezon turystycz ny, c hoć 
prLecież jeszcze nie zakończo­
ny, podsumował, w ujęciu kra­
jowym i lokalnym. Zbigniew 

Różycki - szef Wojewódzkie­
go Ośrodka Informacji Tury­
stycznej. Przy Icj okazji podal 
liczby, które wymownie pod­
kreś l ają wagę szeroko poję tej 
turystyki i usług w tej branży. 
Ponad 44 miliony obcokrajow­
ców odwiedziło na~z kraj. a po­
nad 25 milionów Polaków wy­
jechało za granicę . Choć nic 
wszystkie te pr-.lyjazdy czy wy­
jazdy można okrdlić mianem­
"turystyczne", to wszystkie 
z wiązane są z mni ejszą lub 
większą formą usług. A za tym 
kryją s ię określone dochody pie­
niężne. 

Przemyskie ma wiele atrak· 
cji. ale brakuje mu bazy i ofen, 
które pozwoliłyby zatr.tymać na 
tym terenie wszelkiego rodzaju 
lurystów. Jako negatywny prą­
kład Z. Różycki podał trudno­
ści z powstaniem muzeum lu­
dwisarstwa i fajkartswa, dwóch 
profesji tak bardzo pr.lec icż ko­
jarzonych z Przemyś lem. 

O pozylywnych zmianach i 
sukcesach mówił Dariusz Iwa­
ncczko. kierown ik Biura Inror-

Skargi. wołanie o sprawiedliwość (cd.)* 
W numerze 33 tycra Prze­

myskiego ukazal się aT­
tykuł _Skargi wołanie o spra­
wiedliwość" . 
Z uwagi na zawarte w nim 
nie Ścisłe l niepełne informa­
cje proszę O umieszczenie 
ponitszego sprostowania. 

Umowa O najem OQls}W8-­
nego w artykule lokalu utyt­
kowego przy ul. Słowackiego 
została zawarta 6 paldzier­
nlka 1990 r. Aneks do niej, 
podplsan~ 24_llrtego 1993 r_, 
InformUje najemcę o wyraże­
niu zgody na podnajem Clę­
ścl lokalu osobie, trzecieJ . Na 
ponowne wystąpien ie; najem­
cy lokalu o przedlutenie zgo­
dy na podnajem Zarząd MIa­
sta PrzelTlYśla odpowiediiał 
negatywn~. Zainteresowany 
został o decyzJi Zarządu MIa­
sta poinformOwany - przesła­
no mu listem polecollym 
aneks do UlllO'NY, unlew8tnla­
jący do~czasową zgodę na 
podn ajem (10.05".1995). 
Trudno_więc mówić o niewie­
dzy tJiytkującego lokal, co do 
zmian w umowie o najem. 
Mimo taldch . rozstrzYgnlęć 
kontrola przeprowadzona 

"tytuł pochodzi od redakcji 

przez prącownik6w Oddziału 
Gospodarki LokalOwej UM w 
kWietniu br. wykazała, że pod­
najem w lokalu przy ul. Słowac­
kiego w dalszym ciągu trwa. 
Opierając się na tych inform&' 
cjach Zarząd Miasta wypowie­
dział umowę najmu, stosując 
się do Przepisów uchwały Rady 
Miejskiej Nr 34/91 _w sprawie 
ustalenia zasad gospodarki lo­
kalami użytkowymi w zasobach 
komunalnych na terenie mla­
sta~ _ Stwierdza ona w punkcie 
5: .W umowie najmu.powinlen 
być OkreślOny zakres_działalno­
ści , w przypadktJ zml8f)Y prze­
znaczenia lokalu, podnajmu bez 
zgody wynajmuj,ącego, uJPOWa 
ulega ,rozwiązanlu ·. Podstawą 
rozwiązania Utn9W)' w opIsywa­
nym w artYkule przypadku byto 
kontynuowanie SX>dr\ajmu, po­
mimo nlevryratenla na niego 
zgody przez Zarząd Miasta. 

Op,lsane-w artykule wypowie­
dzenie najmu lokalu użytkowe­
go nlejestJaklmł SlClególnym 
I wyjątkowym przypadklem, jak 
sugeruje to autor publlkaejl. 
Przy 284 lokalach utytkowych 
(stan na 31 Sierpnia 1997), wy­
naJmowanych od Gminy Miej--

skiej Przemyśl, w tym roktt 
rozwiązano 10 umów. Powo­
dy były różne : używanie loka­
lu niezgodnie z warunkami 
umowy, realizacja kierunków 
zagospodarowania centrum 
miasta, zaniedbanie este­
tycznego wyglądu zewnętrz­
nego lokalu, n iepłacen ie 
czynszu w terminie, lub brak 
zgody na nowe stawki czyn­
szu. Wszystkie te wypowie­
dzenia zachOW)Wa/y trzymie­
sięczny okres wypowiedze­
nia. 

Rozprawy sądowe. w któ, 
rych Gmina jest pozywana 
lub tet sama pozywa, rów­
nież nie są takim wyjątkowym 
zJawiskiem. Jest to co praw­
da ostateczna, ale normalna 
forma rozwl~anła niektó­
rych spraw. stosowana nie. 
tylkO w naszym mleśeie. 

Gmina Mt~jska PrzelTlYśl w 
1996 roku była stroną w 13 
zakończonYCh sprawach, z 
tego 7 spraw rozstrzygnięto 
na korzyść gminy. W tym roku 
toczy się 68 rÓŻnych spraw 
Jeszcze nie załc;ończonych . 

WmIUłW,"1,;1U 

łno l_ .. .o.cn I "'-.II 

WymówJenia naLmu z 1~95 roku2alnt~resowany nIe otrzymał. Takle hlformacje zostały mi 
przekazane_ Jaklm~ niedobrym znakIem czasu jest to, te coraz mniej nas w życiu diiwl . 

W liczbach, statystykach gubi się rzeClY'ło'lste problemy dotyczące kaidego z nas_ SześćdzIe­
siątosiem sądOWYCh spraw, tylko w tym roku, musi dawać do myŚlenia. Dla mnie oznacza to, 
że z władzą w moim mIeście coś Jest nie tak. I nie obchodzi mnie, że .za miedZą" jest 
podobnie. Ja mieszkam w Przemyślu! Niech Inni biorą z nas pt~ład - wyłącznie pozytYVl'lyl 

JuurflL 

mucji i Promocji UM. Zaliczył 
do nich: reaktywowanie o~mju 
kół turystycznych w szkołach 
podstawowych, wydanie cało­
rocznego kale ndarza imprez 
kulturalnych. sportowych i tu­
rystycznych oraz rolderu "Prze­
my~l " wersj i polsko- i angiel­
skojęzycznej,:. takie opracowa­
nie oSlalnio przemyskiej strony 
w Internecie. W końcowej fa­
zie przygotowań znajduje się 
wylyclcnic szlak6w: "Dobrego 
Wojaka Szwejka" i spacerowe­
go po mi eście Przem yś lu. 
Wkrótce wydany zosIanie nowy 
fo lder "Prtemyś l ", Iym razem w 
wersj i pohko-nicmicckicj , 
przygotowywany jest równicż 
kalendarz na rok 1998, W roku 
przyszłym wydany zostani e 
nowy prl.cwodnik po Prl.cmy­
ś lu , a być możc lakżc przewod­
nik muhimedialny na CD. Te 
wszystkie dokonania i zamie­
rzenia świadczą o szerokiej w 
skali akcji promocyjnej miasta. 

Pozytywny "Albatros" 
W dy.~kusji. jaka s i ę wywią­

zała, Wojciech Skowroński 
(były wicedyrektor WKSiT 
UW) zwróc ił u wagę na brak 
wśród nagrodzonych prledsta­
wicieli przemysłu tury.~tyczne­
go, ajako pozytywny przykład 
godny uwagi podał hotel "Al­
batros", który stał s i ę najwięk­
szy m tego typu ob iektem w 
województwie. 

Wyróżniony 7.łOtą odznaką 

Juliusz Pelc.jeden z najbardziej 
aktywnych prlewodników prle­
myskich. mówił o wielokulturo­
wej specyfice miasta, o której 
zbyt mało jest w dostępnych pu­
blikucjach. Prlekazał t eż spo­
sU-LCżenia turystów odwiedzają­
cych na~ze miasto po wic iu la­
tach, którzy nic dos trzegają 
istotnych zmian. 

O agroturystyce kilka słów 
powiedziała Al icja Dziuk iewicz 
z ODR w Korytnikach, zapra­
szając jednocześnie do odwie­
dzenia przemyskiej wsi. Pned 
trlema laty zaczynano od 4 go­
spodarstw agroturystycznych. 
obecnie jest ich już kl lkallzic­
si", i liczba ta stale rośn ie. Wlu­
~nie w agroturystyce najlepiej 
realizowane jest hasło prlewod­
nie tegorocznego Światowego 
Dnia Turystyki , która ,jest S7..ill'1-
S1\ dla środowi ska i kreowania 
nowych miejsc pracy". (a ) 

W najbli7_~zym cza.~ i e powstanie strażnica w Kalnikowie, a po 
nicjjeszcze w Wojtkowej i Ustr.tykach Górnych. Ut) 

Euroregion Karpacki 

Jedni chcą inni nie 
Tlodczas gdy niektórlY otwarcie prLec iw!:tawiają s i ę przynależ­
r no~c i do Euroregionu arpackiego, inni zabiegają o przyjęcie 
w jego struktury. 

Do tych pierwszych na leży mia!:to Przemy~ l , a wła.~ci w i e ci, 
którzy w nim rządzą, do tych drugich zaś województwo tar­
nowskie. Na posiedzeniu Rady Euroregionu , które odbyło się 
2 i 3 października w domu wczasowym "Jawor" nad Zalewem 
Solińskim. stosowny wniosek wojewody z Tarn owa zosta ł 
uchwałą członków przyjęty. Za prLyjęciem nowego wojewódz­
twa do struktur EK szczególnie mocno optowali polscy i wę­
gierscy członkowie Rady . 

Nad Za lewem So lińskim dyskutowano także nad rozwiąza­
niami . mającymi wpłynąć na skuteczność działania EK. 

Przypomnijmy, że w skład Euroregionu Karpackiego wchodzą 
przygraniczne tereny Rumunii, Węgier. Słowacji, Ukrainy i Pol­
ski (woj. krośnieńskie, przemyskie, rzeszowsk ie, tarnowskie), a 
siedzibą sekretariatu EK od I li pca br. jesl Krosno_ (k ) 

Artysta zamiast powstańca 
W PrLemyś lu prawdopodobnie wkrótce dojdzie do zmiany na­

zwy ulicy Tadeusza Kości uszk i - na Mariana Strońskiego. 
Projekt odpowiedniej uchwały przygotuje Zarząd Miasta PrLemy­
śla, a na budynku, w którym midci się Pańs twowa Galeria Sztuki 
Współczesnej umieszczona zostanie pamiątkowa tablica upamięt­
niająca tego wybitnego priemyskiego malarza. Nazwiskiem wa­
lecznego po~stańca uhonorowany jest już jeden z bulwarów nad 
Sanem - WybrLeże Ko~ciuszk i . (R) 

W obronie wilków 
Ostatnimi czasy wiele donie­

sień pra.~owych i innych do­
tyczyło szkód czynionych pnei'_ 
wilcze watahy, gro:l.~ujące szcze­
gólnie na terenie województwa 
kro~nicfiskiego orJZ w południo­
wych rejonach pr-,.cmyskiego. 

Wi lk jesl zwierzęcicm łownym, 
ale jako gatunek podlega okreso­
wej ochronie, którą wojewoda 
przemyski rozciągn"ł do całego 
roku.Inac-LCjsprdwaz wilkiem ma 
się w k~nień~kim. gdzie na len 
sezon pr-LCZOaczOno do odstrzału 
93 !:ztuki, co ma stanowić niemal 
połowę jego populacj i. W obronie tego drugiego co do wielkości natu­
mlnego dr.tpió.nika, spośród tych spotykanych w naszym kroiju. wy­
slI;pują członkowie Pr.x:owni na Rzecz Wszystkich Istot wspólnie z 
Międzynarodową FcdcrdCj<t~ilcz.ą. 7 października w ramach prowa­
dzonej po.cz nich akcji po.cd Ur.tędcm Wojewódzkim w Krośnie od­
była się pikiela na O.cc'l wilka i jego prdw. 

"Wilk, jako jedno z najwyżej rozwiniętych zwiel7..ąt jest symbolem 
dzikiej pr-lYrody. Jest TÓwnieżjcj głosem" - tw ierdzą ludzie z Pr<lCOw­
ni na Rzecz Wszystkich Istot. (It) 

I:l 
KRAJOWA IZBA GOSPODARCZA 

• Największa organizacja wspierająca polski biznes 

w kraju i na św iecie 
. 

OFERUJE 
wszystkim fi rmom umieszczenie reklamy 

W KATALOGACH 

POLSKA GOSPODARKA 
Oferty Kooperacyjne 

wyłączny przedstawiciel 

na terenie południowo-wschodniej Polski 

l'RACOWNIA BADANIA RYNKU 

" Som/ai." 

tel. (0 17) 622 185, Rzeszów 35-959, skr. poczt 703. 
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Nie będziemy dzielić Europy na pół 

• • • 
REGION 

zle a I rac 
Kolejną datą, okreś l a­
jącą otwarcie przejścia 
granicznego Korczowa­
Krakowiec jest pierw­
szy grudnia bieżącego 
roku. Takie są przynaj­
mniej zapewnienia 
władz ukraińskich. 
Poważne opóźnienia w 
realizacji robót po 
stronie ukraińskiej 
stały się podstawą do 
interwencji na najwyż­
szych szczeblach 
rządu. W ich wyniku 
zaangażowane zostały 
na tyle pokaźne środki 
finansowe, że prace 
nabrały niespotykane­
go do tej pory tempa. 
Jednak poważne 
wątpliwości nadal 
i stnieją. Czy uda się 
oddać do użytku i 
otworzyć przejście 1 
grudnia? 

W czwartek , 2 paździer­
nika, obok budynku 
obsług i polskiej s trefy 

przcj~cia granicznego, około 
godz. 10.30 wylądował ~migło­
wiec Straży Granicznej "Ka­
nia". Wysied li z niego: Marek 
Siwiec - szef Biura Bezpie­
czeń s t wa Narodowego przy 

POCZTA 

Prezydencie RP , gen. bryg. 
Andrzej Anklewicz - Komcn­
(hmt Główny Straży Granicz­
nej oraz Marck Duchaczewski 
- pod~ekretarz stanu w Biurze 
Bczpieczenslwa Narodowego. 
Po powi taniu prlez wicewoje­
wodę przemyskiego Jerzego 

ni czncgo, wszyscy obejrze li 
stan 'zaawansowania robót, po­
r6wn uj,\c przy okazji to, co 
widać było zza ogrodzenia po 
przec iwnej st ronic granicy. 

Po zwiedzeniu głównego 
budynku prl.cj~cia kilkanaście 
minut poświęcono dziennika­
n~om, którzy pytaniami zaata­
kowali pr ze de w~zystkim 
Marka Siwca i gen. Andrzeja 
A nklewicza. 

Newralgiczny fragment 
- Jaku przeds/awiciele BBN. 

raum z gen. Anklewkzem 
chcieliśmy sir przed~ wszyst­
kim ::aznajumić z warulIkami 
f"aCy .ttraży granicZ/lej i lU jest 
podstawuwy cel przyjaul/l. Bę­
dziemy w ki/kil strażnicach. br­
dziemy patrzel.(. w jakic/t wa­
nmkach i jak jest chroniuna 
gral/ica - powiedz iał M . Si­
wi ec. - Tu jest hardw lIewral­
giczny fragment naszej grani­
cy. Z dużq iluśt:iq naruszeń. 

Zaczynamy ud legu hardzo 
spektakulamegu miejsca . a/e 
zara:: przem ieszczamy sir w re­
jony rzatltiej odwiedzane. Br­
(hiemy w ukulicach Medyki i 
Ił' BiCJzczadach. Zamierzamy 
przejść duiy kawałek granicy, 

Marcinkę i komendanta Biesz- zuhac::yćjak TO wyg lqda- do­
czadzk iego Oddziału Straży dał. - Przejście w Kun.:wwej, 
Granicznej płk. Wojciecha jak lustro, ma dwie strony. Ta 
Karwowskiego, w towarzy- jedna. pu któf'l'j jesteimy -
stwie wojskowych i osób cy- hłyszl'Zy, la druga, pu .Wlvnie 
wilnych. reprezen tujących in- naszydl sq.tiaduw. włakiwie 
westora i wykonawcę robót po dezawlluje ten wysiłek. Tu jest 
po lskiej stronie przej~cia gra- szalenie holesna .~prawa. że 

Nikt nie każe oszołomom i kanaliom 
zwracać się do posła J. Onyszkiewicza 
D o biura posła Janusza woJskiem? JuJ. ZlłCZIIł Pan ak- mówi .... W swoich wystąpie· dwa pozostałe stawałyby się 

Onyszkiewicza wpłynęło cJ, wyrzucenia wojsk z Prz. niach wyratnie podkreślałem, że tyłowymi". 

pismo, które pozwolę sobie myjJa przfHIlaty - tenu dalej główne zagrożenie - jeżeli nie Odpowiadając na apel Rady 
przytoczyć w całości - chociai - dłU6lml łllpaml, ukraińskimi jedyne - występuJe na granicy Miasta Przemyśla i "Przemy-
jest to anonim - niemniej po- łapaml- kontynuujede to dde- wschodniej. Wobec tego, rozpo- ślan", zastanawiam się czy 
rusza wiele Istotnych spraw i 10_ częllśmy pewną dyslokację ktoś, kto z takim uporem wal-
świadczy o nieznajomości Jak mołnll odsłonIć tak n. wojsk, tyle tylkO, te jest to bar- czyt o dyslokację wojska, chcia-
wielu ważnych spraw dla na- szlf, w dodatku wschodnllf, dzo kosztowne i trzeba to z ko- lby to wszystko teraz zniszczyć. 
szego regionu. Piszę również, granIc,? Jak Pan to sobie wy- nJecznoścl robić stopniowo. Co do inwektyw zawartych 
ponieważ anonim Przemyślan mySI"? - czy chodzi o umolJl- Przenieśliśmy np. część wojska w anonimie (który powinno 
- tak jest podpisany - zbiegi wIeIIle Slfsladom wtaretr/,cla (14 Pułk Zmechanizowany) do wrzucać się do kosza), no cóż, 
się w czasie z apelem Rady do naszego Kraju bez kompII- Przemyśla. Więcej wojska będzie nie pierwszy I nie ostatni to 
Miejskiej Przemyśla z dnia kacJI? Chce Pan powtórzenia w Polsce południowo-wschod- troskliwy Przemyślanin nie ma-
25 września. w sprawie dys- JugosławII, czy lat J.94648? nieJ: w Przemyślu, Jarosławiu, jący odwagi podpiSać się tmie-
lokacji 4 batalionu zmecha- WIadome nam Slf Pańskie I» Sanoku, Rzeszowie". niem i nazwiskiem, wypowla-
nlzowanego wchodzącego w wlfUnl. z .. Orestem", tu sIf Z kolei w rozmowie z Nowina- da się w Imieniu całego społe-
skład 14 Brygady Pancernej nic II le Ukryje, II ucieczka w minr 186 z 22 września 1992. czeństwa przemyskiego, uwa-
Ziemi Przemyskiej Im. Hetma- olenek z wnuczklf (7) Marsz. obecny wtedy minister obrony żając zapewne, że reprezentu-
na Jana Chodkiewicza. O ile łka P. - tel nie zmienia ludz- narodowej stwierdza: cyt.: . oglo- je ono ten sam poziom urny-
można zrozumieć "troskę~ kich zapatrywań I Informacjl_ szony został no§;' podział na slowy, co podpisani pod ano-
Przemyśla, o tyle zadziwiają- Czy Jł tel zresztlf czeka str .. okręgi wojskowe: ląski. Pornor- nimem .Przemyślanie" . 

ca jest ignorancja przewodni· cenie ze skały? ski, Warszawski I KrakowskI. Czy Nikt nie każe oszołomom, 
czącego Rady Miasta dot. Powtarzamy - nie tyczymy ma to związek z nową doktryną kombinatorom i kanaliom 
przemieszczania wojsk znad sobie tu Pana - n~ch Pan "od- państwa? - odp.; .Oczywiścle, zwracać się do posła Onysz-
granicy zachodniej "ad wróci" SpnlWft Ifkwfdacjf woJsk poprzednie dwa okręgi zachod- klewicza - panie pośle - wy. 
wschodnią dokonana dzięki przy wschodniej Zranlcyl - a nie - Pomorski i Śląski - były bór nalei:y do ludzi wolnych, lu-
staraniom posła Onyszkiewi- w og61e niech si, wynieSie z okręgami jakby frontowymi, na- dzi, którzy zawsze znajdowali 
cza czego dowodem Jest ww. Przemyślali Czy chce Pali wy- tomlast Warszawski stanowił pomoc I zrozumienie u pana 
Brygada.Oto anonimowy Ust: jechać stlfd na taczkach? - bo okręg tyłowy. Front mial być oczy- posła Janusza Onyszkiewicza. 

••• to Panu obiecujemy - przemy- wiście na zachodzie ... W tej chwł- Jak można bezkarnie obnu-
Panie Pośle - ślanie. li uważamy, że polSkie wojsko cać kogoś kalumniami. jak 
nlestetyttt - tak musimy Bole - Jak długo Jeszcze powinno być gotowe do obrony moina mleć w sobie tyle nie-

slft zwracać do Pana - ale ... oszołomy, kombinatorzy I kIJ. państwa bez względu na to, zj a- nawiści, żeby straszyć taczka-
Jak to si, stało? My, tu w nalle bfH/" rządzić tym biednym kiego kierunku zagrożenie mia- mi, jak można tyć ze świaclo-
Ptzemyślu nie tyczymy sobie krajem? loby przyjść ... podzieliłiśmy kraj mością kłamstwa I codziennie 
PanaIII ... w sposób mniej więcej syme- rano patrzeć w lustro na swo-

Co slft Pan tak czepH tego W W}'Wladzie udzielonym p. tryczny. Dzięki temu, z której ją jakie patriotyczną twarz. 
mfasta? .• które chce Pan Jackowi Borzęckiemu w dniu 11 strony zagrożenie by przyszło, A gdzie sumicnic'! 
doprowadzić do Z/luby I ka- marca 1992 (tycie Przemyskie) dwa okręgi automatycznie wcho- Dr~')(1'I1I; BIUU uw .. f'll.ł:.wril.~ 

tastrofr! Co za pomysł z tym poseł Onyszkiewicz wyraźnie dzilyby jako okręgi frontowe. a >4G .... LIt:J~ a~JT"" IS.",~ 

pudejmujqc /ak wielki wysiłek 
"' .~kali palistwa. nie IIdału sir 
.\·kuuldYIl(III'acl ruwlwczesnej 
gutowaśei do addania . Z tych 
tenIlinów, które flltaj słyszeli­
śmy i z legu mchu pu dmgiej 
.uronie lrocl/r uptymizm" wie­
je. ale muwiqc krórku, lU jest 
półparalluja-tymi słowy occ­
nił zaawansowanie robót M . 
Siwicc. 

Gen. A. Ank lewicz na py ­
tanie, czy jest gotowy do po­
st!lwienia po~terunków odpra­
wy granicznej w Korczowej, 
powicdział:- Teorelycznie tak , 
rylku gdzie ci ludzie mielihy je­
chac(? Slrai granicznu" 11lZ/ld 
cellly są przygutowalle . Prze­
znaczyliśmy do ohsady legu 
przejścia 45 erUlów i na pierw· 
. tzy etap utwO/da tegu przej­
ścia to wy.ftatt:'zy. W tym roku 
wszystkie uddziały na tzw. ścia ­
nie w.tclwd/liej zustały wzmoc­
niune. LicZf. ie w przy.dym 
roku strai graniczna do.~/anie 
dalsze wzmucnienia. D/da za­
leżeć brdzie ud woli posłów 
wybranych w ustatnich wyhu­
rach. Ta granico brdzie grani­
cą na wiele. wiele lat. jaku ze­
wnętrzna granica wspulnuty 
europejskiej. 

Co do "wiary" w oddanie do 
użytku przej~ia w Korczowej 
l grudnia br., gen. Ank lewicz. 
dodał : - To nie jest sprawa 
wiury, ta jest sprawa realnośd 
i cyklów inwe.ftycyjnych. ujak 
widzę . główny budynek po stm­
nie ukraińskiej niejest jeszcze 
zadaszany. Gdzieś za miesiąc, 
półtora hędziemy wiedzieli, czy 
termin jest realny. A później 
przyjdą mrozy. 

Jesteśmy dzietmi szczęścia 
- Śmigłowce dwa już mamy. 

Podpisałem z PZL Okęcie umu· 
wr na dustawf pirciu .. Wilg" i 
hędą to samuloty odpuwiednio 
upnyrzqduwane. Brdziemy tak­
że siarali się zapewnić lepszą 
technikf achrony granicy. acz­
kalwiek straż gralliczna nie jest 
lunnacjq, ktura miałahy złe wy­
po.~aienie . Wrrcz adwrotnie. w 
skali pań.ftwa je.ttcśmy w pew· 
nym sensie ,.dzieckiem .tZCZf· 
ścia". W pUrUwnaniu z illnymi 
[om/acjami wyposażellie mamy 
ban/w dobre. MI/.timy jeszcze 
dokupić nawą generacjr kamer 
temwwizyjnych. czujniki pod­
cUIWien; i wiele il/nego rodza­
ju .fprzrtl/ . ktury hrdzie in,ttalu­
wlllly na granicy w.fclwdniej. 
Pud jednym warunkiem - my 
nie hrdziemy hudować płutów. 
Nie Iu,'dziemy dzielić Europy na 
p6ł płutem. Brdzie 10 tylko 
(JclHuna elektroniczna. Jednak 
masimy h,unić sir przed napły­
wem nielegalnydl emigran/ull'. 
W skali roku je.ft ich okułu 25 

ty.t. i nasze f,aństw/) ko.i'lll/je to 
hardw wiele. Nie mużemy być 
bramą o,l'jazdowq du Europy -
powiedział zapytany o tech­
niczne doposażenie strdży gra­
nicznej gen. Anklcw1cz. 

Meble już są 
Na pytanie, czy polska część 

prlej~cia na pewno będzie go­
towa przed l grudnia. odpowie­
dział wiccwojewoda Jerzy 
Marcinko: - Nie ma najmniej­
.~zyc" uhaw. Dzisiaj. Ila pny­
kład. je.~t dustawa wykładzin, ! 
mehle wszystkie jui są. Jeste.­
śmy na ukuńczeniu przetargIl na 
do.uawf aparatury. kumpuremw 
i .tprzętu. W październiku zw·ta­
nie un duwieziuny. Jeden mie­
Jiqc wy.ftatt:'zy. aby ugłusić gu­
tuwuść do uddania do użytku . 
Jui ,fą cztery osuhy pnyjęle do 
uhsługi tegu pnejścia, a duee­
lowu ! chwiIq un/chumienia, 
administracja ma liczyć 35 
u.fób. Zadaniem Dyrekcji Okrr­
g(Jwej Dróg Puhlicznych jest 
poprawa stanu drogi ud Radym-
1/0 do Kon::zuwej. W hieiącym 
roku wykonywany jest udcinek 
mirdzy E-4 a mostem na Sanie. 
natumiast środki w wysokości 
ok. 30 mln ECU zustały zagwa­
rantuwane na pnyszły rok i na 
mudernizację calego udcinka 
ud Radymna du Kotr:'ZOwej. 
Będą tei realizowane pn.ynaj-( 
mniej dwa parkingi postujów 
TIR-uw, w zwiqzku z wejŚCiem 
w przyszłym roku przepisów. 
mówiących o ograniczeniu IU­
chI/pojazdów pow. 8 ton, wsa­
boty i niedziele. 

Wicewojewoda Marcinko 
ustosunkował się takie do za­
awansowania robót po stronie 
ukraińskiej: - Inwestorem prac 
po pneciwnej stronie są służhy 
celne. Służhy celne majq pie­
niądze, wirc wszystko zależy od 
tego. jak wSIaną one spużytko­
wane i czy warunki atmusfe­
ryczne puzwołq na 10, ahy caly 
paidziemik i lis/upad kuntynu­
uwać prace. Byłuby pewnq stra­
tq, gdyhy przez okres zimawy 
nie Ildało .fi, umclwmić tego 
pnejścia, a wykunawca przeka­
zał flam obiekty. Musielihyśmy 
punusić kuszty z ogrzewaniem i 
wr!ymaniem tych ohiektuw. W 
zwiqzku z tym staramy sir do­
pinguwać stronę ukraińskq i 
zamienam wykurzystać w tym 
celu ubCt:ną wizytę Marka Siw­
ca tak. aby udpuwiednia nuta 
dyplumatyczna i stanuwisko 
prezydenta RP zostału naszym 
sqsiadom pnekazane. 

Po lU.'ltr.!cji przcj.okia, a przed 
odlotem, Marek Siwiec i gen. 
AndrJ.cj Anklewicl wizytowali 
jeszczc strdŻnicę Słuzby Gra­
nicz.nej w Korczowej. R.u.: 

:t"Ut\.lA KI"'U.p KOSTEłtKIEWICZ 



PROBLEMY s 

Nielegalnie W legalnym interesie 

Dobry pracownik, 
to milczący pracownik 

Nie przeraża mnie myśl o tym, że żona moja nie znajdzie w całym Przemyślu pracy - jak groził jej 
szef. Najbardziej przeraża mnie fakt, że za przysłowiowe parę groszy być może znajdzie się ktoś, kto 

ukręci tej sprawie łeb .. . 

W szystko byłoby do­
brze, gdyby Anna No­
wak chciała Inymać 

język za zębami. Widać i lak 
Irąmała go zbyt długo. Pewne­
go dnia,jak sama mówi, nie wy­
Irt.ymała.-Moie i .fiedziałabym 
cklw, ale tylku wtedy, gdyhy mój 
,fze! podpisał wlf,ucie ze mnq 
IImuwf. A rak, nie dość. że nic 
zapłacil mi za 20 uczciwie pru­
pracowanyt:h clni. lu je.fzcu 
puzbawił procy. Tegu już mil nie 
damk. Jak powicd;dała. tak 
zrobiła. Aby nadać rozgłos 
sprawie. trafi ła do naszej re­
dakcj i. Anna nic je st by naj­
mniej osob" mkiwą. Wybrała 
len rodzaj dziennikarskiej in­
terwencji, bowiem wierzy, iż 
jej skarga będzie pewnego ro­
dzaju ostrzeże niem dla praco­
d~wc6w podobnych jej szefo ­
WI. 

Pani Bożenka 
- "niekoronowany szef" 

Z zawodu jest krawco wlj. 
Szyje tylko swoim. no i Irochę 
sljsiadom. Do stan ia za ladą 
zmusiło jlj -i,y(;ie. Kiedy dwa lata 
temu nieoczekiwanie odziedzi­
czyła w Prlemyślu mieszkanie, 
zmieniła krakowski meldunek 
na przemyski. W tym cza.~ i e 
również zaczęła poszukiwać 
prdCy. W swoim fachu popraco­
wała raptem dwa miesiące. Nic 
pomogła biegła znajomo~ć ob­
sług i overlocka. Na nic zdała s ię 
praktyka w krakowskiej Vistu­
li. Igły i nożyce poszły w kąt . 
Wtedy pomyślała o zawodzie 
sprzedawcy. Odkąd pamięta, 
lubiła bezpo~redni kontakt z 
ludźmi . Ujm ująca aparycja, 
wieczny uśmiech i uprzejmość 
w krótkim czasie u łatwiły jej 
znalezienie pracy. A i branża 
przypadła jej do gustu. Zatrud­
niono j" w sklepie, w którym 

oprócz artykułów spożywczych 
handlowano i odzieżlI. Szef 
przydzielił jej stoisko spożyw­
cze. - Cie.f~yłam sir . że wre.u­
cie walazłam coś d/a .riehie, w 
uprrJcz pienirdzy pnyniesie mi 
~aduwulenie. Już pierwszego 
dnia umówiłam sir. z .fufem, że 
pupral.:lljr miesiąc na próhr, a 
póiniej, jak się sprawdzę, pod­
pisZf .fta /ą umuw{' . Jednak lm 
mi wyraźnie nie sprzyja/o po 
dwuch tygudniach rozsIl1liśmy 
si{'. Wytłumaczuno mi. że jest 
zhyt wielu pracuwników na laki 
.rklep. 

W krótkim czu.~ie Anna No­
wak ponownie rozpoczęła pe-

W Przemyskiem ponad 20 przypadków 

netrację rynku pracy. T ym ra­
zem pilnie ś l edziła regionalne 
gazety , równ ież jej wzrok prly­
c iągały niewielkie ogłoszenia 
rozklejonc na skl epach. Jak 
zdążyła si~ przekonać, miej ­
scowi sklepikarze poszukiwali 
prJ.cwain;e rencis tów, emery­
tów bądź panienki góra do 21 
lat, najch~lniej z biegłą znajo­
mośc i ą języków obcych. 
Wszystkie oferty były aktual­
ne, tylko że ona sama odpadła 
w prJ.cdbiegach . Pocztą panto­
nowI! zdobyła infonnacje o za­
trudnieniu sprJ.edaw(;zyn i. Ko­
lejny sklep ogólnospozywczy. 
I kolejne fia~ko. Nie dopraco-

Czy wirus zapalenia opon 
mózgowych dotrze i do nas? 
W szpitalu wojewódzkim w 
Opolu przebywa już ponad 
40 osób z objawami 
wirusowego zapalenia 
opon mózgowych. Więk­
szość chorych to dzieci. 
Lekarze nie chcą się 
wypowiadać na temat 
pochodzenia wirusa przed 
uzyskaniem wyników badań 
próbek. Czy choroba może 
dotrzeć i do nas? 

Z tym pytaniem zwróc il iśmy 
s i ę do Wojewódzkiej Stacji 

Sanitarno-Epidcmiologicznej w 
PrLemy~tu . Barbllra Chmuro­
wicz-U lman: - Dumd może 
zaW.fU , "iI' muina powirdzid, 
i.ejf'st/U w 100 procema/.."h wy­
klll("Zulle, alejak na razie, zwi(k­
szunej iluści UJchurowań nie od· 
IwtOll'Jljem)'. 

Z informacji uzyskanych w 
San e pidzie wynika, że od 
stycznia br. do dziś w całym 

województwie stw ierdzono 
niewie le ponad dwadzieścia 
przypadków zapalenia opon, z 
czego część s tanow iły zacho­
rowanill wskulek powikłań 
przy inn ych choroblIch (np. 
śwince). 

Jak pow iedziała B. C hmu­
rowicz, zapalenie opon mó ­
zgowo-rdzeniowych jest cho­
robą wirusową i jako taką 
najłatwiej "złapać " ją w miej­
scach, gdzie jest ciasno i tłocz­
no, np. w autobusie. Wirus ata­
kuje często dzieci , głównie z 
powodu nie w pełni wykształ­
(;onego układu odpornościo­
wego, a ten w walce z choro­
bą jest nlljistotniejszy. Dlate­
go właśnie , by ustrzec s ię 

przed infekcją, niezależnie od 
lego, czy wirus spo'd Opola do­
trze do Przemy~ la czy nie. na­
l eży przede wszystk im dbać o 
siebie pod kątem odpomośc i 
organizmu: nic lekceważyć 

drobnych przeziębień i gryp, 
unikać miejsc, gdzie jest zbyt 
tłoczno (np. zamiast autobu­
sem. przej~ć się do pracy na 
piecho tę) i zwracać baczniej­
szą uwagę na sprawy higieny. 
Szczegó lni e u ważnie trzeba 
zajmować się dz iećm i . Jcśli 
chodzą do przedszkola lub 
szkoły i "pr.tynoszą" stamtąd 
drobne infekcje, nie wolno ich 
bagatelizować. Dwa, trą dni 
w łóżku dla pociechy i tylei 
zwo lni enia na opiekę dla 
mamy, 10 niewiele w porów­
naniu z niebezpieczeństwem 
groźnych powikłań. tli, 

wala do 30 dni. Zdan iem jej 
samej , nie spodobllła s i ę pani 
Bozence. -Ostrze~lJIw mnie, ie 
jak .fir jej nie spoduham, /U wy­
lecr. Czy pani Bożenka była 
ko lejną pani sze fową? - dopy­
tuj ę. - Tu hy/a taka sama pra­
wwnica jakja. Pneżyła kilka­
nafcie dziewcząt i prawie 
wszy.ftkil' stamtąd wyleciały. Co 
na topani szef1 - Szefem "nie­
kurorwwanym" hyła pani Bu­
żenka ... 

Po kolejnej nieudanej próbie 
podjęcia pracy Anna Nowak 
spasowała na kilka miesięcy. 
Swoje poszukiwania ko lejnego 
zajęcia rozpoczęła w maju 
1997 roku. Dzięki wujkowi ko­
l eżanki znalazła upragniony 
mały .~klepik przy ulicy Kru.~iń ­
skiego w Przemyślu. Uroczy 
szef, mili klienci. wreszcie s ta­
łe iródło utrJ.ymanill sprawiły, 

że Anna stliła s i ę mniej czujna. 

Robiła to, 
czego szef nie znosił 
- wykłócała się o swoje 

Początkowo dogadała s ię z 
szefem, że po upływie mie­
s ięcznej próby zatrudni ją na 
stałe . Miesiąc szybko f!linął. 
Anna coraz lepiej radziła sobie 
w sklep ie. Klienci sobie ją 
chwalili. Czasem zdarlało się, 
że przychodzili na jej zmianę, 
bo potrafiła oprócz sprawnej 
obsługi jeszcze porozmawiać i 
u~miechnllć się. Min,!ł kolejny 
miesi liC. W.~zystko było w po­
rlądku , oprócz nie podpisanej 
umowy . Wynagrodzeni e od 
dwóch miesięcy otrzymywała 
regularnie. Tyle. na ile s ię umó­
wili. Na rękę wychodziło w 
granicach 450-460 z łotych . 
Szef był zadowolony, Anna nic 
bardzo. Chciała być .ubczpie. 
czona. Nie podobało jej się i to, 
że od 2 miesięcy stale stało coś 

Ustawa z dnia 14 grudnia 1994 r. 
o zatrudnieniu i przeciwdziałaniu beZroboclLl 

Art, 66 
Kto: 
1) nie dopełnia obowi.\zku opłacania składek na Fundusz 

Pracy lub nie opłaca ich w przewidzianym prlepisam i ternli­
nie, 

2) nic zgłasza wymaganych przepi.~ami danych lub zgła­

sza niepmwdziwe dane, majlIce wpływ na wymiar sk ładek 
na Fundusz Pracy. bądź udziela w powyższym zakresie nie­
prawdziwych wyja.~nień lub odmawia ich udzielania. podle­
ga karle grJ.Ywny. 

Art, 94 Kodeksu pl1ley, par. 9A 
Pracodawcll jest zobowiązany prowadzić dokumentację w 

sprawach zwi1l7..anych ze stosu nkiem pracy oraz akta osobo­
we pracownika, (to jestlistlI obecno~c i i lis ta płac). 

Art, 281 Kodeksu prolcy 
Jeś li pracodawca na piśmie nic podpisze w ci,!&u 7 dni 

zawartej z pracown ikiem umowy o pracę, podlega karLe 
grLywny. 

na prleszkodzie, aby wreszcie 
podpisać umowę o pracę . Nie 
zmlła kodek.~u pracy, w koncu 
była młodym, n iedoświadczo­

nym pracownikiem. Aby znać 
swoje pmwa, kupila Kodeks pm­
cy. Z jego lektury dowiedziała 
s ię, że pracuje nielega lnie w le­
galnym interesie. - Każdy. kto 
tatmdnia kugoś powyżej 7 dni 
- mówi wykorJ.ys tana pracow­
nica - powinie" pud/Ji.wl.( z nim 
umuwę. la pracuwalam prowie 
do końw wneśnia i nik.t nie po­
prosi/ mllie u pudpi.ranie IIIIW­

wy. Szef wykręcał si{' coraz har­
dziej. MUwił . że za palf (Ini. że 
zapumniał, że żuna - ktura de 
fa/.."w jest właścicielt'll! sklepu ­
dopiero ją wypełni. Kiedy_za­
ezrlam lIaciskal.( jl!szl."Ze har­
dziej . .fuf pl7.~SUtł pujawiać sir 
w .fklepil'. Uprzedził na.t (mnie i 
mujq zmienniczkę), że w razieja­
kiejkulwiek kon/1V1i mamy mu­
wić, że pracujemy dupicIU kilka 
dni i /lmuW jeszcze m'e mamy. 

Do ostlllniego dnia pracy, to 
jc.<;120 wrlC~nia, ża9nej kontroli 
nic było. Tego dniaAnna Nowak 
nic przyszła do pracy. Świado­
mie nie podjęła pr.tcy. wiedząc, 
;;OC bez umotywowanego uspm­
wiedliwienia, nie ma co szukać 
w sklepie. Zjawiła się w nim do­
piero na drugiej zmianie. PrLy­
witał ją wśc iekły szcf. Od progu 
prJ.epytywał o powód nicotwar­
cia sklepu. - Nie przy ... złam . bo 
właściwie IIiejeslem lU zatmd­
"iona. Gdzie uhiecywana 111110-
wa? - spytała podnies ionym 
głosem Anna Nowak. - MUg( 
stanqć za ladą i ohsłllgiwać . 
jeśli za clIwilI' dus/tlnf du Iqk 
IImuwr u praer. inaczej nie 
b{'dr lU pracuwuła - dodała 
zdenerwowana. - Wynosić mi 
sir ze sklepu. wun stąd i nie"h 
cir tli wi{'cej nie widzr! -
krzyknl!ł były sze f zwol nionej 
pracownicy. Odc hodz,!c, za­
pytała o 20-dniow,! pensję, 
która jej s i ę naleiala. - Za­
mia.fl wy"łary dunio,"r ci du 
dumu ten chleh i drużdżówki. 
klure sir przez ciehie zmurnu­
wały - odparował były szef. 
Swojej groźby jak do lej pory 
nie spełnił , chleba i drożdżó-

wek rów ni eż nie podrzuc ił. 
An na Now ak , dobijajlle się 
swego, trafiła do Panstwowe­
go In spektoratu Pracy. Tamjl! 
poucZtlno, że praw swoich nie 
ma co s i ę domagać. Może je­
dynie, wyslępuj~c z powódz­
lwa cywi ln ego. zas karżyć 
swego pracodawcę o to. że od 
25 maja 1997 roku zlltrudniał 
ją "na (;zarno". Zdan iem in­
spe ktora . którego nazwi ska 
Anna nie chce ujawnić , lo jej 
s i ę nic opl'lei. Zdesperowana 
pracownica wreszcie traliła do 
tak zwanej po licji pracy, by 
szukać sprawiedliwośc i. Ale i 
lam, aby zaradz i ć sprawie , 
najpierw musz<j być przepro­
wadzone rutynowe czynnośc i, 

sprawdzaj ące dan ą sprawę. 
Póki co. Anna i wspierajllCY ją 
mąż liczą. że w wolnym demo­
kratyczny m kraju , wreszcie 
s tani e się tak , ie okrcś l o ne 
przepi sy podatkowe, ustawy 
prawne , stworzą tak ie warun, 
ki . w których zatrudn iającym 
wła~Ci(;ielom nic opłllci się za­
trudniać pracow nik ów " na 
czarno" bodaj jeden dzień. 

A (;~ n~<l.U I'oU:~IIEC 

W całej sprawie najbardziej 
bulwersuje zachowanie właści· 
clelkl sklepu. Poproszona o 
skomentowanie faktu zatrud· 
nienia w swoim sklepie Anny 
Nowak . na czarno·, nie chcia-
la rozmawiać . Prosila o nie­
podejmowanIe tematu z uwa-
gi na powrót pracownicy do 
sklepu. Zapytana o termin po­
wrotu, odpowiedziała: - To ja· 
kie~ nieporozumienie, pani 
Anna była zatrudniona u mnie ........ 
od lUpca, teraz przebywa na &: 
zwolnieniu lekarskim. Napraw. 
dę dziwię się, te Życie Prze- ~ 
myskie się w to miesza. Tui z: 
po rozmowie ze mną szefowa 8] 
zaproponowała Annie powrót ON 
do pracy i podpisanie wstecz-
nie stalej umowy. Pod warun- i 
kiem zatuszowania sprawy. co 
Zwłaszcza w tyciu Przemy-
skim. ~ 

Per.wnulia huhaterki zusta- ~ 
ły zmieniullt.'. oN 
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P
o 2005 roku Pol~kic 
Kolcje Pańs t wowe 
mają zoslać sprywlI­
tyzow:tne. Zm ie ni 
s i ę n;lzwa przedsię­

bioT.<i tW'1 na Polskie Kolcje S.A. 
Zlkłada się. że usługi będ., lep­
szc i t ańsze, a firma zaczn ie 
os i 'lgać zyski, którymi obdzieli 
caf" załogę. 

Program restrukturyzacji pol­
skiego kolejnictwa wkroczył na 
półme tek! Jego pierwszy ctap 
przewidywał między inn ymi : 
wydzielenie 76 zakładów zaple­
cza produkcyjnego, budow lane­
go, naprdwczego, projeklOwcgo 
i b:ldawczcgQ, l ikwidację jcdnc­
go szczebla zarlądzania. zawie­
slenie prze wozów na wiciu li­
niach i zmniejszenie zatrudnie­
nia z 337 tys. osób w 1990 do 
około 240 tys. w 1995 t . 

Zmiany wymusiła gOSpod;tT­
kol wolnorynkowa. Do gry wc­
szli inni pn:ewoinicy, oferują­
cy koo:yslniejsze warunk i. Na 
prt.ykład transportowcy drogo­
wi ... Chot nic 7.awsze tańsi, zdo­
łali odebrać kolei wie lu klien­
tów. 

Wy starczy wspomnieć o 
przyjezdnych zza wschodniej 
granicy, którzy oblegajq dwor­
ce autobusowe. 

Ostatnia deska ratunku 
Inn ym waż nym powodem 

przeobraże ń jest planowane 
wejkie Polski do Unii Europej· 
sk iej i potrzeba dostosowania do 
niej nic tylko naszych pr.lepi­
sów, ale i struktur. Co by nic 
mówić, na wszystkich peronach 
w kraju dla PKP wybiła sądna 
godzina. a refonna to ostamia 
deska ratunku. 

Je§!i chodzi o cele strategicz­
ne , to jest ich kilka. Najważ­
niejsze to: "stały wzrost satys­
fakcji klien tów z poz iomu 
usług . równowaga finansowa ­
wyprJ.cowanie zysku , wreszcie 
przekształcenie przedsi~bior­
sIwa z dotychczasowych struk­
tur scentralizowanych w hol­
ding samodzielnych podmio­
tów gospodarczych (spółek ak­
cyjnych). Dąży s ię do tego po­
przez Iikwidacj~ dyrekcji okr~­
gowych (obecnie jest ich 8) i 
tworzCll ie sektorów przewo­
zó w pasaże rskich , towaro ­
wych , infra.~truktury, trakcji i 
zaplecza. Powstan ą pi ony. Z 
nich to wyodrębni s i~ samo­
dzielne zakłady obsługujące ca­
łość. 

W 1996 r. przystąp iono do 
realizacji programu pilotażo­
wego we wschod niej DOKP. 

Dobiega kresu żywot Stacji 
Rejonowej "Przemyś l ", obej· 
mującej województwo pr.lemy­
skie. Za mies iąc, dwa, b~dzie 
tu sektor przewozów towaro­
wych. "Pasażerów" zaś przej· 

mi e Rzeszów. Tak w dużym 
skrócie wygląda pomysł na re­
strukturyzację. We wnioskach 
programowych zapisano: "kon­
kur~ncja na rynku transporto­
wym ma nad nami przewagę, 

ale od na.~ zależy. czy będzie ­
my umieli lO zmieni ć". 

PKP ma ró wnież wizj~: 
,.osiąganie zysku i zapewnienie 
udziału w nim załodze ( ... )". 

Te n punkt zas łu guje na 
szczególn ą uwagę . Powstaje 
bowiem pytanie , czy po sied­
miu latach zmiany restruktury­
zacyjne przy niosły jakąś ko­
rzy ść samym zainteresowa­
nym , czy li pracownikom. Za­
sięgnę li śmy opinii kilku osób 
prac uj ących na szczegó lni e 
"trudnych odcinkach". Pr.lepy­
tywani niec hętnie mów ili o 
tym, co ich boli, obawiając się 
konsekwencji . Niektórzy od­
mów ili wręcz komentarza . 

- l aka je.ft ta praca taka jest, 
ale można ją straci(~. 

A dzisiaj o prac, trudno 
Henryk prlyszedł na kolej w 

Żurawicy po wojsku. Pracuje tu 
dopiero trzy lata. dwanaśc ie 
godzin na dobę . Potem ma wol­
nc. Jest manewrowym. Zarabia 
około 500 złotych mies ięcznie 
zc wszystkimi dodatkami przy­
sługującymi w kolejnictwie. 
Łącznie z rodzinnym, gdyż ma 
dwoje dzieci na utr.l)'maniu. 

Beata niedawno skończyła 
szkołę . Jest w grupie Henryka i 
jak on pilnuje, by wagony szły 
po właściwym torze. Jej wyna­
grodzenie jest niewiele wyższe 
niż w popr.lednim miejscu (za­
rabiała 350 zł). Piękna , młoda 
dziewczyna ' ubrana w kufajkę 
wyglqdem przypomina socreali · 
stycznych bohaterów filmo­
wych. Zupełnie nie pa. .. ujc do tej 
roboty. Cóż. została z wyboru , 
z nadzieją na stabilizację. Ich 
wspólna kolc7.anka Maria ma 35 
lat s tażu . prt.cszła różnc .~ tano­
wiska. Teraz stoj,!c na deszczu. 
w zi mnic mar.ly tylko o jednym 
- doczekać emcrytu ry. Ile jej 
tam wyli c7..ą z tych 500 zło tych 
z groszami ... Dobre i lo ... 

Ładowacz Zbigniew oczysz­
cza wagony z rudy. Najpierw 
koparkajc opróżn ia, a co zosta· 
wi trzeba wyr.lucić szuflą . Pła­

cą 12 złotych od wagonu. ale 
"szunuje" trzech. więc muszą 
się dzie li ć. Owszem, w miesią· 
cu wyrab iają siedemset, osiem· 
set "złoc iszy", ale to nie jest 
.. spacerek". Tu potr.leba zdro­
wia, tote7. Zbign iew mówi, że: 

REPORTAŻ 

• Zlna 

- ... to nie praca, tylko zamiana 
zdrowia na paczkr palJieros6w. 

ledwo wystarcza na życie 
Jeszcze gor.lej mają kobiety 

sPTU1taj,!ce wagony. Ich zakład 
zoslał sprywatyzowany prawie 
dziesięć lat temu. Prezes w Kra­
kowie ma z dz ies ięć tysięcy. a 
one - ledwo na życ ie starczy, od 
300 do 500 złotych, w za leżno­

~c i od wysług i lal. Harują w 
warunkach urągających ludz­
kiej godno.ki, bez ubikacji , kra· 
nu , potrzebnego spr.lętu . wy­
miatając śmieci. które pr.lyje-

chały tu z całej Polski. z,., ko­
muny było im lepiej - mówi,!. 
Prt.ynajmniej mialy te kolejowe 
dodatki . Temz nawct odzieży 
ochronnej nic dostajij. Konduk· 
torom pozabier.mo .,dyżury·'. 

Inaczej mów i;lc. pieni'ldzl!. 
Dawniej płacono im 7.,1 postoje 
na końcowych stacjach, w ocze­
kiwan iu nas tępnego kursu. Za­
robki w granicach pi'ltk i. W 
nowo pow.~tałym zakładzie ob­
.~łu gi taboru na Bakończycach 
warunki pracy złe nie Si\- Odre­
montowano dawn'l lokomoty­
wownię za pieni:ldze własne i 
ś rodki uni j ne, podarow an e 
nam ... na r.JlOwanie zabytków. 
Do pełni szczęścia brakuje pod­
wyżek płac , bo na razie nikt się 
o to nie zatroszczył. Jak scala­
no l okomotywownię z wago­
nown ią miano ograniczyć ad­
ministrację · 

- Nie zrobili tego, a zarobki 
im podnieśli. Nujlepiej na tej 
Il'Jtmktl/lyzacji wy.di "ie zwy­
kli pracownicy, ule kierownic­
two. Niektórzy byli dyrektorzy 
pracują na kontrakrud! zawar· 
tych z Zarządem PKP i wycią· 
gają po kilkadziesiąt baniek. A 
my ... - pada pytanie "w próż­
nię"· 

Przykłady można mno~yć. 
Ogólnie rzecz bior<lc "szary ko­
lejarz" jak tyrał tak tyra, a w 
portfelu mu nie przybyło ani 
grosza. Bo co to za podwyżki 
(u Henryka 9 złotych) . 

Na korzyści 
trzeba poczekać 

- Ludzie rowmieją, że na ku· 
rzyśó przyjdzie jeszcze poczekać 
- powiada Jerzy Ki elar ze 
Związku Zawodowego PraCOW­
ników Kolejowych w PrLemy­
ś lu. - Oni wiedzq , że z pu.ftego 
nawel i Salomon nie naleje. 
Wszelkie .fprawy płacowe dysku­
tuje sir na górze. w komi.fji troj· 
Jtronnej. Dopiero po ref annie. 
kiedy przejdziemy na własny roz­
rachunek. powinno być lepiej ... 

Pogłoski o "kasie" kierownic­
twa nie są prawdziwe. - Proszf 
zapytać puszczególnych naczel­
ników w Żurawicy - proponuje 
Naczeln ik Stacji Rejonowej 
"PrLemy~ l" Tadeus.z Mac. Rze­
czywiście, pytaMmy. Choć kon­
kretnej odpowiedzi nikt udzielić 
nie chciał, mowa s ię było domy­
~ li ć, że u~tysfakcjonowani nie 
są· 

- Teraz jest w.~zystku w fazie 
reorganizacji. ŚJUdki spływające 
ud pań.mva są niewy.wan:zające. 
W bieżącym roku T. Mac jużjc 

wyczerpał i ter.lZ musi podejmo­
wać ostre decyzje. aby finna nie 
zadłużała s i ę bardziej. Przykład 
- stacja na Zasaniu, nie ośw ie­
tlana od pewnego czasu z uwagi 
na oszczędności bud;i..e towe. 

- Zhyt (IIlży zumrt panuje na 
kolei, aby można było pneplVwa· 
dzi(' hilGlu z prawdziwego zda· 
rzenia. Kiedyskończy .fir furmo­
wa(' .~amudziell!e podmiuty (od­
powiadające każdy za sw oją 
działk~ - pr.l)'p. autor), puliczy 
sif wydatki, zsumuje zyski i za· 
Gnie obdzielać nimi zalu8f. Za· 
potrzebowanie na nowych pra­
cowników jest w ll.'j chwili duie, 
ale przyj(Ć nie ma. bu brakI/je na 
pensje. Z .... vlnień w naszym regio· 
nie na szczrióe nie b}~u. / tych 
/200 osóh może dalej .fpaĆ spo· 
kujnie. Mają pewne miej.~ce -
zapewnia T. Mac. 

Zresztą dyrekcja PKP zawar­
ła pakt gwarancyjny z kolejowy­
mi centmiami związkowymi, 
określający prawa pmcownicze. 
minimalizujący uciążliwoki 
związane z procesem restruktu­
ryzacji. Mówi s i ę w nim, że 
zwolnień grupowych nic będzie. 
Na wypadek likwidacji stanowi­
ska z pr.l)'czyn leżących po stro­
nie pmcodawcy zaproponuje się 
osobie zwalnianej trzy nowe 
ofeny. Rozważy się możliwość 
wcześniejszego prlejkia na 
emeryturę dla osób, klóre naby­
ły do tego praw. 

Pani Maria trdci paktu nic 
znała . Przepracow ane lata 
uprawniają ją do skorzystania z I 
tej drogi i być może złoży poda­
nie o wcześniejszą emeryturę. 

- Bo wie pan. k/o wie jak h(­
dzie. Może. mimo tyt'h gwaran· 
cji .. fami mnie będą chcieli zwol­
nić. Jak sir cha psa uderzYŁ', kij 
zaw.~ze .fir znajdzie ... 

Jóu:rFLL 



SYLWETKI 

Do jednego z kOścio­
lów na Podkarpaciu 
wlamal się zlodziej. Z 
kościelnej skarbonki 
skradl3 zl, ale przy 
okazji zdewastował 
półkolisty witraż nad 
wejściem. Zrozpaczony 
proboszcz długo la­
mentował nad potłu· 
czonymi kawałkami 
szkła i połamanymi 
ramkami z ołowiu, aż 
ktoś poradził mu, by 
pojechał do Przemy· 
śla, bo tam ponoć jest 
pracownia witraży, w 
której realizują naj· 
trudniejsze zamówie­
nia. Niedługo po tym 
wierni, idąc na mszę, 
z podziwem kręcili 
glowami, widząc nad 
drzwiami swojego 
kościoła nowy witraż. 
Wyglądał zupełnie jak 
ten stary. 

U 
watum, że nit ma 
rzeczy niem()ili· 
wycI! i podejmuj( 
,vir najhardziej nie­
typuwych zarnu­

wień. Z lego żyjf - wyjaśnia 
Piotr Thicr, twórca witraży - i 

Po dzwonach i fajkach czas na witraże 

na dowód pokazuje kupkę 
szk lano-ołowiancgo złomu i go­
towy odlworwny witraż. 

Trudnej sztuki robienia wi­
traży nauczył się Piotr na wy· 
dziale szkła , artystycznego 
Lwowsk iej Akademii Sztuk 
Pięknych. - Byłu to jeszcze Ił' 
tamtyt:h czasach - wspomina. 
- Jatu praCf dyp/umowq lUbi­
łem cztery duże witraże do rzq­
dowego uśrodka. Zaplanuwa-

, . 
an SWI 

lem. że '!Iuhię cztery pury roku. 
Pumy.fi wny.ftkim sir podobał. 
ule kiedy ząhralem sir du reali­
zacji. kumisja ar1yst)'czna z ku· 
mitetu par1ii urzekła, iż w .. wiu­
śnie" je.~t za dużo żulei i Męki­
tu. , Pu prostu 11' tamtych czasach 
te ku/ury nie mugły wys11'PUIWJĆ 
razem, Siedzimy w niewielkiej 
pracown i mieszczljcej się w 
centrum miasta prą placu Na 
Bramie. Piotr Thier (artysta) i 

Marcin Kędzierski (wła.kiciel 
finny wilrdŻowej) o cudownych 
obrazach wyczarowanych z ko­
lorowego szkła. mog~ opowia­
dać godzinami . Na ścianie wi­
sz~ kartony z projektami i prl.e­
strl.enne fonny , pokryte nibyłu­
sk~ siatk~ ponumerowanych 
pól. z których najmniejsze ma 
wielkość paznokcia. W pracow­
ni oprócz witraży ptlwstają też 
lampy witrdŻowe, piękne dzie-

ła sztuki użytkowej, zdobiące 
eleganckie wnętl'2.adomów pry­
watnych i obiektów publicz­
nych. Piotr pokazuje katalog ze 
zdjęciami swoich dzieł. - A tu 
jest ta lampa. burej fomw w 
wi:,;, Kiedy zaprujeklul'I'alemjej 
hztalt, przypuminający dwie 
złożuf/e kOf/chy mWizU, nikt nie 
elldal II wierzy( że mużna cuś 
takiegu Z/vhić ze .fzkła. Dzisiaj 
la lampo zduhijedel1 z warszaw­
skit:!! Jalunuw. Patrząc na nią, 
W.~Zy.fl'y pudziwiają lekkość i 
deUkame hamoy. Nikt f/ie ulaje 
Jobie .fprr1wy z tego, iż dzieło IQ 

złużune je.f/ z {)(mad 2 l)'sil'('Y 
kawałeczków ,fzkła, oprawione­
gU)lI musirinq ramkę . 

Połączyć rzemiosło 
ze sztuką 

- W t)'m, (:0 luhimy - dodaje 
Marcin Kędzierski - ważne jesl , 
aby połączy t najwyższej k/a.f)' 
rzemiusłu (z (:alą wiedzą technu­
lugicwą) z prawdziwq .fztukq, 
czyli tym. cu dane jesl uny.wum. 
Wtedy je.fl gwarfJllcja. że wytwór 
- ay brdzie tu witraż , czy lam­
pa - .fpełniajqc swuje fllnkcje 
użytkowe jako uJ\IIO czy mebel ­
brdą jedll(x:ześn ie dosttJrczały 
wroień e.ftetyczny"" . 

Do pracowni witraży dosko­
nale pas uje okrcślenie manufak­
tura (bez żadnych ujemnych 
znaczeń), gdyż pomimo ogrom­
nego postępu technicznego nikt 
jeszcze nic wymyślił maszyny 
sterowanej komputerem, która 
zbudowałaby witrai. Chciałoby 
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s ię powiedzieć: ręki i oka mi­
str/.a nic nic zast<lpi. 

Piotr oprowadzając po Prd­
cowni . opowiada jak powstaje 
wi lraż. -Naj{Jielł'll jest pwjek/ ­
a tak naprawdr /0 lIajpienl' ko­
nieczne jest zamuwieflie - po­
tem, kiedy kiienl zaakcepwje 
{Jwjel.:/, na.vtfpllje I/ajbllnlziej 
i /mulna t'Zęfć pracy. Trzeba wy­
dl/t wedłllg Jzablonów kawałki 
.fz/.:ła. kilkadzie.fiąt. kilkasel. a 
nawet kilka tysięcy. Osd/fuwa(, 
IWllllmewwul i puuk/at/at!. Kie­
dy szkłu jest gutowe, mużna 
przystąpić do muntażu. cz)'1i 
uprawienia w ułów (metoda Ira· 
dycyjllaJ lllb 11/o.viqd! (metuda 
amerykaiiska). Kawalki szkła 
trzeba tak spuil. hy .f/won)'ły 
całuŚć. Aby zademonstrować 

dokł"dność spojenia, Piotr puka 
w duży fragment gotowego już 
witrażu. Jednostajny odgłos, 
żadnych b'J.ęczcń, dzwonień. 
Taki witraż prlelrwa całe wie­
ki . 

Dobrl.e, i ż klo~ laki jak PiOlr 
trafił do Przemyśla. Tu jest 
sprt.yjający klimat dla rl.emio­
sła artystycznego (lub, jak 
twierdzą inni. sztuki użytko­
wej). Dzwony Felczyńskich 
rozsławiły gród nad Sanem na 
cały świat. Fajki z prlemyskich 
wytwórrii zachwycają konese­
rów w całej Europie. a teraz 
jeszcze pracownia witTazy -
trwałych dzieł , również powsta­
łych w PT7.emyślu . 

TO;STIWIIiCIt: 

J M:uSZWIC 

Siekierą i długopisem 
W czasie czterodniowego pobytu naszej grupy w odkrytym za czasów Zygmunta Wazy i slawnym ongiś uzdrowisku Burkut (nazwa pochodzi 
podobno od węgierskiego słowa borkul , oznaczającego dzban wina), polożonym w pobliżu żródeł Czarnego Czeremoszu na terenie ukraiń­

skich Karpat, miejscowości ostatniej przed granicą z Rumunią, do której bardzo pasuje określenie "koniec świata" lub "gdzie diabeł mówi 
dobranoc", prześlicznie usytuowanej, a zamieszkanej przez zaledwie 20 ludzi, bogato wyposażonej przez naturę w rozliczne źródła mineral· 
ne i otoczonej przez lasy gęsto zasiedlone niedżwiedziami, przewodnikiem byl niętuzinkowy człowiek - Jewgienij Kesetman, przez milośni· 

ków gór zwany popularnie Zenią. 

Skąd u Ciebie takie niety­
powe dla Ukraińca nazwi­
sko? 
- Bo je~tem Zydem z po­

chodzenia, ale lojalnym oby­
watelem i patriotą kraju mo­
jego zam ieszkania. 

Opowiedz coś o sobie,., 
- Mam 46 l<lt , jestem inży­

nierem technologii budownic­
twa maszyn. Mieszkam i pra­
cuję w Drohobyczu. tam gdzie 
żył , tworzył i został zamordo­
wany w czas ie okupacji przez 
hitl erowca s ławny po lski pi­
sarz żydowskiego pochodze­
nia Bruno Schulz. Prac uję w 
fabryce diwigów samochodo­
wych jako behapowiec. Mam 
żonę i syna Scrgieja, który jcst 
felczere m i poczuwszy zew 
krwi przodków wyjechał do 
Izraela. Tam nauczył s i ę już 
hebrajskiego i układa sob ie 
życ i e. 

- Tak. Piszę je w języku 
rosyjskim, bo tym posługuję 
się najsprawniej. 

A w jakim języku my­
ś lisz? 
- Trudne pytanie ... Chyba 

w takim , w jakim o tocze niu 
s i ę znajduję. Teraz na pewno 
myś lę po polsku. 

Zacytuj rragment jakie­
goś swojego wiersza o gó­
rach, 
- Z każdym krokiem wciąż 

bliżej nieba 
Stqpamy w przud i wzwyż 
Jeśfiś tum aui /'GZIlI/je był 
Cu ruwmic.rz ty biedny 

człeku .. 

- Kłopot w tym, że on nie 
miał żadnej, bowiem kraina 
górskich o lbrzymów była 
uważana za s i edzibę bogów. 

Tutaj w Karpatach jestd 
ba rdzo popularny wśród 
turystów t. Polski. Słysza­
łem, że prawie każdy tur­
nus nadaje Ci jakieś 
imię· 
- Ostatnio mówiono na 

mni e Zimny Drań , Tygrys 
Karpacki, Cwaniak, Diabeł , 
Niediwiedi, a nawet pi esz­
czotliwie: Kwiatuszek. 

Nosisz odznakę Kontrol­
nej Służby Ratowniczej i 
Instruktora Turystyki Gór­
skiej, w przeżroczyslym 
plastyku masz zatopioną 
szarotkę. na nożu napis 
Meridian. Co lo wszyslko 
oznacza? 

niepod l egło~c i przez nowe 
pańs two ukraińskie . 
Widząc Ciebie niosącego 
bez wysiłku ogromny ple­
cak. potrafiącego nawe( 
podczas ulewy rozpalić 
ognisko, z nieprawdo po­
dobną wprawą władają­
cego siekierą, zadaję sobie 
pytanie, gdzie nabyłe ś 
wszystkie te umiejętno-. . " 
SCI. 

- W wojsku . Służbę za.~ad­
ni czą odbywałem w latach 
1969-7 1 n<ld syberyjską rzek<l 
Ussuri . Mieszkaliśmy w na­
miotach rozbitych na wiecznej 
zmarzli nic, gdzie temperatura 
wahał" s i ę od +35 do -40 stop-

r-------" 
I PRO FUTURO I 
I KURSY JĘZYKA I 
I NIEMIECK IEGO I 

I ANGIELSKIEGO 

ni Celsjusza. Dodam jeszcze. 
iż w tym czasie miał miejsce 
zbrojny konnikt chińsko-ra­
dzieck i o nie zamieszkaną wy­
spę Damianskij i brałem w nim 
udział. Przeszedłem do cyw i­
la wSlopniu sierianlli, li obcc­
nicjestcm lejtnantem rezerwy. 
Ró wnic biegle posługuję s ię 
nożem , siek i erąjak i długopi­
se m . 
Dziękuję serdeunie za 
'Yywiad dla Czytelników 
Zycia Przemyskiego i do 
zobaczenia po raz kolejny 
na szlaku wielkiej przygo­
dy. 

Ih'n..ll> 
GŁOWACKI 

Zal'Uld 
Pr-lemyskiej Spóldzielni 

Mleczarskiej w Przemyślu 

ZATRUDNt OSOBĘ 
A Ty jakie języki znasz? 
- Mój ojczys ty ukraiński , 

oczywiście rosyjski , a takŻe 
polski i angielski. 

Swoje wiersze publikowa­
łem w zakładowej gaze tce. 
Brałem leż udział w charak­
terze wykonawcy w konkur­
sac h pi ose nki turystycznej 
lwowskiej obłasli, zajmując 
wielokrotnie czołowe miej­
sca. 

Jakie pasma górskie zdą­
żyłeś poznać jako a lpini-
5ta? 

- Nóż wykonałem własno­
ręcznie ze starego łożyska. a 
napis wytrawił mi ko lega. Kie­
dyś w na~zej fabrycc działał 
klub turystyczno-alpinistycz­
ny o takiej nazwie. gdz ie pe­
łniłem funkcję kierownika 
młodzieżowej se kcji turystyki 
sportowcj i biegów na orien­
tację. Szarotka, czy li Edelwajs 
jest n:lzwą prywatnego klubu 
organizującego wyprawy wy­
so kogórs ki e, utworz o nego 
przcze mnie po odzyskan iu 

I prqgotowujące do: I 
I • IIslnego egzaminu dojrz:llości I 
I • piscm~go egzaminu dojr/.alości I 

: NA STANOWISKU GŁÓWNEGO : <{ 

A żydowski, czyli jidysz? 
- Nic, ponieważ moi rodzi· 

ce uznali , że jego znajomość 
mogłaby mi ~aszkodzić. 

Te piękne piosenki nagra­
ne na taśmie są podobno 
również Twego autor­
stwa ... 

- Tien-szan, Pamir. Pami­
ro-Ałtaj , Kaukaz. Naj wyż­
szym zdoby tym przeze mni e 
szczylem jest Pik Dzieriyń­
skiego (6500 m) w Grzbiecie 
Zaałajsk im . Tu muszę dodać , 
że teraz wyłaniają się proble­
my zjego nazwą, gdy:i: nada-

Jewgienij Keselman 

nej pr zez zdobywców nic 
wolno zmieniać. 
Można przywrócić mu 
pierwotną, lokalną· 

• cgzaDunu wSlepncgo na 
I gemlanistyk~ i innych szkół I 
I wyi5zych I 
I • ~::wd~s=l~~ącyeh I 
I PROfESJONALNE I 
I TlUMACZENIA I 
\.lnrormacj~1. 619-95-811o.,!l\ll .I 

.m 

KStt;GOWEGO 

• Wymagane wykształce nie 

: wyl.$lC lub ~ rcdnie ekonomic1Jle : 
• ona S-letnia pnlJ.:tyka na 
: stanowisku kierowniczym. 

Infonnacji udziela 
Zamld Spółd1.ielni 

: Przemyśl. 111. Słowackiego 82, 
leI. 6186054. 

- ........ - . - .. - - . -.i~ 
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Kamień jest ... kruchy 
Przejeżdżając 

przez Lubaczów 
lub okoliczne 
miejscowości , nie 
sposób nie zwró­
cić uwagi na sta­
re , kamienne 
krzyże lub figurki . 
Stoją w polach, 
przy drogach i na 
starych cmenta­
rzach . Czas i cywi­
lizacja sprawiły, że 
stoją bez ramion i 
głów albo leżą, 
przewrócone wia­
trem lub złą ludz­
ką ręką. I z roku 
na rok kamien­
nych rzeźb ubywa: 
materiał kruchy, a 
rzeźbiarzy, którzy 
mogliby zrobić 
nowe, już nie ma. 

Kamieniarstwo ludowe mi 
Roztoczu kwitło głównie 
w Bruśnic Starym. To 

wieś , której ICŻ już nie ma. Są 
tylko opow ieśc i o ludziach, któ­
rty zyli nie z roli - choć chłopi­

a z kamienia. "Tamżc jest gór.!, 
w której kamienic młyńskie ła­
mią ... " - zac-I.ynają s ię zapiski z 

szesnas tego wieku. I nie tylko ka­
mienie młyńskie , bo i 7.ama robil i 
bruśnieńscy miSlrL.Owie, i krą7.c, 
i nagrobki przeróżne. Kamienio­
łomy, ezyli , jak je określano w 
Bruśnie Starym, "góry", były 
liczne. PrJ.wie każdy kamieniarL. 
miał "górę" na swoim polu. TrL.y 
najezę.<Ciej pojawiające się w za-

piskach nazwiska rleibiaJ"ly 10: 

Kuźniewic"le, Lubyccy i Zachar­
kowie - z pochodzenia, jak s ię 
wtedy mówiło, Rusini. Ich wyro­
by, jak głosi legenda, "rozpr/.C­
strL.en iały ~ ię po całej Polsce". 
Być mo7.c, wykonali i te, które 

pokazują dziś prJ.cowniey mu-
7.cum w Lubaczowie. Kierownik 

działu etnogr.lfii Janusz Mazur. ­
To. co z/ubili, wozili po wszys/kich 
ukuliczn ydl targacII i jam/u/tach. 
I nil' tylku puukulicztl)'ch. Niektó­
rzy ze swuimi w)'ruoomi duciemli 
lIaw et do Lwowa. 

Ostatnim r/..cibiarJ.cm zajmu­
jącym się bruśnicńskim kamic­
nicmjcsllull<icl.Owian in Henryk 
Janclura. To on odreslilurował 
dwic zabytkowe rlciby, które do 
muzeum tmliły bez głów. - Ni­
gdy Ił' koJciefe nie mogłem .fir 
mud/i{SfJukojnie, zawsze tyfko po 
figl/lwch fKJlrz)łem ... - mówi Jan­
czum, tłumacząc swoją pa. .. ję. Pa­
sję, bo z zawodu jest elektrome­
chanikiem i nigdy się na r.leibia­
r/..a nie uczył. -Zacząłem od dl1!w­
/la. potmr p,zyjacief namówił mnie 
/la kamie/, i t/'mzjuż bym /lie prze­
stał. 

Gdzie nie spojrzysz - Brusno 
Janczum jeździł do Brusna i 

okolicznych wsi patr/.cć na r/.cź­
by. Ale nikogo, kto by zajmował 
się kamieniem, nie znalazł. - Ale 
już byłem rzeźbq bmśnieńskq zu­
uroczony. Twuj, /lU cmentarzach 
na przykład, gdzie nie- spojrzysz 
-Bmsno. 
Wiedzę o obróbce kamienia 

zdobywał Henry k J anczu ra 
głównie z literatury. Spotykał 
też ludzi, którą mieli szczęście 
znać wnuków i prawnuków sta­
rych mistrL.ów. 

- Wypytywałem,jak wydoby­
wali ten kamień,jak przewozi­
li, jak robili l\' kamieniu ... Te­
raz wofr kamień od drewna. 

Janczura prlyznaje. że rynek 
zbytu na wyroby z kamienia 
jest 7..aden. Dzisiaj króluje la­
stryk. Dlatego on zajmuje s ię 
rzeźbą tylko w ramach hobby. 
Ostatnio wysłał prace na wy-

lep.fu narzrdzia - twierdzi - to 
te lIajf,rost.f1t'. Zwłaszcza wyko­
IIa/lf! przez siehie, ho milszą hyć 
dopa.towane du r(ki rzeźhiarza. 

Taka jest kolej rzeczy 
Pan Henryk pytany czy na­

ś l aduje bruśnieńskich mi­
strzów, czy t eż jego rzciby są 
oryg inalne i niepowtarzalne, 
mówi , że najpię kni ej.~ze są 
wzoree sprawdzone, ale ... -
Ale Imdnu kugoś puwral":Wć, 
fwwielać. Każdy rzeźhiarz 

jllac.:zej traktuje bl}'łf i cuś 
swojegu w.f/awia. 

Odpowiadając, czy nie żal 
mu , że kamień bruśnieński ni­
gdy już ni e rozsławi okolicy, 

stawę do Paderborn i sam tam bo rzcibiars two wymarło, 
za kilka dni pojedzie - trochę Janezura mówi: - Taka jest 
posprledawać,jak się uda. albo kull'j rzeczy, wiele zawuduw 
po prosIu pokazać. Zapylany, wymiera . Kuwals/wo. kulu­
po co zajmować s ię czymś tak dziej.uwo. bednar.ftlVO jllż 
mało intratnym, J anc7. ura ude.Hly du mllzeum. C}wciai 
mówi: - Przy{:}wdzi raki mu- rzeźha w kamienill raczej nie 
ment, że ml/sz f. Napada mnie wgillie. Może tyfku przyhierze 
coś rakiego, żejestem dwry,jak ;'IIIefumry. 
nie rohif. J wtedy nie patr..f Czy 011 
jest zamuwienie. czy nie. Naj- Z"J~~ 'A To .• un RVTWIŃSKI 

Zaproszenia na festiwal (bezpłirt· 
ne) można otrzymać w_ Wydziale 
Kultury UM, w redakcji Zycla Prze­
myskiego oraz w MKK Niedtwi. 
dek. Od czwartku (9 paźdz.lem~ 
kał wszelkich infonnacji na temat 
feltjwalowych imprez udziela BIu­
ro Prasowe Festiwalu z siedzibą 
w UM (I pl,tro, sala nr 19). 

10. PAŹDZIERNIKA (piątek) 
13.30 Wernisaż wystz.Hy 

J.Nowosielskiego 
(lamek Kazimierzowski) 

14.00 Rozpoczęcie przeglądu filmów 
(Zamek Kazimierzowski) 

19.00 Koncert Fisha i Wimme 
(Rynek) 

11. PAŹDZIERNIKA (sobota) 
9.30 Poegląd lilm6w 

(lamek Kazimierzowski) 
17.00 Zakończenie przeglądu 

konkursowego 
(lamek Kazimierzowski) 

19.00 Ogłoszenie wyników konkursu 
(lamek Kazlmimowskl) 

ORGANIZATORZY, 
Telewizja Polska SA 
European Ethnlc Broadcastlng Assoclatlon 
Miasto Kraków 
Miasto Przemyśl 

WSPÓŁORGANIZATORZY, 
Konsulat Generalny Stanów Zjednoczonych w Krakowie 
Życi. P!lemys~e 
MKK Nledtwladek 
Centrum Kulturalne 



SYGNAŁY 

GORĄCA LINIA 

PRZEMYSl 

Zastraszeni 
- Jestem ojcem chłopca, uczęszczającego do ~budowlan- . 
kro Od pewnego czasu przed szkolą dzieją się straszne rze­
CZY. co najmniej jak z filmów gangsterskich. Pod budynkiem 
szkoły zbierają się grupki ludzi z [a/{ zwanego marginesu 
społecznego, bo inaczej nazwać ich nie mogę, wyłudzają 
pieniądze od uczniów, strasząc pobiciem. Uczniowie boją 
się powiadomić o rym rodziców czy nauczycieli. je~1i rak dalej 
pójdzie to w niedalekiej przyszłości mote dojŚĆ do tragedii. 
Pytam, w jaki sposób mam zabezpieczyć swoje dziecko, je­
ś/i nawet w szkole nie czuje się bezpieczne? Może przydały­
by się ram patrole poliC}jne? Wiemy, że w Innych miastach 
władze szkolne poradziły sobie z tym problemem, zatrudnia­
Jąc ochroniarzy, którzy pilnują porządku - kończy nasz czy­
telnik. 

Zimna woda zdrowia doda? 
- Jesteśmy mieszkańcami bloku przy ulicy Grunwaldzkiej. 
Od czasu rozpoczęcia okresu grzewczego. systematycznie 
nie ma lU Ciepłej wody. To, co płynie z kranu, ma temperatu­
rę 20 stopni Celsjusza i nie nadaje się ani do mycia naczyń, 
ani do kąpieli. Woda gorąca jest tylko około godziny 8119. 
Pytamy, na kim oszczędza spółdzielnia, czyiby na lokato­
rach? Jeśli tak dalej będzie, to za ciepłą wodę będziemy 
płacić tylko 25 procent, za 3 godEny dziennie. Jeśli Wasza 
interwencja nie pomoże, to będziemy musieli się zwrócić do 
CZSM w Warszawie - powiedziała wzburzona I okradana lo­
katorka bloku numer 48. 

Zarośnięty chodnik 
- Jestem matką dziecka uczęszczającego do sZkoły w Orłach, 
obok szkoły nie ma ograniczenia prędkości, prawie co tydzień 
dochodzi do kolizji, droga jest bardzo niebezpieczna. Jakby 
tego było mało, chodnik, kr6ry jest zresztą po przeciwnej stro­
nie szosy niż szkoła. Jest tak okropnie zarośnięty i zanieczysz­
czony, że nie sposób przez niego przejść. Matki interwenio­
wały już w Urzędzie Gminy;jednakie powiedziano. że to spra.­
wa Rejonu Dróg. Tam też nie chcą nam pomóc. Do kogo mamy 
się udat, kro się f)m zajmie? Dochodzi do tego. że matki 
muszą odprowadzat swe pociechy pod samą szkołę - poill­
f()(mowała nas zakłopotana czytelniczka. 

RAOYMNO 

Pani dyrektor się nie opłaca 
- Jestem mieszkanką ulicy Mickiewicza w Radymn/e. Mi".. 
dzy naszym blokiem a szkołą toczy się wojna o ogrzewanie. 
Byliśmy podłączeni do centralnego ogrzewania do szkoły. 
Wszystko było w porządku, płacimy przecież za to co mie­
siąc, więc nie powinno byt problemu. Jednakjest, choć roz· 
począł się już sezon grzewczy; wciąż mamy zimno w miesz­
kaniach. To za sprawą pani dyrekror; króra żąda zalożenia w 
naszych mieszkaniach liczników. Twierdzi. że coś jest nie w 
porządku ijej się to nie opłaca. Gospodarka Komunalna nie 
chce się na to zgodzić i tak sprawa się ciągnie, a nam jest 
po prostu zimno. Co mamy z tym zrobić, gdzie się udać?­
pyta .zmarznlęta· czytelniczka. 

JAROSŁAW 

Nie ma gdzie usiąść 
- W Jarosławiu brakuje ławek nie tylko na przystankach, ale 
I w parkach, wszystko jest zdemolowane. zniszczone przez 
chuliganów- skart.y się czytelniczka - nieraz człowiek z chę­
cią by usiadł, Odpoczął. A lU nawet nie ma gdzie. Ki~ w 
parkach stały piękne metalowe ławki, potem już tylko drew­
niane, teraz nie ma ich prawie wcale. Dlaczego nikt się tym 
nie zainteresuje, przecie! to ma służyć mieszkańcom - koń­
czy zgłaszająca sygnał starsza kobieta. 

PRZEWORSK 

Bezprawie 
- W sklepie obuwniczym w Przeworsku W)'Wleszona Jest 
tabliczka: .Reklamacji nIe uwzględniamy·. Jest ona, oczywi­
~Ie, całkowicie bezprawna. Kilka dni temu kupiłem buty, po 
tygodniu noszenia odkleiła się podeszwa. Gdy zwróciłem się 
do sprzedawczyni. powiedzia/a, że nie może przyjąt obuwia, 
ponieważ ten sklep reklamacji nie uwzględnia, a Ja kupując 
je, zrobl/em to na własne ryzyko. Mam nadzieję, te zaintere­
suJe się tym odpowiedni urząd - kończy czytelnik. 

LUBACZOW 

MZK czy PKS 
- W Lubaczowie na rych samych przystankach w niekt6rych 
miejscach stają zarówno autobusy komunikacji miejskiej, 
jak j pozamiejskiej. Jest to uciążliwe dla pasażerów zwłasz­
cza w godzinach szczególnego nasilenia ruchu. Na ma/ej 
wysepce staje jednocze~nie kilka autobusów, nie wldatjakl 
numer, ani gdEe jedZie autobus. W .pekaesach· kierowca 
powoli odlicza pieniądze za bilety, nie przejmUjąc się, jak 
długo to trwa. Ludzie muszą biegat I sprawdzat. czy jakiś 
autobus nie zaslon/l ich środka lokomocji. Jest to naprawdę 
bardzo drailiwa sprawa I mam nadzieję, Je zostanie szybko 
rozwiązana - kończy zbułwersowana czytelniczka. 

Sn;.~.u "ZfJ.\lO"'-'ł. r: J(lł ..... ,.~ LOZA.As,'<A ŻMUDKA. 

Na s)'fllały czekamy w środy w godzinach 12.00-16..00 
Przemyśł : tel. 670-22-00, 670-30-41. 670-30-42 

Jarosław: tel. 621-20-34 
oraz w godzinach 8.00-12.00 Lubatzów: tel. 632·15-12 
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Bezrobotny ksiądz 
W prasowych rubrykach ofert pracy trudno byłoby znaleźć anons " zatrudnię księdza" lub "ksiądz 
katolicki podejmie pracę zgodną z powołaniem" . Pierwszym bezrobotnym księdzem, jakiego 
spotkałem , był ks. Jan Furga/a. 

O księdzu Janie Furgale 
głośno było w czerwcu 
1996 roku . gdy został 

poturbowany prze7. grupkę na­
cjonalistów z Bractwa św. An­
toniego w Komarnie. K siądz 
Furgała zmienał wtedy na uro­
czystości religijne ku c7.ci św. 
Antoniego. odprawiane w miej­
scowym koście le pod wezwa­
nkm tego świętego. Spór o tę 
XVII -wieczną świątynię mię­
dzy wspólnotą rtymskokatolic­
ką i greckokatolick;, obfitował 
w różne incydenty j wydarzenia, 
o których pisaliśmy w kwietniu 
br. na łamach ŻP. 1 9marcatego 
roku na wniosek napastn ików z 
Komarna, przeciwko ks iędzu 

wszczęła ś ledztwo prokuratur.t 
w Gródku Jagiellońskim. 7.llrLU­
cając mu bezprawne używanie 
kościoła w Komarnie. przeka­
zanego wcześn i ej przez władze 
wspólnocie greckokatolickiej , 
chociai na współużytkowan ie 
świątyn i zezwolił kardynał Lu­
bacziwski , metropolita unicki. 
Ks iędzu Furgale zabroniono 
opuszczać tcrytorium Ukrainy 
do czasu zakończen ia pos tępo­
wania. Nic 'le7.wolono na od· 
wiedzenie chorej matki. ani ro­
dzinnego domu w czasie świąt 
wielkanocnych, chociai ksiądz 
Jan składał pisemne zobowiąza· 
nie. że powróci w oznaczonym 
tenninie i stawi się na wezwa­
nie prokuratora. 

Interwencje konsulatu 
Po interwencjach polskiego 

konsulatu we Lwowie. polskich 
służb dyplomatycznych i ki lku 
publikacjach na ten temat w pol­
skiej prasie prokuratur .. rcjono-. 
wa w Gródku szukała tylko pre­
tekstu , uby śledztwo umorLyć, 
gdyż ewe ntu alny proces we 
Lwowie. w którym świadkiem 
miałby być między innymi nun­
cjusz apostolski z Kijowa, rychło 
m6głby obnażyć słabości aktu 
oskar.lenia i skończyć się dla 

prokur.ttury kompromitacją. Po-. 
tern zapadła cisza nad ś ledz­
twem. zaprLestano księdza wzy­
wać na przesłuchani a, uchylono 
7.aka:/.opuszczania Ukrainy. Aby 
nic powodow:lć nowych zadrai­
nień i nic zaog niać sy tuacj i, 
ks iądz Fu rgał<t został decyzją 
metropolity lwowskiego abpa 
Jaworskiego przeniesiony na 
inn'l parJfię w pob liżu Szegini. 
Na jego poprLednią parafię tra­
fił k s i ądz, urodzony i mieszka­
jący na Ukr.tinic. Dopiero prl.)'­
padkiem, w czas ie pobytu w 
domu rodzinnym. 2 wrzdnia. 
ksiądz Jan dowied~jał się , że 
ślcdztwow jego sprawie zo~tało 
umor,lOne już 25 lipca, o czym 
prokuratura "zapomniała" po­
wiadomić najbardziej zaintere­
sowanego. 

Nie uzyskał przedłużenia 
Po powrocie z urlopu do swo­

jej parafii ks iądz Jan Furgała 
dowiedział się, że nic uzyskał 
przedłu7.cnia pozwolenia na pru­
cęduszpasterską na Ukr.tinie. Od 
zeszłego roku wprowadzono lam 
bowiem obowiązek ubiegan ia 
się co pół roku prLez k'lpłan6w 
cudzoziemców o pozwo lenie 
wykonywania posługi re ligijnej 
dla wspólnot wyznaniowych. 
Prą czym obowiązek taki ciąży 
tylko na kapłanach katolickich, 
a wyłączeni S'I spod niego cudzo­
zicmscy księża greckokatoliccy 
i prawosławni, któr.lY także pra­
cują na Ukrainie. wspomagając: 
szczupłe kadry miejscowe. Od­
r<KI7.lljące s ię na Ukr.tinie wspól­
noty katolickie obl'iługują głów­
nie księl,,;!. przyjeżdł.ająey z Pol· 
ski. Dopiero od dwóch lat działa 
w Archidiecezji Lwowskiej sc­
minarium duchowne, kszlałcącc 
kapłanów dla polrLeb kościoła na 
Wschodzie. Pierwsi absolwenci 
opuszcl'l jego mury dopiero za 
cztery lata. Po ostatniej rejcstra. 
eji nie pr.tcdłużono pozwolenia 
na pr,tcę 8 księżom z lwowskiej 

UroczystOŚCi odpustowe przed kościołem w Komarnie w 
pa1dzierniku 1994 r. Z prawej ks. Jan Furgala. 

archidiecezji. O/.nac7.ać to możc, 
że par,tfianie z obsługiwanych 

prLez nich parafii pozbawieni 
zostaną możliwośc i konyslania 
z pr,twa do praktyk religijnych. 
Takie pr,tktyki odstają wyr.łŹn ie 
od demokratycznych standar­
dów,jakie wolna Ukr,tina zobo­
wiązała się prlC, .. IrlCgać. Pozwo-­
lenia na pr.iCę wydają w Iwow­
.~kim ur.lędzie wojewódzkim ci 
sami urzędni cy wydziału do 
spraw wyznań , którzy jeszcze 
kilka lat temu zajmowali się tro­
pieniem pr.lejawów życia religij· 
nego obywateli. 

Ks iądz Jan Furgała mówi. że 
jest kapłanem przypisanym do 
Archidiecezji Lwowskiej. nie 
prLybył na Ukrainę oddelego­
wany z jak iejś polskiej diece­
zji. nic ma więc dokąd wmcać' 
do Polski. bo nie czeka tu na nie­
go żadna parafia, żadne miejsce 
pracy. Byłby lu księdzem be7.To­
bolnym. - Pewnie musiałbym sir 
zgło.~ić do IIrzfdu pracy po za.fi­
' e/.: - twierdzi ksiądz Jan. Tym­
czasem wraca na Ukrainę , bo 
tam czekają na niego jego para­
lianie. Nie może ich, ot tak, opu­
ścić. w .. 

Zakłady Automatyki Polna SA 

Zawory w drodze na giełdę 
- Nadl'N)'czajne Walne 

Zgromadzenie Akcjonariuszy 
Zakładów Automat)1l:i 
.Polna" SA zdecydowało w 
minioną środę - 24 wrze­
śnia - o podniesieniu 
kapitału akcyjnego poprzez 
emisję dwóch serii akcji - C 
i D .• Porna~ jest drugą firmą 
z Przemyśla - po .Sanwilu" 
- kt6ra stara się o wejście 
na warszawską giełdę. 

Jak dowiedziało sięŻP . pier­
wotne plany 7.akładały pod. 
wyż. .. zcnie kapilału (z 2 mln 

638 tys. 9OOzld04 mln 374 tys. 
900 zł) poprzez zwiększenie 
wano~ci nominalnej dotychczas 
wyemitowanych akcji -z 3,8 zł 
do 6.3 zł. Ten zabieg, zwany re­
nominacją. był podyktowany 
planami podwyższenia prLez 
KPW minimalnego poziomu ka­
pitału akcyjnego potrlCbnego do 
wejścia na parkiet. Ponieważ 
KPW ostatecznie odstąpila od 
tego projektu. akcjonarius7.c zde­
cydowali, że rcnominacja nic jest 
potrzebna i ostatecznie w głoso­
waniu odrLueili t ę uchwałę. 

Akcjonariusze 7..deeydowali o 
podniesieniu kapitału akcyjnego 
poprzez nowe emisje. Sp6łki! 
zaoferuje wszystkim inwestorom 
81 tys. akcji scrii C, natomiast 19 
tys. walorów serii D będzie dla 
kadry kierowniczej. Tych ostat· 

~Polna" jest producentem m.in. zaworów regulacyjnych i ste­
r ujących. klap do rurociągów transportujących ciecze ł gazy 
(r6wniet. niebezpieczne). Produkuje tei: układy centralnego 
smarowania i aparaturę laboratoryjną. Większościowym 

udziałowcem jest Zachodni NFI (ok. 46 procent akcji). Resz­
ta naleiy do skarbu państwa (ok. 20 procent), pozostałych 
NFI i pracownik6w. W ręce załogi trafiło w połowie 1996 r. 
15 procent darmowych akcji. Część z nich sprzedała Je i 
obecnie pracownicy mają og6tem 12 procent. 
W ub. roku przychody ze sprzedaży wyniOSły 41 mln 700 
tys .• zaś zysk netto 2 mln 507 tys. Po ośmiu miesiącach 
tego roku przychody wyniosły 30 mln 907 tys. zł, a zysk 
netto 2 mln 78 tys. zł . 

nich walorów nie będzie można 
sprLedać, zas tawić ani zamien ić 
na akcje na okaziciela przez 2 
lata. 

Pieniądze uzyskane z em isji 
mają być prl..Czoaczonc na inwe· 
styejc. Spółka opracowała trLy­
letni progr.tm inwestycyjny, któ­
ry zakłada wydanie w ciągu naj­
bli7xLych trLech lat ok. 30 mln 
zl. "Polna" zgromadz iła już 
Clę.~Ć potrlebnych pieniędzy­
przeprowadzona w maju i 
czerwcu emisja obl igacji za­
miennych, dała firmie w sumie 
8 mln zł. Do tego dojdą ~rodki 
własne i kredyt bankowy. 

Jak ptlinformuwał ŻP prezes 
"Polnej" Stani sław Malinowski, 
plan inwestycyjny zakłada trzy 
główne cele: wymianę ma. .. zyn, 
przeniellienie i modernizację 

funkcjon ującej odlewni oraz 
przebudowę .~ iec i ciepłowniczej 
zakładu. 

- Unowocześnienie i odnowa 
pad", nUlsZ}'nowegu !XJzwofi uh­
niżyć koszty i zfikwidowacf rak 
zwane wq.d:;e gaflHa wcyklu pIU' 
dukcyjnym-mówi prezes Mali· 
nowsk i. - Chcemy przenieść ud· 
fell'nir. która teroz znajduje sir 
przy ulicy Miemsław.~kiego. na 
lilią Obozową. Trzeba reż wy­
miellić80 pltx:ent urządzeń dzia­
łających na ud/ewni. Ma to do­
prowudzić du WZIUJtII jej wydaj­
nuści; hm/.:wl'f/cyjnoici. 

Tr/.ctim celem jest moderni­
zacja systemu grrewc7.cgo. Plan 
7.aklada stworlen ie małych ko­
tłowni lokalnych. a w halach pro-. 
dukcyjnych mają być montowa­
ne promienniki gazowe. 

Obecnie "Polna" ma na niekt6-
re wyroby więccj zamówień niż 
jest w stanie zrealizować. Nie 
może więc zdobywać nowych 
klientów, ponadto mogą się po­
jawić trudności z utrąmaniem 
dotychc7..a.-.owyeh. Choć już terdZ 
ok. 30 proc. produkcji tntfia na 
eksport, m.in. do Stanów Zjedno-. 
czonych, Kanady, Fr.tncji, Włoch 
i Niemiec, ambitne plany 7.akła­
dają jego zwięlm.cni e. Już tcrolZ 
produkcja eksportowa ooznacza 
się większym wskatnikiem wzr0-
stu niż krajowa. Po przeprowa­
dzeniu emisji akcji .. Polna", pla­
nuje wejść na rynek równo legły 
war~zawskiej giełdy . 

- Brdzie to doskunały elekl 
murl.:etingawy. Spółka .ftanie .f;r 
hallJziej znana w całym kroju. 
Liczymy w związku z rym nu 
wzrost przyclwdów - mówi pre-
zes SL Malinowski.- Pl2l'p/U'lWI­
dziliimy nawel sto.wWf/e ohliCze- 6: 
nl(1 .~)'mulacyjne. ale nie nlORr nic 0-
na len remat powiedzie{ przed 
zalwieldze"iem i puhlikacją pro- ~ 
spekm emisyjnego. Z 

Pre7.cS zapewniał. że prospekt ffi 
trafi do Komisji Papierów War· N

O
-

tościowyeh w ostatnich dniach 
wrLeśnia. Zdaniem S. Malinow· ~ 
skiego, jest duże pmwdopodo-. co 
bieństwo. 7.c firma zadebiutuje 
na rynku równolcgłym warspw· ~ 
skiej giełdy na początku prą- ~ 
szłego roku. f'Iolł:.>lysuwKOClIR oN 



10 PRZYRODA 

Po spełnieniu swojej roli byki odłączają się od łań 

y zwane 

Na dźwięk tego słowa każdemu myśliwemu krew szybciej krąży w żyłach. Przypadający na przełom września i paź­
dziernika okres godowy u jeleni to czas wzmożonych polowań. W tym też czasie do lasów wOjewództwa przernyskiego 

zjeżdżają się myśliwi z całej Europy, zwabieni sławą jelenia karpackiego i pelskich polowań . 

C
hoć, prawdt; m6whlC, 
czasy najw i ~ k szcj 
prosperity minr; ły kil · 
ka lat temu , 10 nadal 

do lasów sicniilwskich, oko lic 
Lubaczowa, Narola i .całego 
PogórLa Przemyskiego ciągną 
łowcy na gru bego zwierza: z 
Niem iec, ]'Iolu ndii , Francji, 
Austrii. Szwajcarii czy Włoch. 
We wszyst kic h Iych krajac h 
takic występują je lenie , a le 
pol.~k ic lasy i żyjąca w nich 
zw ierzyna oraz wysoka mar­
k;t organi zowanych polow:lń 
ma swoją s ławę. Jeszcze kil ­
kanaśc ie lal temu jedy nie w 
zamkni ę tych obwodach lasów 
.,księs twa :L rłamowskicgo" pa­
dało od kul myśliwych około 
200 jeleni w cZ:lsic jednego se­
zonu. W trakcie tegorocznego 
rykow iska na teren ie woje­
w6dztwa przemyskiego prLe­
znaczono do odstrzału około 
30 byków. 

Gody 
Na moment rozpoczęc i a je­

le ni c h god ó w najwi ę k szy 
wpływ ma pogoda, przyspie­
szają je pojawiaj 'lce si ę niekie­
dy już wc wrLcśniu przymroz­
ki. W połowic lat os ie mdz ie­
s iątych , gdy grubego zwierza 
było znacznie więcej niż teraz, 
bywało, że si lny byk prowa­
dził "harem" łań , złożony na­
wet z k il kunastu sztuk. Wtedy 
CZ~.<i to d oc h od z iło do walk 
między konkurującymi byka­
mi, a dono~ny ryk gło.<izący 
s iłę i zwycię.<itwo, słychać było 
o wiele częściej n iż obecnie. 
Wokół tak iego du żego .<i tada 
zawsze k rąży li " kibice", czyl i 
chły.<ity, młode jelenie pełne 
chuci, ale ni czdol ne do bezpo­
średn iej kon ku rencji z .<i ilniej ­
~zym przeciwniki em. PrLega­
ni ane przez władców " hare­
mu " oczekiwały swojego cza­

", 
Czasy .<i i ę zm ieniły . Wie lkie 

szkody jakie czy niły jelenio­
wate w uprawach l eśnych sta­
ły się j ed ną z przyczyn obni­
żenia stanu pogłowia. Z nacz­
nie l eż .<i padła jakość osobni­
cza spotykanych byków. Pod­
czas gdy przed laty dorosłe 

sztuki nosi ły poroża o wadze 
ośmiu i więcej ki logramów, 
dzi.<iiaj trudno jcst spotkać ta-

kic, których wieńce dochodzą 
do sześciu. Takie samce są w 
stanic prowadzić chmarę ni c 
prze kraczaj;lcą sześc iu , sied ­
miu łań . 

Rykowisko, czy li okres go­
dowy u jele ni , kończy się 

~ .. 
Pub l Pizzeria Margherita 

Przemyśl. Rynek 4 

Tel. 678-98-98 678-73-47 
PIZZA NA TI:IJ:FON 

W ofercie trzy nowe pizze 
oraz male pizze (także na. wynos) 

gwarantujemy dostawę w ciągu 45 minut 

mniej więcej w połowic paź­
dziernika. Po spełnieni u swo­
jej roli byki odłączają się od 
łań , które pozos tają w sia­
dach , prowadzone teraz przez 
naj bard ziej doś wiadczoną z 
nich, lak zwaną- licówkę. Po 
przetrwaniu najt rudniejszego 
dla wszystki ch zwierząt okre­
su - zimy - z wiosną łanie 
mocno żerują, a w maju rodzą 
s i ę poczę te w okresie rykowi ­
ska młode. 

Dla byk ów najlrudni ejszy 
moment przychodzi z począ t ­
kiem marca, nalura pozbaw ia 
ich wtedy wspan iałego on;ża, 
w miej.<icu którego wyrasta ko­
lejny , zwykle jeszcze p iękniej ­
szy wie niec. We wrzcśniujest 

o n już odpowiedn io mocny do 
stoczenia walki i koło w cyklu 
życ ia zamyka s i ę. 

Kicz z natury 
Po całodziennym deszczu, 

na polanę otoczoną ze wszyst­
kich stron wiekowym lasem, 
zeszł:1 gęs ta mgła i osadziła s i ę 
grubą wars I wą mleczncj waty. 
Myś liwy , który wy brał lO 

miejsce na swoj ą zasadzkę , 
ukrył się za pniem g rubej jo­
dły i cierpliwie cze kał. Gd y 
mldej~c i e zmroku było już bli­
sko, z gęs tw iny na prLec iwle­
glym skraju polany wyszedł 
ostrożnie je leń , którego głowę 
w i e ńczy ło poroże, n ic ty le 
pi ękne, co nie ró wnomiernie 
r oz win i ęte. Wpra wnc oczy 
myśliwego szybko okreś liły ­
lo "dzies1.1tak", IYPowy selek t. 

Byk podniósł g łowę, j ego 
c hrapy ne rwowo wciągały 
zimne powietr/.e, a łyżki sta­
rały się wychwycić najsłabszy, 
nicnaturalny odgłos. Uspoko­
jony jelcn zwrócił s ię w stro­
nę lasu i wtcdy spom iędzy 
drze w wyszły na polanę jedna 
za drugą cztery łanic. 

Ich pan i władca jeszcze raz 
wzniósł wysoko głowę, tak, że 
Iyki poroża d o tkn ę ły jcgo 
grzbictu. Z otwartej gęby wy­
dobył s ię niski , chrapli wy ryk. 
Myś liwemu nerwowe ciarki 
prLebiegły po plecach , a w sła­

bym wi e trze, wiej ącym od 
strony je lcnicgo stada. przy­
płynęła wyrai na woń byczcj 
wydzie liny. 

Gdy na zc w je leniej krwi 
odpow icdziało tylko przytłu­
mione mgłą echo, łanie zaczę­
ły obgryzać pęki traw , a roz­
oc hocony byk zbli ży ł s i ę do 
jednej z nich. 

Kula wystrlelona ze sztuce­
ra myś liw ego trafiła króla 
pu szczy prosto w komorę ser­
ca. Rozerwane ostrym meta­
lem nerwy zmu s ił y go d o 
ostatnicgo w życiu skoku i na 
po lanic za l cgła przejmująca 
cisza. Po chwili do uszu my­
śliwego, w klórych dźwięczał 
jcszcze g łos wys trlOl ł u , dosze­
dł trza .~k gałązek łaman yc h 
przez uc i e kające w popłochu 

łanic. 
Myśliwy i towarzyszący mu 

I cśniczy podeszli do l eżącego 
je lc nia. Do c iepłej j c'szcze 
gęby włoży li mu kawałek jo­
dłowej gałązki - ostatn i kęs na 

długą drogę w zaświaty. Inną 
gałllZką , um'lczaną w ś wieżej 
posoc e , l eśn i c zy pomazał 
twarz i czoło myś li wego, po­
czym klęczącemu najcdno ko­
lano w ręc zy ł j,! , podan ą na 
korde las ie. Na znak myśliw-

Wabienie Jelenia. 

ski ego chrztu. Ciszę przerwa­
ły s łowa: - Darz Bfl,. 

Myśliwy 

Jean-Michael Chevalier jest 
znanym wc Francj i lcbrlem. 
chirurgiem naczyniowym. pra­
c ującym w szpitalu uniweT:'iY­
tcckim w Lyon. Do Polski na ry­
kowi sko przyjechał po raz 
pierwszy, choć polowal już w 
S'zkocji i górach Alzacj i. Przed 
rokiem skończył specjalny kurs 
dla fran cuskich my~ liwych i 
zdobył złot'l odznakę, co rów­
na się myśl iwsk iej profesurle. 
Na leśn ikach -myśliwych z Nad­
l eśnictwa Kras iczyn nic robi 
ona wrażenia. Liczy s i ę do­
świadczeni e. 

Przez tydz ień pobytu u le­
śn iczego w Olszanach naoglą­
dał s i ę p,lO Chev'llier dzikiej 
zwierzyny jak nigdy. Zachwy­
cony jest lasem, IOwOlrzyszą­

cy mi mu w polowaniu ludźmi 
i myś l iwskim pokotem. Do­
skonale zna zasady selekcyj­
nych polowań . Przyjechał , by 
przeżyć prawdziwe rykowi. 
sko, a nic by zabijać. W towa­
rzys twi e le karza, Po laka z 
Lyonu Macieja Koniecznego i 
odpowiedzialnego za prLebieg 
po lowania Adama Kopczaka 
przemierzał leś ne rewiry w 
okoli cach Krzeczkowej. Upa­
rł s ię nic s trze l ać do "zbyt ła­
twych" celów, upo lował selek­
cyjnego "dziesiątaka" i dzi ­
czego warchlaka, a w ostatnim 
dniu pobytu dorzucił jeszcze 
"szydlarLa". 

T':IlIIT I 7JIJt;t:IA 
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REPORTAŻ 

Dom bez adresu 
Dom to czasem 
port i przystań, 
schronienie przed 
sztormem. Cza­
sem piekło co­
dziennych proble­
mów, kłótni i wro­
gości. Nawet wte­
dy pozostaje w 
nim jakieś jaśniej­
sze wspomnienie 
z dzieciństwa , 
jakiś tylko własny 
kąt, znajoma 
podłoga i okno. 
Ale jeśli nie ma 
się dokąd wrócić 
z dzieckiem po 
porodzie - to 
dziecko ssie bez­
domność razem z 
mlekiem matki. 

I 
wani\ K. Slr..tciła dom, kie­
dy była w szó.~ lcj klasie. 
Po śmierc i ojca maIk:! nic 
radziła sobie'/. ulrlyma­
niem pięciorga dzieci. 

Kiedy więc znalazł się k:.muy­
dal na męża. nic wahała się dłu­
go. Ojczym jedn"k nic 'tyczył 
sobie, aby mu s ię pll domu pl". 
!<lły nic jego dzic!.:i . Calu pi:ll­
kH. cztery siostry i braI. trafiła 
więc do domu dziecka w woje­
wódzkim mic.kie. Opu.~zczali 
len dom po kolei po skończeniu 
21. roku życia . W dowodach 
o~nbislych wpisany mieli adrc.~ 
dumu. z którego ich wysIano do 
domu dziecka. A le wpis w do­
wodzie lO jeszcze nic dach mld 
głową Zaczęli próbować ukła­
dać sobie życic nu własn:] rękę 
od po~zukiwania własnego kąta. 
Kończyły się już czasy, gdy 
pensjonariuszom domu dziecka 
fundowa no na starcie w doro­
słe życic książeczk i mieszka­
niowe, które co prawda nic gwa­
rantowały mieszkania, ale da­
wały choć nadzieję "załapania 
się" nil listę prqśpieszen w spó­
łdz ielni mieszkaniowej. Jednej 
z sió~tr powiodło s ię - założyła 
rodzinę, dostała mieszkanie w 
bloku. To u niej znajdowały 
oparcie inne siostry, opuszcza­
jąc dom dziecka. Bratu nie po­
szczęściło s ię: uległ wypadko­
wi, który uczynił go na trwałe 
inwalidą. Teraz przebywa w 
zakładzie dla niepcłnospraw­
nych na Ś ląsku. 

Dwie z sióstr otrzymały po 
dłuż.~zych stamniach komunal­
ne mi eszkania w przeję tym 
przez mia.'iIO robotniczym hote­
lu. Mieszkania, lo może nawet 
w tym wypadku za wielkie sło­
wo, bo 17 metrów kwadrato­
wych powierzchni, gdzie musi 
s ię zmie~ić sypialnia, kuchnia 
i lazienka równoc7.cśnie, nic jc.~t 
prlecież szczytem luksusu. Ale 
lepsze to przecież niż nic . 
Zwła.~zcza że zamieszkały obok 
siebie na podobnym melrażu 
dwie siostry. Jednej z nich prq­
był doŚĆ szybko mały lokatOr w 
beciku i na o.~obę przypadało 
już ty lko po 8 metrów kwadra­
towych. 

17 dzielone na 3 
Najmłodsza z rodzeństwu 

Iwona najdłużej przebywal:1 w 
domu dziecka. Była najmłodsza 
i najbardziej bezradna z rodzeń­
stwa. Nieśmiała i zahukana, z 
w i doc7. ną ułomnością (n ie­
sprawna ręka) i III grupą inwa-

lidztwa miała najmniejsze szan­
se n<l znalezienie pracy i jakie­
goś miej~ca w życiu, które pre­
miuje rilczej s ilnych i bez­
względnych niż słabych i bez­
radnych . Gdyby nic rodzinn a 
solidarność i pomoc pozosta­
łych sióstr - I wona nic poradzi­
łaby sobic sama. Prlygarnęła ją 
siostm rezydująca 7.dzieciakiem 
na 17 mctrach. Tcraz prqpada­
lo po S "z groszami" na osobę. 
Alc ta ciil~nolll, obok pisma od 
dyrektora domu dziecka, miała 
się też s iać urgumentem w .~ta­
raniach o mieszkanie komunal­
ne dla Iwony. Na wizytę u bur­
mistrza i złożenie wniosku o 
przydział mi eszkania Iwona 
wybrała się z siostrą . Sama nie 
po trafi łaby przełamać l ę ku 
przed spotk:miem z najważniej­
szą osobą w mieście. 

Proszę przyjść za 5 lat ... 
Odpowiedź była standardo­

wa: "ze względu na mały od­
zysk mieszkan komuna lnych 
(gównie zgony osób samo t­
nych) nic mam możliwości Z:I­

bezpicczenia lokali mieszkal­
nych mieszkal1com miasta, bę­
dącym w równic trudnej sytu­
acji mieszkaniowej. Z tego po­
wodu okres minimum S- lemie­
go stałego zameldowania na te­
renie mia.~tajest rygorystycznie 
przestrzegany ( ... ). O pomoc 
społeczną proszę zwrócić się do 
Gminnego Ośrodka Pomocy ' 
Społecznej właściwego dla Pani 
miejsca zamieszkania". Iwona 
bowiem miała w dowodzie oso­
bistym wpisaną adnotację, ze 
mieszka na s tałe w domu matk i 
i ojczyma. Ale gdyby 10 był 
pmwdziwy dom, to nic trafiła­
by prlecież do domu dziecka. 
Dom dziecka, w którym spędzi­
ła część swego dziec i ń.~twa, by ł 
tylko miejscem tymczasowego 
zamieszkania. Dla urlędu każ­
dy powinien mieć jakiś s tały 
adres zam ieszkania. Wedłu g 
urzędowych standardów nikt 
nic może być bezdomny, musi 
mieć adres, pod który można 
wysyłać, np. oficja ln ą kore­
spondencję. Iwona K. powinna 
się więc starać o lokal komunal­
ny i pomoc społeczną w gminie, 
gdzie nic mieszkała od 10 lal. 
Tylko że wiejska gmina nie po­
s iada żadnych komu naln ych 
mieszkań dla ludzi takieh jak 
Iwona. W mieście zaś żądają 
S-letniego stałego zameldowa­
nia, ale nik I jej na stałe nic za­
melduje, jeśli nic posiada miesz-

kania. Szan.~ę na mieszkanie ko­
munalne nabywa s ię natomiast 
po 5 latach stałego zamieszki­
Wan1;\ w mieście ... Koło nie­
możnośc i się zamyka, skazując 
Iwonę na chroniew'l bezdom­
ność. 

Zamieszkać u wojewody 
Trwające trlY 1:1ta zabiegi o 

jakikolwiek kąt, interwcncje u 
burmistrza, wojewody, ministra 
spntwiedliwoki, zespołu pomo­
cy społecznej, parlamcntarty­
SlóW - niczego nic zmieniły w 
sytuacji mic~zkaniowej Iwony 
K. Zapro(Xlnowano jej ostatecz­
ni e lokal w su terenie bloku, 
gdzie mieszkala u siostry - po­
mieszczenie pełne rur kanaliza­
cyjnych, wodociągowych, c.o., 
z malutkim ok ienkiem pod su­
fitem. Trleba by wyłożyć spo­
re pieniądze na adaptację tego 
pomieszczenia, a takich kwot 
Iwona K. - utrlymująca się z 
zasiłku dla bezrobotnych - nie 
miała. Odmówiła prLyjęc ia tego 
lokalu. Niedługo potcm zakwa­
terowano tam człowieka, który 
ostatnio mieszkał w lochu, po­
zost;tłości po starym zamku. 
Iwona K. strac iła szansę na, po­
świadczający stałe zameldowa­
nie w mieście, nowy wpis w 
dowodzie osobistym. 

Nachodzenie burmistrl<l mia­
sta w jego gabinecie jako meto­
da "wydeptywania" korzystnej 
dla siebic decyzji, doprowadzi­
ło tylko do tego, że bunnistrz 
stracił dla niej i jej sióstr cier­
p1iwo~ć. Kiedy zdesperowane 
kobiety zagmziły ko lejną inter­
wencją u wojewody, bunnistn 
miał o~wiadczyć, że Iwona K. 
może się nawet do wojewody 
wprowadzić na sublokatora. 

17 dzielone przez 4 
Pod koniec zeszłego rok u 

okazało się , że znajomość z 
pewnym młodym człowiekiem 
stanic się dla Iwony K. brle­
mienna w skutki. Tennin roz­
wiązan ia lekarL wyznaczył na 
sierpien . MIody człowiek na 
wieść, że zostanie ojcem, wyje­
chał do Niemiec, tłumacząc się , 
że musi zarob ić na prz.ysz łe 
wspólne życie ijakicś mieszka­
nie. Siostra Iwony K. podzieli­
ła s iedemna~c ie metrów swoje­
go pokoi ku prlez cztery i wy­
szło, że na jedną osobę wypad­
nie po 4 melry i 2S centymetrów 
kwadratowych powierzc hni 
mieszkalnej. Niedusięna takiej 
prl.estileni ustilwić nawet me-

bli do spun ia, nic mówi'lc już o 
innych s przętach. Wszys tkie 
rozpaczliwe pisma rozsyłane po 
św iecie trafiały nil biurko bur­
mistrza mi a.~ l a z prośbami o 
~_wr6ccnic uwagi na wyjątkową 
sytuację życiową Iwony K. i 
pomoc wznalczieniujej miesz­
kimiu. W odpowiedzi otnyrny­
wała tak samo brlmiącą odpo­
wiedi: " ... ze względu na mały 
odzysk mie szkań komunal­
nych ... ". Prawdziwy wyścig z 
czasem zaczął s i ę dla Iwony K. 
na kilka tygodni pilcd spodzic­
w:mym porodem. Młodej mat­
ce grozi ło bowiem, że po wypi­
saniu ze szpitilla nic będz ie się 
miał:1 wraz z dzieckiem gdzie 
podziać. 

Nie będę samotną matką ... 
o.{rodek pomocy społecznej 

zaproponował załatwienie Iwo­
nie miejsca w domu samotnej 
matki. - Nie pvjdę do wkiego 
dom/{- stwie rdziła Iwona - ho 
przez 10 IClI mie.'izkCllam w dOI/lii 
(hit'dCl i nie elll'f teraz trafić do 
Jlodobnego mieiH·a. Z/l',mą, lo 

i lak rozwiązanie tylko na rok.A 
lUtaj przynajmniej mam swoje 
sio.l'try. Kiedy oczekiwała już na 
rozwiązanie na sal i porodowej, 
siostrom i znajomym udało się 
zaf,lIwić tymczasowe mieszka­
nie na pierwszy tydzień po po­
rodzie . Tam tei przewieziono 
I wonę K. wraz z synem w po­
łowie sierpnia. Nic udało s i ę z 
wła.(cieielem mieszkania wyne­
gocjować prolongaty pobytu 
młodej matki i jej syna, Siostry 
Iwony K. obeszły całe miasto, 
szukając jakicgo~ pokoju do 
wynajęcia. Dopiero na końcu 
mia.~ta zna lazły sIary dom, któ­
rego właścicielka wyjechała za 
gran icę, a opiek ująca s ię nim 
sąsiadka zgodziła się wynająć 
Iwonie K. mieszkani e, z za­
st rzeżeniem, że zostanie ono 
oprM.nione natychmiaM, gdy­
by właścicielka zgłosiła chęć 
powrotu do kraju. 

Siostry pomagają Iwonie K. 
prą pielęgnacji niemowlęcia i 
opłacaniu wcale nicmałegocqn­
szu za mieszkanie. Nie mająjcsz­
czc pomysłu , co zrobić z I woną, 
jc.~ li prLed zimą wróci włil~iciel­
kachalki. Czekają na powrÓt ojca 
dziecka z Niemiec, by odby~ z 
nim zasadnie7", rozmowę. Tak 
czy inaczej, nie pozwolą wysłać 
siostry gdzieś w obce miejsce do 
domu samotnej matki. Tu, z nimi, 
nic jest przynajmniej samotna. 

WIf.\lI .. ' .... BEK 
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• bonffikata 1000 zł za sprzeda! lub złomowanie dowolnego 
starego SC1mochoóu do końc~ paidzłerni~a • specjalny rabat 
1500 'Ił dla rolników i urzędników państwowyCh do konca 
PQtdziemik.a • wspomaganie kierownicyw serjjnym wyposa­
zeniu • nowa atrakcyjna sylwetka • zmodernill:JWany silnik' 
l ~ysklem BOSCH I hy<frau!lczfWlTll POPYChacZami 

POLONEZ CARO PLUS ............ Jut od 22.800 zł 

• pięcioro drzwi _ przestronne wnętrze . dynamiczny silnik o 
mOCy 41 KM. niskie lUiyCfe paliwa ' 4,73 1/100 km (przy 
90 km/ h) • dwuletnia gwarancja l całodobowy se/wls • cały 
pakiet UbelpfeczenlOWY OC, AC, NW gratis do końca pat­
dzlernll<a • atral<c)1ny Kredyt 

TICO ..................................... Jut od 21.900 zł 

• doskonale jX)łąezenle Jakości i niezawodności rodzInnego 
samochOdu \ atrakcyjnej ceny. na{Wlększy bagatnłk w!3VfOieJ 
klasie " IN wersji cltemdrZWlowej _ trzyletnia gwarancja lub 
100.000 km l całodobov.y asslstance • atrakC)iny kredyt 

NEXIA ................................... Jut od 28.800 zł 

• I«lmfort I elegancja _ nowoczesna I,ronstrukc)a . spełnią 
wS'Z}fStkie wyrn&ganla funkCjonalne I estetyCzne . przyjazny 
dla środow;ska . szybki I niezawodny. bogate wyposatenie 
I rozs9(t!'la cena • trzYletnia gwarancja lub 1.00,000 '<.cn 
I cełodobowy asslStance • atrakCyjny Kredy!. 

ESPERO ......... owo •••••••••••••••••••• Jui od 38.500 zł 

REGIONALNE CENTRUM DAEWOO 
liIbMn, ul M ....... aka 7-1, ... (0-«1) 141-22-14 _do __ ~ 

• Jar_w - MOTOZBYT, 
ul. Elektrownian. 4. 'll (0,10) 21-77-65 

~----------------------~ 

'" ~ 
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w Jarosławiu mają dylemat 

Liceum czy wyższa 
uczelnia? 

- Budowa drugiego liceum 
ogólnokształcącego w 
mie~cie mija się z celem­
mówi Tomasz Kulesza, 
radny i członek zarządu 
miasta. Franciszek Grabow­
ski, wiceburmistrz Jarosła­
wia: - Nie mogę zgodzić 
się z poglądem radnego 
Kuleszy. Budowa liceum to 
szansa powrotu w szkołach 
do normalności. 

Zzamiarcm budowy dru­
giego liceu m og6 lno­
kszl:lłcąccgo w mieście 
zarząd Jaros ław ia nos i 

s i ~ od ubiegłego roku. Niedaw­
no pomysł zarz<ldu poparli lak­
że miejscy radni. Decyzja la ­
jak tlum,lczy wiccburmiSlr.'. 
Franciszek Grabowski, odpo­
wiedzialny zaoświatę-podyk­

lowana zoslała pogarszającą się 
sylu'leją bazową szkół ś rednich 
i wzrostem zainlcrcsQwun ia 
młodz ieży ksztu/ccn iem og6l­
nym. Wymus7.ająrównież. zda­
niem wiceburmistr.ta. zm iana 
polskiego systemu kształcenia . 
- Liczha .ftlldelł/uw II' nluzym 
krujl4 {Jla.mjf' nas IlU osralllim 
miejsc/I wśrud krajów I'lIrufJl'j­
skicll.lt'.f/i mamy il/1 dorówllać, 
a wkif' są /('lJ(h'lIcje , najlepszym 
miejscem lIa [Jr: )'gutUlI'lJ/lie 
młutlzieży du hztałcCllia wy· 

W Sośnicy 

ż"ugo hrt1q licea ogtlltwkształ­
cqce - twierdzi. 

W Jarosławi u wostatnich la­
tach znaczni e wzrosła liczba 
młodz ieży ch~tnej do kontynu­
owania nauki w liceach. Naj­
st.Irsze, z tradycjami LO im. 
Mikołaja Kopernika zacz~ło 

pękać w szwach. Liczba ch~l­
nych co rok u pr7.ekracza tu 
znaczn ie li czb~ oferowanych 
miejsc. Dyrekcja zwi~ kszyła 
wprawdzie i lość oddz iałów, ale 
nic rozwiązało to sytuacji. 

Przepełnione klasy 
Nie poprawiło jej również 

otwarcie klas ogólnokształcą­
cych prą zespo le szkół drogo­
wo-geodezyjnych i szkole pod­
l'i tltwowcj nr 12. Młodz ież ma 
s i ~ gdzie uczyć, ale kla.~y są 
po.epe.łnione, 11 nauka najczr;:­
k iej odbywa sir;: w nich nadwie 
zmiany. Pows tanie nowego 
obiektu ma rozładować panujij­
tą w nich c iasnot~ i doprowa­
dz ić nauk~ w nich, jak to nkre­
,<j la wicebunnistrl, do nonnal ­
noki. - Chcielihyśmy. ah)' ml­
bywała .fir v fla w IWI1IWI/lyl:h 
wwwlkach , /o z/laczy lIa jedllą 
zmiwl{.' i Imy niezhy/ liczllych 
kła.mch -tłumaczy . 

Szansr;: na to. że pomysł sir;: 
powiedzie Fr.tnciszek Grabow­
ski ocenia dosyć wysoko. 

Jubileuszowy 
upominek 
50 lat temu wielu ludzi 
zmuszonych zostało do 
opuszczenia swej ojcowizny. 
by wskutek ~Akcji Wisła" 
rozpoczynać wszystko od 
nowa na innych terenach. 

Czasy te doskonale pami~ til 
Sośnica, wicś łc-i.;\ca w gmi­

nie R;ldymno. Dokładnie poł 
wieku temu na jej ziemię prą­
byli repatrianci 7J.a Bugu or;lz 
ludność z przy\cgłych byłych 
pow iatów: j aros ławskiego, 

przeworsk iego, łańcuckiego i 
rleszowskiego. Chcąc uczcić tę 
pamir,:.tn;\ chwi1 ~, prle~i~kni~ tą 
łzami bólu i cierpienia na sk u­
lek rozstania z ukochanymi 
ludźmi i miejscami. mieszkań­
cy So,<jnicy wznieś l i krlYż-po­
mnik jako symbol minionych 
dni i wydarLeń, a także dowód 
na to. iż tak wiele można osią­
gnąć w prLcciągu 50 lat. 

Uroczys t ości zw iąz.me z od­
~łoni~ciem pomnika miały miej­
sce w niedl.ie l~ 28 września. 
Rozpoczęły s ię uroczystą M.~zą 
,<j w. w t:lmtejszym kościele pa­
rafialnym. skijd w odświ~tnej 

S: procesji zgromadzeni udali si~ 
O- pod pomnik . W,<j ród ni ch. 
.- oprócz organizatorów, budow­
~ niczych pomnika i mi eszkań­
Z c6w wsi, znalazło s i ~ również 
ffi liczne grono prąbyłych gości. 
§ Należeli do nich mi~dzy inny­
' ''"'I mi: kuralor oświaty Zofia Woj­
g: ciechowska, poseł SLD Kazi­
co micrL Nycz. radni gmi ny Ra· 

dymno. Poświęcenia pomnika 
~ dokonał ks. dziekan Kazimien 
~ Golenia, za,<j odsłonięda - jego 
oN projektant i główny inicjator 

pr/.cdsit;: wzi~ciagn)iny Radym­
no. i nż . Stanisław Slęzak. 

W okolicznośc iowym prLe­
mówieniu prlcwodnic7.ący Ko­
mitetu Budowy Pomnika mgr 
Stefan Pelynia przypomniał 
wszystkim wydan::enia, których 
pilmi~ć prąwiodła obecnie w 
jedno miejsce tak wie lu ludzi . 
Wymienił pokrótce osi;lgnięcia 
mieszkańców wsi . któny dzi~ ­
ki umicj~tności zintegro.wania 
r6żnych kultur i ludzi o odmien­
nej mentalności doprowadzili 
do tego. by dziś można było mó­
wić o "odrodzonej Sośn icy". 
Tr;lfne i dobitne słowa mówcy 
podkreś lone zostały dodatkowo 
przcz zaproszone dwie orkiestry 
dCle z Radymna i Nizin, które 
wykonały RUlf i Mammk Dą­
bfUwskiego. 

Nie koniec jednak na tym. 
PrLy okazji tego świ~ta zorgan i­
zowano również w Sośnicy tra­
dycyjne doży nki gm inne. Po 
prawdzie z;lprezentowano jedy­
nie 2 wieńce . nie umniejszyło 10 
jed nak rangi uroczystości. Nic 
brakło char:lktcrystycznych dla 
tego typu imprez prLy,<jpicwek 
omz gestu dziclcn ia s ię chlebem. 

Prly okazji uroczys tośc i wójt 
gminy zapoznał zgromadzonych 
z dokonaniami trwającej już 3 
lata kadencji Rady Gminy Ra­
dymno. Na szczeg61ną uwagr;: 
ziL'iługują poczynania mające na 
ce lu ochron~ środow iska na te­
renie gminy. Jako cickawostk.~ 
można podać chociaiby fakt, iż 
w pr.lysz łym roku planowana 
jest budowa OCZys7'c7.alni ,<jcie­
ków w Ostrowie i Świętem. 

AG.~lt:S7J(A NOWOSIADL y 

Miasto poczyniło już w tym 
wzgl~dzie pierwsze kroki , swo­
ją koncepcję prt.ed$ tawiło M i~ 
nisterstwu Edukacji Narodowej 
i o trzy mało zapewn ienia ° 
wciągnicciu inwestycji do bu­
dżetu centralnego. 

- Nie może lo hy( inwestycja 
typo ..... o miejska. ho mia,fla nigdy 
hy nie hyło lIa tu .flaĆ, gdyby/my 
sif Iw ..... /'I zdecydo ..... ali, huduwa 
Irwałahy /O lal- wyja<!nia Gnl­
bowsk i. 

Ze swojej strony miasto za­
deklarowało si~ ponieść cz~ść 
kosztów, prLcka7"i\ć pod budo­
w~ działkę i sfinalizować opra­
cowanie projektu, na który - jak 
przewiduje wiceburmistrz -
trLeba będz ie zabezp ieczyć w 
prlyszłorocznym budżecie oko­
ło SOO t ysięcy. Reszlr;: ma doło­
żyć pań.~two. Gmina zamierLa 
ruszyć z budową już w przy­
szłym roku . - Nuw/'t je/Ii /;'11/ 

Nie tylko w Dynowie 

lIie wciągll ie jej tlo inweslycji 
Cł!lIIral"ych na 1998 ruk - za­
pewnia Franciszek Grabow.~ki. 

Różne pogtądy 

O potrlcbie budowy drugie­
go liceum w Jarosławio pr/.eko­
mtnajest rada miiL~ta. Do pomy­
słu l_ entu zjazmem podesz li 
członkowie zarLądu , ale niektó­
rą skłonni byliby widzicćwnim 
raczej siedzibę przyszłej uczelni 
wyższej. a nie szkoły ,<jredniej. 
TomiL~Z Kulesza, członek za­

rt.ądu miasta, dyrektor liceum 
ogólnokształcącego nr2 w Jaro­
sławiu ma nieco inny od wice­
bunni strlil Grabowskiego po­
gląd na spmwę powstania w mie­
ście drugiego ogólniaka. 

- Na dzil'ń dzishjszy Vl\'szcm, 
w }afUsławill jesl f)otrzehlll' li­
ceum. ale za dwa. m.y latu po­
tneby takiej "ie h"dzie. }em:u 
.fll'dem lat ICflllI mieliśmy l\' .!ilko-

le podf/awUI\'l'j flr /2 .viellem kta.\' 
{Jielw.I'zyeh. w nadchudzącym 

lUku hrdzie tylku jl'dna. POl/uh· 
lIa .ryll/aeja je.w we Ii'.fzy.f/kich 
.fzkołach w Jaru.~awil/ . Liaha 
dzieci w oddziałach .f(JUda. Nie­
bawem .fzkuly POlJ.WUlI'''''''/' hrdą 
iwieciły plIsIkami, tak wife prz/'· 
Z/ulCzallie uhiekll/ju: z gUl}' lIa 
licel/m ugólllubzlołcąee mija .fir 
lee/em. 

Wyższa uczelnia zawodowa 
Dyrektor największej w Jaro­

sławiu podstawówki nic ma jed­
nak. wątpliwośc i , że miiL'itu po­
tr/.cbny jest obiekt oświatowy. 

-Nit' uloh}łbym .fir jednak na 
odwugf. żeby zadl'C)'doll'ać już 
dzisiaj o tym. że ma tu hyć lic('lUn 
ugólnuk.rztałcqce. O jegoprz/'lllil' 
('u/lill miasto powili/W zadecydv· 
lI'a( dopiem IW wyhmluwanill 
ohieklll i II' zależnu/d udpotrzeh. 
By{ IIWŻI' zai.l'tnieje pOlfZcha 

utworzenia w Iym miej.KII wyższej 
uczelni zawodowej - pr/.ckonu je. 

Za powstaniem wyiszej uczcl­
ni zawodowej opowiada sir;: rów­
nież senator elekt Andrzej M:tzur­
kiewicz. Chrdpkę na obiekt m" 
kierowane przez niego StowarLY­
~~I.enie na Rzecz Utwoncnia Wy. 
ższych Uczelni w Jarosławiu . 
Budynek - jak tłumaczy - byłby 
jes7.eze jednym argumentem, by 
przekonać radr;: ministrów do 
utwor/.enia uczelni włiL<inie w Ja­
rosławiu. 

Na zakusy swoich kolegów 
wiccburmistrL Grabowski patrą 
jednak niezbyt przychylnie. Nie 
wykluc7.a, że w prąszłośc i obiekt 
mógłby być wykorlystywany 
pilez uczclnię, '11e jego 7.daniem: 
- lIu.~ka u tu. (."O hrdzie sif mie/d· 
lo II' hl/dynkll jest pl'let/wcuslla. 
Najważniejsze . ahy hlld(m'f flJZ­
p(H.·zqć. 

tlolOTA WIl.K 

Na jesienne sloty 
najlepszy kabaret 
Co można z sobą zrobić w 
jesienny wieczór w Dyno­
wie? Pewnie jest parę 
możliWYCh rozwiązań, ale 
to wydaje się najbardziej 
attakcyjne - wybrać się na 
występ kabaretu. "Nasz" 
zawdzięcza swoją nazwę 
stalej , śpiewanej na 
wejście i zejście. piosence: 
Kabarecik nasz krajowy .... 

TworLY go osiem "zgranych" 
osó b, dla któryc h jest to 

prLcde w.~zystkim dobra zaba­
wa. Są mir;:dzy nimi profesoro­
wie miejscowego LO,jeden stu­
dent i jeden prdCownik MOKiR. 
Przedstawmy ich. bo jeszcze 
kiedyś na pewno o nich usłyszy­
my: Antoni Dżuła, GrzegorL 
Hordulak, JerLY Chudzik icwicz, 
Maciej Juras ińsk i , Jacek Bator, 
Franck Domin i dwie sympa­
tyczne panie - Maria Chudzi­
kiewicz i Grażyna Malawska. 

Sami piszą sobie teksty (za­
bawne - bez picu), sami dbają 
o skromne na razie rckwizyty, 
kostiumy, światło, dźwięk , mu­
zykr;: i całą resztę. Nie znaczy 
to wcale, ie odżegnują s i~ od 
kabaretowej klasyki. Wykorą­
stują z pożytkiem znane i uzna-

90,5 & 67,46 MHz 

ne tcksty, które pasują jak ulał 
do obecnej r/.eczyw istości. Od 
początku roku , czyli od czasu 
powstania grupy, dali trly wy­
st~py prl.y pełnej sali w miejsco­
wym Miejskim Ośrodku Kultu­
ry. Nic lo, że sala mała. I tak 

Przemyśl 102 & 72,41 

UKF)) '(cFM R,'A 
RADIO RZESZOW 

Oddział w Przemyślu, ul. Katedralna 3 
TEL.lFAX 0·16 678·36-81 

-

było sporo widzów. W~ród nich 
reporterzy naszego tygodnika. 
którą zawitali tu przypadkiem. 
Nic r.ałowali,<jmy - było napraw­
dę na co popatrleć. 
Powyższe dedykujemy wła­

dzom miasta Dynowa, aby do-

łożyły s tarań i wspomogły ar­
tystów amalOrów. O was tam 
również mów ią. ale umiejcie 
s i ę z siebie śm iać. Od czegoś 
trzeba prLecież zacząć. I jed· 
nym, i drugim życzymy powo­
dzenia! Jt;y 

fIl rn~~® ~~B 
HURTOWNIE MATERIAlÓW ELEKTRYCZNYCH 

I I. Dworsklqo 57. 37-700 Pmmyśltel. (Ol&) 118-3Hl 
ul. Garblrze 4, 3Hao Jarosław tel. {0l6) 6Z1-22-94 

OFERWĄ: 
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e ['RoWodJ laloIacylH 
e ZridIa Iwlatla IndyCYIIO I ... """"", .. 
eu.pyl_ 
e o.,rąt -1acy1oJ __ ~ .. ,.,iIIItJ.,,*_p/IIIIoirI 

-
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Wieża 
z Pla 
, 

Cudó 

Włosi nazywają j ą 
la torre pendente. 
Już podczas budo­
wy, między XII a 
XIV wiekiem, wie­
ża w Pizie zaczęła 
s ię kłaść. Stop­
niowo powiększa 
swoją pochyłość, 
która dzisiaj osią­
ga blisko pięć 
metrów. 

lejscowe porle­
kadło głos i, że 
.. pizańczyk jest 
równie mocny 
jak jego wieża, 

i żejak ona, nigdy nic upadnic". 
Tymczasem pomiary dokony­
wane każdego roku pokazuj" co 
innego. Ś red ni o o 1,19 mm 
prLemics7.cza się ~rodek cięzko­
k i. Jak tak dalej pójdzie, bu­
dowla powinna run"ć za około 
250 lal. Tak naprawdę nikt w to 
jednak nie wierLY, Iym bardziej 
że miejsce, na którym s i ę wzno­
si to "Plac Cud6w". 

Zwariowane pomysły 
Sil jednak i lacy, którLY w 

cuda nic wier/.lj. dlatego propo­
nują różne pr7.edziwnc sposoby 
ratowania zabytku, Nawiasem 
m6wi"c, piątej na li ście atrak­
cji turystycznej Włoch, po Mu· 
zeum Watykańskim, Pompei . 
galerii Orficii wc Florencji i 
Pałacu Dożów w Wenecji. Trl.e­
ba przyznać. że fan tazji pomy­
słodawcom nie brakuje. Pewien 
Anglik, na pr7.yk ład, radzi wy­
burzyć trzy ostatnie piętra i tym 
samym wicżę odciążyć. Ame­
rykanin, włoskiego pochodze­
nia, pracujący w linnie produ-

kuj:lcej mrożonki chciałby za­
mroz ić ziemię wok6ł niej, aby 
się bardziej nie zapadała. lapo6-
czyI. z fabryki wentylatorów ­
ten dopiero wymy~lił - jest go­

I t6w za ins talować gigan tycz­
nych rozmiarów url.ądzenie o 
sile podmuchu równej burzy i 
skierować strum icń powietrl.a 
bezpuś rednio na obiekt. Były 
prezydent Stanów Zjednoczo­
nych Hubert Humprey sugeru­
je pnenieść wieżę na wieś pod 
Pizę i ustawić ją na bardziej St:I­

bilnym gruncie. Inny Ameryka­
nin, miliarder, idzie jeszcze da­
lej. Namawia Włochów, ahy mu 
staruszkę sprl.edali, a on już by 
pomyślał,jak j" przetransporto­
wać do siebie, do Ameryki. By­
łaby oryginalną ozdobą jego 
skromnej posiadłośc i. W~ród 
wieJ u dalszych propozycji war-
10 jeszcze wspomnieć o wybu­
dow.miu olbnymiego cokołu, 
na wzór Statuy Wolności, pod­
trJ.Ym ująecgo wieżę z każdej 
strony, dorobienia "slalowego 
kręgosłupa", skonstruowania 
dodatkowego podparcia, umo­
cowan ia linami ,jak to s i ę robi z 
ma.~ztem na statku , uczepienia 
do balonów, "ubr-mia w że lazny 
gorset", wbudowania wieży w 
hoteL. 

Manipulowanie niemile 
widziane 

Profesor Pieralli, pizańczyk, 
jest spccjalist" w dziedzinie hi­
storii śrcdniowiec7.a. Opubliko­
wał prled laty książkę pod zna­
miennym tytułem: Co zrohić. 
ieby wieża K' Pizie nm(ła? Otóż, 
okazuje się, że ilekroć ktoś prą 
niej manipuluje, przechyla się 
COniZ bardziej. Tak było w 1838 
r. podC1.a~ prac prLeprowadza­
nych ujej podstawy, tak samo w 
1934 r., kiedy zdecydowano się 
. .zaimpregnować" teren pod nią, 
by woda nie naruszała fu nda­
mentów. Podcza~ tych drugich 
prac wicia kompletnie się roz-

hu .{tała i pr/"cz okrągły rok t'lń ­
czyła jak szalona. Na kon iec 
wróciła grleC'Lnie na swoje miej­
sce. Tłumaczy się to naturą sa­
mego podłoża, w składzie kt6-
rego występuje glina zwilżana 
regularnie gruntową wodą. Po­
między t973 a 1975 rokiem za­
mknięto w Pizie wszystkie pry­
watne studnie. Wieża prt"Cstuła 
s i ę ruszać, Oznacza to, że woda 
służy jej za stabilizator, jest jak­
by poduszką dla niej. Miasto 
musi w ięc zaopatrywać s ię w 
wodę gdzie indziej. Profesor Pic­
roui zauwaiył równ ież, że każ­
dy dosłownie kamień konstruk­
cji leży tam gdzie powinien,jest 
dokładnie dopasowany i nic na­
l eży pod żadnym pozorem zmie­
niać jego poł07"cnia.lnaczej na­
stąpi łaby kata..;trofa. 

Wszystkie wieże krzywe 
Dawnymi czasy było w Pizie 

około stu wież - na kaidą ro­
dzinę pr7.ypadałajcdna. Niemal 
wszystkie były krlywc. Archi­
tekci dorLucali dodatkowy cię­
żar po prleciwnej stronie do 
pnechyłu . Ito była jedyna rada. 
Obecnie zostało ich ze dwadzie­
ścia. Oprócz naszej znajomej 
garbią się jem;·l.e wieża Swię­
tego M ikołaja, wysoka na 35 
metrów i dzwonnica Świętego 
Michała, niższa o metrów dzie­
s ięć. Ale te akurat maj" mniej­
szy ciężar i dlatego nic chy lą s ię 
tak szybko jak ich sławnu i ro­
sła rywalka - 54 ,73 m. 

Co roku od 21 do 30 czerw­
ca dokonuje się pomiarów, wy­
korzyst ując w tym celu słońce. 
Pomiędzy sz6stlj a jedenas tą 
rano wieża rzuca najlepszy 
cień . Przyjmuj"c punkt odnie­
sienia. mierzy się wielkość od­
chylenia od stanu z poprzednie­
go roku. Wychodzi regulamie 
owe 1,19 cm. Co będzie dalej, 
pokaże czas. Jedno wszak jest 
pe~ne, cuda w życiu się zda­
rlajlł.. . JÓ:u:rnt.. 

13 

Historia o tym, 
jak poszkodowany stał się podejrzanym 

Napady, szczególnie te przy użyciu broni palnej, należą do kategorii 
ciężkich przestępstw_ Toteż, kiedy dochodzi do takich przypadków, 

stawiane są na nogi znaczne siły policyjne_ Tak było również wtedy, gdy 
31 lipca bL oficer dyżurny Komendy Rejonowej Policji w Przemyślu 
odebrał zgłoszenie o napadzie na stację paliw przy ulicy Zana. 

O 
zdarl.cniu tym in­
formowaliśmy na­
szych czytelników 
w krótkiej notatce, 
w pierwszym sier­

pniowym numcr.lC ŻP. Jednak 
wtedy infonnacjc były bardzo 
skąpe i obwarowane "dobrem 
śkdztwa". Dzisiaj, kieuy wiado­
mo już pmwic wszystko i sprawa 
nactapie policyjnej pracy jest za­
mknięta. możemy o niej napisać. 
Tym bardziej,"i.c jej finał był nie­
zwykle 7 . .askakujący. 

Było kilka minut po godzinie 
17.00, gdy zadzwonił tc lcfon .dar­
mowy (997) i młody mężczyzna, 

pr.tcownik stacji paliw. zawiado­
mił, iż prLcd chwilą padł ofiarą 
najXldu. Podał również S7..cZCg6-
ty, które dały pod~lawę do natych­
miastowego działania. Na miej­
sce napadu wyruszyła ekipa po­
licyjna, a w eter poszły komuni­
katy, by natychmiast zabloko­
Wl\Ć drogi wyjazdowe z miasta i 
województwa. Pmcującyw tere­

policjanci mieli zwróc i ć 
I 

śc i komunikat dostali również 
funkcjonariusze StrJ.Ży Granicz­
nej w Medycc. W dalszej kolej­
ności 1..awiadomiono komendy z 
ościcnnych wojcwództwomzsla­
nowisko dowodzenia w Komen­
dzieGł6wnej. 

Napad 
Tymczasem ofi ara n<lp.\du -

19-1etni pmcownik swcji paliw 
składał pierwsze zeznania. Do­
chooził.\ 17.00. Do kantorka, w 
którym s iedział. weszli trlej nic 
znani mu rnę-i.czyzni.Jcden z nich 
wyciągnąłpistolct i prlystaw ił mu 
lufCdo skron i. NIl~l ępn ie usłys1..a1 
polecenie, by wstał. podniósł ręcc 
do góry i odwrocił s ię twarzą do 
ściany. Nic mając innego wyjkia, 
uczynił to. Wtedy jc<lcn z bandy­
t6w (ten z pistoletem) pilnował 
go, a drugi dokładnie obszukał i 
:t..abrałi'.Jlalcziony w kieszeni pon­
fel. Było w nim około 2 tys. zło.. 
tych (czę~ pochodziła z utargu , 
a resztę wcześniej otrqmał od 
wła.~iciela na 1..akUpy) omz do­
kumenty. Bandyci 7.adowoliwszy 
się tym łupem . pospiesznie wy­
szli, wsiedli do Clarnego audi 80 
i odjechali. Napadnięty nic "stm­
ci ł głowy" i zrl'!żył 1.apisać nume­
ry rejestracyjne, a na.~tępnie za­
dzwonił do wła.~icie l a, by poin­
fomlOwać o tym, co s i ę stało. 
Pryncypała nic za.'Il.ał, w ięc po­
wiadomB policję i wyszedł z kan­
torka. Niedaleko bramy. lam. 
gdzie swłoaudi, malazł swój pon0 
fel z dokumentami, ale już bez 
gotówki. 

Rzadko zdarla się , by ofiard 
nupadu potrafiła precyzyjnie 
op isać sprawców, jednak Iym 
razem funkcjonariusz zapi sy­
wał kolejne slrony protokołu. 
Wszyscy Irlej napastnicy byli 
młodz i (25-30 lat), wysocy 
(175- 185 cm) i krótko ostrzy­
żeni , Ubrani byli w czarne kurt­
ki i wszyscy mieli ciemne oku~ 
lary. Dwaj mówili po rosyjsku 
lub ukraińsk u , a trzeci' po pol. 
sku. To wła.kiwie było wszyst­
ko, co zeznał poszkodowany i 

czym na poc-I.ątku dysponowali 
policjanci. 

Śledztwo 
Po kilku godzinach oka7..alo 

s ię, że żaden z policyjnych patro­
li nic zauważył podejrlanego 
audi. Wiadomo było, iż zanosi się 
na długie i żmudne śledztwo. Z 
centralnego rejestru pojazd6w 
wynikało, 7"C czarne ;lUdi o takich 
numer..lch zarejestrowane było w 
woj .. ~1.czecińskim i kilka tygodni 
wezdniej zostało skradzione 
prawdopodobnie prLy udziale 
członków mafii wołomińsk iej. 
Jednak auto zostało odzyskane, a 
ponieważ było uszkodzone, wła­

ścicielka oddała je do napmwy (w 
innym niż szczecińskie woje­
w6<lztwie). 

- Bwe/w wiele procy i kilka­
dziesiąt Ielefoll';w koszlowała 
na.~ /I.f/alenie, że lJIllli HO, któ­
rym pUl/ut pUnlszali sir SpIllW­
ey napadu stai w Ivarsztacil' i w 
.~tll pruu lltach nie moglu hyć 
/lży/t' przez JprawL'ów- opowia­
dajeden 1. policjantów, zatrud­
nionych prą tej spmwic. Ponie­
waz auto było prlez pew ien 
C7.a~ w r~kach "fachowców" z 
Wołomina, trleba było spraw· 
dzić. czy pr7.ypadkiem nic po­
służono siC numerami 110 stwo­
rzenia bliźniaczego poj;lzdu 
(cz.lrne audi 80, 10 dość popu­
larny u nas model). Kilka tygo­
dni Irwało leż sprawdzanie in­
nych wątków , klórcpojawiły się 
w ś ledztwie. Wszystko na pr6ż-
00_ 

Z:l.~tanawiaj"ce było, że nic 
ud<lło s i ę zna l cźć żad nyc h 
~w iadków. Napad wydarqł s ię 
pr7.cciez w bi,lły dzień. w bar­
dzo ruchl iwym miejscu, które 
dokładnie widać z sąs iednich 
warszt:lt6w. myjni , stacji paliw 
a nawet 1. pr1.ystanku MZK. 
Nikt nic zauważył trlech mło-

dych ludzi w ciemnych okula­
rach, wsiadających i odjeżdża­
jących c1.i.1mym audi. 

Przełom w śledztwie 
Prowadzący śledztwo. anali­

zuj,!c protokoły z kolejnych 
przesłuchań poszkodowanego. 
znaleźli w tym, co mówił 19·1a­
tek pewne nidcisłośei . To 
wzbudziło ich wątpl i wości i tak 
powstała kolejna wersja, że cały 
napad odbył się ty lko w wy­
obr.tźni młodzieńca. PodejrLa­
ne było, że niedługo po napa­
dzie w jednym z rLesl.Owskich 
sklepów wydał on .. lckk,! ręką" 
kilka starych milionów, w PrLe­
myślu kupil sobie buty. na któ­
re prLeciętnie 1.i.1mbiająeego nic 
byłoby s tać. Będ"c z kolegami 
na Kalwarii , równi eż ni c 
oszczę<li'.ał. Kolejne pl7"csłucha­
nic i młody człowiek pogubił s ię 
zupełnie, a wtedy ze skruchą 
wyznał (do protokołu), że i nd· 
nego napadu nic było. Wszyst­
ko to on sam wymyśl ił. a nume­
ry rejestracyjne audi odpisał 1. 
rubryki , "skT:ldzione pojazdy" z 
gazety motoryzacyjnej. Po pro­
stu potrlebni\ mu była •. kasa". 
TerJ.z oczywiście rozumie. że 
.. .le :aobił i szczerLe tego żału ­
je. 

• •• 
Prokurator, s tawiając mu 

zarzut. wz i ~ ł pod u wagę bar­
dzo dobr~1 o pini ę, jak ,! miał 
w swoim ś rodow i sku i fa kt 
dOlychcz.\sowej niekaralno­
ścI. Zdecydował , że za swo­
jc "fanta zjc" będ zie odpo­
wiadał z wolnej stopy . Szko­
da ty lko poli cj 'lO tów. kt6rzy 
nic nan:ekając na brak zajęć, 
musie li włożyć tyle wys iłku 
i ponie~ć wiele kosztów, za­
miast w tym czasie wykry­
wać prawdziwe prz es t ęp­
stwa. S~"" lI 
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Osamotniony zamachowiec Johann Georg Elser 

Mały człowiek, który 
powiedział wojnę 

Hitlerowi 
Niemcy starają się nadrobić stracony czas. W Berlinie otwarta została wielka, pierwsza na taką skalę, 
wystawa dokumentalna, poświęcona zamachowcowi na Hitlera, Johannowi Georgowi Elserowi. Bo kon­
centrując dotąd niepodzielnie uwagę na czynie płk. Stauffenberga, jak gdyby zapomniano o tamtym, nie­
pozornym stolarzu ze wschodniej Wirtembergii, który samotnie rzucił wyzwanie potężnemu Hitlerowi, 
dokonując na "wodza" zamachu bombowego na długo przed zamach em Stauffenberga. 

B
yło 109 lislopada 1939 
roku, gdy Hitler Ś:w ię­
cif triumf pokonania 
Polski, gdy niemieckie 

społeczeństwo balwocnwillczo 
wp<ltrw ne było w swego Hihrc­
ra , gdy Slaufrcnbcrg jeszcze 
wiernie, a nawet gorliwie, mu 
służył. Pr/.eZ te wszystkie minio­
ne lala czyn EIsera ginął w cie­
niu szeroko propagowanego i 
gloryfikowanego zilmacnu do­
konanego na Hitlera przez 
Slauffcnbcrga. 

Dopiero teraz niemiecka 
op inia publi cz na uzy s kała 
moż l iwość zdobycia pełn ej 
wiedzy o skromnym. ubogim 
Slo lllrlU, cichym i nicpozor­
nym "cz łow i e ku z tłumu ", 
który w pojedynkę wypowie­
dz i ał wojnę dyktatorowi. Gdy 
inni szli zdyscyplinowani w 
orszaku słu żebnym fiihrera , 
on kieruj,!c s ię prostymi war­
tościam i człowiek>! uczc i we­
go. potrafił dojrzeć całe zło 
nazizmu. zagrożcnie dl<l sa­
mych Niemiec i dla świata,ja­
kie niósł Adolf Hitler. 

Bomba przy sŁole 
W nocy przed dorocznym 

spotkaniem Hitlera ze "s tary­
mi bojowcami" NSDAP, jak 
zawsze odbywanego w mona­
chijskiej piw iarni Biirgerbra­
eukeller. Elser umieścił w jed­
nej z kolumn w pobliżu S iołu 
dla wierchuszki partyjnej i Hi ­
tlera, skonstruowaną prl.ez sic-

l~rymiDałck 

W zrok dziki, suknia 
plugawa i nóż za 
pasem błyska· -

takimi s/o'wywieszcz oplsW/ał 
zbÓjCÓW, którryczatowaH na 
rozstajnych drogach, by łu· 

pić podróżnych i taki wlze· 
runek przestępcy mocno za­
kodował się w świadomości 
wielu z nas. Zakazana - za 
przeproszeniem - morda, 
obowiązkowo z tygodniowym 
zarostem , nisk ie czo ło 
świadczące o niskim ilorazie 
inteligencji. postura goryla I 
j uż wiadomo. że mamy do 
czynie nia z bandziorem, 
oprychem cry innym zakaza­
nym typem, którego należy 
unikać jak ognia. Bywa jed· 
nak tak, że na ławie oskar· 
żo n ych zasiadają grotni 
przestępcy, których wizeru· 
nek daleko Odbiega od utar· 
tego stereotypu. Wtedy sły· 
chać komentarze: - Patrz 
pani, taki eleganCki. Nigdy 

Hitler z "">nk"mi ga"inetu ~i ~:~~:~:::t~i;J:~::;~i ~fii po m:~'~~~~i ~:o~:;z~~: Hindenburga kanclerzem N i . lewej: Seldte, GOrtner, 
·RObenach, Hitler, Goring, Helldorf, von Blomberg, von Neurath. 

bie bombę. Nie zaw iodła , choć 

była prymitywna - eksplodo­
wała w określonym prl.ez od­
ważnego zamachowca czasie. 
Cóż, kiedy Hit ler wbrew pro­
gramowi spotkania, wczdniej 
opuści ł salę . W 15 minut po­
tem n astąp ił wybuch, który 
miał zabić tyrana. 

Elser u si łowa ł uc i ec do bczniczyjej pomocy, całkowi­
Szwajcarii. Dotarł nawet do j ej cie sam. A chciano przecież 
granic. Niestety, został schwy- wyk orzys tać czyn Ełsera dla 
lan y i poddany okrutnemu "posadzenia na ławic oskarżo­
ś l edztwu .. Geslapo nie mogło nych" wrogów Hitlera. Lew i­
pojąć, że len prosty człowiek cowe pogl ądy młodego robot­
zdołał przeprow adzi ć swój nika kierowały zamysły gesta­
trudny i niebezpieczny zamy- powców w kierunku komuni­
s ł bez żad nycb wspólników, stów i socjaldemo krat ów. 

Wygodne t eż było dla nazi ­
stów skierowanie oskarżeń w 
stronę przec i wników ze­
wnę trznych. Sam Hit ler, jak 
wynika z odnal ez ionych i za­
prezentowanych na be rliń ­
skiej wystaw ie dokumen tów, 
kierował podejrLenia właś nie 
w stronę Brylyjczyków . to 
zn,\czy nakazał takie zwień­
cze nie ,,~ I e dzlwa" i póinie} 
S7.ego procesu. 

J ednakże z pozo ru łatwy 
dla złamania EIser: ni sk i , 
szezu pły, o twarzy bardzo 
przeciętnej , okazał .~ ię gigan­
tem woli. Nie dał się zł<lmać, 
nikogo nie chciał obciążyć, 
odrz u cił wsze l ki e próby 
przedstawienia sieb ie jako li 
tylko narzędzie w " obcych rę­
kach ", nawet za cenę ratunku . 

Śmierć w Dachau 
Osadzono go w końc u w 

obozie koncentracyjnym w 
Dachau, ciąg le odkładaj1Jc " na 
lepszy moment" proces, któ­
ry miał s tać się okazją dla wy­
grania określonych celów 
propagandowych nazi stów. 
Wreszcie 9 kwie tnia 1945 
roku - niemalże w przeddzień 
klęski hitl erowski ej Rze szy, 
wymęczony nieludzko, ale nic 
pokonan y Elser został w Da­
chau z'lmordowany przez es­
esmanów. 

Wystawa berlińska, po­
przedzona grunlownymi ba­
dania.mi sprawy EIsera, ana-

lizami dokumentów, wywia­
dami ze ~wiad kami owych 
wydarzeń, w sposób już ab.~o­
lutny potwierdza fakt samot­
nego czyn u boh'ilerskiego 
stolarza. Obalono. do d ziś 
niemal lansowanll. zwła~zcza 
pr.lez antyhitlerowski ch emi­
grantów niemieckich, tezę. że 
zamach dokonany przez Else­
ra mógł być prowokacją ge­
s tapow.~k:I , której celem było 
skonst ruowanie opinii, że Hi­
tler był "pod op iekli Opatrz· 
n o~k i ", kt óra zadecydowała, 
że nagle opuścił Bilrgerbraeu­
kell er, tuż przed ekspl ozją. 
Takie tezy łatwo były przy­
swajane. bo trudne było do 
przyjęc ia. że zamachu mógł 
d~konać jede~, jedyny czło­
WIek "z tłumu . 

Sam Ełser, by przekonllć 
ges tapowców, że działał w 
pojedynkę - skon.~truował w 
czasie śledztwa makietę swo· 
jej bomby, bo uważano, że on, 
stol arz, nic był w stanic bez 
fachowej pomocy czegoś ta· 
kiego dokonać. Ta makiela 
zresz tą jest teraz prezentowa­
na na ekspozycji ber l ińskiej. 

To dobrze. że przywraca 
się pamięć wspaniałego czło· 
wieka, który w czasie narodo· 
wego zauroczen ia Hitlerem, 
zdołał dostrzee całe zło i wy­
dał mu samotn ic walkę, oku· 
pi oną śmi e rcill w osamotnie· 
niu . 

BO~M~~'" ZA MCZ[WSKt 

Nie wyglądał na takiego 
bym nie pomyŚlała , te taki 
mote udusit rodzoną babkę. 

Andrzej K. wprawdZie rodzo­
nej babki nie udusił, ale kiedy 
wyszłO na jaw, Ile I co miał na 
sumieniu, sąsiadki Z jego blo­
ku, kręcąc głowami, mówiły:­
przeclet on wcale na takiego 
nie wygląda/. 

Dorosłe życie Andrzej zaczął 
dość wcześnie i, jak twierdzą 
speCjaliŚCi od patologii, bardzo 
typowo. Jego matka od kilku lat 
pracowała na zagranicznym 
kontrakcie, a ojciec, zajęty re­
alizacją marzeń o wielkim biz· 
nesie, nie miał czasu dla syna 
I być może dlatego Andrzej 
skończył edukację na ósmej 
klasie. choć tumanem wcale 
nie był. Piętnastolatek raz na 
miesiąc dostawał kilka dolarów 
prryslanych przez matkę i tro­
chę złotówek od ojca na drob­
ne wydatki, bo o grubsze nie 
musiał się martwić. O wikt i 
opierunek troszczyła się ciocia, 

a jego jedynym zmartwieniem 
było,jak najprzyjemniej spędzić 
czas. Szybko zrozumiał, że 
prryjemnoścl kosztują , a star· 
si koledry wytłumacryli mu, że 
pracują tylko frajerry, a tacy jak 
oni git·ludzie pieniądze kombi· 
nują i po prostu je mają. Ci 
sami koledzy, aby pokazać An· 
drzejowi jak motna kombino­
wać, wzięli go kilka razy na 
. skubanie frajerów· , polegają­
ce na okradaniu spotkanych na 
ulicach pijanych. S~ko uznali 
go za twardziela. co to nie .pęka~ 
przed byle czym. On sam też w 
to uwIerzyI j po trochu zaczął wcie­
lać się w mocnego człowieka. 
Ojca naciągnął na zakup przyrzą­
dów do ćwiczeń si/owych I ćwi­
czyi tak zapamiętale, że mając 
17 lat, nie muslal ustępować z 
drogi nawet starszym od siebie. 

Przy tym w takich konflikto­
WfCh sytuacjach był bezv.tZglęcJ. 
ny, bijąc mocno i skutecznie. 
Choć na osiedlu podobno wsry-

sr:j o sobie wszystko wiedzieli, 
jakoś nikt nie podejrzewał Andrze­
ja, że był,jak to się kiedyś mówi­
lo, chullganem. Może dlatego, że 
potrafił być uprzejmy dla sąsia­
dów, kłaniał się grzecznie i ubie­
rał się trochę inaczej niż jego 
koledzy z tzw. marginesu. Tu za­
znaczyć trzeba, że Andrzej był 
naprawdę elegantem i niezmier· 
nie dbał o swój wygląd, np. kiedy 
kierowca malucha, jadąc ulicą, 
nie zauważył kałuży i strugi wody 
ochlapały nowe spodnie Andrze­
ja. Ten dogonił malucha i za karę 
pourywał luslerka. Z czasem, czu­
jąc się bezkarnym (bo orzeczeń 
kolegium nie uważał za katę), AlI­
drzej stał się bardzo agresWlflY I 
brutalny. Tym, którzy nie domy­
ślali się, że temu schludnemu 
młodzieńcowi nalety schodzić z 
drogi - ręką, nogą lub głO'Ną (tzw. 
byczym ciosem) .tłum~-, kto 
tu rządz I. Aż wreszcie, jak to 
mówią, doigrał się. Któregoś dnia 
Andrzej z kilkoma kolegami wy-

brali się do lokalu, gdzie królo­
wał bilard. Koledzy wypili kilka 
butelek wina, a Andrzej, który a~ 
koholu raczej unikał, twierdząc, 
że to osłabia mu re fl~s, zada­
wolił się dwoma piwamI. W pew­
nym momencie, gdy przy zielo­
nym stole gracze zbytgłośno dys­
kutowali o wynikach rozgrywek, 
Andrzej uznąąc . że zakłócają spo­
kóJ, podszedł do jednego z nich i 
precyzyjnym prawym sierpowym 
znokautował gościa (lekarz 
stwierdził u pobitego skompliko­
wane złamanie szczęki I brak ki~ 
ku zębów). Nim przyjechała poli­
cja, Andrzej z towatzystwem zdą­
żyli zmienić lokal. Tam znowu 
naszemu .bohaterowi· nie 
spodobał się siedzący przy są­
siednim stoliku jegomość, mó­
wiący językiem ua wschodniej 
granicy. Andrzej bez slowa Chwy­
cił gościa za klapy, wyprowadził 
z lokalu I stuknął nim o ścianę 
tak, że nieborakowi trzeba było 
założyć gips. B}'t to przedostatni 

tego wieczoru wyczyn Andrze­
ja. Ostatnim było brutalne po­
bicie 17 ·Ietniego chłopca i 
jego dziewczyny, których AlI­
drzej zupełnie prrypadkowo 
spotkał na ulicy. Nie znał 
sv.ych ofiar, w niczym mu nie 
zawinili, a bił, żeby wyładować 
zlość. Pobity chłopiec spędził 
w szpitalu ponad miesiąc, a 
jego dziewczynę czeka opera­
cja plastyczna rozciętego czo­
ła. Tym razem nawet koledzy 
Andrzeja, którym do tej pory 
imponował, uznali, że przesa­
dził z biciem. 

.Pod celą·, w której /l.ndrzej 
czeka na rozprawę , na począt· 

ku wsr-jsr:j §imiali się z nie­
go, uważając, że pedanteria, 
jaką przejawiał .now(, jest 
nie na miejscu, ale .nowy· 
systemem ręka-noga-glowa­
wytłumaczył im. że porządek 
to święta rzecz i można być 
bandziorem, ale wyglądać 
trzeba jak lord. JOT 



KULTURA 

Zapraszamy 
• • na wernlsaz 

Jedną z atrakcji festiwalu "U siebie", szczególnie dla 
koneserów sztuki przez dute S, będzie wystawa prac 
Jerzego Nowosielskiego. Otwarcie odbędzie się na 
Zamku Kazimierzowskim w piątek, o godzinie 14.30. 
Zanim jednak - jako współorganizatorzy imprezy­
zaprosimy przemyślan na wernisaż, kilka słów o artyście, 
o k tórym nie wiedzieć dziś już nie wypada. 

J erL.Y Nowosielsk i urodzi ł prl.esłlmia drain iącego erotyzmu 
się w Krakowie. Uprawia poslaci -Iccz prz.cciwnie, uwydat­
m"larstwo .~z talu gowe i niajeS"z.czeprz.czkontrasttccochy, 

ścienne oraz scenografię. Jego pr.tydaje ich realności szczególną 
twórczość okreś l a się jako próbę perwersyjną powagę". Ul 

pr.tywrócenia sztuce współcze­
snej głębokich wartoki ducho­
wych bez rezygnacj i z charJkteru 
ijakośc i fonnalnych sztuki nowo­
czesnej. J. Nowosielski czerpie 
doświadczenia głównie "l. malar­
siwa ikonowego. 
Janus70 Bogucki we wstępie do 
jednego z katalogów pisał o No­
wos ielskim tak : "Tajemni cą 
szc7.cgó lną malarza wydajcsię lo, 
że jest on mniej realnie obecny 
wśród dzisiejszych ludzi , zdaneń , 
pt7..cdmiolów i zjawisk artystycz­
nych nii: w świecie malarstwa iko­
nowego. Hier.ityczne ukształto­
wan ie kobiet prly loalecie, gim­
nastyczek czy pływaczek nic 
przytłumia współczesnok i , nie Półakt czarny, 1971. 

Od kilku lat głównym za­
jęciem polskich filmow­
c6w jest narzekanie . 

Reżyserzy narzekają na brak 
pieniędzy do realizacji Ich ge­
nialnych pomysłów. Aktorzy 
narzekają na brak propozy­
cji wielkich r61, w których za­
b łysnę l iby swoim nieco· 
dziennym talentem. OgÓlnie 
cale środowisko filmowe 
narzeka na wszystko: na 
sponsorów, że skąpi: na 
producentów, że malo ob­
rotni; na publiczność , że 
mało ambitny ma gust i woli 
amerykańskie superprOduk­
cje niż rodzime dzieła . Ci in· 
tellgentniejsi narzekają, że 
po Kieślowskim to już nic 
się nie da zrobić. Narzeka· 
Ją sobie na przykład pod­
czas Festiwalu Filmowego w 

GdynI. W lecie siedzą sobie w 
Międzyzdrojach i oddają się 

narzekaniu oraz pozwalają się 
wie l bić fanom. Niektórzy, co 
bogatsi, jadą nawet do Can­
nes, żeby tam sobie ponarze­
kać wśród palm i gwiazd. 
Właściwie dlaczego by mieć 

im to za złe: robią to, co umie­
ją najlepiej. A przecież pOlski 
przemysł filmowy istnieje, szko­
Iy aktorskie i filmowe dział ają, 
kr~ycy wiodą dostatnie tycie , 
prasa huczy o skandalach wo­
k6ł gwiazd polskiego filmu . 
Układ taki jes"! wręcz dosko­
nały, bo nie wymaga niczego 
od nikogo. A polski widz do· 
'wiaduje się, że gdzieś tam 
odbywa się wielki festiwal, tyl­
ko jakoś nie zaproszono niko­
go z naszych . Choc i aż takie 
dzieła powstały tu ostatnio: 

Dziennikarze 
i stereotypy 
W ramach festiWalu 
eU siebie" jedną z imprez 
towarzysząqch będzie 
Seminarium o Dziennikar­
stwie WielokulturoYwj'lTl. 
Zacznie się i zakończy w 
Krakowle (cz.Nartek"fl[edziela), 
gdzie wystąpi m.in. Ryszard 
Kapuściński i Konstanty 
Gebert. W części przemyskiej 
(piątek-SObota) udział wezmą 
dziennikarze takich tytułów 
jak Polityka. Gazeta ~a 
i Rzeczpospolita. 

Czy w dziennikars twie poru­
szającym prob lemy etnicz­

ne można os iągnąć ob iektyw­
noŚĆ? Jak wygląda pmca w mc­
diach rrmicjszościowych? Dlaczc­
godzicnnikarLc posługują się ste­
reotypami? To tylko niektóre 1. 

pytań, jakie rozważać będą 
uczestnicy seminari um. Celem 
przcd,~i'i!wzięci<l, jak zapowiada 

W Lubaczowie 

koordynUlor !;Cmin:uium B. Klim­
kicwicz, nic jest znalezienie od­
powiedzi os ta leczn~j i jedno­
znacznej. a rolC'ZCj przedstawienie 
roi:nych pog lądów . 

Ekspcn.:i, klór.lyzab i or.jgłos to 
m.in.: dr Eftihia Voutim z Uni­
wersytetu wOxfordzie, prof. To­
masz Goban-Klas z Uniwersyte­
tu J ag ie llońsk iego , Waldemar 
Janda z TV Kr..tków, M irko Bo­
galaj z EEBA. James $Iewart z 
BBC Wales i inni. W programie 
prlewidziano takl7.c pr/..cgl ąd te­
lewizyjnych programów mniej­
szościowych i wybór najlepsze­
go. Po 7..akończeniu seminarium 
jego uczestnicy opr.tcują wska-
7.ówki dladziennikarstw3 wielo­
kulturowego, prz.eznac7J)fle głów­
nie dla dziennikar.ty z Europy 
Środkowowschodniej. Prl.emy­
ska Ci'.ę..-ić seminarium odbędzic 
si~ w piątek i sobot~ w Ur/.ędzie 
Miejskim. (»l 

Ostatnia Wieczerza 
i długopis 
lubaczowskie muzeum 
od kilkunastu lat groma­
dzi i two r zy kolekcję 
współczesnej grafiki 
polskiej, nabywając na 
aukcjach I w galeriach 
sztuki rysunki naJwybit­
niej szych pOlSkich 
twórców, wybierających 
ołówek, kredkę, d ł ugo­
pis, węgiel jako narzę­
dzie wy rażania ar tystycz­
nych w izj i. 

Założycielką lej kolekcji była 
Urszula OJbromska. absol­

wentka hislOrii sztuk i, Z:ll rud­
niona w l ubaczowskim mu­
zeum w latach osiemdz ies i ą­
tych. W 1993 rok u lubaczow­
sk ie muzeum zorganizowało I 
Triennale Wsp6łcze.~nego Ry­
sun ku Pol sk iego, na k tó re 
zgłoszon o liczne prace zna­
nyc h kraj owych misl rzów 
ołówka . Grand Pri x zdobył 
wtedy Bogdan Topor za cyk l 
rysunków Swdiu du uSlawiej 
wiec2l'ny. 

W niedzie l ę, 28 wrlcśn ia, 
I otwarto w lubaczowskim mu-

zeum wystllw~ wszystkich prac 
z cyklu OS/(Jl/lia wieczerza. H i­
s torię powstania tego cyklu gra­
fik prL.edstawił komisan: wysta­
wy Stanisław Makara. Urodzo­
ny w 1959 roku Bogdan Topor 
po os iągn ięciu "chrystusowego 
wieku" - 33 lal - sięgn :,ł do 
motywu ostatniej wieczerzy, 
:.!by odna lcić w tym kuhuro­
wym archetypie swe własne do­
świadczeni:.! i prlemyślen ia nad 
se nsem ofi ary, przemijania i 
~micrci. 33 prace wy konane 
ołówk i em i długopisem na po­
zornie prąpadkowych skraw· 
b ch papieru są szk icami , prL}'­
miarkami do zmierl.enia się z 
w ielki m tematem, obrosłym 
prlez wiek i licznymi interpreta­
cjami i uwiecznionym pędzlami 
naj znakomi lszych mistrzów. 
Wśród draperii lnianego obrusa 
można zobaczyć w odbiciu za­
rys ludzkiej twan:y naznaczonej 
cierpieniem, twarzy jak 7o luryń­
skiegocałunu . 

Wystawa rysunków Bogdana 
Topora będzie czynna w luba­
czowskim muzeum do 16 listo­
pada. Wc. 

I nformator kulturalny 

• Spektaklem PSlryk opartym na wier­
szach Juliana Tuwima rozpoczęly się 

1 paźdz iern ika przemyskie Spotkania 
z Teatrem lalek - "Kacperek" Wraca 
do Domu. Jedną z propozycji jest Ra­
land szalony Joanny Gorczyckiej. Sztu· 
ka ta grana przez dwa dni jest kiera­
wana do uczniów szkól średnich. Twór· 
cy wykorzystali repertuar rycerski wy. 
wodzący się z sycylijskiego teatru ma­
rionetek. Ostatnią pozycję w repertu­
arze . Kacperka" zajmuje Mały Ksiątę 
Saint-Exupery'ego . 
Na trasie Spotkań znajdUją się: Prze­
worsk, Jarosław, lubaczów. 
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• Przez trzy godziny dla wypełnionej sali widowiskowej jaro­
sławskiego MOK grały 27 września kapełe havy·metalowe: 
Bormester Dah/ i Madhouse z Jarosław i a, Astarod z Rzeszo­
wa i Drunemelon z Ropczyc. Grano szybko, ostro I głośno_ 
Poza młodzieżą z Jarosławia na koncert przybyli fani z Prze­
worska, Łańcuta , Radymna, Rzeszowa i Przemyśl a. 

; 

GITERY l\IILOSGI 
Psy, M/ode wilki, Sara, Słod­
ko-gorzki, Ekstradycja ... Dla· 
czego na Zachodzie nikt się 
jeszcze nie poznał na tym no· 
wym polskim kinie? 

Przybity tymi myślami, po­
szedłem sobie do kina (w Kra­
kowie). A tu: tłok, ścisk , pod­
niecenie, wszyscy chcą się do­
stać na salę. Kino gra ten film 
aż pięć razy dziennie , a choć 
bilety drogie, to od tygodnia 
zawsze jest pełna sala. Co to 
za film wyświetlano? Nie, to 
nie był Jurrasie Park 2 ani Bal­
man 5. To był fi lm Jerzego 
Stuhra Historie miłosne. Ob­
raz nagrodzono niedawno w 
Wenecji nagrodą Międzynaro· 

dowej Krytyki Filmowej, ale za­
inte resowanfe publ iczn ości 
wzięło s ię nie tylko stąd. Chy­
ba wszyscy mieli nadzieję, że 

ktoś po prostu nakręci l eoś, co 
wreszcie da się oglądać . 

I muszę powiedzieć , że na­
dzieje te nie są płonne . Stuhr, 
który przec ież nie jest zawodo­
wym reżyserem , zrobi ł piękny, 

tragikomiczny, smutny film o 
miłości. Mi lości mężczyzn do 
kobiet. Punkt wyjścia trochę jak 
w Podwójnym życiu Weroniki 
lub Przypadku Kieślowskiego 
Oemu zresztą Historie są de­
dykowane). Stuhrpokazuje losy 
czterech dojrzalych, może już 
nawet starzejących się, męż· 

czyzn . Każdą z postaci gra on 
sam. Są wśród nich: adiunkt 
na wydziale polonistyki, który 
nie potrafi sobie poradzić z 
uczuciem zakochanej w nim 
studentki (w tej roli Dominika 
Ostałowska, znana z roll w Ła­
godnej Trelińsk iego); ksiądz, 

który dowiaduje się, że jest oj- wyższym, metafizycznym pa­
cem i wobec tego staje przed ziomie. AnielskO<lemoniczny 
wyborem: wierni czy samotna Ankieter spełnia rolę sędzie­
córeczka: oficer wojska, który go, a jednocześnie to on pa­
musi wybrać między karierą I maga bohaterom w uświadQ­
mitośc ią swego tycia i drObny mieniu sobie, co znaczy dla 
przestępca, który absolutnie nich to uczucie. Każdy podej· 
kocha swą często niewierną muje wybór, nie kaidy jednak 
żonę (Katarzynę Figurę). Czte- Jest słuszny. Kto Jaki: to j uż 
ry opowieŚCi są tu z sobą prze- - szanowni Czytelnicy będą 
mieszane, chociaż raczej nie mieli przyjemność sobie 
dzieją s ię równocześnie . Tłem sami odpowiedzieć. 
dla większości scen filmu jest Mnie wypada się podzie­
jakiś nieokr eślony Gmach: li ć radoŚClązobcowaniazdo­
szkoła , uniwersytet. Sztab brym, mądrym, świetnym fiI­
Generalny i sąd w jednym. Ale mem Jerzego Stuhra. Nakrę.. 
to nie j edyny nierealistyczny ciłgowtedy,gdywszyscypol­

składnik filmu , Tym, co scala scy uznani filmowcy siedzle­
wszystkie opowieści jest też li sobie w knajpach i narze­
osoba Ankietera (wspaniały Je- kall. Na koniec jedno zdanie 
rzy Nowak), który rozmawia z z filmu: Można żyć bez milo­
kaidym z bohaterów o jego mł- ści. Ale co to za życie ... 
łości. To dzieje się już najakimś ASIlaUJ JUSZCZYK 
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Mam 25 lal, 178 cm wzrO.~IU 
i jestem samotnym szatynem. 
Chciałbym poznać dz iewczyn~, 
któm tak jak ja chce zerwać z S:J­
mo t ności'l, ceni szcze ro!lć i 
uczciwość, lubi spacery oraz 
potrafi d<lć oparcie w trudnych 
chwi lach. 

Napisz, a może długie jesien­
ne wieczory .~pędzimy razem. 
Odpiszę na każdy lisI. 

w·s.W 

Jeśli jcs lc~ wo lny. smulny i 
zawiedziony, a mas.!. poczucio 
humoru i pragniesz towarzystwa 
osoby na dług ie jesienne wie­
czory - napisz do wdowy w 
średn im wieku, znajd ziesz w 
niej prąJacic lll na słoneczne i 
pochmurne dni życia. 

Czekam na li 1Olyod panów po 
pi~ćdzicsiątcc. 

W·s31 

Kawaler po studiach. lal 26. 
dobra praca, wysoki, mieszka­
nie, samochód - pozna dziew­
czy nę do lal 25, n ajchętn iej 
b londynkę . mił<\ . i nte ligentną, z 
temperamentem, wesoł'l, zarad­
n'l, najchę tniej po studiach. 

Odpowiem n<l każdy list ze 
zdjęciem . 

W·H2 

Panna lat 28, szczupła. SZil­
t.ynka, wzrOSI 164 cm, katolicz­
ka, z wy7szym wykształceniem, 
mieszkan iem. ceni'lca szczeroŚĆ 
i zlwranie. pozna w celu matry­
monialnym odpowiedniego ka­
walera bez zobowiązań, do lal 
33, o wzro~ic powyżej 170 cm, 
z wyks'lIałceniem co najmniej 
~rednim techn icznym lub ogól­
nym. 

Proszę o poważne oferty. 
W·SJJ 

Jestem 63-letnim wdowcem 
(wzrost 187 cm). emerytem bez 
nałogów, mieszkam sam. 

POVlam Panią, klórJ.l .. amiesz­
kaze mną na wsi wmoim domu. 

W·Sl4 

Anonse i odpowiedzi 
na wybrane ogłoszenia 
pro szę przesyłać na 
adres redakcji. 

Adresów nie udostęp­
niamy, pośredniczymy 
Jedynie w przekazywa­
niu ofert osobom, J eś li 
chcą pozostać anoni­
mowe. Dołączony zna­
czek, przyspieszy dorę­
czenie listu. 

W
edłUg najnowszych 

danych CBOS co dru­
ga polska kobieta więk­

szo~ czasu pośw ięca wychowa­
niu dzieci i prowadzeniu gospo­
darstwa domowego. Panie jednak 
mają coraz większe ambi cje. 
Wiele z nich marły o karierzcw­
wodowej. Cóż jednak z tego, gdy 
bezrobocie daje się szczególnie 
we znaki wła.<l:n ie płci pięknej. 

W województwie katowickim 
59.proc. zarejestrowanych bez­
robotnych to właśnie kobiety. 

§: Młode dziewczęta li! włględu na 
pers pek tywę macierzyńs t wa 

~ mają najmnicjs7..e S7...ar\se na zła­
~ panie dobrej posady. Kobiety po 
Z 40 S<I dyskryminowane ze Włglę­m du na wiek. Wszystko jednak 
§ wskazuje na to, że za kilku lat 
~ sytuacja moic s ię odmienić. Już 
a.: dz i ś panie trafiaj'l na stanowiska 
Q) zarezerwowane nie tak dawno 

jeSZC7..e wyłącznie dla mę7..czy:w . 
ga -Niejestplu ..... (lq.iekolejdys­
Q kryminllje kobielY. Prudd nie 
~ kro in/ly jak kohieta fx>łnifimk(jr 

Podstawowe surowce ci. 
sta biSZkoptowego to: 
jaja, cukJer, mąka pszen­
na i ziemniaczana lub bu­
lka tarta, proszek do pie­
czenia. Dodatkami moe:ą 
być: czek~, kakao,~ 

kalle, migdały, masło, wa­
nilia, cynamon itp. Bisz­
kopt jest łatwy w przyrzą­
dzaniu, a czas pieczenia 
jest bardzo krótkI. Prak· 
tycznie po upieczeniu i wy­
studzeniu nadaje si, do 
spożycia. Lepszy jest jed­
nak biszkopt z masami I 
dodatkami, kt6re nadają 
mu odpowiedni smak. 

Rol~a ct<l",la:x>wa 
4 jajka, 2S dag cukru, 1 
opakowanie proszku do 
pieczenia, dowolnyaro­
rnat, litr mleka, 2 paczki 
btldynlu czekoladowego, 
50 dag masła, 2 łyżki ka­
kao, czerwona galaretka 
do przybnInIa, rleklny mat-ce-Zółtkaoddzielić od białek. Bia-

łka ubić z4 łyżkam i zimnej wody 
na sztywną pianę. Wsypywać (>O­
woli cukier zmieszany z cukf'cm 
waniliowym. ubijać. Dodawać po 
I żółtku , dalej ubijać. Mąkę wy­
mieszać z proszkiem do piecze­
nia. dodać do ubitych jaj, lekko 
wymies.zać. Pt .... ..cłoŻ,yć na blachę 
wyłożoną pergaminem wysmaro­
wanym tłuszczem. Wstawić do 

nagrłanego piekarnika o temp. 
I 80-200 s.tp. C. Piec około 15 mi­
nut. Upieczony biszkopt prtcło­
żyć nakierec7..kęwys.ypaną ł łyi.­
ką cukru, zdjilć pergamin i przy­
kryć wi lgotną ściereczką. Pozo­
stawić do wystygnięcia. Odlać I 
s7,klimkę mlcka, rozm ieszać bu­
dyń, pozostałe mleko zagotować 
z cukrcm. Do gotującego w lać 
rozpuszczony w zimnym mleku 
budyń , zagotować. Odstaw ić do 
wystygnięc i a. Ma.~ło rozetrzeć 
mikserem,dodać kakao i prlCslu­
dzony budyń. Wyrobić najedno­
litą masę. Połową masy posma­
rować biszkopt i za pomocą śc ie­
reczki zwinąć w rulon. Po wierz­
chu posmarować również ma.~ą. 
przybmć listkami zrobionymi z 
marcepana i galaretki. 

Ro1a:>a ba'''M,owa 
Ciasto: 6 jaj, 5 czubatych 
łyżek cukru, 2 opakowania 
cukru waniliowego, po 4 
czubate łyikl mąkJ psz8fł­
nei i ziemniaczanej, 1 tyi­
ka masła lub margaryny. 2 

""" kakao_ Krem I przybranie: 10 daC 
kl8mt1 nug.atowo.orzec~ 
wego, 6 płatków białej że. 
latyny. 1 szkJanka mleka, 
3 łyikl cukru, 1 opakowa­
nie budyniu waniliowego, 
3 banany. 7 łyżek soku cy­
trynowego, 20 dae: kre­
mówki, 2 łytkl wl6rków 
_oIadowy<;h. 

Ubić na parte 3 jajka z 2 łyż­
karni cukru i opakowaniem cukru 
wani liowego. Do ostudzonej 
masy dodać po 2 łyżki mąki 
pszennej i ziemniac7.anej. Cia<;IO 
wyłożyć na blachę wyłożoną per­
gaminem posmarowanym tłusz· 
C'łem. Pice w piekarniku o temp. 
180-200 stp. C około 15 minul. 
Gotowe cia<;to wyłożyć nll ście­
reczkę posypaną łyżkij cukru, 
pnykryć wi lgotną śc iereczką i 00-
stawić do wystygnięcia. Podobnie 
prLygotować ciemny biszkopt z 
dodatkiem kakao. PodgrlaĆ krem 
nugatowy i posmarować nim ja­
sny biszkopt. prl.ykryćciemnym. 
Przygotować krem: żelatynę na­
moczyć w wodzie. Mleko zago­
tować z cukrem i wlać wczc.<niej 
rozpus7..czony w zimnym mleku 
proszek budyniowy, zagotować. 
Dodać ".Glatynę i rozpuścić w go­
rącym budyniu. Odslawić do 
ochłudzen i a. Obmć 2 banany, 
skropić sokiem z cytryny, zmik­
sowaćidodaćdobudyniu. 1 5dag 
~mietany ubić na sztywno, dodać 
do przestudzonego budyniu . 
Masll posmarować cicmny bisz­
kopi, zwinąć w rulon. Pos)'paĆcu­
krem pudrem i wiórkami C".f.eko­
lady. Odstawić w chłodne miej­
sce. Powstałą śmietanę ubić na 
sztywno. Na wierzch rolady wy­
cisnąć pr.lyrtądem do przybicm­
nia ton6w gwiazdki ze śmietany, 
a na każdą gwiazdkę położyć pla­
sterki banana skropionego sokiem 
zcytryny. M.w.o. 

ROZRYWKA 

Zaburzenia w odchudzaniu 
Pułapki odchudzania 

Jadłowstręt 
psychiczny 

Co miesiąc w tej rubtyce zamieszcza­
my rady na temat odchudzania. W tym 
wydaniu mbtyka zawierać będzie 
ostrzeżen ia przed nadmiernym i nie 
przemyślanym odchudzaniem, co w 
rezultacie prowadzić może do choroby_ 

W Polsce w zaskakującym tempie rośnIe liczba kobiet, 
które cierpią na zaburzenia łaknienia . Pośrednią przy­
czyną narastania tego zjawiska Jest presja mody i re­

klam, kt6re lansują szezupłą I nieskazitelną sylwetkę. Większość 
młodych kobiet chce się upodobnić do ideałów z plakatów i ekra­
nów telewizyjnych. Ich odchudzanie zaczyna się pozornie niewin­
nie od stosowania różnych diet. Chudną, ale wciąż są niezadowo­
lone ze swojego wyglądu. 

Niechęć do właściwego odżywiania przeradza się w tzw. Ja­
dłowstręt pSYChiczny, czyli anoreksję. Psychika jest wtedy całko­
wicie zawładnięta sprawami związanymi zjedzeniem. Myśli krą1:ą 
bezustannie wokół problemu, jak ograniczyć ilość spożywanych 
pokarmów. Postrzeganie własnej OSOby zostaje wtedy zaburzo­
ne, mimo że OSOby chore są już przerafłiwie chude, czują I zacho­
wują się. jakby były nadal grube. Często wytrzymują całymi dnia­
mi. spożywając nie więcej nii 200 kcal. Podłoiem jadłowstrętu 
są często stresy spowodowane fałsZjWyfT1 widzeniem swego ob­
razu. Osoby z anoreksją są głęboko przekonane o swojej nadwa­
dze, nawet skrajnie wycieńczone uważają się za otyłe . 

Ofiara anoreksji patrząc w lustro, nie widzi szczuplej, a nawet 
chudej sylwetki, lecz wyimaginowany nadmiar Uuszczu. Osoby 
cierpiące na Jadlowstręt, zry.vają kontakty towarzyskie i żyją w 
niemal całkowitej izolacji. Im więcej okazji do wyżycia się, swobo­
dy I niezależności zapewniamy sobie , tym skuteczniej chronimy 
się przed możliwością wystąpienia zaburzeń łaknienia. 

RadzImy więc bardzo ostrożnie zaczynać kolejną dietę, raczej 
dla utrzymania wagi uprawiać Więcej sportu. Jo,o.~~~ŁOZA 

2(zeczpospofita babsl(a 
domdcy naczelnego dyrektora 
Ś/q.d:iej DOKP - argumentuje 
inż, Jacek Kamiewski, kiernwnik 
Ośrodka Informacji Technicznej. 
-Nit! ma nawet przeszkód. hy pro­
wadziły lokomotywy, choć z wie­
lu wzglrdówudrodzałhym podej­
mowaniu takiej pracy. 

W 1:ltach 80. dwie panie ze 
Ś I <\.~kiej DOKP prowadziły skła­
dy elektryczne. Potem chętnych 
nie było. Za to w gmachu dyrek­
cji żeńska część załogi pod 
względem liczcbności powoli 
prtechyla szalę na swoją stronę· 
Kolejowe pi~knośc i zawładnęły 
już p ięciomu zarl.qdami, po­
nadto szefują kilkunastu dzia­
łom i oddz iałom dyrekcj i. 

Znacznie gorzej ma s ię spra­
wa w tyskim Prledsiębiors twie 
Komunik:tcji Miejsk iej. Kieru­
jąca wydziałem person:llnym 
nie potrafi uzasad n ić. jakie 
podstawy prawne dyskwalifi ­
kują panie pragnqCC zasiąść za 
kierownicą autobusu. - Pamir­
tum. że jedno z na.fzydr pracow-

nk interweniowała w uj spra· 
wie u samego mini.rtra, ale zgo­
dy i tak nie otrzymała - twier­
dzi Stefani a Ryńca. Tyskie 
PKM zatrudnia natomiast 17 
kobiet w charakterze kierow­
ców trolejbusów. Jeżdżą bez­
wy padk owo i nie zd radzają 
skłonności do nadużywania al­
koholu, za~ na trasie wykazują 
znacznie większe opanowanie 
niż mężczyini. Maj" jednak 
swój s łaby punkt - absencje 
chorobowe. Nic zresztą dziw­
nego. Wszystk ie są matkami j 

prócz pracy zawodowej prowa­
dząrlomy. 

Z ie ńskiej częki załogi naj­
bardziej zadowoleni Sll w Url.ę­
dz;e Ochrony Państwa. Rzecz­
nik prasowy UOP Leszek Bul­
Ier, zasłaniając s i ę tajemnicą 
służbową, nic chciał ujawnić ile 
pań zatrudnionych jest obecnie 
w s łużbach specjalnych, ale jak 
sam zapewn ił , nicjest to liczba 
mała. - Kohiety nil' mają żad· 
nej lury f y ulgowt'j. Ooowiqmje 

ich leli sam fyld szkolenia co 
mrżczyzn. To rzecz oczywista, że 
nie przyjm/ijemy kandydatek z 
ulicy, tym niemniej zac/rrcam 
wszy,ukie panie marzqce o pra· 
cy w naszej instytrlt.j i do vdwie· 
dUln"a delegatur. Byt może klu· 
raś zasili nasze szeregi - doda­
je Bulier. Śred nia wieku funk­
cjo nariu sze k UOP wynosi 
obecn ie 30 lal. Zdolne awansu­
ją dość prędko, nawet do stop­
nia pułkownika! 

W po licj i sytu acja jest po· 
dobna. Liczba ctlltóW obsadzo­
nych .płciq piękną nie stanowi 
żadnej tajemnicy. Wśród 9134 
pań 1666 pracuje w korpusie 
ofi cerskim, 28 12 w aspiranc· 
kim, 349 1 nosi szarŁe podofi ­
cerskie , a 1165 10 szeregowe. 
Szdć policjantek pos iada na­
wet stopień młodszego inspek­
tora. odpow iadający dawnemu 
podpu łkown i kow i . - Pamir ' 
film. jak razem ćwiczyliśmy w 
Szczy/nie . Ten .wm pozium Imd· 
no/d. Spisywaly .fir świetnie. 

mużna było nabawić .fir kom· 
pleksuw - wspomina rzecznik 
prasowy komendanta główne­
go policj i kom. Andrzej Prl.e­
mysk i. 

Coraz częściej panie w nie­
bieskich mundurach wchodzą 
w dz iałania operacyjne, ryzy­
kując swoje zdrowie i życic. 
Niedawno szefowa Komendy 
Rejonowej w Koniecpolu zo­
stała dotk liwie pobita przez 
bandytów. Służba w policji to 
nie żarty. 

Najmnicj runkcjonariuszy w 
szpilkach prolcuje w straży po­
ianej i w wojsk u. 

-Owszem. zajmują stanowi· 
ska", administracji. Ksirgowa 
ma nowel .f/o/J;eń kapitana. a 
dziewczyny w magazynie S4 w 
rangach slarszych .flrażakcJw. 
W,rzy.wkie odbyły szkolenie pud­
stawowe i utrzymały .f topnie. ho 
z tym wiąże sir wyższe uposa· 
ienie. W straiy jednak nawet 
haba·chłup nit' ma .fzuns wej· 
ścia na linir . Po proSili wkie są 

zwyaaje. No, c/ryba żeby po· 
wtórzyła sir historia z Rud Ra· 
ciburskich, ale to wątpliwe -
g ło~ n o rozważa problem 
rzecz nik prasowy Komendy 
Wojewoozkiej Policji w Kato­
wicach Ryszard Si ata. O ile 
strażacy w spódnicach mogą 
spać spokojnie, to ich ko leżan ­
kom w wojskowych unifor­
mach grozi w eks tremalnych 
sytuacjach pierwsza linia. Na 
dzień 3 1 marca zawodową 
służbę w Wojsku Polskim peł­
niło 127 kobiet. z tego 31 na 
podstawie kontraktów. Prze­
c i ę tna pani-żołni erz ma 32 
lala, ukończone stud ia me­
dyczne i nos i s topień porucz­
nika. W przedstawicielki płci 
pięk nej szczegó lnie obfi tuje 
korpus oficcrski - 25 podpo­
ruczników, 79 poru czników, 
19 kapit:mów j jedna major. 
Pozostałe dwie panie zasilają 
korpus chorążych . Na awans 
przyjdzie im poczekać do li ­
stopada. KAlET"" B[I.WlIIo';IKI 
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Pogotowie pocrubo ............ 6782634 
PIIł ....................................... 6782532 
Woj. IlISp. OChL Ś'od ............ 6780163 
~ Operac~n. WOłeWOdY 
Przem)Skie,o ••.••••.. _ .•••..•••••• 6783441 
Strał Mlejsk . ...... ... ..... ..... .... 6185523 
GilId. Hier uchomoki, ul. Fr~clszkań­
sila 7. tel. 6781631 
JAROSŁAW 
Poeotowlt cleplownlcu ....... 6214047 
Poeotow\e en .. p tyw. .............. 991 

6214630 (całodobowo) 
Poeotow\e lalOwe ....•..••.•.••• 6215861 
Poeotowle wodAlan ... .. .... .... 6215011 
Inlol_)I PKS . __ .............. 6213436. 

6213059 (lIyturny rudlu) 
InlolmllCla PKP ................ .... 6212244 
Ta,. I: 
6213381 ... ......... ............. ... ŚW, Ducha 
6212118 •...•••..........••...•.. dWorzec ~ 
6215319 .. ... ... ... pl. Bożnic - bagaiowe 
PRZf.WORSK 
Pocotowie _ ptyczne 991. 6483162 
PO(Otowle pzo_ ...... 992. 6482274 
Poeotowie wod.-łlIn ............ 6482432 
Pocotowłe wet .. ynłrJiM .... 6482425 
Informacjł PKS .................... 6483215 
Informtcjł PkP ............. ............... 933 
Tul ...................................... 6485001 
W. o ~I~{S~ .~ 
l UBACZÓW 
Poeotowl. _ptyczne ...... 6321106 
(dni powsz. 6-22. wojne od ~ 12·20) 
Poptow\e lłZOWe ._ ... 992. 6321540 
Pocotowłe wod.-łI., . ...•.•... ... 6322134 

w.168 
Pocotowle wet8ł)'llllryJM ..... 6321021 
Informacj. PkS ................. ........... 936 
Informacjł PkP ......................... ... 936 
Tu l .............................................. 919 

POMOC DROGOWA 
P,zemr6! •••...•••.... 6105385. 6100142 
Jaromw ....... ......... ............... PZM 981 
TEtEFONY ZAUFANIA 
• Inlo aids •. .••••..... ..• 958 (cillolloboYiy) 
• Niebieska Unia (dla ofiar przemocy 
w rodzinie ••...••.... .. ...••.... Q.8OQ.200<l2 ,--
• 6212336 ~ 19-7 

Isponsor: Jarosławska Huta Szkla) 
Przemyłl 
• dUSlPasterski ........... ... . ..... 6705804 

(l9-21. oprócz nledz. I świąt) 
• onl<.ologi<:zny ... .... ............... 678698 1 

(17·19. oprócz niedz. i świąt) 
• dla narkomanów i ich rodl:ln6107185 

(pn 10-14. wt. CrH. pl. 1.5-19) 
' lrIfo aids .•••........ 6106068 (pn. 17·19) 
• Ulałem. od alkollolu ...•. .. . .. 6704009 

(PO-sob lS21) 
• Pflemoc w r(l(!zlnie ....••...•.. 6102174 

(śr~ 17·19) 
• policyjny ... ••.......••• ... ...... .... 6781500 
Pnewor,k 
• Pogotowie Makowe ...•.•..... 6485703 

POMOC. STOWARZYSZENIA 
• Klub Abstyneflta Alfa. Przemyśl. PuMt 
Konsullac)ino-Inlormacyjny ds. Proble­
mów Alkohok1or"ych ul. Barska 15. wt lO­
·14. CZYI' 15-19 oraz Medyka. Punkt Kalg. 
ct1etyczny 
' Punkt Konsultac)jny dla Narkomanów 
lich Rodzin . Przemtśl. u. e.ska 15 I p. 
Czynny: pn 10-14. wt. czw. PI: 15-19 
• PoI"ildnia Leczenia B6Iu Stowarl)'$lE!nla 
OpiekI Paliatywnej. Przemyśl. ul. S/owac. 
kJegtJ 85. lei. 6785091 w. 267. w g. S15 

APTEKI - Dy,tUAY NOCNE 
L~:uI. Piłsudsl<Iego 6. tel. 6321073. 
1'I'lemr'I: ul. J8€lelklllska 6. teł. 6782506. 
l'newołłIc 8-13.10 - ul. KoścIelna 15. 13-
W.I0 - Rynek 20. 

JłrOSłrr. S13.10 _ Rynek 11. 13-20.10-
ul. 3 Maja 43. 
RHillkcj. t~cI. Przem~,klelo elYnn~ ....... 
REKREACJA 
P,um)'łl 
• IrIłorTnłCJ I TlK)"ltycZIUI ...... 6181309 

(pn.~ S18. ~ 9-14) 
• Kf)U ...,-włlnlł 
ul. 22 St)'ClI1ia 4. tel. 6706545. g. 1·22 
• KOl t)' tenl_ 
ul. 22 StycznIa. s!a(I!on KKS Czuwaj. 
Cl)1\III! SlO. tel. 6105682 

• SiIoWnI. 
~I. Borelowskk!go 1 (kryta P'Y'Ialnla) 
ul . W)'I>rzete I'oościusllci 30. Delfin 
Cl)'Ma 9-21 
ul. Prądzyńskiego 13. Diamond Clul;) 
czyrma 6-24 

Fotozabawa Z nagrodami 
Nasz fotoreporter fotografuje uliczne scenki. Jeżeli osoba oznaczona kółkiem rozpozna 
się na zdjęciu I zgłosi się do redakcji w czasie trzech dni od momentu ukazania się 
naszej gazety, otrzyma nagrod, książkową o wartości 1.5 zł. 

Litery z pół oznaczonych liczbami w prawym dolnym rogu, uporządkowane od I do 32, utworzą 
maksymę starorzymską, która s ta nowi rozwiązanie krzyżówki. 

Poziomo: l) istotne cechy człowicka ; 8) Wolfgang Amadeus (1756-91). kompozytor austriacki, 
jeden z najgenialniejszych twórców muz.; 9) greckie bogi nie kary i pomsty i'.a zbrodnic; 10) roz legły 
obszar słonych wód, ob lewający lądy ze wszystkich stron; II ) podręcr.n ik dla studentów; 14) wąska 
droga, wydeplana śc ieżka; 17) kraina w płn . Europie; 20) łączy głowę z tulowicm; 2 1) skrót od Ame­
rican Standard.~ Association, Amel)'kański Komitet Normalizacyjny; 22) ro.( lina pływająca popowier/.ch­
ni wód s tojących ; 23) bicepsy; 24) staropolska pani; 25) mimowolny skurcz mięśni twarzy; 26) czło­
wiek lępy, nieinleligentny; 27) stan w USA; 30) potocznic: krew zwierlęcia,jucha, farba; 32) płynna 
czę~ krwi; 35) produkt, wyrób; 36) zewnęlrlna, martwa okrywa nasienia; 37) surowy, wstrzemięź l i­
wy tryb życia, zmier/.ający do doskonalenia s i ę w cnocie; 38) wichm:nie, podburlanie, podżeganie . 

Pionowo: I) potocznie: przysmak, specjał; 2) kłopoty, IaTapaly; 3) żywy organizm, osoba; 4) pług 
czteroskibowy; 5) turecki "pan" - t yluł gnccznośc iowy używany po nazwisku; 6) pojemność statku w 
tonach rejestrowych; 7) szkolna nota, stop i eń, cenzurka; 12) mebel służący do siedzenia, mający opar­
cie z tyłu; 13) ł upacz, odmiana dorsza z płn . częśc i Q. Atlantyckiego; 15) rt.adkość , osobliwość; 16) 
złodziej okr.tdający kasy; 18) ma.~a o półstałej konsystencji stosowana w i'.a leiności od składników ; 19) 
.dyscyplina badawC'La odnosząca się do pewnej dziedziny ncczywistości; 28) trójkątny żagie l rozpina­
ny wysoko na pierwszym, licząc od pnodu, sztagu; 29) duch bojowy wojska, wola walki, gotowość 
znoszenia trudów i nicbezpieczeńslw; 30) zespołowe poław ianie ryb; 3 1) r.tsa psa domowego; 33) 
spodnia, tylna część obuwia, na której wspierJ. się pi ęta; 34) mU7.a poezji miłosnej. (nAł't2~) 

Termin nadsyłania rozwiązań - dwa tygodnie. 
Prawidłowe rozwiązania wezmą udz iał w losowaniu: 
10 zł oraz karncłu d o Pubu Margheri la. 
Rozwiązania z nURlet:U 38 
Kl"lyiówka od A do Z : lie tiele sz)'bko rośnie. 
10 zł otrzymuje: Beata Kasprzyk - Buszkowice. 
Kamet do Pubu Margheri ta otrzymuje: Dorota Mstowska - Pnemyśl 

Kupon 

41 

17 

Horoskop 
tffi\ Waga (23 I X-23 X) Twoje dzialania ok ażą s i ę nicby­
~ walc sku teczne, jestd teraz obdarzony wyjątkową by-

strości'l i energią. Re neks i sztu ka dyplomacji pomogą 
Ci wybrn'lć z każdej , nawet najgorszej syluacji. Ułatwią też za­
latwicn ie kil ku ważn ych spraw. Nie rób takiej posępnej miny, 
bo odstraszasz płeć przeciwną. 

~ 
Skorpion (24 X-Z2 XI) W~zystko. co w tym tygo­

dniu zrobisz bezi nte resownie, obróci s i ę na T woj" ko­
rzyść. Gw iazdy wróżą C i sukcesy, od tych drobnych po 

ogromne. T o dobry czas, aby zwróc ić na siebie uwagę, naw ią ­
zać koniakty zawodowe i zawrleć nowc przyjaźn ie. Przeżyjesz 
prawdziwą eksplozk ucwć, sprawdzi się powiedzenie, że mi ­
łość jest najlepszym lek:lrslwem. 

e S trLelec (23 XI -2 ł XII) Zarówno w sprawach zawo­
dowych j:tk i w uczuciach masz dobrą passę. Możesz 
zyskać szacunek wie lu osób. wskllzująC właściwe wyj­

śc i e 7.. każdej sytuacj i. W miłości na pierwszym miejscu będą 
teraz gesty, nic słowa. Na uznanie w pracy ITleba sobie zapra­
cować. Rzuć się w wir życia towarzyskiego, nie będziesz iało · 
wał. Zawid wsze lkie spory . 

@ Koz iorożec (22 XII·20 I) T woja cierpliwość zosta­
,. nic wystawionll na poważną próbę . W sprawach serco­

wych nic podejmuj pochopnych decyzj i. Jestd mało 
odporny na niepowodzenia. Powinieneś uzbroić s i ę w cierpli­
wość i przeczekać ten okres. J uż niebawem w~zystko s i ę u łoiy 
i wróci do nornly. Przed T ob" bardzo pracowite dn i. 

ąJj Wodnik (21 )-20 II) Nie martw się , jeśli ktoś bliski 
niespodziewanie odmówi C i wsparcia i poparci;l. to tyl­
ko chwilowe nieporozumienia. Szykują s i ę sporc wydal­

ki domowc, ale pojaw i ą się tcż jakicś nieprLewidziane p ienią­
dze. W sprawach uczuc iowych robi s i ę bardzo gor'lco. W pracy 
nic na s iłę, tylko takt może Ci pomóc i doprowadz ić mi szczyt. 

9 Ryby (21 11-20 III) Musisz skupić się bardziej niż 
'. kiedykolwi ek . Każde złe posunięcie może Cię słono 

kosztować. A właści wy krok może być początkiem dłu­
giego pasma .~ukcesów. Unikaj w tych dn iach nie przemyśla­
nych decyzj i. Wyjdzie C i lO na dobre. Mu sisz się teraz skupić i 
uspokoić, ostatnie tygodnic zupełn ie Cię wykończyły psychicz­
nie, również na zdrowiu pozostały ś l ady . 

lI!ł. Bara n (21 111-20 I V) Jcs teś na fa li , wszyslko powi n­
~ no się układać cudownie po Twojej myśli . Zm iany, choć 

nieco zaskakuj"ce, niosą z sobą nowe, i n t e resujące moż­
liwości . Potraktuj je jak szansę. Nadchodz" dla Ciebie dni roz­
woju duchowego i in telek tua lnego. Inaczej spojrzysz na iyc ie 
osobiste i choć słyniesz ze zm ian nastroju. wniesiesz dużo spo­
koju w swój zw iązek. 

~ Byk (21 IV-2 t V) Nie licz na szczegó lne a{rakcjc, w 
~ Iym tygodniu równ ież nie wydarzy s i ę nic, co zm ien iło-

by Twoje życie . Nic rLucaj s łów na wiatr, bo ze wszyst­
kich złożonych zobow i'lzań tr.leba będz ie s i ę wywi'lzać. Wiele 
Two ich spraw moie się teraz nieco skomplikować, staniesz 
przed ważnym wyborem, jednak uda Ci się zna leźć właśc i we 
rozw i'jzanie. 

~ 
Bliźni ę ta (22 V-2 1 VI) Przed Tobą spię trzenie obo-

~. wiązk6w, ;tle poradzisz sobic z nim i z ła twośc i" . Tyl-
ko nie odkł:tdaj niczego na późn i ej . Nie zm ieniaj kur­

su, rób co do Ciebie należy i nie przejmuj się prLeszkodami , są 
wywołane zwyczajną z;lzdrością. Jes teś podatny na infekcje i 
zatruc ia PQkannowe, uważaj więc na 10, co jesz. 

~ Ra k (22 VI-22 VII) Pomyślny okres do podjęcia waż­
\l!?1 nych decyzj i i działań. Wszystko Ci spr.l)'ja: gwiazdy, bli-

scy. szefowie, nawet urLędnicy . Amor tel. jest pr.tychylny 
Rakom. Zajmij się teraz sprawami, które powi nny zna leźć swój 11-
n:tł. Nie zaczynaj nowego tygodnia z bagażem ciągnących się pro­
blemów. Czeka Cię dużo spotkań i nowych znajomości. 

G Lew (23 VII-22 VIII) Uwierz, że lepiej odmówić niż 
• nic wywiązać s ię z obowiązków i pochopnie złożonych 

prl.yrzeczeń . J eśli wokół Ciebie rozgorl.cje intryga , bądź 
ponad to i zachowaj się z k l asą. Podchodź do wielu spraw z 
dyslansem. Posłuchaj czasem, co mają do powiedzen ia inn i, doj­
rl.ysz w'b liźnich dobre chęci. a to oznacza powodzenie w wielu 
przedsięwzięc iach . 

fA\ Pa nna (23 VIII- Z2 IX) J eśli oslatnio trochę się nu­
~ dzisz, Twoja sytuacja zmieni s ię w tym tygodn iu. Nie 

będz iesz miał ch wil i wytchnicn ia. Możesz też spodzie­
wać s ię w i adomości. która Cię ucieszy. W sercu trochę wątpli · 
wości, warto spy t ać samego siebie, czy aby na pew no jesteś 
szczęś li wy . Uważaj na skaleczenia i urazy. 

HUMOR 

- Pani powinna spać na pmw)'m. a nie na lewym boku! 
- To niemożliwe. panie dok/mu. mój mqż mówi przez un, a 
ja na lewe 11(:110 nie słYSZf. ... 
- Pallie sq.fictlzie. dlaczego pańska córka /me.fi(rla śpiewać 
arie? 
- Lekarz jej zabronił. 
-No lak. wpomniałem. że 011 reijes/ pana sqsiadem. ... 
-Jaka jes/ mżnica mirdzy mfżem. a d)'wkumm? 
- Dyn:klor wie. że ma .nl't~8(J zasll'f1q'. a mqż lIie wie. 
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......... ŁODASIlA'FIS - znaczy 
gruba ryba 

Klm je.t FISII'! Tt,,'o .. I" tr:;"",, thu .. ,,­
""U,:, .. Ikom ... 1:10 1:1,.IIUkol",I"k "'III': . 
Iro,·II .... I .. lere.o.~n .. I~, ..... ""Ia\. Ub.llIcll, 
o .I"".",·j IIl" .. I.,.,,-, kilku, l.r"UJ""'IIII,·, ... 
IJr'Hh;1/ .1.,. '" 1115S rok ... ~ Ulllk"'l II. n 
jeg"l.rlll~II"II~e .. n:o:",I.I:o "n" .. 1: Uerek 
" 'lIIulII' IIInk. 

S· modziclnc życie ro7.­
poc7.ął jako drwal. ale 

w prLcrwach lubił sobie 
po~piewać 7. r6:i..nymi amatorski­
mi kapciami (B tcwiu, Strangcr, 
Slonc Domc Band). Pierwszym 
( i jedynym) zespołem z praw­
dziwego zdarzenia, do którego 
trafił, był Marillion. W 1980 

Wimme Saari urodził 
się w Kelottjarvi, na 
północy zachodniej 
części Fińskiej laponii 
i jest nowoczesnym 
yoikerem, Jego śpiew 
jest inspirowany za­
równo odgłosami 
samolotów, dźwiękiem 
maszyn, jak i szumem 
wiatru. 

FISH przeczytał w gazecie 
ogłoszenie, że laka grupa po­
szukuje wokalisty. Prl.csłucha­
nia wypadły pomyślnie i FISH 
pozostał w zespole. I był lo chy­
ba najważniejszy dzień w histo­
rii Marillion. Włu!kiwic bez FI-
5HA ci muzycy nigdy nic osią­
gnęli by takiego sukcesu, jaki 

i starsi, bardziej tmd}'cyjni, są mi 
wdzirczni za to. 

"Yoik" jesttrndycyjną muzy­
ką Sami - archaicznym sposo­
bem pozbawionego akompania­
mentu solowego śpiewu. Spoty­
ka się go w odległym Samilan­
dzie : od centralnych regionów 
Skandynawii do wschodniego 
wierLchołka Kola Peninsula. Są 
trzy muz yc zne dialekty w 
"yoik". Wimme reprezentuje 

potem stał się ich ud7jałem. ASH 
wspaniale śpiewał, ale nie tylko: 
tworLył niezwykłe, poetyckie 
teksty utworów (często połączo­
ne w więks7.c całości) i był od­
pow iedzialny za niesamow itą 
aurę tej muzyki. F1SH prdCował 
z Marillion 8 lat i z tego cza.~u 
pochodzą takie wspaniałe utwo­
ry jak: Key/eigh. B;/ter Sweet. Mi­
splaccd Childhood. Lal'cnder i 
wiele innych. Marillion praz 
tych kilka lat był czołowym 
przedstawicielem progresywne­
go rocka. 1 chociaż ich muzyka 
prawic nigdy nic prJ.estała być 
odbiciem wczesnych dokonań 
Genesis, to jednak potmfił nadać 
jej wla.~ny , niepowlarJ.alny cha­
r4kter. 

W 1988 roku F1SH postano­
wił dz i alać na własną rękę. Po­
c74tkowo nikt nie s'ldz ił, -;.c sa­
motny drwal potmfi zrobić coś 
ciekawego. Marillionjakoś sobie 
poradził , zdobywaj"c nowego 
wokali s tę: Sama Hogharta. A 
pierwsza solowa płyta F1SHA 
Vigif In a Wildemes.f Oj Minvrs 
mocno jeszcze nawiązywała do 
dotychc7.asowych nagrań z po­
przednim zespołem. Nic odnio­
sła ona sukcesu i chociai jwaJa­
zło się tam kilka niezłych utwo­
rów (VigU. CUche, Big Wedge), 
to ASH nic był zadowolony. Za­
stanawiał s i ę nad zrezygnowa­
niem ze śpiewania; chciał zająć 
się łowieniem ryb (proresjonal­
nym). Druga płyta'/ntemaf Exi­
le, miała stanowić moment ze­
rwania '/. twórczośc ią klimatu 
Marillion, ale trudno powiedzieć, 
:l.cby ASH artysta wyszedł z tego 

obronn" ręką Płyta ta jednak 
świadczy też o odrod7.cniu naro­
dowym FISHA - Szkota. Płyta 
Sungs Fromm Tlle Minvr była 
niewątpliwie bardzo at r.tkcyjna. 
ale mało oryginalna: FlSH przed­
stawił na niej swoje wersje utwo­
rów, które ukształtowały jego 
muzyczną wyobraźnię. Są tu 
jego wersje nagr.m: T. Rex, Da­
vida Bowiego, Genesis, Petera 
Gabriela i innych. TrJ.eba przy­
znać, że kilka z nich wypadło tu 
lepiej niż w oryginale. Ale eho­
ciiIŻ podczas słuchan ia Svngs nie 
sposób opędzić się od dreszC'Lu 
emocji, to jednak pły ty tej nic 
można nazwać krokiem w bio­
grafii anystycmej FISHA. 

Dopiero kolejne albumy: Su­
it.f. SI/sili, a zwła~zcza ostatn ia 
S I/IISei.f On Empire świadczą o 
tym, reanysta malazł swoj" wła­
sną, oryginalną drogę. Sun.set.f 
zawiera tak różne stylistycznie 
nagrania, penetruje tyle muzycz­
nych rejonów, że trudno w jej 
aUlOrLe rozpoznać byłego woka­
listę Marillion. Jest tu ciężki rock, 
rythm 'n 'blues, folk, rock progre­
sywny; wymieniać można by 
długo. Płyta jest napmwdę dobr.J., 
zupełnie inna niż te dawne. FJSH 
nic jest już tym. kim był kiedy~ 
- jcst tym, kim się staje na każ­
dym kolejnym albu mie. I na 
pewno jest GRUBĄ RYBĄ. A 
jak bardzo , ,grubą" , prl.Ckonacie 
s ię sami na piątkowym koncer­
cie. Włakiwie sobie nie wyobr.J.­
żam, żeby Wa.~ na nim nie było. 
A więc do zobaczenia w piątek , 
10 października, o godzinie 
19.00. .beN 

SAABI 
północną tradycję Sami luohti , co~ na kształt free yoik zelemen­
która jest najpowszechniej zna- tarni techno/ambienl W swym 
nym gatunkiem muzyki Sami. ~piewie Wimme buduje inten­
Luohti posiada dwie unikalne sywTle, czyste, melodyczne linie, 
cechy: używa pentatonlcznej ~piewaekspresywnym raIsetem 
skali hez półtonów i zawsze ma i ezęsto posługuje s ię improwi­
swój okre.(lony przedmiot (kl6- zacją. Jak to robi - przekonacie 
ry opisuje muzycznie) - osobę się już w piątek, 10 paidziemi­
lub zwłerzę. W ostatnich dziesię- ka, o godz. 19.00. WimmcSaari 
cioleciach "yoik" grunlowniesię wystąpi na przemyskim Rynku 
zmienia i faktycznie można po- jako suppon przed koncenem 
wiedzieć, że Wimme uprawia FISHA. 

maw.whie 

technika głosu , 
ni. M6głbym śpiewać co pruw­
da tylko 1\1 sposób lradycyjny. ale 
wtedy nie pasowałby do lego mi/­
zyewy akompaniament. Gdy 
śpiewam. a chłopaki z uspuł/l 
groją , to robi" wudy coś Z/lpeł ­
nie nvwego. Przed lJ('tumi Ime­
.f//wajq sir kolory i ",zol)' - mówi 
Wimm c. - pozwalam sir inlplQ­

wadzić. W moim środowi.\'kl' , 
lam gIlzie iyjr, mówiq mi, że 
,f/worzyłem nowy.fty/. Zarówno 
młodzi lIuJzie z moich .flmn ,jak 

Bane Thugs-n-harmany, 
The Art. Of War, Ruthess 
Rec./Epic. 

~ 

g: 

~ WB~ I 
~ allr 1fcIDIr,&. lir 
§ ~~ 
'~ a.:: W piątek, 10 patdziernika o 
co 14, w redakcji odbędzie s ię lo.-

sowanie zestawu kaset Bone 
~ Thugs-n-harmony The Art. Df 
~ War. Trzeba tylko przyjść na 
oN czas z tym numerem tycia. 

**** 

Ponad rok temu ukazał s i ę 
do ść ciekawy album 
TJwgs-n-Family, zawiera­

j"cy nagrania dokonane w wy­
twórni Mo-Thugs. Brali w nich 
t eż udział "bracia" Bone: Lay­
zie Bone, Krayzie Bane , Wish 
Bone. Wła ści wi e ty lko ze 
wzg lędu na nich warto było 
tamtej płyty słu c hać . Bane 
Thugs- n-harmony to według 
mnie jeden znajciekawszych 
zes połów hip-hopowych w 
USA. Obecnie amerykań sk:t 
scena rapowa jest skrajnie sko­
mercjali zowana i nic dzieją się 
na niej zbYI ciekawe rJ.eczy. 
Wszyscy produkują bezpiecz­
ne, podobne do innych, pły ty, 
klóre o dziwo - świe tnie się 

sprJ.edają . Mało kto może so­
bie pozwo lić na oryginalny 
slyl: lee T, House OrPain , Cy­
press Hill i niew iele poza tym. 
BT'n ' H są prJ.edstawicielami 
młodego pokolenia raperów, 
kt6rą chcą zrob ić coś ciekawe­
go na tym już lekko nudnawym 
ry nku. Ich drugi album An Oj 
War składa s i ę z dwóch pły t , 
które idealnie pokazuj", co brol­
cia Bone mają dobrego. Ich naj­
w iększym atutem jest rapowa­
nie: zupełnie niezwykłe i ory­
ginalne. Wszyscy czterej potra­
fią skandować bardzo szybko, 
nadając muzyce nowe podzia­
ły rytmiczne, do tego często ro­
b ią to równocześn ie na głosy. 
Wrażenie niezapomniane. A do 
tego potrafi też całkiem nici le 
śpiewać, dlatego też zna lazło 

s i ę tu kil ka typowo sou lowych 
numerów. Ale oczywiście prJ.e­
waża dobry, rzetelny, gangsta­
rap o bardzo ciekawym klima­
cie . Album jest długi , wi ęc 
trudno oczekiwać, że wszystkie 
utwory powal" nas na kolana, 
~le po kilku z nich buty spada­
ją. 

Look In/o My Eye.'i to jeden 
z tych lepszych, :1 zna lazł s i ę on 
na śc ieżce dźwiękowej doBa/­
mano i RobinIJ. Fil m nie za do­
bry, al e muzyka nie zla . W 
TJwgs LIII' gościnnie "pojawił" 
s i ę 2 Pac, wiel ki raper zamor­
dowany pół roku temu. BT'n'H 
na Ile oSlatn ich dokonań pu fr 
Daddy 'ego czy Wu Tang Cla­
nu preze ntuje s i ę wręcz rewe­
lacyjnie. 

010. 

ROZRYWKA 

Prawem na lewo 
Miody prawnik ma się żenić z córką szefa. Klika 
dni przed ślubem wyjeżdża na daleką prOWincję, 
by bronić klienta swej firmy. Przybywa tam tet 
grupajego przyjaci6ł i organizuje wieczór kawa­
lerski, z dala od przyszJej żony I teścia. Ale na­
stępnego ranka prawnik nie potrafi wrócić do 
stanu trzelwości. 

USA, 1996, Rei. Jonathan Lynn, wyst.: Jeft Danieis, Michael 
Rk:hards, Billie TyłeI 

Krzyk 
Hilkunastoletnia dziewczynka przeżywa kryzys psychiczny:jej mat­
ka została zamordowana, ojciec odbywa dalekie podróże służbowe. 
Potem w słuchawce telefonu odzywa się głos mordercy, który 
planuje swe akcje, opierając je na fabułach znanych filmów. 

USA, 1996. Rei. Wes Craven, wyst.: David Arquette, Neve 
Campbell, Courteney CoJt 

Dzień ojca 
Amerykańska wersja filmu francuskiego. Szesnastoletni chłopiec 
ucieka z domu, mat1<a prÓbUje go odnaleźć. W tym celu zwraca się 
do swego dawnego przyjaciela o pomoc - i twierdzi, że to właśnie 
onjest ojcem. Gdy mężczyzna odmawia. mat1<a odszukuje innego 
bliskiego znajomego i przedstawia identyczną ofertę. . 

USA, 1997. Rei. Ivan Reitman, wyst.: Robi" Williams, Billy 
Crystal, NastauJa Klnskl 

Historie miłosne 
Czterech mętczyzn - granych przez tego samego aktora - zostaje 
wezwanych na przesłuchanie do tajemniczego urzędu. Funkcjona­
riusz zadaje Im pytania, dotyczące ich życia prywatnego. Po W}-jśclu 
z biura wszyscy czterej zostają poddani kolejno próbie: czy potrafią 
dochował wierności osobom, które ich kochają. 

Pol., 1997. Rei, J8fZY Stuhr, wyst.: Jeny Stuh" Katarzyna 
Figura 

, 
Na czyte/nlk6w czekają bezpłatne wejścl6wkl "a filmy: .Dzleń 
Ojca", "Jaś Fasola" (dzwońcie w pl4ftek eodz, .14, Przemyśl, 
tel. 6703042) 

8-9.10 
8-9.10 
10-12.tO 
1(). 12. 10 
t4-16.\O 
14·16.10 

8·16.\0 

PR7.F.MYŚL - KUSMOS, uJ. Grodzka,tel. 67824 12 

Histone. miłosne (Pot.) ...................... _ ......................... (I. 15) g. 16. 11.30 
Krtyk (USA) ............................. .. .................. (I. 15)g.19 
JU Fa.'IOI~ (W. Bryl) ........ _ ............................................. (t. (2) g. 16. 18 
Krzyk (USA) ............ _ ............................................................ (I. t5) g. W 
Ja.( Fa.'IOła (W. Bryt.) ........................................................ (I. 12) l. 16. 18 
I'ruwcm !Ul lewo (USA) ..... _ ........ ........... ................... _ ........... (I. 15) g. 20 

Bilety 5.50. 6.1 zł 

PRZEMVŚl - CU."llIUM, ul. Konarskiego. lei. 6783550 

Dzień ojca (USA) .................................................. (I. IS) g. 16. 18.20 
Bilety nonnalne6 zł 



NA PIŁKARSKICH BOISKACH 

Ił LIGA 

Remis łamistrajków 
Czuwaj - Cracovia Kraków 0:0 
Czuwaj: Chama - Łuczyk., Stefanik, Strzafkowski - Zając (od 46. min Zielenkiewicz), 
Szot, Folwarski, Kalantarow, Blażkowski - Wilk (od 70. min Harlacz), Badowicz. 
Cracovia : Felsch - Góra. Walankiewicz, Szary - Siemieniec (od 75. min Polak), Depa, 
Mróz, Kowalik, Kraczkiewicz - Powrotnik (od 70. min Kużminski), Zegarek. 
Sędziował: Tomasz Witkowski (Warszawa). Żółte kartki: Folwarski (Czuwaj); Walankie· 
wicz, Siemieniec, Kowalik (Cracovia). Czerwona kartka: Kraczkiewicz (Cracovia) - 86. 
min. Widzów: 1800. 

W tygodniu , popr7.Cuz:l­
j:lcym [en wazny dla 
Czuwajumcez. trener 

Zbigniew Bartnik był pełen 
optymizmu - jego podopiecz­
ni rozegrali poprzedniej kolej­
ki dobry pojedynek w Radom­
sku, na ławce rezerwowych 
przemyskiej drużyny wresz­
cie kilku pełnowartościowych 
zawodników. 

Optymizm prysł na 68 mi­
nut prlcd meczem. Uraz, ja· 
kiego doznał tydzień temu Pa­
weł Mi chalski , wykluczył go 
z gry i to jest usprawied liwio­
na nieobecność, ale były nie­
obecności nicusprawiedliwio­
nc . W tryb wstecznego biegu 
przeciw klubowi i drużynie 
(czytaj: strajku), rozpętanego 
przez "zawodowców" - Pio­
tra Stopę i Krzysztofa Podla­
ska, wciągnięte zos tały "cu· 
downe dzieci" Czuwaj u: Ma­
ciej Dołęga, Mirosław Jabłoń­
ski i Waldem:u Jaroch. Cała 
piątka postawiła sprawę jasno 
- pieniądze na s tół , nogi na 
boisko, fi że dla Czuwaju, po­
mimo pracującej soboty, ban­
ki są zamknięte - Z. Bartnik 
znów został postawiony pod 
ścianą. Do gry z Cracovią 
wystawił tych, co się wyła­
mali z bojkotu i naprawdę 
głębokie rezerwy zawodni­
ków , którzy mogli dotąd tyl­
ko śnić o II -li gowych wystę­
pach . Dla tyc h, którzy zostali 
z klubem i Z. Bartnikiem, ten 
remis jest zwy.cięstwem. Nie 

ty lko w btegoriach moral­
nych , bowiem w przeciągu 
90 minu t meczu z Cracovią 
Czuwaj był bliżej wygranej, 
niż w dotychczasowych re­
mi sowych pojedynkach. 

Przemysianie już na po­
czątku pojedynku zaatak owa­
li w swo im stylu - w 3. min 
lew'l s lTon'1 zaszarżow al 
Piotr Błażkowsk i ,a l e prze­
s t rzelił . W 5. min Piotr Ba­
dowicz og rał Wa lankiewicza 
i dośrodkował na pole karne 
- Mirosław Szot nic opano­
wał skaczącej piłki i nie zdo­
lał precyzyjn ie uderzyć . Pró­
bowali pokonać krakowską 
defensywę P. Badowicz i 
Grzegorz Wilk , ale nie mieli 
dostatecznego wsparcia dru­
giej linii. W 23. min kąśli ­
wym s trzałem z wolnego, 
próbował szczęśc ia Józef 
Stefanik. 

Później do glosu doszła 
Cracovia, ale w końcówce 
polowy P. Badowicz popi sał 
s i ę strzałem z półobrotu , pu 
któ rym bramkarz gości spa­
rował piłkę na róg. 

W II CZI;:~ci gry Kolejarl~ 
ni~ zrezygnowali z wygranej 
- w 5 1. i 61. min znów w 
głównej roli wystąpił Piotr 
Badowicz - najpierw strle l i ł 
z linii 16m, a udani~ interwe­
niował gol kiper gości. 10 mi­
nut póiniej, po odebraniu pi­
łki Leszkowi Walankiewiczo­
wi i samolnym rajdzie zagu­
bił się w dryblingu pod kra-

III LIGA 

1 paździemika 
Glinik - Polonia 0:1 (0:1) 
Bramka: 0:1 Załoga 7. min. 
Polonia: Abram - Niemiec, Mazur, Kościelny - Kogut, 
Załoga, Kawecki, Rop, Pankiewicz - Dariusz Jaroch (od 73. 
min Paszek), Sierżęga (od 90. min Hajduk). 
Sędziował: Piotr Musialik (Krak6w). Widzów: 250. 

Kamax - Kabel 1:0 (O:O) 
Bramka: LO Stelmach 46. min. 
Kamax: Kulig - Dobosz, Czerwiński, M. Słysz - Wołowiec 
(od 76. min Hader), A. Kiszka, Gil, Reszar - E. Słysz, 
Stelmach (od 90. min Pletluch). 
Sędziował: Piotr Mazur (Tarnów). Żółte kartki: Wolowiec, 
Reszar, Gil (Kamax); Koźmik (Kabel). Widzów: 70. 

JKS - KoIbuszowianka 1:1 (0:0) 
Bramki: 1:0 M. Szmuc 54. min, 1:1 Cieśla 73. min. 
JKS: Kulpa - Baran, Strawa, Noga, M. Szmuc - MakaroWo 
ski, Bartłomowicz, Pietryna - Zelazny, Jasiewicz (od 61. min 
Budżisz), litwin (od 82. min Romanow). 
Sędziował: Wojciech Geldner (Sanok). Żółta kartka: 
l orenc (Kolbuszowianka). Widzów: 250. 

W pozostałych meczach: 
Stal S. - Karpaty 2:1 (1:0), Pogoń - Sandecja 2:2 (2:0), 
Izolator - Dalin 3:2 (2:0), Stal Rz. - Wisła II 2:1 (1:1), 
Garbarnia - Tarnovia 5:0 (3:0). Zelmer - Wisłoka· mecz 
się nie odbył. 

4-5 października 
Polonia - Garbarnia 2:1 (O:O) 
Bramki: 1:0 Niemiec 63. min, 2:0 Panklewicz 72. min. 2:1 
Włodarz 83. min (karny). 
Polonia: Abram - Niemiec, Mazur. Kościelny - Kogut (od 
86. min Andruszewski). Kawecki, Załoga, Rop, Pankiewicz­
Dariusz Jaroch (od 89. min Paszek), Sierżęga (od 87. min 
Hajduk). 
SęcWował: Jacek Klimek (Mielec). Z6łte kartki: Kościelny, 
Sierżęga (Polonia); Jamróz, Czerwiec (Garbarnia). Widzów: 
500. 

Bolonia r07.cgrala dobre spotkanie. a że pr.o:eeiwnik nie należy 
r do tuzinkowych drużyn , mecz momentami mógł się podobać. 
Przemy~lanie mieli prlewagę prlezcałe spotkanie, ale do 63. min 
za nic nie mogli się prLcdrzcć prlez szczelny blok defensywny 
"garbarLY", a jak im to się udało - na przeszkodzie stawał dobrle 
usposobiony w tym dniu brdmkarl gości Adam Nita.. Wyłapał on 

kowską bramką. M6gł prze­
chy l i ć sza l ę zwycięstwa Grze­
gorz Łuczyk , ale i jemu zabra­
kło precyzji w akcjach gospo­
darzy w 7 1. i 73. min. Craco­
viH i w tej częśe i gry nie 
błyszczała i tylko najgroiniej­
szy w ich szeregach Pawel Ze­
garek ni epo koił obronę i 
bramkarza gospodarzy. Raz, 
w 79. min , po samotnym pro­
wadzeniu piłki oddał groźny 
wzał z 16. m, który wylądo­
wał na poprzeczce. Końcowy 
gw izdek obie drużyny prąję· 
ły z zadowoleniem. 

W pozostałych meczach: 
Bełchatów - Avia 2:0 ( 1:0), Warmia - Ceramika 1:1 (0:0), 

Wawel - Hetman 2:0 (2:0). Górnik - Stal 1:0 (0:0), Okocimski­
Hutnik 0: 1 (O: I), Jagicllonka- Jcziorak 0:2 (0:0). Unia -Świt 1:1 
(l :0). Korona/Nida-Gips - Radomsko 2:0 (0:0). 

1. GKS Bełcllatów ......................... 10 ............... 26 ........... S-2-0 ............... .. 32:5 
2. Hutn ik Kraków .... .. .. ................... 10 ................ 22 ...... ..... 7-1-2 ..... ........ .... 20:7 
3. Wawel Kraków ........ .. ................. 10 ................ 22 ........... 7-1-2 ........ ... ...... 20:S 
4. Ceramika Opoczno .................... 10 ............. 21 .. ....... .. 6-3-1 .... __ ........... 16:7 
5. Sial Slalowa Wola ..................... 10 ................ 19 .... ....... 6-1-3 ....... ... .. ... 15:14 
6. Avia Świdnik ............................. 10 ................ 17 ........... 5-2-3 ............... 14:11 
7. Jezlorak lIawa ....................... ..... 10 ................ 13 ........... 3-4-3 ................. 13:7 
8. Górnik lęczna ........................... 10 ................ 13 ........... 3-4-3 ............... 13:\0 
9. Korona/Nida-Gips Kielce .......... 10 ... ..... .. ... ... 13 ........... 3-4-3 ................... 7:6 
10. Unia Tarnów ............................ 10 ................ 13 ........... 3-4-3 ................... 9:9 
11. Warmia Olsztyn ....................... 10 ................ 13 ........... 3-4-3 .. ............. 13:1S 
12. Świt Nowy Dwór Maz .............. 10 .......... ...... 10 ...... .. ... 3·1-6 ............... 10:25 
13. Cracovia Kraków ..................... 10 .................. 9 ..... ... ... 2+5 ........ .. ... .. 12:11 
14. RKS Radomsko .••.................... 10 .................. 9 ........... 2-3·5 ................. 6:13 
15. Czuwaj Przemyśl ............. .... l0 .................. 9 ........... 2-3-5 .. _ ............. 5:14 
16. Okocimski Brzesko .................. l0 .................. S ........... 2-2-6 ...... ... ........ 5:11 
17. Helman ZamoŚĆ ...................... 10 .................. 7 ........... 2-1-7 ................. 9:26 
18. Jagiellonka Wklc/awek ............ 10 .................. 4 ........... l -I-S ................. 4:21 

strlały Krzysztofa Koguta w 14. min , Bogdana Sieri.ęgi w 18. , 
Bogusława Kaweckiego w 20., Pawła Załogi w 31., Dariuszaja. 
rocha w 35. min. Wygrdłpojedynek sam na sam z B. Kaweckim w 
44. min . Wychodzilobronną ręką i po prlerwie. Dopiero Jan Nie­
miec zmusił go do kapitulacji, kiedy silnie strzelił w kierunku jego 
bramki. A. Nita l iczył , że będzie to centra i szykował s ię do wyj­
ścia w pole, ale piłka po leciała w jego krótki róg. Drugą bramkę 
dla gospodarzy s trzeli ł Piotr Pankiewicz, który "po profesorsku" 
ograł bramkarza gości, i mimo interwencji obrońców spokojnie 
umieścił piłkę w siatce Garbami. Gokie, którzy już wcześniej za­
demonstrowal i, że umieją grać w piłkę, przestali bronić się kur­
czowo i śmielej ruszyli na bramkę Grzegor/.a Abrama. Udało się 
im uzyskać kontaktowego gola po problematycznym rzucie kar­
nym. którego skutecznym egzekutorem był WłodaT7.. W nerwo­
wej końcówce, do której przyczynił się słabo prowadzący 10 spo­
tkanie sędzia z Mielca, więcej zimnej krwi zachowali poloni~ci , 
odnosząc zasłużone zwycięstwo. 7 ... A~ 

Tamoyia - Kamax 1:2 (1:1) 
Bramki: 0:1 Pinda 18. min. 1:1 Wężowicz 43. min, 1:2 
E. Słysz 82. min. 
Kamax: Kulig - Dobosz, Czerwiński (od 43. min Pie­
tJuch) , M. Słysz (od 38. min Fleszar) - Wołowie'c, Gil, 
A. Kiszka, Pacuła, Pinda - Stelmach, E. Słysz. 
Sędziował: Łukasz Bartosik (Kraków). 
Żółte kartki: Baran, Wężowicz (Tarnovia); Gil, Stelmach, 
Czerwiński (Kamax). 
Czerwona kartka: Baran (Tarnovia). 
Widzów: 150. 

Dalin - JKS 2:0 (0:0) 
Bramki: 1 :0 Stokłosa 58. min, 2:0 Stokłosa 63. min. 
JKS: Kulpa - Baran, Strawa. Noga - M. Szmuc, Bartłomo­
wicz, Pietryna. Makarowski, Zelazny -litwin (od 70. min 
Budzisz), Jasiewicz. 
$ędziował. Władysław Koźmic (Kolbuslowa) . 
Żółte kartki: Nawieśn iak (Dalin) ; Strawa (JKS). 
Czerwona kartka: Pietryna (JKS). 
Widzów: 800. 

W pozostałych meczach: 
Wisła 11 - Sta.I S. 1:1 (0:0), Sandecja - Wisłoka O: 1(0:1), Pogoń­

Glinik 1:0 ( I :0), KolbuSlowianka - Stal Rz. 0:2 (0:0), Karpaty -Ze­
Imer 2:2 (2:1), Kabel - Izolator 1:0 (I :0). 

1. Stal Sanok .................................. 12 ................ 27 ............ 8-3-1 .................. 19:5 
2. Polonia ~I .................... 12 ................ 25 ........... 8-1-3 ................. 21:6 
3. Pogoń leiajsl( .. .......................... 12 .... ... ......... 24 ............ 7·3-2 .................. 16:8 
4. Dalln Myślenice .......................... 12 ................ 23 ............ 7-2-3 ................ 23:12 
5. Kamax Kańczuga ..................... 12 ................ 23 ........... 7-2-3. .............. 17:12 

CZUWAJ - CRACOVtA w STATYSTYCE 

Czuwaj Cracovia 

strzały 
strzały celne 
strzały niecelne 
spalone 
rzuty rożne 
rzuty wolne 
faule 
interwencje bramkarzy 
auty 

11 
5 
6 
2 
9 

27 
22 

8 
20 

Po meczu powiedział 
Zbigniew Bartnik (trenerCzuwaju): 

14 
5 
9 
O 
7 

24 
26 
11 
23 

- Remis tylko z kadrowego punk/ll widzenia moina ocenił 
zadowalająco dla mojego u.fpoł/l . Mamy Hopmy finansowe. 
ale mają je i inne zespoły. moie większe ma nasz dzi.'iiejszy 
przeciwnik, a jednak puważnie traktujq swoje obowiqzki. Z dzi­
.'iiejszej "choroby" nieobecnych zawudników musimy wycią· 
gnąć wnio.'.ki. gdyż gra w II lidze do czegoś zobowiązuje . Wiem , 
ie tlo końca rundy będzie ciriko i dla/egu muszr mieć poważ· 
nych zawudników. Z'Al 

6. Garbarnia Kraków ...•••••••........•...• 12 .. .............. 21 ...... ...... 6-3-3 ....... ........ 24:10 
7. Samja NClY<Y Sącz .............. _ ... 12 ................ 21 ............ 6-3-3 ................ 17:10 
S. Wlsłol<a Dębica ........................... II ................ 20 ............ 6-2-3 .................. 13:€ 
9. SIal Rzeszów ...•.....••••..•••••....•••••.. 12 ................ 18 ............ 5--3-4 ........... ..... IS:18 
10. WlSla II Kraków ...........•..••..•..•... 12 ................ 15 ............ 4-3-5 ................ 15:18 
11. KoltwO'Manka KoIOOszowa ..... 12 ..... ........... 15 ............ 4-3-5 ........... ..... 13:18 
12. Kabel Kral<ów ........ .•....•••......... .. 12 ..... ........... 13 ............ 3+5 ................ 12:16 
13. Izolator Bogl.lChv.a!a ...••...•••....... 12 ................ 13 ............ 3-4-5 ................ 11 :16 
14. Karpaty Siep@N .........•••••••••••••.. 12 ................ 11 ............ 2-5--5 ................ 12:13 
15. Zelmer Rzeszów .........••..•••••••••.. 11 ................ 10 ............ 2-4-5 .................. 7:15 
16. Glinlk Gorlice ................. 12 ..... ........ ..... 8 ............ 2-2-8 .................. S:17 
17, JKS Jarosław ....................... 12 ..... .....•....... 6 ........... 1-3-S ........... ~ .. 10:29 
18. Tarnovia Tarnów ................... .. 12 .. ........... ..... 2 ... ...... 0-2-10 ............. .... 2:21 

V UGA 

1 paździemika 
Unia - OynoYia 5:0 (0:0) 
Bramki: 1:0 Bednarz 52. min (karny), 2:0 Filip 63. min, 
3:0 J. Zybura 76. min, 4:0 Kuczek 79. min, 5:0 Bednarz 
87. min. 
Oynoyia: Maziarski - Gierula. Hadam, Góra - Domin (od 
79. min Wr6blicki), Marciniak (od 60. min Nowak), 
Jaszczur, Sur6wka, Węgrzyn (Od 86. min Hryćko) ­
Woiniak, Marczydło (od 75. mln Golonka). 
Sędziował: Wojciech Lewicki (Brzoz6w). 
Żółta kartka: Marczydło (Oynovia). 
Widzów: 200. 

Orzeł P. - Sokołowianka 2:1 (1:1) 
Bramki: 1 :0 Dąbek 26. min, 1:1 Nowak 34. mln, 2:1 
Panek 53. min. 
Orzeł P.: M. Krupa - Trojnar, Pieczek, W. Majba, T. 
Majba - A, Krupa, Dąbek, Jucha, Panek - Drzystek, 
Kowalik. 
Sędziował: Janusz Bator (Krosno). 
Żółta kartka: Nowak (SOkOłowi anka). 
Widzów: 200. 

W pozostałych meczach: 
KiIf-paty - Hcrman-Rossa4; l (3: I). Czami - ResoviaO:3 (0: 1). ~ 

SIal Ł. - Nufta Jas ło l : I (0:0), Sanov ia - Narta Jedlicze 1:0 (1:0). w 
Pauzowali: MKS Radymno. Brlozoviu, Orleł B., Błękitni. § 

4-5 października 
Dynovia - Czami 6:4 (4:2) 

.~ 
Q; 

«> 
Bramki: 0:1 leśniak 4. min, 1 :1 Woźniak 6. min, 2:1 
Woźniak 15. min. 3:1 Woźniak 25. min, 3:2 Skuba 35. 
min, 4:2 Woźniak 38. min, 5:2 Nowak 80. min, 5:3 Skuba ~ 
82. min, 6:3 Węgrzyn 85. min, 6:4 Wójtowicz 87. min. -N 
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Dynovia: Maziarski - GIerula, Hadam, Góra, Domin -
Golonka, Jaszczur (od 46. mln Marciniak), Surówka, 
Wozniak - Węgrzyn, Marczydlo (od 72. min Nowak). 
$fdziowat: Stanisław Paszek (Nowa Sarzyna). Żółte kartki: 
GIerula, Golonka, Woźniak (Dynovia). Widzów: 200. 

Prawdziwie hokejowy wynik zanOlQwano w Dynowic. Gospo~ 
darze "przespali" początek meczu i już w 4. min utrJCili gola. 

Slm!a bramki nie załamaładruzyny z Dynowa, :t wręczją zmobi lizo.­
wała do szybkiego zaatakowania pr7.cciwnika. Na efekt nie trl.cba było 
długo czekać. Swój strt.clccki ..festiwal" rozpClC7.ął Jacek Woźniak, 
który do pr1..crwy czterokrotnie "dziur.lwił" s i atk~ CLaTflych, w tym 
pierwsze trzy brJmki u7.yskał kla"ycznym hal-trickiem. W pierwszej 
c7~ki gry gOSpodilrLC mieli jc.v.czcokazjc do uzyskania dalszych br.t­
mck. W II połowie gm s ię wyrównała., a w końcowych fmgmenlach 
mcczu obic jedcni.l~tki przcslały m)'~ loc o obronie włi.l~nej bmmki ­
poszły na "wymianę" ciosów, stąd nic dziwnego. :i.c w tych J () minu­
tach padły aicztery bramki. St.cIl UDZ IKIE;W1C/. 

Orzeł P. - Orzeł B. 0 :1 (0:0) 
Nafta Jasło - MKS Radymno 1 :0 (1:0) 

W pozostałych meczach: 
Resov ia- Karpaty 1:1 (O: I), Błękitn i - Unia l : 1 (0:0), Aennan· 

-Rossa - Sanovia 6:0 (2:0), Naft a Jedliczc - Sta l Ł. 0:0, Sokoło· 
wianka - Brzozovia 1:2 (0:2). 

1. Kat"paly Krosno ....................... ... 11 ................ 29 ........... 9-2-0 ................. 32:6 
2. Resovla Rzeszów ....................... 12 ................ 26 ........... 7-5-0 ................. 18:4 
3. Unia Nowa SaIly'Ra ................. .. 12 .. .............. 25 ......... " 7+ 1 ................. 20:6 
4. Herman-Rossa Tyczyn .............. 12 .... ............ 24 ........... 7-3-2 ............... 31: 14 
5. Nafta Jasło ............. ~ .................. 13 ................ 22 ........... 6+3 ............... 17:12 
6. Błękitni Ropczyce ...................... 11 ................ 20 ........... 5-5-1 ............... 14:13 
7. Czarni Jasło ............................. 12 ................ 17 ........... 5·2·5 ............... 18:23 
8. Sokołowianka Sokołów ............. 12 ................ 16 ......... .. 5-1-6 ............... 15:16 
9. Olze/ Bażanówka ..................... .. 12 ................ 16 ........... 5-1-6 ............... ',:>':20 
10. Dynovia Oynów .................... l1 ................ 14 ........... 4+5 , .............. 20:16 
11. MKS Radymno ..................... 11 ................ 13 ........... 4-1-6 ............... 16:22 
12. Slal laocut .............................. 11 , ................. 9 ........... 2-3-6 ................. 7:14 
13. Brzozovia BrzOlów .................. 12 .................. 9 ........... 2·3-7 ............... -12:21 
14. Orzeł Przeworsk ................... 12 .................. 9 ........... 3-0-9 ..... " ........ 12:24 
15. Sanovia Lesko ......................... l 1 ....... 7 ........... 2-1-8 ...... ..... .... 11 :33 
16. NaHa Jedlicze .......................... 13 ....... ... .. ...... 6 ........... 1-3-9 ................. 6:20 

V LIGA 

Polonia II - Czuwaj II 4:2 (1:0) 
Bramki : 1 :0 Habaj 10_ min , 2:0 Paszek 49. mln, 3:0 
Paszek 56. min, 3:1 Barszczak 66. min, 3:2 Chramiec 
68. min, 4:2 Szyk 75. min. 
Polonia II : PrzybOŚ - Duński (od 46. min Andruszew· 
ski), Krupa, Draganowski, Siwak (od 60. min Szor)­
Szyk, Habaj , Galanty, Ćwiek (od 77. min Bandrowicz) ­
Hajduk (od 46. min Paszek) , Ustianowski. 
Czuwaj II : Sopel - Cielewicz, Hałucha (od 70. min 
Kozioł), Szcześniak, Malej ko - Olech (od 53. min 
Karwowski), Motyl, Chramiec, Szkółka (Od 46. min 
Barszczak) - Styś, WendeI. S,dziowat: Bogdan Klim­
czak (Przeworsk). Widzów: 70. 

lIiedy Waldemar Paszek w 56. min podwyższył na 3:0, zwy­
~ięstwo po stronie rezerw Polonii wydawało się być pewne. 
Tymczasem pi łkarle z Krównik prl.eprowadzi li między 66. a 68. 
minutą dwie akcje zakończone celnymi strlułami i wydawało s ię, 
że p6jd<j "za ciosem". zwłaszcza że mieli si lny wiatr w plecy. 
Polonia ponownie s ię skonso l idowała i dała odpowiedijednym 
trafieniem po składnej akcji P'I.~zka z Szykiem. 

Biało-Czerwoni - JKS 111:1 (O:O) 
Bramki: 1:0 Bojarski 68. mln , 1 :1 K. Grabowski 88. min 
(samobójcza). 
Biało-Czerwoni: Baran - Karkowski, Wielgosz, K. Gra­
bowski, M. Grabowski - Bojarski, Ochenduszko, Stasi/a, 
Pilawa (od 78. min M. Badowicz) - A. Badowicz, Pendrak. 
JKS II: Chmiel - Pikuta, Dudek, Urbanik, Ziegelheim -
Romanow, Dymnicki , Bednarz, G. Grabowski - Ciećkie­
wicz, Gniady. 
Sędziował: Zygmunt Kulaszka (Przemyśl). Żółte kartk i: 
Stasila (Biało-Czerwoni ); Romanow (JKS II). Widzów: 200. 

Był to żywy i i n teresujący mecz. Gospodune mogli pokus ić się 
o pełną zdobycz punk tową, gayby mieli lepiej nastawione ce­

lown iki, lub gdyby ... w bmmce gości nie było Chmieli.l Bmmkarz 
rezerwy JKS-u, wpntwdzie popełn i ł błąd przy puszczonej br.unce w 
68. min, ale wygmł dwa pojedynki sam na sam z Bojarskim,a w kilku 
innych sytuacjach wychodził obronml ręką z napaslJlikami gospoda­
rl.y. Zwycięstwo ka~zci'.anom wymknęło s ię w ostatnich chwilach 
meczu - KrzysltofGmbowsk i tak. nierOr1unnie wybijał pi łkę, po n u· 
cic rożnym Romanowa, że tnafiJ do włi.l~nej bmmki. z.w. 

Czaml - Juvenla 2 :0 (2:0) 
Bramki: 1:0 A. Wikiera 33. min , 2:0 Makarowski 42. min. 
Czami: Pajda - Z. Tomaszewski, J. Wikiera, Słaby, Hołysz 
- Makarowski (od 62. min Maciąga), Migas, M. Toma· 

§: szewski, Pelc - Klopot, A. Wikiera. 
Juvenia: Gietarowiec - Huba, Marciniszyn, J. Mazurkie­

~ wicz, Młynarowicz - Herda, Gudzik, A. Mazurkiewicz, 
..lL Witko - Kornaga, Piwódzki. 
~ Sędziował: Marek Szyngiera (Radymno). Żółte kartki: 
w Hołysz, J. Wlkiera , M. TomaszewskI (Czarni); Młynarowicz 
§ (Juvenia). Widzów: 150. 
. ~ 
a: W meczu rozcgranym pr.ty porywislym wietrze Czarn i doŚĆ 
co gładko s ięgnęli po komplct punktów, choć mógł im po-

psuć szyk i w 13. min Witko. gdyby znajdującą się na piątym 
~ metrze od bramki Pajdy piłkę prccyzyj nie skierował do s iatki 
~ gospodarzy . Prowadzen ie dla Czarn ych zdobył , jak zwyk le 
oN niezawodny An toni Wikicra, klórcmu piłkę, po efektownym 

rajdzie lewą s troną, idealn ic zagra ł Roman Kłopo!. Drug i go l 
był dziełem Wiesława Makarowskiego. klóry popisał się ład­
nym uderzeniem z linii pola karnego. Chw ilę późn iej Gielaro­
wiec obronił strzał A. Wik iery z rzutu wolnego. a w 44. min M. 
Tomaszewski posłał piłkę obok s łupka. W 58. min go~c ie mogli 
uzyskać kontaktowego gola, lecz dobry strl.ał Piwódzkiego "na 
raty" obron ił Pajda. W ostatnich sekundach meczu efektowny 
s trlał g łową H oły~za padł łupem Gielarowca. kt6ry za1.cgn il ł nie­
bezpieczeńs two na samej linii bramkowej. Ku~ 

Syrenka - Kamax II-Huragan 2:2 (2:0) 
Bramki: 1:0 Kamiński 8. min, 2:0 Olcha 15. min, 2:1 
Wojtas 61. min, 2 :2 Grabowiec 79. min (karny). 
Syrenka: Dąbrowski - Pindak, W. Kiszka, Baran, Pela -
Wlśnlowski, Doleckl (od 46. mln Wilk), Ciapa, Kamiński 
(od 74. min Wrzeciono) - Olcha, Kaltenberg. 
Kamax II-Huragan: Goląb - Nowak, Wojtas, R. Kiszka, 
Graboy.tiec - Krutysz (od 80. min Dryś), H. Słysz, Matu­
szek, Zyta - Hader, Woj Ciechowski (Od 70. min Turek). 
Sędziował: Henryk Szpak (Przemyśl). Żółte kartki: 
Kamiński , Pela (Syrenka); Wojciechowski (Kamax II). 
Widzów: 100. 

ftoc7.ątek meczu zapow iadał ła t w'ł i zdecydowaną wygraną go­
r spodany, gdy po kwadransie gry mieli już na koncie dwa 
traficnia. W 8. min, po centrze Olchy z rzutu rożnego, prowa­
dzenie zdobył Kamiński , za.( w 15. min da lek i wykop bramka­
rza Dąbrowskiego przejął Olcha i bez namysłu s trzelił na 2:0. 
Od 30. min zaznaczyła s i ę prl.ewaga gości. którzy uporz<jdko­
wali grę. W 38. min, po slrzale Woj tasa, piłkę z bramki wybi ł 
Baran, a w 44 . min Hader z 18. m, z rzutu wolnego t ra fił w 
poprl.cczkę. Jeszcze w 60. min slrl.ał H. Słysza spod poprlecz­
ki wybił Dąbrowski, jednak m i nutę później nic był w sianie 
zapobiec utracie gola. Wyn ik spotkania u .~ t ali ł Grabowiec z 
rzu tu karnego, podyk towanego za niepOlrLcbny faul Dąbrow­
sk iego na Haderze. K u ," 

W pozostałych meczach: 
Unia- Budowlani 0:2 (O: I ), bnunki: T. Noga i Drak, Łęk - Bi1.on 

0:2 (0:1). Gnmica - Wisłok 3:2 (2:0), Gorl iczyna - Pogoń 2:3 (0:3). 

l. Budowlani Szówsko .................. 11 ................ 27 ........... 9-0-2 ............... 29:15 
2. Czarni Paw/oslów ..................... 11 ................ 24 ........... 8-0-3 ................. 22:9 
3. lek Oslrów ................................ 11 ................ 23 ........... 7-2-2 ............... 27:17 
4. Polonia /I Przemyśl ................... II ................ 21 ........... 7-0-4 ............... 29: 13 
5. Kamax II-Huragan Gniewc:zyna . 11 ................ 21 ........... 6-3-2 ............... 22: 11 
6. Pogoń Lubaczów ....................... 11 .............. .. 21 ........... 6-3-2 ............... 24:17 
1. Syrenka Rotfłlenlca .................. II ................ 19 ......... .. 5-4-2 ............... 29:19 
8. JKS /I Jarosław ....... " ......... ... ..... 11 ................ 16 ........... 5-1-5 ............... 24:16 
9. Juveola Cieszanów .................... 11 ................ 16 ........... 5-1·5 ................. 13:9 
10. Blało-Czerwont Kaszyce .......... 11 ................ 14 ........... 4-2-5 ............... 21):15 
11 . Bizon Medyka .......................... 11 ................ 12 ........... 3-3·5 ................. 8:17 
12. Granica SIubno ....................... 11 ................ 11 ........... 3-2-6 ............... 16:39 
13. lZS Gorliczyna ........................ II ................ 10 ........... 3-1-7 ............... 17:17 
14. Czuwaj /I Krownikl .................. 11 .................. 7 ........... 2-1-8 ............... 11 :24 
15. Wisłok Świelonlowa ................ 11 .................. 6 ........... 2-0-9 ............... 16:34 
16. Unia lukawlec ......................... 11 .................. 4 ........ ... 1-1-9 .............. ... 8:40 

Vłl1GA 

Start - Sanoczanka 0:2 (0:1) 
Bramki: 0:1 A. Soja 41. min, 0:2 B. Zubrzyckl 87. min. 
Start: Bielec - Bieniasz, Techmańskl, Sochackl, R. 
Kochan (73. min Groch) - K. Hołub, Krawiec, Rut (59. 
min WoJt aszek), Dąbek - Soloma, Sloma. 
Sanoczanka: Grabski - Bukata , T. Osikowicz, Rorek , 
Wolański - Z. Usańczuk, A. Soja, J. Osikowicz, J. Lisań· 
czuk - Walczyszyn, B. Zubrzycki. 
Sędziował: Wiesław Sobczak (Jarosław) . Żółta kartka: 
J. Osikowicz (Sanoczanka). Widzów: 200. 

Wykorzys tując sprzyjający wiatr, gospodarze w pierwszych 
minutach os iągnę l i znaczną prlewagę. Kolejno: Krawiec. 

Słoma i Hołub, mimo dogodnych sytuacji nic potrafili uzyskać 
bramki . Po 20 minutach gry. prl.Ctrlymawszy napór go.~podarl.)' , 
przyjezdni śmielej 1.aatakoW'.tli , stwar/..ając kilka sytuacji pod brdffiką 
Bielea. W 41 . min po wybiciu nutu rożnego goście zdobyli prowa­
m.cnie po stnale A. Soi. Tuż pl'led pnerwą Start mógł wyrównać, 
jednak strt.ał Sotomy nie mógł prLCbić się prlC""L gąsZC'1. zawodników 
gości . Druga połowa, mimo sprzyjającego wiatru, tym rdZCmdla gości 
była bardzo wyrównana. W 50. min przyjezdni zmarnowali świetną 

sytuację w polu karnym przeciwnika. W rewanżu iSlJly kocioł pod 
br.imką Grabskiego, a strał Kr,l.wca w ostatniej chwili zostaje zablo­
kowany. W 77. min piękny strzał Z. Lisańcluka tmfia w poprzecaę. 
Od tego momentu rozpoczyna sil( napór gospodarzy, którlY usiłu.Fł 
doprowadz ić do remisu,jednak mimo czterokrotnego wybijania rzu­
tów rożnych miejscowym nie udajc się prlCłamat obrony Sanoczan­
ki. W 87. min Z. Lisańczuk wprOWad1.a błyskawiczną konin;. dośrod­
kowując wprost na głowę B. ZubrL)'ckiego, któ!)' niedajcsz.an.~ bmm­
karzowi. W ostaniej minucic ładny strzał Grochu br.unkarz gości 
wybija na TÓg. Po twardej, nieustęp liwcj walce piłkarze Sanoczanki 
uzyskują czwartc kolejne zwyc ięstwo. 

Najłepsi strzeley VI ligi 
16 - Waldemar Gmiterek (Roztocze) 
14 - Mariusz l onc ( Dąb) 

13 - Tomasz leśniowski (Zuraw) 
8 - Mariusz Błaszczyk ( leśnIk), Tadeusz Sołoma (Strat ), 
Mirosław Sopel I (Sokół) B.SICVI'I EŃ 

W pozostałych meczach: 
Sokół - Leśnik 0:2 (0:0), bramki : Bła~zczyk ( 13. mi n), Stec 

(87. min z karnego). Hetman - Victoria 4:0 (2:0), bramki: Jarcm· 
ko 2, Natanek, Halwa, Roztocze - Pia.~t N. 3:2 (O: l), Cresovia ­
Wysock I: l (0:0), ŻUraw-Kresoviak 6:2 ( I :2). bramki: Leśn iow~ 
ski 3, J. Gujda, K. Lasek, Malinowski (Żuraw); Ferlców i Kalaw­
ski (Kresoviak), Czarni - Dąb 1:2 (0: 1), Gać - Piast T. 3:3 (2:0). 

NA P I ŁKARSKICH BOISKACH 

1. leśnik Blrc.za ..................... ~ ...... 11 ................ 27 ........... 9-0-2 ............... 31:14 
2. Hetman laszki ........................... 11 ................ 26 ......... .. 8-2-1 ............... 31 :15 
3.Sokó/lu!laczów ................ 11 ................ 20 ........... 6-2-3 ............... 27:18 
4. Rozt0C2e Naroi .......................... 11 ................ 18 ........... 5-3-3 ............... 30:22: 
5. Sanoczanka $wiele .................... 11 ................ 18 ........... 5-3-3 .. ............. 21 :14 
6. LZS Wysock .............................. 11 ................ 18 ........... 4-6-1 .... .. ......... 22:18 
7. Piast Nowosielce ...... .... ... .. ... ..... II ................ 16 ........... 4-4-3 ............... 26:18 
8. SlartMirocin ............................. 11 ................ 16 ........... 5-1-5 ............... 30:26 
9. Dąb Oobkowlce ......................... 11 ................ 14 ........... 4-2-5 ............... 25:27 
10. Piasl Tuczempy ..................... .. 11 ................ 14 ........... 4-2-5 ............... 23:28 
11. Żuraw Żurawiczkl ..................... 11 ................ 13 ........... 3-4-~ ............... 23:22 
12. Victoria Siary Dzików .............. II ................ 10 ........... 3-'-7 ............... 19:33 
13. Kfesoviak Kalnlków ................. 11 .................. 9 ........... 2-3-6 ............... 21:33 
14. Cresovia Krzeclowlce .............. II .................. 9 ....... .... 2 .. 3-6 ........ ....... 15:27 
15. LZS Gać .................................. 11 .................. 9 ........... 2-3-6 ............... 17:30 
16. CzarnI 0Ieszyce ....................... l1 .................. 7 ........... 2-1-8 ............... 12:30 

KLASA A 

Grupa I - przemyska 
Bizon II - Łęg0:8, Duńkow1ce -Skołoszów 0:1, Motor - Virtus 1:0, 

Walawianka - l...cszno5:3, Grcxn-2:urawianka 1 :3, TIÓ!:l}'CC- Wiar4:3. 

1. lęg lowce ....... .... ........................ 7 ................ 21 ........... 7-0-0 ................. 34:4 
2. \1S Sk%SlpW ........................... 7 ................ 18 ....... " .. 6-0-1 ................. 11:9 
3. ZUfawianka Zurawlca ................... 7 ................ 15 ........... 5-0-2 ................. 20:9 
4. Walawianka Walawa .................... 7 ................ 11 ........... 3-2-2 ............... 16:18 
5. Virlus Orły ................................... 7 ................ 10 ........... 3-1-3 ......... ...... 20:11 
6. Wlal Huwnlkl ...... .. ....................... 7 .................. 9 ........... 3-0-4 ............... 16:13 
7. LZS-Trójczyce .............................. 6 .................. 9 ....... .... 3-0-3 ............... 14:13 
8. MolO! Grochowce ....................... 6 .................. 7 ........... 2-1-3 ................. 5:13 
9. Grom Wyszatyce .......................... 7 .................. 6 ........... 2-0-5 ................. 8:16 
10. lZS Leszno ............................... 7 .......... ... ..... 6 ........... 2-0-5 ............... 11 :29 
II , Bizon IlMe!t)'ka ......................... 7 .................. 5 ........... 1-2-4 ................. 4:19 
12. LZS OtJńkowice ................ ......... 1 .................. 3 ........... 1-0-6 ................. 8:19 

Grupa II - jarosławska 

Miękisz N. - Orkan 3:0, WóJczanka - Makowisko 2:0, SWt ­
Whlzow nica 5:2, Prl.edmidcie Dolno l eż.-Dclin 1:0, Mołodycz­
Iskra 1:3, Pogórl.e - Błęki tni 4:2. r\.. WĄSUWICZ 

I.LZSM~kISlNowy ...................... 7 ... 15 ........... 5-0-2 ................. 13:7 
2. Start Pructmlk ............................. 7 ................ 13 ........... 4-' -2 ............... 21):10 
3. Orkan Zapałów ............................ 7 ................ 13 ........... 4-' -2 ................. 14:8 
4. Wólczanka Wólka Petk ................ 6 ................ 12 ........... 4-0-2 ................. 15:7 
5. Iskra Cieszacln W ........................ 6 ................ 12 ........... 4-0-2 .. ............. 13:12 
6. LZS WI~ownlca .......................... 6 ................ 11 ........... 3-2-1 ................. 11 :8 
7. Delin Munlna .............. ..7 .................. 8 ........... 2-2-3... ...... ... 13:16 
8. PogómRokielnlca....... . ..... 7 .................. 8 ........... 2-2-3 ...... _ ....... 11 :14 
9. Blękltni Rudołowice .................... 6 .................. 7 ........... 2-1-3 ............... 12:15 
10. lZS Przedmieście O .................. 7 .. .6 ........... 2-0-5 ................. 6:11 
II. LZS Makowlsko ........................ 7 .................. 6 ........... 2-0-5 ... .... .......... 7:15 
12. lZS M~odytz ........................... 7 .................. 4 ........ .. HL .............. 921 

Grupa III - przeworska 
Błęk itni - Grl.ęska 1:2, Sokół - Hawłowice 3: I . ZorlaJ,- Zorla 

Z. 6:3, Maćkówka-Rozbórl D. 2:2. Urlejowice - Błyskaw ica I : I , 
Wisłoczanka - San - mecz nie odbył się (bntk zespołu go~i). 

1. LZS Grzęska ................................. 7 ................ 21 ........... 7~ . ............... 35:4 
2. ~óI Sienlawa ............................ 7 ................ 16 ........... 5-1-1 ...... .. .. "" .. 25:10 
3. Zorza JagIella ............................... 7 ................ 16 ........... 5-1-1 .................. 24:9 
4. Błyskawica Rozból'2 ...................... 7 ................ 13 ........... 4-1-2 .................. 13:9 
5. Błękltnl WIerzbna ......................... 7 ................ 12 ........... 4-0-3 .................. 12:6 
6. LZS Hawłowice ............................ 7 .................. 7 ........... 2-1-4 .................. 9:13 
7. Wis/oczanka Tryńcza .................... 6 .................. 7 ........... 2-1-3 ................ 14:20 
8. ZOila Zarzecze .............................. 7 .................. 6 ........... 2-0-5 ................ 16:25 
9. LZS Matkówka ............................ 7 .................. 6 ........... 1-3-3 ................ 10:24 
10. LZS Rozbórz Długi ................... 7 .................. 5 ........... 1-2-4 ................ 12: 19 
11 . L1SUrzejowlce .......................... 7 .................. 5 ........... 1-24 ............. ~ ... 9:16 
12. San Gorzyte ............................... 6 .................. 3 ........... 1-0-5 .................. 5:29 

Grupa łV - lubaczowska 
Legia - HuragiUl I :8, Gwiazda - Czerwoni 1:2, Ursw; - Zdrój 

0:3, Zryw - Błyskaw ica 3:4, Zjednoczeni - Gr.:miczni 2:2, Walter­
Wólka Krowicka3:1. E.MUU~SKI 

l. Huragan BaSloia O ...................... 7 .............. .. 21 ........... 7-0-0 ................. 26:6 
2. Zdrój Holyniec ............................. 7 .......... ...... 18 ........... 6-0-1 .................. 31:5 
3. Czerwoni Cewków ........................ 7 ................ 18 ........... 6-0-1 ........... ....... 30:8 
4. Ursus ~achnów ........................... 7 ................ 13 ........... 4-1-2 ................ 18:11 
5.1I'ftł Młodów ............................... 7 ............. ... 12 ........... 4-G-3 ................ 26:20 
6. Zjednoczeni Zablała-Nowe Sl% .. 7 ................ 10 ........... 3-1-3 ................ 12:15 
7. Graniczni Krow!ca ........................ 7 .......... ... ... 10 ........ ... 3-1-3... ............. 19:23 
8. BIys/l"awIca Płazów ....................... 7 .................. 6 ........... 2-0-5 ................ 14:21 
9. Wall. Dpa ................................. 7 .............. .... 6 ........... 245 ................ 11 :19 
10. Gwiazda Wielkie Oczy ................ 7 .................. 6 ........... 2-0-5 ................ 12:25 
11.US WólkaKlowlcka .................. 7 .................. 4 ... ... ..... 1-1-5 .................. 9:23 
12. legia Oteszyce ........................... 7 .................. 0 ... : ....... 0-0-7 .................. 8:40 

JUNIORZY 

Klasa regionalna 
JKS - Polonia 3:0 - starsi, 3:1 - młodsi. 
Mecze Czuwaju z Resovi.t odwołane. 

Puchar Kuchara (13 lat) 
Rzeszów - Przemyśl 4 :0 (2:0) 
Przemyśl: Kurosz, SedJaczek, Janduła, K. Kogutkiewicz, B . 
Klepacki, W. KJepacki, Tokarz, Hanus, Krucan, Kita, Sura, 
Kozak, Fedkiewicz, Tomach, R. Kogutkiewicz. 
Trener: Maciel RYI')iak. 

"Puchar Michałowieza (14 lat) 
Rzeszów - Przemyśl 0:1 (0:1) , bramka: Michał Burdziak . 
Przemyśł: Zawalski, Buczak, Gawlik, Pakosz, Burdziak, 
Korab, BarańskI. Mlelniczek, Gac, Danietak, Łagodziec, 
Paleń, Zając, Kogut, Pacula. 
Trener: Zbigniew Kowal. 
Mecze rozegrano na boisku l KS Budy Łańcuckie. 

S-rausr 1.Ał:LI;.co..-...u: Jó;w' ZAGULAJ{, M .... u:r. (;000S. 
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JKS W II rundzie PZP!!! 

Nie chciały słuchać "tureckiego 
kazania" 

Piłkarki ręczne JKS po minimalnej porażce 23:24 (11:14) i zwycięstwie w meczu rewanżowym 26:24 (9:9) awansowały do II rundy europejskich 
rozgrywek o Puchar Zdobywczyń Pucharów - taka wspaniała informacja nadeszła w sobotni wieczór z tureckiego miasta Eskisehir. 

1"; pf7.cmysłowo-uniwcrsy­teck ie 400-tysięczne mia­
sto, połoionc ok. 300 km 

na płd.-w~hód od Slambułu i 
200 km na zachód od stolicy 
Turcji - Ankary, było miejscem 
obydwu pojedynków s:r..czypior­
nistck JKS i miejscowego Ana­
dolu Uni, a do podjęcia takiej 
kontrowersyjnej decyzji lego­
l"OC'J:nc final istki Pucharu Polski 
zmusiły twarde realia finanso­
we. Dodajmy od ra1.u - decyzji 
kontrowersyjnej z punktu wi­
d ... .cnia kibiców, a lę bardzo ła­
two można zrozumieć. J KS miał 
jc.<ozczc dwa aJtcmutywnc roz­
wią7..ania - grać pierwszy mecz 
na wyjeździe. a w rewanżu po­
dejmować Turczyn ki u siebie 
lub ... wycofać się z rozgrywek. 
Oba le rozwiązania byłyby jed­
nak zbyt kosztowne, wybrano 
więc rozwiązanie trzecie, wią­
żące s ię z kolei z ogromnym 
ryzykiem sponowym. Wiado­
mo, gospodarzom pomagają 
nawet ściany ... 

Wyjazd do Turcji był dla 
JKS nie tylko debiutem na are­
nie europejskiej, ale i wielką 
nie wiadomą. Co prawda trzy 
lata temu z zespołem Anadolu 
Uni grała już Piotrcovia, któ­
r4 wtedy prowadził obecny tre­
ner JKS KrzyszlofBiemacki. 
ale trudno porównywać tumtą 
sytuację zespołu z dz i s i ejszą . 
Nasze piłkarki udały s i ę na lę 
egzotyczną wyprawę nazajutrz 
po powroc ie z Piotrkowa, 
gdzie dwukrotnie zdecydowa­
nie przegrały swoje l- ligowe 
meC7.e. Siłą roleczy więc ich sa­
mopoczucie nie było najlep-

na szczęście - nie do końca s ię 
potwierdziły. 

W pierwszym meczu żywio­
łowe Turczynki od początku 7.a­
atakowały, uzyskujljc nawet 4-
-bramkową prLewagę (6:2). Po 
tym za.~koczeniu jarosławianki 
nieco s i ę pozbierały i zaczęły 
systematycznie odrabiać straty 
bramkowe, choć jeszcze scho· 
dzące na pr.lerwę gospodynie 
miały 3 bramki naddatku 
(14, II). 

Po zmianie stron JKS prezen­
tował s ię już znacznie solidniej, 
odrobil też całkowicie straty, 
lecz końcówka meczu, ku ucie­
sze ponadlysięcznej i reagującej 
z połudn iowym tempcroiJllemem 
widown i, nalcżała do zespołu z 
Eskisehir, który wygrał lO spo· 
tkanic różnicą jednego trafienia 

Do meczu rewanżowego J K S 

~ ~;~~'~:::~~~;J~· :":t.ż "mądr.lcjszy" o 
~ . z debiutu i po 

analizie zupisu swojej gry na ku­
secie video. Pierwsze minuty 
jednak znów należały do Tur­
czynek (4. min - 3: I ), ale sku-

sze, a poza tym wiadomo, że tecznie grająca na kole Larysa 
JKS dysponuje zbyt szczupłą Duchnowa wyrównała na 3:3, 
kadrą wartościowych zawod- precyzyjne r.luty Sylwii Pocie­
niczek . Dziś można powie- chy i Małgor/.aly Byzdry wysro-­
dzieć, że te wszystkie obawy - rowały JKS na prowadzenie 5:3 

Od 'zwycięstwa 29:25 (16:1,4) w Bochni nad miejscowym 
MOSIR rozpoczęły młodziczki JKS (trenerka Galina Ko­

walenko) nowy sezon w makroregionalnej lidze młodziczek. 
Bramkami podzlelily się: E. Świąder I B. Krzysztowska po 7, 
M. Gilarska 6, A, GudzJńska 5, M. Gdyk I E, Ryjocłl po 2. 

(10. min). Od tego momentu 
trwała bardzo wyrównana wal­
ka aż do 49. minuty (18: 18), po 
czym na~tąp ił chyba najlepszy 
fragment gry jarosławianck w 
Turcji, w którym wychodziło im 
dosłownie wszystko, a najlepiej 
- bły~kawicznc kontry, uwień­
czonc"odjazdem" na 23: 19. 

I wtedy do "akcji'" wkroczy li 
jugosłllwiańscy sędziowic, próbu­
jąc lmie nić losy nlCC'.lU na korzy:{ć 
Turczynek. Posypały się wyklu­
C7.enia w 7.c.'ipole JKS, był nawct 
taki momenl w 55. min moczu, 
gdy na parkiecie - oprócz znako-­
mitcj Alicji Glówczak, były tyl­
ko tr.ty jarosławianki ... Potem 
Regina Fiałek i Małgol"'t.atll Byz­
dm ,~"padły" za C'.lcrwone kartki , 
ale wynik drgnął nieznacznie 
(23:20,24:21). W 58. min JKS 
prowadził już 26:22 i w ogrom­
nym tumul cie widowni, przy 
"nieprą.Jaznych" gwizdkach sę­
dziów, heroic7..nie bronił przewa­
gi, daj'Jccj mu awans do II rundy 
P'lP. L. udało się! Serdocwe 
grdhJł1lCje! 

JKSgratw składzie: Gł6wczak 
- Duchnowa 4 i 5, Mańkowa 5 i 
4 , Byzdra 5 i 8, Fiałek 1 I 2, Ja­
dach 1 i O, Dobosz 2 i 3, Pocie­
cha 5 i 4, Pukaiska - i O. 

W meczu kwalifikacyjnym do 
Ligi Mistr.lyń Montex Lublin ro­
konał na wyjejAzie JXlrtugalski 
7,espółCS Madeim 36:13 (15:9). 

W Puchan.c Fcdcmcji (EHF) 
ES Start wygrał w Elblągu z 
GOG Gudme (Dania) tylko 23:22 
(10,10). 

WAt'U'" KRAMARZ 
Jedną l głównych bohaterek tureckiego dw,,,,,,~," o,,,, -J'" 
zwykle niezawodna - Alicja Główczak. 

Po dwóch przegranych w Lubinie 

Będzie lepiej 
SPR Lubłn - Czuwaj Przemyśl 28:21 (17:11) i 3S:23 (16:11). 
Czuwaj: Śliwiński, Kulik - Maćkowski 4 i 6, Batko O i - , Szechyński 2 i 
2, Błażkowski 2 i 4, Bialic 2 i 2, Szkarpecki - i O, Wiśniowski 1 i 2, Pyś 
8 i 5, Król 2 i 2. 
SPR: Zaprutko li O, Kowtoun - Ćwikowski 4 i O, Będzikowski 4 i 5, 
Czarny 3 i l, Demczuk 2 i 2, Jasiński 2 i 3, Kozłowski 6 i 3, Ordonowski 
4 i lO, Steczek O i 5, Orzłowski 2 i 5, Wierzbicki O i 1 . 
Sędziowali: A. Chocianowski (Tomaszów Maz.), L. Twarowski (Olkusz). 
Kary: Czuwaj - 10. i 8. min, SPR - 8. i 6. min. 

D wa rna przegranymi w 
wyjazdowych spotka­
niach przeciwko SPR 

Lubin, rozpoczął przemysk i 
Czuwaj swój udział w pierw­
szym sezonie l-ligowych star­
tów. Przed mc<:7.ami trener Bo­
gusław Ozga 1.apowiadał mahy­
mainą koncentrdcję i walkę , 
szczególnie w meczu ~obotnim : 
- Chcemy pójść na maksa, Ia:'iko· 
czyi przeciwników. Bf(lzie jednak 
mldno, mam dzit,firciullldzi do 
gronia. OuWhinu nie pojadą Ko­
menda j Majeri, bo Zanł/d KII/· 
bl' nie dopełnił na czas fumraI· 
ności finansowych z ich przej­
ściem do CZI/waju, a Ba/ku na­
da/ odczuwa ,Iofegliwości odnie­
siunej kontuzji. 

Zapowiedzi trener.! spmwdzi­
ły s ię, jeże li chodzi o udział za-

wodników w g rze. Andrzej 
Batko wprawdzie zagrał, ale 
ty lko w meczu sobotnim, do 
chwili odnowienia się kontu­
zji. Do Lubina nie pojechali 
l eż ut a le nt owany Mariu sz 
Czajkowski oraz z ważnych 
powodów rodzinnych Andrzej 
Krupa. Zostało jedenastu , a w 
sobotę dziesięciu ludzi do gra~ 
nia. Na wyrównany i mocny 
zespół SPR-u była to si ła zbyt 
mała . 

Co do zaskoczenia, to w so­
botę udało się ono gospoda­
rzom. Niezwykle s tremowani 
debiutem zawodnicy Czuwaju, 
pr/.ez pierwsze minuty nie mo­
gli zdobyć się na oddanie cel­
nego rl.U tu , stąd w II . minu­
c ie na tablicy widniał wynik 
6:0 dla lubinian. 

Gdy w końcu na 6: I rzuc ił 
Jacek Pyś, po następnych 5 mi­
nutach było już ty lko 7:5. 

Gospodar1.e szybko zorien­
towali się, że największe za· 
grożenie stanowi dla nich J. 
Pyś i zaczęli kryć go indywi­
dualnie. Od tego momentu go­
spadane utr.lymywali niezbyt 
wysoką , ale stałą i pewną prl.e­
wagę bramkową już do końca 
spotkania. 

W sobotnim meczu Czuwaj 
pokazał się z całkiem dobrej 
strony, jako zespół skonsolido­
wany i o sporyc h możliwo­

ściach . Trener S . Oi ga mimo 
dwóch pl7.egr-mych zadowolo­
ny był szczególnie z widocz­
nej poprawy gry obronnej i 
bardzo dobrych wys tępów w 
obu spo tkaniac h młodego 

Krzysztofa Błażkowsk iego. 
Najważniejsze zaś jest to, cze­
go nic było widać w wyni­
kach: - Chłupcy uwierzyli, że 
mugą cuś zrobit( w meczach 
wyjazduwych. Z do§wiadczo­
nymi zawodnikami SPR, wy­
-" tępującymi nieprzerwanie od 
dzies ięciu lat w J lidze, było 
to jeszcze zadanie zbyt trud­
ne, ale rozgrywki ligowe do­
piero się rozpoczęły. 

W niedzielę wyrównana 
gra toczyła się przez niemal 
20 minut I połowy meczu . 
Jeszcze w 18. min był remis 
9:9, ale potem systematycznie 
zllznllczała s ię przewaga do­
ś wiadczenia gospodarzy i 
spotkanie zakończyło s ię ich 
wysoką wygraną, 

Teraz przed zawodnikllJlli 
Czuwaju dwa mecze w Prze­
my§lu. Przeciwnikiem będzie 

W pozostałych spotkaniach I ligi 
piłki ręcznej mężczyzn: 

Iskra - San Pellegrino (dawniej : Anilana) 43:21 i 35:20, Ś l ąsk 
Cussons - Warszawianka 29:20 i 24:25, Paria - Petrochemia 25 :32 
i 24:28, Pogoń - Spójnia 21 :22 i 27:28, Wybrleże - Grunwald 
30:23 i 34:2 1. 

1. Iskra Kielce .................................. 2 .......... ........ 4 ........... 2-0-0 ............... 78:41 
2. Wybrzeże Gda\sk ........................ 2 .......... ... ..... 4 .. ... ...... 2·0-0 ............... 64:44 
3. SPft lubin ................................... 2 .................. 4 ........... 2·(H) ............... 63:44 
4. Petrochemia Plock .. ... .... ....... ...... 2 .................. 4 ........... 2·(H) ............... 60:49 
5. Spójnia Gdańsk ........................... 2 .. ............. ... 4 ...... ..... 2-0-0 ............... 50:48 
6. Śląsk Cussons Wrocław ......... 2 .................. 2 ........... 1·0-1 ............... 53:45 
7. warszawianka warszawa ............. 2 .................. 2 ........... 1-0-1 ............... 45:53 
8. Pogoń Zabrze ..................... 2 .................. O ........... 0-0-2 ............... 48:50 
9. Parla Szczecin ............................. 2 .................. O ........... 0-0-2 ............... 49:60 
10. ClIlWiIi P"emyśl .................... 2 .................. 0 ........... 0-0-2 ............... 44'63 
11. Grunwald Poznań ...................... 2 .................. O ........... 0-0-2 ............... 44:64 
12. San Pellegrino l ódt .................. 2 .................. O ........... 0-0-2 ............... 41 :78 

drużyna Pogoni z Zabrza, któ­
ra jest na pewno zespołem do 
ogran ia. Waine. by Kolejan::e 
mogli wystąpit w pełnym 
składzie, chat nadal wątpliwy 
jest udzia ł Komendy i Maje­
riego, oraz by czuli za sobą 
siłę dopingu wypełnionej ki­
bicami hali. 

Mecze odbędą się w hali 
OSiR (ul. Mickiewicza), po­
czątek w sobotę o godz. 
17.00, a w niedzielę o godz. 
11.00). 

'u 

ZAWIADOMIENIE 
URZĄD SKARBOWY 

• Przemyślu 
zawiadam1a, że od 
dnia l. 10.1997 r. 

posiada dodatkowe 
połączenie telefo­
Dlcme obejmujące 

sekretarial zastępców 
Nacze1n1ka Urzędu 
Skarbowego oraz 
glówną księgową· 

Nr tel. 6784239 
L------------------'a"~. B 
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Wygrali 
dość 

• 
I ... 

Polonia-Parłe - PKK Warta Szczecin 
87:81 (44:33). 
Sędziowali: Krzysztof Kołoszewski (Lublin), 
Tomasz Kudlicki (Warszawa). 
Widzów: 1200. 

Koszykarze Przemyskich 
Niediwiadków odnieśli 
czwarte kolejne zwycię.­

stwo. W czwartkowy wieczór 
lmicrl.yli ~we siły z jednym z 
outsider6w tegorocznych roz­
grywek- PKK Wart,\ Szczecin. 
I powinni jak najszybciej zapo­
mnieć o tym pojedynktl. Wygra­
li , a lo liczy się w końcowym 
rozrachunku przede wszystkim. 
W przeciwieństwie do konrron­
lacji z Pogonią Ruda· Śląska 
podopieczni Jerzego Chudeusza 
prezentowali się nader ospale, 
bez nieodzownej w takich wy­
padkach koszykarskiej ikry. 
Brakowało przyspieszenia gry i 
skutecznych kontr. Tradycyjnie 
szwankowało egzekwowanie 
rzutów osobistych. (trudno s i ę 
dziwić, że widownia spała ra­
zem z Niedźwiadkami . Go~cie 

nalOmiast zaprezentowa li się 
j'kko drużyna ambitna, chcąca 
walczyć, ale raczej o niewiel­
kich umiejętno§ciach . Próby in· 
dywidualnych rozwiązań spe­
łzły na niczym. Mecz był nudo 
nym, po prostu słabym widowi­
skiem. 

Do 14. min I połowy S7.cze­
cinianie stanowili równorlędne­
go partnera dla gospodarzy. Po· 
10nia·Parte c7.ę~ciej była na pro· 
wadzeniu (4. min - 7:6, 6. min 
- 12:8,8. min - 16: 10), ale"go· 
k ic, choć prlegrywali walkę na 
obu deskach - dzięki celnym 
tmfieniom Tomasza Mrożka ­
kaidordZowo niwelowali straty. 
W II . min był remis - 18:18. 
Chwilę potem "trójkę" trafił 
KrLysztof Mila. Niedź wiadki 

zagrały szybciej i w 14. min, po 
koOlrze i wsadzie Banłomieja 
Kozieła wygrywali 31 :25. Po­
woli, acz systematycznie , po· 
większali tę przewagę , by na 
pauzę schodzić z II·punkto· 
wym komfortem. 

Po początkowych pięciu mi· 
nuwch II odsłony wydawało się, 
iż anlrakt dobrze wpłynął na 
polonistów. Kilkadwójkowych 
zagrań Malika Evansa i Derric· 
ka Johnsona ( 14 pkt. w II poło­
wie), podpartych pozytywną 
żywiołowo~cią i celnym rzutem 
Andrleja Adamka ( 13 pkt. w II 
połowie) dały w 25. min już 
pokainą zaliczkę - 58:43. Nie­
dźwiadk i zbyt szybko uwierzy· 
ły , że jest po meczu. Ambitni, 
młodzi koszykarle ze Szczeci­
na mozolnie zmniejszali punk­
tową slmu; do wyrdnie zdekon· 
centrowanych przemyślan. W 
30. min, po rzutach za 3 pkt. sw­
rego znajomego Wojciecha 
Królika i rekonwalescenlaMar­
tina Egglestona, który jednak 
zawiódł trener.! Jacka Kalinow· 
skiego (Irzy kolejne "czapy" D. 
Johnsona w I połowie odebra.ły 
mu ochotę do gry) oraz nadzwy­
czaj bezceremonialnej podko· 
szo wej penetracji Daniela 
Blumczyńsk iego przyjezdni 
przegrywali tylko 53 :58. Zryw 
miejscowych , i w 32. min było 
72:62. Od tego momentu trafiać 
zaczął Paweł Suski ( 12 pkt. w 
ostatnich 8 minutach) i gośc ie 
ponownie notowali lrlypunklo­
wy deficyt- 74 :77, który utrl.y­
mali na 35 s prled końcowąsy­
rcną- 79:82. Jakkolwiek słu sz-

Nazwisko ...................... Pkt. .. ... ....................... ClaS liry Rzuty (celne/oddane) 
wolne .. za 2 pkt. za 3 pkt. 

A. Adame' ........... ...... .... 18 ................... 35 ....... ... 5(6) ........... 2(5) ............. 3(5) 
K. Mil • .............................. 7 .•................. 25 ... ....... 2(2) .... ....... 1(2) ............. 113) 
D. Johnson ..................... 2Q .••. ..••.•.• ....... 33 .......... 2(7) ......... 9(11 ) ............. 0(0) 
M. [ V3Il' ........................ 16 ................. .. 30 .......... 2(4) .... .. ..... 7(7) .......... ... 0(1 ) 
R. Rulk",,'; ................. 15 ............... ... 31 .......... ~8) ........... 3(8) ............. 112) 
8. Kozieł .. ......................... 4 .................. 15 ...... .... 2(4) ........... 1(1) ............. 0(0) 
A Mllo~""kI ......... .. ...... O ................... 14 ......... 0(0) ........... 0(0) ............. 0(0) 
A. DI""'ec.I. .......... .... ..... 7 ................... 12 .......... 1(2) ........... 3(6) ............. 0(1) 
I PrzewTockl .................... O ..................... 5 .......... 0(0) ........... 0(0) ............. 0(0) 
POLDNIA ...................... 87 ................. 200 ..... 20(33) .... .. 2~40) .......... 5(12) 

Asysty - 25: Kozieł 8, Rutkowski 6, Mila 5, Evans 3, 
Adamek 2, MIłoszewski 1. 
Zbiórki (atak) - 6: Johnson 3, Rutkowski 2, Adamek 1. 
Zbiórki (obrona) -15: Johnson 10, Mila 2 , Rutkowski 
2, Adamek 1. 
Przechwyty - 20: Evans 4, Johnson 4, Mila 4, Adamek 
3, Miłoszewski 2, Kozieł 1, Olszaneckil, Rutkowski 1. 
Straty - 17: Adamek 4, Johnson 3, Mila 3, Miłoszewski 
2, Rutkowski 2, E\lans 1, Olszanecki l, Przewrockl 1. 
Blokl- 6: Johnson 5, Olszanecki 1. 
Przewinienia - 22: Adamek 4, Kozieł 4, Johnson 3, Mila 
3, E\lans 2, Olszaneckl2, Rutkowski 2, MIłoszewski 1, 
Przewrocki 1. 

PKK WARTA SZCZECIN 
Punkty: D. Blumczyński 17, w. Królik 17, P. Suski 12, 
T. Mrożek 10, M. Bąk 8, A. Poreda 6, M. Eggleston 5, 
W. Zagórski 4, M. Jakubowski 2, A. Karaś O. 

~ ~~;:~~zieli pO 
~ Jerzy Chudeusz (Irener Po-
C!:: lonU· Parte): 
LU - Dzisiejsze spotKanie nie 
§ mogło się podobać. A w takim 

'~ meczu no/ważniejsze je.fl zwycię · 
a..:: .ttwo. chuć wkrolhej pomecw· 
co ",ej rozmowie z zawutlnikami 

puwiedziołem. że więcej /akich 
~ zawudów oglądać nie będziemy. 
~ JeJt cuJ dziwnego II' tym ~espu­
oN II' . że na wlasnym lemnie :acJw-

wują się cokolwiek nienaIJ/ral­
nie. Na razie nie jestem w stanie 
JWwie(Jzieć dlaczego. Konfnmta­
cja w Białymstvku wyglądała 
zllpełnie inaczej. Moi gracze są 
bardzo u.w ywnie"i. Dotyczy lU 
zwłaszcza Malika El"ansa. Tyl­
ko zwycir.ffWa mogą wzmotni{ 
icli p:.ychicmie. 

Jacek Kalinowski (Irener 
PKK Warta): 

- przy pewnej różnicy k1a.~ 
dzielqcej obi(' ekipy. w slImil.' je­
stem zadowolony z puslOwy mu· 

ne taktycznefaule, nie dały jed- Jedno nie podlega dyskusji: 
nak nic, gdyż zarówno A. Ada· z wycięstwo Polonii-Parte -
mek, K. Mi1ajak i Roman Rut· choć wymęczone - jak najbar­
kowski pewnie egzekwowali dziej zasłużone . Sztuką jest, 
rzuty osobiste. Ostatnie punk- rozgry wając kiepskie zawody, 
ty w meczu zdobył W. Królik.. . wyjść z nich obronną ręką. 

W pozostałych meczach: 
2-3 paździemika 

AZS·Elana- Mazowszanka-PeKaeS 82 :112 (43:60), BT "Bo­
bry" -Noteć 91:74 (47:38), Komfon-Forbo - Zepter-Śląsk 71 :70 
(30:42), Tren - Unia 72:68 (3 1 :29), Azoty-Nobi lcs- Pogoń 81 :69 
(37:42), Stal St. W. - Browar Oojlidy 80:85 (40:38). 

Pauzowało: Zagłębie Maczki Bór Sosnowiec. 

5 października '" 
Mazowszanka-PeKaeS ..: Komfort-Forbo 87:75 (50:46), Tren 

-Zepter-Śląsk 67:81 (37:33), Pogoń -BT "Bobry" 76:83 (40:41), 
Unia - Zagłębie MB. Browar Dojlidy - Azoty·Nobitcs 84:69 
(37 :37), Noteć - AZS·Elana 76:80 (40:45), PKK Warta - Swl SI. 
W. 75:67 (37:34). 

Paulowala: Polonia·Parte. 

1. Mazowszanka-PeKaeS Pruszków 8 ... ............ 16 ............... 8-0 .... .... .. 727:562 
2. BT .Bobry· Bylom .. . ~ ....... 9 ............ 16 ............... 7-2... ........ 757:664 
3. lepter-Śtąsk Wrocław ...... ~ ....... 8 ... ............ 14 ............... 6-2 ......... .. 628:554 
4. Trefl Sopot ......•••. ......................•.• 9 ................ 14 ............... 5-4 ...... ... .. 665:639 
5. Zagłębie MB Sosnowiec .............. 8 ........ , ....... 13 .............•. 5-3 ........... 626:631 
6. Komfort-Forbo Stalgard Szel ...... 9 ................ 13 ........... .... 4-5 ........... 630:668 
7, AZS-Elana TalUń ......................... 9 ................ 13 ......... ~ .... 4-5 ......... .. 674:753 
8. Unia Tarnów ................................ 8 ..... ........... 12 ............... 4-4 .... , .... .. 635:580 
9. Blowar Ooj fldy Białysto k ............. 8 ...... .......... 12 ............... 4·4 ........... 684:662 
10. Azoty-NobUes Wlocławek .......... 9 .. ... ........... 12 ...... .. ....... 3-6 ......... .. 628:642 
11. Noteć Inowrocław .. .................... 8 ................ 12 ............... 4-4 ........ ... 616:645 
12, PolonlirParte Przem)'SI ......... 8 ................ 12 .............. 4-4 .......... 624:660 
13. Pogań Ruda Śląska ................... 8 ................ 10 ............... 2-6 ........... ~:692 
14. PKK Warta Szczecin .................. 8 . 10 ............... 2-6 ........... 624:670 
15. Stal Stalowa Wola ..................... 9 ................ 10 ............... 1-8 ........... 605:751 

KADECI 

Poionia - Gorce Nowy Targ-108:57- (44:27) 
Punkty: Garbacz 38, Marchwiński 24, Jakubów 15, 
Góralski lO, Hamryszczak 7, Kowalski 7, Górski 4, 
Łoziński 3, Kocik 0, Nowakowski O. 

11 patdziernika (sobota) 
Juniorzy: Polonia - Resovia (godz. 11.00, SP nr 6). 

12 paidzlernika <niedziela) 
III liga: Polonia 11- Skawa Wadowice (godz. 13.00, SP nr 6). 

jej dmżyny. Wciqż płacimy fry­
cowe za brok doświadcunia . Ii· 
gowego obycia. Przegrywamy 
prawie wszystku, ale nie jedle­
śmy bynojmnie j przysłowiowymi 
chfupcami do bicia. Brablje nam 
rnryny. W kOlicówce meczu moi 
zawudnicy - i owszem - faulo­
waU takt)'cznie. próhując wyko­
nać moje polet·el/ia. Faulowali. 
a/e nie Iych zawodników co na­
leżało . Nie polrafili lego zrobić 
lepiej. 

Rusza ALk! 
Zblita się pclf3 na Ił edycję 
~-l1gI 
Baskolu. D<gan __ zy'pro-
sza o 'ZgIoszeola drutyn k0-
szykarskich. Swój akces 
można składać od 1 do 20 
patdz!emika pod numerem 
teietoOu 670339600 godz. 
17,00. 

KOSZYKÓWKA 

Wypili za bł,dy 
- ciąg dalszy 

N a konferencji, na której Pan uczestniczył po czwart· 
kowym (25 września) meczu znany I ceniony w kraju 
trener Pogoni Pan A. Koniecki. gratulując zwycięstwa z 

uznaniem wyraził się o zawodnikach PolonlWarte, nie ukrywa­
jąc jednak zdziwienia, że tak olbrzymi potencjał, jaki aktualnie 
zespół reprezentuje, nie w pełni odzwierciedla aktualna tabela 
ligowa. Ponieważ na każdym kroku podkreślał również facho­
woŚĆ swojego niedawnego wSpółpracownika (razem prowadzi­
li Śląsk Wrocław), wyraził swoje przekonanie (chociaż w spo­
rcie rótnie może się zdarzyć), te najgorsze Polonia-Parte ma 
już za sobą. 
Dlaczego przytaczam słowa tak cenionego fachowca. a no dla­
tego, t e czytając pańskie sprawozdanie z meczu z Mazowszan­
ką (Wypili za błędy- 24 września) z niedowierzaniem przecie­
rałem ocr;. Pracując, zwłaszcza w sporcie, naleźy zawsze li­
czyć się ze słowami krytyki, a zwłaszcza wtedy, gdy, nazv.rijmy 
lo, druZynie nie' idzie. I to Jest dla mnie normalne I uzasadnio­
ne. Nie oznacza to jednak, że w takim wypadku I zespół, I 
grono działaczy zasługuje najeden potok bezzasadnych Inwek­
ty,y, kt6re Pan b)"i upł"Zejmy zaserwować w Swoim .sprawozda­
niu". 
Katde niemal zdanie <U Iskrzy się od złośliwości ( •... Wszak 
dysponując tak przebogatym potencjałem kadroWjrTl, byłoby 
ogromnym wyczynem nie zajmować ostatniej lokaty w tabe­
li" ... co na to Pan Konieckit) zjadliwością i pomieszaniem re­
aliów - to do Zarządu ... (. Tragicznych grzechów zaniedbania I 
koszYkarskiego laikatu· ... - czy przypadkiem w swojej Ignoran­
cji nie pomylił Pan oblekt6w?). 
Wspomina Pan nieopatrznie o Tomczyku, Wójciku. Na pewno 
Pan nie wie (bo po prostu nie interesuje Pana rzetelność dzle()­
nikarskal, te miesięczne wynagrodzenie ww. zawodników, 0czy­
wiście katdego z osobna, oscyluJe w granicach funduszy, jakle 
nasz Klub dysponuje na pokrycie całości zobowiązań dla całej 
sekcji kOSzykówki (nie licząc cudzoziemców), całej sekcji piłki 
nożnej oraz pOzostałych pracoYłnik6w Klubul 
Przecież i na łamach tygodnika niedawno opisywano nasze 
problemy finansowe, z kt6rymi się borykamy, Chcąc uniknąć w 
przyszłości zbyt drastycznych decyzji (nie tacy potentaci plajtu­
Ją) wdrożono w Klubie nłezwyldy reżim planowanych v.ydatków 
- co z jednej strony umożliwi nam wy,viązanie się z podjętych 
zobowiązań - ale z drugiej strony na pewno ograniczy w znacz­
nym stopniu prowadzoną działalność szkoleniową. Czy w tej 
sytuacji mieliśmy dokonywać dodatkowych zakupów? 
Przypomina Pan o podziękowaniu Panu T. MołIowowi za pracę 
- czy zna Pan chociaż Jeden przykład z ostatnich lat o n!etak· 
townym zachowaniu się aktualnych władz Klubu? Ponieważ 
dyletanctwo, arogancja przebija niemal z każdego odkrywcze­
go pańskiego pomysłu, miałem w og61e nie zareagować na 
zamieszczone . sprawozdanie· - jednak szanując naszych sym­
patyk6w, kibic6w, jak I tych, kt6rzy po przeczytaniu tych . rewe­
lacji· mogą wyrobić. sobie niew!aściwy pogląd na sytuację pa­
nującą w .Polonii·: dlatego też przynajmniej klika (a Jest ich 
znacznie więcej) kwestii v.ryjaŚnlam. Jednocześnie zapraszam 
Pana na najbli ższe posiedzenie Zarządu celem dogłębnego 
wyjaśnienia wszelkich wątpliwości, ażeby w przyszłości unik· 
nąć krZ)Wdzących pomówień oraz wprowadzania w błąd czytel­
ników tak poczytnego tygodnika, jakim jest tycie Przemyskie. 

... 
Szanowny Panie Dyrektorzel 
Cały swój komentarz do tej sprawy zawarłem w ostatnim 
numerze tP. I w żadnym wypadku nie zamierzam się wyco­
fyw"ać z tego, co napisałem . Powt6rzę jeszcze raz: stano­
wiska, nawet w sporcie, zobowiązują do myślenia. Myśle­
nia o przyszłości zespołu. A tego w PolonU-Parte nie do­
świadczono za tadne skarby świata . Powytsze stawa Pana 
Dyrektora niczym nie rótnią się od tego, co miałem przy.­
Jemność uslyszeć podczas przesławneJ jut konferencji pra­
sowej. Uważam jednak, te trzy kwestie powinny być sko­
mentowane. Pierwszej - podstawowej - doszukuję się w 
pojmowaniu słowa czytanego. Od którejś tam klasy szkoly 
podstawowej uczono mnie, że jeżeli czegoś nie zbadam 
dogłębnie, nie uozumiem, to nie mam prawa do głośnego 
wyrażania swoich pogląd6w. Ale, inne czasy, Inne szkoły. 
Proponuję jeszcze raz uważnie zapoznać się z treścią .spra­
wozdania· . 
Nad wyraz oględnie druga kwestia. Zdecydowanie ostrot­
niej szafo\yałbym słowami, określającymi znakomity warsz­
tat szkoleniowy pana Arkadiusza Konleekiego. A Jako że 
moje uwagi mogą b}1i mało przekonywuJące, powołam się 
na autorytet, proponując sięgnięcie do archiwalnych nu­
merów krakowskiego Tempa. Tam bowiem swego czasu 
Ryszard NiemIec pomIeścił .kilka stów" o panu Koniec­
kim. Spr6buJę streścić : wyjazd do Stan6w Zjednoczonych 
- zakup fachowych podręcznik6w - awans (?) na trenera 
reprezentacji - szybki .wylot· na zbity pysk ze stołka . 
I kwestia trzecia. O Tomczy\<u, W6jciku. Nigdy ijeszcze nIe 
zwariowałem) nie zdecydOWałbym s ię nawet pomyśleć o 
poZYSkaniu tych koszykarzy. Słowa: .Gdybyśmy mieli Tom­
czyka, W6jcika ... • nieopatrznie usłyszałem z ust jednego z 
działaczy MKS . Polonla " Przemyśl. W rozmowie telefonicz­
nej zresztą . CZYŻby w Polonii nie wiedziano, co się mówi? 
I tym znamiennym pytaniem postanawiam ze swej strony 
- na razie - zakończyć niecne deprecjonowanie Bogu du­
cha winnych włodarzy klubu MKS . Polonla· Przemyśl. Resz­
tę niech ocenią inni. M~. lU"tG()I)()S 



SPORT 

Z kompasem i mapą po Lipowicy 

Orientaliści w lesie 
W lesie na lipowicy 
odbyły się w sobotę -
27 września - V Biegi 
na Orientację o Puchar 
Przemyśla . Wzięło w 
nich udział kilkudzie­
sięciu "orientalistów" 
w różnym wieku, przy­
bylych z Sanoka, 
Zagórza, Ustrzyk 
Dolnych i Przemyśla. 
Tradycyjnie też udział 
brali żołn ierze odbywa­
jący służbę wojskową 
w Przemyślu . 

N aciekawych trasach. wy. 
znaczonych w lipowic­
kim lesie, prym wiedli 

młodz i zawodnicy z Sanoka i 
Zagórza, zajmując czołowe 
miejsca w większości kategorii 
wiekowych . Meta zawodów 
usytuowana była w pob l iżu 
Fortu Brunncr i lam zmęcze­
ni biegiem oraz emocjami w 
od~zukiwaniu punktów kon­
trolnych entuzjaści imprez na 
orientację: raczeni by li wodą 
mineralną i pysznymi naka­
mi , przygotowanymi przez or­
ganizatorów. 

W poszczególnych kalego­
riach w V Pucharze Przemy­
śla w Biegach nu Orien tację 
najlepiej radzi li sobie : 

K- 13: I. Renata Usyk, 2. 
Agnieszka Bisaga. 3. Magda­
lena Czopor (wszystkie z Za­
górza) , K-15: I . Joanna Bana­
siewicz, 2 . Anna Woi n iak 

(obie Zag6rz), 3. Ewa Rybie­
nik (I LO Przemyśl), M- 13: l . 
Sebastian Zieliński, 2. Miłosz 
Banas iew icz, 3. Dawid Łuka­
szek (wszyscy z Zagórza) , M­
-15: I. Maciej Dubaj (I LO 
Przemyś l ), 2 . Michał Czopor, 

kowski (JW 56- I I Prumyś l ), 

3 . Ryszard Kos terki e wi cz 
(Przemyśl), M-35: I . Tadeusz 
Nabywaniec (Zagórz), 2. Le­
szek Me lsZlyński (Przemyśl), 
3. Andrtej Rybski (Ustrzyki 
Dolne). 

Na specjalnie przygotowa­
nej trasie wystarlowały też 
dzieci ze Szkoły Podstawowej 
nr 6 w Przemyślu. Wśr6d nich 
najlepsi byli: Agnieszka An­
druszczyszyn, Magda Dłu ­
gosz i Edyta Ruszelek (dziew­
częta) oraz bracia : Paweł i 
Piotr Kindlik (chłopcy). 
Zwycięzcy w poszczeg61-

nyc h kat egoriac h o trzymali 
puchary, a naj lepsze trójki dy­
plomy i nagrody rzeczowe . 
Nad s prawnym prtebiegiem 
zawod6w czuwali: kierownik 
imprezy Jerzy Bocheńsk i . s~­
d zia gł6wny J an Podo ls ki . 
kierownik s tartu Jan Kozioł i 
kierownik mety Piotr Hajduk. 

Organizatorami byli : Od­
dział PTTK w Przemyś lu , 
Woj skowy K lu b PTTK 
"Sz wejk" przy WOK w Prze­
myślu , Kolejowy Klub PlTK 
" Pod Ci uchcią" w Żurawicy 
o raz Komenda Hurca ZHP 

,,,,j",",, pomocy: 

Kultury, Sportu ii J:'~~~'J;k: 
UW, Wydz i ału E i 
Sportu UM w Przemyślu , do 

3. Damian Demkowicz (obaj kt6rych dołączyli sponsorzy 
Zag6rz). M- 17: I. Marcin So- nagród : Zakład Reasekuracji 
ś nicki (Sanok). 2. Marcin i Ubezpieczeń "Warta", Za­
Pu sz (ZSEiO Przemyś l ), 3. kład Wielobranżowy " Drew­
Mariusz Czopor (Zag6rz), M- no-Metal" Jarosława Sydora 
- 19: I . Zbigniew Podolak w Pr-,dkowcachoraz "Aspian" 
(Przemyś l ), 2. Dariusz Czar- sp. z 0.0. w Przemyślu . (a j 

Szlakiem generała Kustronia 

Lubaczowskie przełaje 
Już ósmy raz lubaczowski Zespół Szkół Zawo­
dowych im. ge~ . Józefa Kustronia zorganizował 
bieg przełajowy ostatnim szlakiem bojowym 
swego patrona, który po bohaterSkiej walce 
poległ w bitwie pod Oleszycami. 

WtegorocznI;j edycji bie­
gu organi zowanego 
wspólnie z Międzysz­

kolnym O~rodkiem Sporto­
wym VI Lubaczow ie wzięło 
udział 604 zawodniczek i za­
wodnik6w w różnych katego­
riach wiekowych. ' 

W kategorii dzi eci młodo 
szych (rocznik 85 i młodsze) 
zwyciężyły wśród dziewcząt : 
Elżbieta Mróz z SP Oleszyce 
przed Martą Mirkowską i Ka­
hl.rzyną Ha liniak z SP nr 2 w 
Lubaczowie . W tej samej ka­
tcgorii wiekowej chłopców 
pięć pierwuych mi ejsc zaję li 
bi egacze z SP w Horyńcu­
-Zd roju . W pierwszej tr6jce 
znaleiii li i ~: Mariusz Rebuś, 
Bogusław Szu per, Łukasz Ha­
lucha . 

W kategorii "młodzik6w" 
(rocznik 83 i 84) pierwsze lo­
katy zaj~ li : dziewczę ta -
An na Siec 7. SP nr 15 z Prze­
myśl a, G rażyna Furgała i Bar­
bara Sęga z SP w Lisic h Ja­
mach. Wśród chłopców - Ja­
nu sz Ro kosz z SP Futory, 
Grzegorz Huk z SP Krowiea 
Sama, Łukasz Puchai ski z SP 
Oleszyce. 

W łącznej punktacji druży­
nowej w powyższych katego­
riac h wiekowych mi ejsce 
pierwsze zajęła i zdobyła Pu­
char Przechodn i (po raz dru­
gi) Szkoła Podstawowa w Ho­
ryńcu, uzyskując 11 S pkt., II 
miejsce SP nr 2 w Lubaclo-

wie-7l pkt .• II III -SP w li­
sich Jamach - 67 pkt. 

Wkategarii szk6łśrednich , VI 
g rupie juniorów młodszych 
(rocznik 82. 81) na podium sta­
nęli : Elżbieta Nieckart. z ZSZ 
Lubaczów, reprezent ująca 
Miejski Ośrodek Sportu, 
Agnieszka Cwynar z ZSR Ole­
szyce {klub "Czami"}, Lucyna 
Koranaga - ZSZ Lubaczów 
(MaS). Wśr6d chłopc6w z 
lego rocznika najlepsi byli: Ja­
nusz Grzesik z ZSZ Lubaczów 
(MaS), Maciej Wojciechowski 
z LO w Lubaczowie i Paweł 
lobczcwski ZSZ Lubaczów. 

W kategorii juniorów star­
szych (rocznik 80-79) zwyci~­
żyli : Anita Małek z ZSZLuba­
cz6w (MOS), Iwona Huk z 
ZSZ Lubacz6w (MaS), Marla 
Szmagara z ZSZ Lubacz6w 
(MaS). Wśród chłopców z tego 
rocznika prym wiedli: Stanisław 
Ważny z ZSM Jarosłllw (MOS), 
Mariusz Furgała z ZSZ Luba­
cz6w(MOS), Pawcł Milo z ZSZ 
Lubacz6w (MaS). 

w kategorii seniorów pierwsi 
do mety przybiegli: Aleksandra 
Gil z Uniwersytetu Gdańskiego, 
BarbaroI Bar i Renata Rozmus. 
Wśród mężczyzn za.t Jan Szy­
mońsk i , Je rzy lysik oraz 
KnysztorCozac. 

W punktacji d rużynowej 
dziewcząt wygrał ZSZ Luba­
cz6wz dorobkicm 142 pkt. prLCd 
ZSR Oleszyce - 43 pkt. i LO 
Lubacz6w - 3 pkt. W punktacji 

drużynowejchłopc6w I miejsce ezawie, Burmistrz Mia.~ la Lu­
zajęładrożynaz~ZLubacz6w baczowa, Miejski Ośrodek 
- 122 pkl. przed ZSB Jarosław - Sportu w Lubaczowie, PZU 
36 pkL iZSR Oleszyce - 21 pkt. Oddział w Lubaczowie. Woje-

W osobnym biegu zmierzyli w6dzka Rada LZS w Jarosła­
się także nalJC"tyciele. Wśr6dpań wiu. Impreza sportowa miała 
met~ pierwsze przebiegły panie: też swe patriotyczne akcenty, 
Rys7.arda Konopka z Krowicy związane z osobą patrona bie­
Samej i Maria Mu1ak z luba- gu i jego żołnierzy, poległych 
czowskiego LO. M~żczyfni to- we wrześniu 1939 roku na zie­
czyli zaci~tą walkę do ostatnie- mi lubaczowskiej , gdy uczest­
go metra, a wśród zwyd~zc6w nicy zawod6w składali wią­
znald li s ię: KrzysztorTryniec- zanki kwiat6w przy przydroż­
ki zSPCieszan6w, Henryk Poj- nym pomniku, u pamiętniajot ­
da z SP nr 13 z Przemyśla oraz cym postać gen . Kustronia . 
Mikołaj Mach z SP w Horyńcu . Modlitw~ za po ległych popro-

Sponsorami całcj imprezy byli wadz ił dzitlkan lubaczowski 
i nagrody urundowali: Dyrekcja ks. Franciszek Nuda. 
i Rada Rodziców ZSZ w luba- w .. 

Szachy 

Wystartowała 
liga 
Rozpoczęła rozgrywki 
liga okręgowa w sza­
chach. 

W I rundzie, która odbyła si~ 
28 wrtcśnia zanotowano 

rezu ltaty: 
L.2STęcza Kosicnice- LZS 

Czarni Pawłosiów 2,5:3,5 
LZS Huragan Rozb6rz Dł . 

- S-KKS Przemyśl 2.5:3 ,5 
LZS Sośnica - MKS Po lo­

nia Prtemyśl 1,5:4,5 
Kama,; Kańczuga - Start 

Pr7.emyś I 4,5 : l ,5 
Pauzował zespół LZS Uj­

kowice, a największą niespo­
dzianką rundy rozpoczy nają­
cej rozgrywki jest porażka 

ubi egło rocz nych mistrz6w 
wojew6dzlwa przemyskiego, 
szachistów z Kosienic, grają­
cych jako gospodarze w me­
czu z Czarnymi Pawłosiów. 

Przemyski Okr~gowy 
Związek Szachowy oraz Wy­
dział Edukacji i Sportu UM są 
organizatorami turnieju o Mi ­
strLOstwo Miasta Przemyś l a. 
Rozpocznie s i ę on spotkaniem 
organizacyjnym. które zapla­
nowano na 10 października, o 
godz. 17.00 w salce brydżo­
wo-szachowej przemyskiego 
basenu. 

Sponsorem turni eju jes t 
"Sa lon Czasu", s k lep z ul. 
Franciszkańskiej . 

'R) 

'"Ś<:IGI Z CZASEM 

Kochane 
pieniądze ... 
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j;SICZe dobrze nie zaczął się sezon piłkarzy ręcznych. a 
kręgach sympatyków Czuwaju już rozległy się panikar­

skie nastroje. W klubie nie ma grosza, więc nale.ty się 
Jak najrychteJ zastanowić, cxy aby nie warto dać sobie spo. 
k6J z dalszym finansowaniem ekipy szczyplornist6w? ... W 
tle, rzecz Jasna, widnieje szczera troska o egzystencje dru· 
tyny futbolowej, wymagającej kosztownej opieki socjalnej. 
zwłaszcza że będzie cały czas zaangażowana w twardą wal­
kę o obronę li-ligowego bytu . Wieści napływające z obozu 
futboli s tów nie napawają optymizmem. A to zawodnicy nie 
chcą wyjść na trening, dopóki nie zostaną im wypłacone 
należne, a ciągle zalegające gratyfikacje, a to kierownictwu 
podnosi się tętno przed każdym wyjazdem poza PrzemyŚl (a 
nuż któryś przyciśnięty finansowo przez tycie gracz, zechce 
zaprotestować). Nie ma należnego komfortu również trener 
Bartnik. Z jednej strony musi utrzymywać zespól w najwy!­
sZej motywacji, co w przytoczonych realiach nie jest sprawą 
prostą , a z drugiej zaś, musi pracować w poszumie szepta­
nek .znawców piłki " , którzy chcieliby, aby beniaminek grał 
jak równy Z równym z Bełchatowem, Stalową Wolą czy Wa­
welem. Kładąc na $lalę swe doświadczenie komentatOl'Skie, 
mogę wszystkim zainteresowanym stronom zalecić Jedynie 
umiar, cierpliwośĆ I zdroworozsądkowy kompromis. Na Ue 
tych cech wyrasta syntetyCZny postulat konieczności wystrze­
gania się gwałtownych ruchów w pracy z obu drotynaml ligo­
wymi. Jedenastka Bartnika z robiła pierwszy punkt na wyjet­
dzie, co chyba motna i nterpretować jako symptom nabiera­
nia rutyny gry na wyjazdach. Ze wszystkich możliwych stron, 
od sędziów, obserwatorów, trenerów, słyszę niezwykle sym. 
patyczne uwagi, dotyczące jakOŚCi gry przemyskiego benia­
minka, więc dopowiadam sobie niejako po drodze, te gdyby 
w sekcji zaczęto śmierdzieć systematyczną obecnością na­
letnych pieniędzy, wyjście poza strefę spadkową byłoby slo­
sunkowo proste . Aliści zalecam anielską cierpliwość rów­
nlet samym zawodnikom. Oni powinni wiedzieć, że rozhuś· 

tanie nastrojów kontestacyjnych bije w ich podstawowe in­
teresy. Złamać kręgosłup moralny drutynie bardzO łatwo, 
probiem w tym, te lada chwila raptownie skończy się rynek 
transferowy z powodu drastycznego Z'Nężenla frontu 'IfYCXt­
nu piłkarSkiego . Skończą się czasy przebierania w ofertach, 
Jak w ulęgałkach . Wystarczy się rozglądnąć po Okolicy. Tak 
wiele firm upadło, a następne stoją w kOlejce do bankroo. 
twa. A tak nawiasem mówiąc: nie mam klubu w całym pał­
sklm futbolu, ktOry by nie miał problemów z systematycz­
nym opłacaniem zawodnikówl No, może legia I GKS w eks­
traklasie, a Hutnik I Okocimski w naszej grupie II ligI. Kto 
nie wierzy, niech spyta Józł<a Stefanika, człowieka, co jadł 
chleb z niejednego pieca, a z problematyki płacowej w klu­
bach Galicji (na przestrzeni d'toIudziestoleCla) mógłby napi­
sać doktorat w rzeSZOWSkiej filii Uniwersytetu Marii Curie­
-Sklodowskiej. Wszędzie jest cienko z forsą i ws:rysą za tą 
forsą dla graczy biegają. Biegać trzeba I w Przemyślu, ty1e 
tytko, te równlet na boisku , tak teby ludzie mieli szansę 
przychodzić na wygrane mecze, a nie na dupoblcle . Tę suge­
stię dobrze by było, aby wzięli sobie do serca równiet har». 
balll ścl, zaczynający dziewiczy sezon w I lidze. Jak rzadko 
kto, mają we własnych rękach argument, mogący zakneblo­
woo usta wszystkim przebąkiW8Czom o rOZ'Nlązaniu druty­
ny. Szczerze mówiąc, nie znam przypadku w historii polskie­
go sportu wyczynowego, aby zaraz po festiwalu radości I 
dumy z powodu awansu zespołu do ekstraklasy, zaczęto 
poddawoo w wątpliwOŚĆ dyskontowanie tego sukcesu, ale 
przeclet licho nie śpi. Bytem przy uśpien iu sekcj:l kOSzyków­
ki Czuwaju (komu to służyło?) i wiem, jakie skutki mote 
przynieść kusząca WIzJa skurTMJlowanla skąpych środków, 
zamieniająca się w głowie oszołomskiego prezesa w mor­
dercze decyzje. R'l'JUaaNIDUEC 

IMPREZ 

Od 10 do 12 patdzlemika odbywać się będzie . Semlnarium 
Karate TradycyJnego Junlorów-, organizowane przez OgnI­
sko TKKF Karate Tradycyjne _Kumade- 'Ił Przem~lu. Seml· 
narlum przeprowad1:one zosłanie w Szkole Podstawowej nr 
13 w PrzemyślU, a zajęcia prowadzI! będzie mJędzy Inn)'!tli 
prezes POlskiego Związku Karate Tradycyjnego Wlodzlmierz 
Kwieciński (5 OAN). 

• •• 
W niedZielę, 12 patdzlemlka, w Ortach pod Przemyglem 0d­
będzie się tradycyjny, XVI Bieg Orła. PńMo startu w tej ma. 
soweJ Imprezie mają wsz:jSCf chętni, a ponadto w Jej trakcie 
przeprowadzone zostaną mistrzostwa Wojew6dztwa w bie­
gach przełaJowych w kategoriach młodziczek I młodzików, 
Juniorek I Juo1or6w mtodszych, juniorek ł junlor6w starszych 
()(az nauczycieli. 

••• 
Takie w niedzielę, 12 patdzlemlka, na terenie Parku Miej­
skiego w Przemyślu śCigać się będą rowerzyfci górscy, ~ 
rący udzial w lil WYŚCigu Kolarskim MTB o Pucłlar Przemy­
śla. Początek o godz. 10.45. (aj 
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przemyśl ul. Zielińskiego 14 

produc'encll bezpośredni Importerzy oferują: 
teł. 678-74-42 w. 8 - meble biurowe. ~ 

I' MA1Cj",EWh ne. pokojowe. _. sypialnio 
hl teł. 678-7442 w. 4 - meble kuCbenne. 

pokojowe. """"""" .... 
teł. 67&7442w. 7 -~'\lI'_. 
_ _ lpokojowe. komlnkI.kamIoZe 

.... 67&7442-__ Yfne. P<JdIotII. 
~_.~kIeje 

PPHU "VI DOK" S.C. 
CENTRALA: Rudna Mała 75 k. Rzeszowa 

tel.lO. 17) 8552471 . 8552224 
tel.ltax lO. 17) 8552470 

OGŁOSZENIA 

Filia Przamyśl 
ul. Lwowska 368 Ma,k ... Exim Bok. 22 

tel. 10.16) 678-92-72 waw. 222 
tel. kom. 090 685 865 

PRODUCENT 
- okna i drzwi z PCV 

- system PANORAMA, VEKA + 
- stolarka i konstrukcje z aluminium 

- system W/eONA, YAWAL 
- stosujemy okucia ROTO 

[) Realizujemy zamówienia na stolarkę nietypową [) 
[) Bezpłatny transport na miejsce montażu [) 

[) Gw arancja 5 lat [) Dogodny system sprzedaży ratalnej [) 

instł '~~l ". 
ul. Niepodległości 57 
tel.jfax 64&-83-45 
te l. 648-7345 

DACHÓWKI CERAMICZNE 
Od 24 zł/m" 

C BIEGONICE 

@!'!.! 
WSzrSTJCD 00 DACHU 

PŁYTKI CERAMICZNE 

"OPOCZNO" 
Promocyjna sprzedaż 
płytek ściennych ł gat. 

owym. 15:0;20 cm 
• cena det. 19,99 z VAT 
• cena hurt. 17 ,66 z VAT 

Jedyny producent udzielający 
5 lat CW . ... ncJI 

na swoje wyroby 
Przedmwlclel ZZPC Opoczno 

na Polik, płd.-wsch. 

~ ::':.':;1 
~ do sieci 

swoich sklepów: 

JarMłlw: ul. Kruhel PełkJńskl 72 
ul. Tarnowskiego 18A 

Przemyłl: ul. Ofiar Katynia 17 
ul. Ratuszowa 14 

Przeworsk: Rynek 10 
Sklepy czynne do godz. 18.00 

w soboty do godz. 13.00 

HURTOWNIA IlAlERlAlÓW 
BUDOWlANYCH 
Przemy;!. Ii. Ballrego 5 

181.6783991 I 28 
67895 79 wew. 

PEWNA POZYCJA 
PEWNE ROZWIĄZANIA 

.... _-----_ .. _-
Ołllllueitl':l:Rekl.DlII,. __ ~~ 0'-" 
1JiIi!I!JIWHrtlł',pttCtIIJskle ' 
ProIlP!l1f, .,,'" ""-~ "" 
PR:ż:aIjya 'w'' ~~2~':, 

. ' m'G 
"'Sekre~r;tat redakcJI, -~--. ---;7'" 
, I. 8~ 15, tel. 670ZUlO, 

' 67~1 •. 670J042, rax 6707384 
, Biuru Podróty ,.,samaJ"--
" ,{l<" , L.!.,' . k ', ~, ~"" .. u ,-rr"~,,, .. ans II , 

(turu 6787926- -
;JAROSLAw...;;f,ł' o<.J ,,;' 

.i. Odd:dal redakcji, 
pl. Micklewk7.a ,,, 
I tura~ 6212034, 6210874 
PllZEWORSK 
· ,,siS" Agencja Reklamy, ul, 
Kr,aslcklego SOJl; M. 6481550 

~odul<~ 
. FOiTUI.l 

37·700 l'r1omvil 
~. JIl!iń<It. 0\6 

1II.0.16678'll8 

• ProdUkcja mebli kuchennych 
• Produkcja mebli biurowych 
• Wykonanie mebli na zamówienie 

wg życzeń klientów 
Szybkle terminy, konkurencyjne ceny 

"" "" REKLAMY I OGlOSlENIA DO TYGODNIKA trCIE PRlfMYSKJE PRZY JMWĄ: SEKRfTARlAT - PRZEMYŚl. UL BARSKA 15, TEL6102200, ~LflO PODAóży ,SAMAJ', UL FlWICISZKAASKA 2, Tl:LJfAX6787926, ODDZIAŁ REOAACJI- JAROSŁĄW, PL MICKIEWICZA ID, TEL. 6212DJ.4, 6210814 



MOTORYZACJA 

Auto Moto '97 

Bez nowości 
Informator 
odbiorcy 
energii 

Od 25 do 28 września trwały w Rzeszowie II Targi Motoryzacyjne "Auto Moto 
'97 ". Organizatorem targów była rzeszowska firma Inter RES International 
Fair Co. Ltd, która znana jest z dobrej organizacji imprez t argowych . 

Ochrona od porażeń 
w instalacjach 
elektrycznych 

W głównej hali wysta­
wowej (dawne obiek­
ty Pol,lmu) wyroby z 

branży motoryzacyjnej zapre­
zentowało prleszło 60 firm. 

Największym za i nle resowa~ 
niem cies7_y ły s ię sektory zaj­
mowane przez dealerów samo-

Nicłatwo wyobrazit sobie obecnie życie bez energi i elek- chodowych, którzy prezento-
trycznej. Oświetlenie, sprzę t gospodarstwa domowego. wali pojazdy znajdujące s i ę w 
sprLę t e l ek lroniczny. telefony , napędy, ogrLewanie, Iraktu- aktualnej ofercie sprLedaży . 
jemy jako coś oczywistego, coś, bez czego nic możemy s ię Pomimo 7..c wystawcy nie 7..:1-
j uż obejść. Ale energia elektryczna ma nie tylko zalety. jej prezentowali frankfurckich no-
użytkowanie może byt niebezpieczne. wości, zainteresowanie zwie-

W miarę stosowania coraz większej il ości urlądzeń i dzajijcych było bardzo duże. 
wzrostu za~tosowań energii elek.trycznej "l.agrożenie pora- Mieli oni okazję bezpo~rednie -

• żenia prildem elektrycznym rośnie. Z drugiej strony poja- go porównan ia po s1.czegó l-
wiają s ię nowe metody zabezpieczeń, a t akże doskonalone nych, często konkuruj'lcych 1. 
są rozwiązania dOlychcza~ stosowane. _ sobą modeli firm opcruj'lcych 
Wpływ odczuwania oddziaływania prądu elektrycznego _ na polskim rynku. 

prLez człow ieka, uzależniony jest od wielkości tego prądu a Zaskoczył Fiat, który poza 
i cza~u jego prlepływu . PrLY nicograniczonym czasie prLe- : Sieną. prLcznaczon,! na nagm­
pływu próg odczuwania pr<\du przez cdowieka wynosi _ dę w konku rsieSl/perNvwvści, 
0,00 1 A, nalomia~t przy wartości 0.0 1 A następuje skurcz _ nie zaprezen tował żadnego po-
mięśni. a prLY 0.075 A migotanie komór serca. - jazdu ze swojej kolckcji. 
Prą dotknięciu bezpośredn im, kiedy człowiek dotyka - Nic zawiodły inne czołowe • części pr/..cwod7.i\ce pod napięciem 220 V i ziemi jedno- _ finny. 

cześn ie, wartość pr,!du mżenia w przybliżeniu wyno~i 0,22 _ Mercedes zaprezento wał 
A (rezystancja zdrowego człowieka wynosi około 1000 l uksusową li muzynę E-nO -
omów). :tuto bardzo bogato wypo.~aio-

W celu zapob ieżenia skutkom porażenia prildem elek- ne w gruntownie, lecz skrom-
trycznym w inslalacjach elektrycznych stosujemy między ni c zaprojektowaną tab l i cę 
innymi. na~tę~uj'lce dodatkowe ubczpieczenie, jak: prLyrLądów. Można było rów-

- UZlemlame nici "zwiedzić" Mercedesa C 
-zerowanie /80. który bardziej pa.~uje do 
- izolacja ochronna polskich realiów. Nic zabrakło 
- wył,!cznik różn icowo-pr,!dowy oczywiście Vanów - V 230 tO 

Uziemianie 
aulO dla biznesmenów, można 
w nim prleprowadz ić eztero-

osobowe konferencje w plcne­
rLC. Dla drobnych handl owców 
Merc proponuje V/TO . 

Stoisko Opla zdominowały 
trzy modele w różnych we r­
sjach - VeCTra. Cona i Astm. 
Zgodn ie z wcześn iejszą zapo­
wiedzią polska prezenlacja no~ 
wej A.wy będzie mi;lła miejsce 
dopiero wiosn,! następnego 
roku. 

Zainteresowani nowościami 
nic spotkal i ich również na SIO­

isk u Daewoo FSO. Do obejrLe­
nia zmodernizowanych Polo­
nezów oraz pozostałych pro­
duktów Daewoo z;lchęcały dłu­
gonogie hoslessy. Musiały re­
kompensowat brak Lww.w, 
NI/bi,.)' i Legamy. 

Zniecierpliw ionych infor­
muję. że już za kilka dni będzie 
można obejrLeć now,! armadę 
Daewoo w jaros ławskim salo­
nie MOlOzbytu. 

Znane modele pokazał rów­
nież Renault - M/'gane. SaJron. 
Lagl/fla i robiący o$t:llnio"l.a­
wrotną kmierę Scenie. 

Dealer Toyota Motor Polska 
zaprezen tował nową Comlfr z 
charakt erys tycz nym "owa­
dzim" prl.Odem. Była również 

Carina E. Cllmry. Stllr/er. 
W części zajętej przcz Audi 

i VW najbardziej obleganymi 
były A4 i znajdujilcy s i ę w stre~ 
fi eccnowcj. moż l iwej do prly­
jęcia przez średnio zamożn:\ 
rodz i nę . VW Pulu C/assic. 

Citroen - zaproponował 
Saxo i Xanrif Break oraz dwa 
pojazdy dostawcze - Ber/ingo 
i Jumpy. 

Były również prezentowane 
auta c iężarowe IVECO DAF i 
Mercedes. Potężne ciągniki sio­
dłowe budziły respekt. Intereso­
wali s i ę nimi tylko nielbni , a 
ci. klórly wdrapali s i ę do kitbi-

Przemyska Uga Kierowców 
• W najbliżSzą niedzielę :-12 patdzlemika - o godzinie 10.00 w 
ramach" Targów nad Sanem" odbędzie się ostatnia w tym sezo­
nie eliminacja Przemyskiej Ugi Kierowców. Z<J:NOd.j zostaną zorga­
nizowane przez przemyski Auto Sport Klub i SUHP .Union" OK. 
• 25-26 pafdziernika odbędzie się Rajd SamoChodowy .Arla­
mów 'gr. Rajd, zaliczany do eliminacji Mistrzostw Okręgu 
PZMot, rozegrany zostanie na trasach między Birczą a Mamo­
wem. 

Uziemianie polega na połączeniu dostępnych dla czło­
wieka metalowych części urŁądzcń ełcktrycznychjak: osło­
ny, obudowy, korpusy, nic ~dących nonnalnie pod napię­
ciem z uziomem, tj. prlcdrniotcm metalowym (np. płytą, 
rurą wodoc i,jgową, ta~mą) zakopanym w ziemi. 

Nolowania giełdy samochodowej w Załężu (5 pazdziernika): 

W prt.ypadku uszkodzenia urLądzenia i pojawienia się 
niebezpiecznego napięcia na chronionych elementach na­
stępuje przepalenie się bezpiecznika i odłączenie zasilania. 

Zerowanie 
Zerowanie polega na połączeniu dostępnych dla czlo­

wickamclalowych części ur.tądzeń elektrycznych (o.dony, 
obudowy, korpusy), nie będących normalnie pod napięciem 
z uziemionym przewodem ochronnym PE lub prlcwodem 
ochronno-neutralnym PEN, powodującym w momencie 
pojawienia się niebezpiecznego napięciu prt..cpalenie bez­
piecznika i odł:tczen i e 7.asilania. 

Uwaga! nie na leży napraw'ac, .. watować" wkładek _ 
bezpiecznikowych. Naprawione wkład k i bezpieczniko- -
we domowym sposobem niewyłac7.ą prąd u raże nia prą -• wysląpieniu awari i. _ 

W gospodarstwach domowych uziemienie i zerowanie _ 
jest prLez kołek ochronny. Należy pamiętać , aby wtyczki -

- urLądzeń ze stykiem ochronnym wł:tczać do gniazd, które -• posiadają kołki ochronne. _ 

Izolacja ochronna • • 
Izolacja ochronna polega na za<;tosowan iu materia łów -• izolacyjnych. ogranic7.ają<.:ych do minimum moiliwo~ć po- _ 

rażen ia prądem elektrycznym. Stosuje się do fabryczn ie _ 
produkowanych urządzeń i prt.yrLądów przemienno- i StU- _ 
loprądowych, nieza leżn ie od ich napięcia. Umwzenia kla- -• sy ochronnoki 11 (podwójna izolacja) oznacza się sym- _ 
bolem. I zolację o tak wysokich wymogach stosuje s ię , np. a 
na obudowy sprzętu gospodarstwa domowego oraz po- _ 
wS1.cchnego sprzętu elektronicznego. 

Wyłączni k różnicowo-prądowy 
Wyłączn ik i różn icowo-pr,!dowe są to urządzenia wł,!­

czonc do instalacji elektrycznej w taki sposób, by chroni-
ły człowieka prLed porażeniem prądem elektrycznym. W 
momencie dotyku do przewodzącej (metalowej) części, 
będącej pod napięc iem, np. w wyniku uszkodzonej izola-
cji lub włożenie przez dziecko prLewodu do gniazda wty­
kowego, zostilje zakłócony stan równowagi w instalacji 
elektrycznej. Suma prądów wpływaj,!cych i wypływaj,!­
cych z instalacj i elektrycznej jest różna. Ta róin ica (war­
to~t pr,!du) płyn i e poza ins talacją prLez czlowiekado zic-
mi. Wyłącznik, odpowiednio dobrany, wychwytuje tę róż­
n icę i odł,!cza in stalację elektryczną od zasi lania. Szczc- • 
gółowe informacje na temat wył,!cznika różnicowo-prą- _ 
dowego ukaż'! się w na~ tępnym tygodniu. -• • ------------. -.. ----... -. ----~ 

19'1) 1991 1992 1993 1994 1995 1993 

Fiatl26p ..... 4.6·5,3· .... .. 5.4-6 ..... ...... ........ H 5 .............. 7·7.5 .. 7.9 .................. 9.1 .. ........... 10.5 
Potonez .... . ........ ~ ....... 6.B ...•.•.......... .. ~... .• 12.3 ................... t3.5 ................ 17.2 •... ......... 19,5 
Cinquecento .....•.... . ....... 13.5 (100) .... ........ 16 (!XXJ) ...•..•.. 16 (100) ._ ... ............. -
Cikren .................... 13.4 (AX) ... .... .......•. ...... ... . - ............•. .. 23 (AX) .. ......... .. . ................ . 
Sea1 .. .. _ ................ _ ............ . . . - ..•..... 27.\ (Toledo) ....•... _ ...•.... ~ ...... - .... ~ ..•............ - ..... 24.2 (ltJIB) ._ ... ~ ... _ ..... -
Volkswagen ......... 28 ((Ja/rado) .... . ........................ - ........ 24.4 (Passat) .. ... .. 
FIat ..•. .. ............ .......... . .......... _.......... . .............. _ ... - .... _ .. .,. 16.~ (Uro) .. ....... 18.7 (Uoo) ...... 21.5 (Uoo) _. 21.4 (Uoo) 
Opel . . ................. 19.9 (Vectra) ..... . ...... .. 22.5 (As/ra) .......................... - .....•. 28.5 (As/raJ ... ... 41 (Veclra) ...•....•......... 
Renau~ .................... - ........... 19.4 (ClIO) .. ........ .............. - .... 38,5 (u{lIJna) ........ _ ........... - .. 50 (uguna) 
~ .................•....•.. _ ........ - ... _ 12.9 (FawJllt) ....••. 14.2 (FiVOf/l) .....•...•. ...•..• _._ .. -
Hyumlal.. . ....................... - ... .......... 17 (Pony) ........•....... 
• ceny podane • tysiącach złoIych 

AIIIortyzalor nr 1 
UWAGA PROMOCJA 
od 1 do 31 października 
wymiana gratis 

AlPINAS.C. 
Przemyśl. 
ul. Neslora 2 
6875308 

P.H. PudlIk & OSTROWSKI 
ul. Mleroslaws~ego 1 
6783903 

ny , mieli okazję obejrzeć halę 
largow~ niemal z lotu ptaka. 

lesie!l nie jest najlepszą parol 
dla motocyklistów. Dlatego też 
posucha panowała wśród jed­
noś ladów. l edynie Honda za­
prezentowała ki lka motocykli. 
Wzbudzały one zainteresowa­
nie g łów nie młodzieży. 

Swoje wyroby zaprezentowa­
ło szereg firm bezpośredn io 
zw iąz:ln ych z mot o ryzacją. 
Rozpiętość produktów była bar­
dzo duża, od spinek tapicerskich 
przez akcesoria samochodowe 
do firm oponiarskich i rafinerii. 

Za rok organ izator prlewi­
duje kolejn~ edycję targów. 
Będ'j to M iędzynarodowe T:lr­
gi Motoryzacyjne oraz Targi 
Budowy Dr6g i Autostrad. 

Wojewódzka Dyrekcja 
Dróg MiejskiCh 
w Przemyślu 
informuje: 

Przemyś l 

- Naulicy Karmelickiej trwa­
ją prace przy wy lożeniu na­
wierzchni clementami bruku 
polnego i kostki betonowej wi ­
bropra~ow;lnej . 

- Rozpoczęto prace remon­
towe, polegające na ułożeniu 
nawicT1_chn i bi tumi cz nej na 
podłożu żwi rowym nil ulicach 
Kordiana i Orkana. 

- W związku z wykonywa­
niem prac ziemnych nadal oho­
wi'lzuje zmiana organizacji ru­
chu na prLcmyskim Rynku. 

- Wznowiono prace remon­
towe na ulicy Krakowskiej prl.y 
wyjeździe z PrLemyśla. Prace 
prowadzone są przez Rzeszow­
skie Przed .~iębiorstwo Robót 
Drogowych. 
Obowiązuje ognllliclenie 

prędkości omt ruch wahadłowy. 
regulowany sygnalizacją świet l­
n ą· 

Radymno 
- Zakończono prace prLy 

wykonaniu podbudowy na ul i­
cy Kościuszk i . Obecnie ekipy 
remontowe prLYst;!piły do uło­
żenia nawieT7.chni bitumicznej. 

Przeworsk 
- Na ulicy Chruściela poło­

żono warstwę wyrównawcz'l i 
dywimik bitumiczny. 

Wydział Ruchu 
Drogowego KW Policji 
w Przemyślu informuje: 

W minionym tygodniu na te­
renie województwa prze­

myskiego wydarzyło się: 
- wypadkI drogowe ..... ...... 12 
w tym w poszczególnych rejo- ,..... 
nach: g--- przemyski ....................... 3 c:( 

- jarosławski .... ..... .... ........ 5 :::.::: 
- przeworski ...................... 5 ~ 
- Iubaczowski ... ........... ...... 1 UJ 

- zabitych ............ ....... ... .... O § 
- rannych .... ............... ..... 14 .~ 

- udział niełetnich ....... ....... 3 ~ 
- przyczyny - nagle wtargnięcie a:> 
pieszego (6), nieustąpienie 
pierwszeństwa przejazdu (5). Ol 



INTKRNKT 
NIE CZEKAJ I OTWÓRZ SIĘ NA NOWOCZESNOŚĆ 

INrfllftf S.A. t ... ~'::~~:=!L1 5 
RZESZOW, tol. (O-m 852-43-31 

www.intertele.pl tel. (0-13) 436-28-11 

?ltA~() @ 
Rigips 

CLASSEN 
PANELE PODŁOGOWE 

, 45.50 z/- 7.000 cykli EC ' 48.50 z/- II 000 cykli śC 

PANELE BOAZERYJNE 
Przemyś l , ul. Zyblik iewicza 9, tel. / fax 678 94 09 

za rasza.-n ! 
t:. 

KOMPUTERY 
KASY FISKALNE 

I I - ,. ; 
, . , karta granczna 1 MB, 

miniiower, klawiatura, my51, monilor kolorO'N)' 14' ); 2 lali gwararw:ji. 
Kasy fiskalne (asia, Samsung, Apollo już od 1570 zł . 
Dostawa i instalacja u odbiorcy. 
Zapraszamy w godz. 9"".1700, sobota t 000_1400 

ul. J. Tuwima 2, Przemy§1 
tel./fax (0-1 6)'678 SS 85 

Okręgowa Slacja 
Kontroli Pojazdów 

w Przemyślu 

poleca usługi 
w zakresie: 

• rejestracji wszystkich 
pOjazdów 

• badań do pr1ewoz6w 
międzynarodowych I 
przewozu malerla/ów 
niebezpiecznych 

• badań pojazdów zasilanych 
gazem 

• badań pojazdów złatonych 
jako SAM 

• badań pojazdów importowa­
nych Indywidualnie 

• nadawania i wybijania 
numerów podwozia i silnika 

• komputerowego diagnozo­
wania układów pojazdu 
(hamulcowego, kierownicze­
go, zawieszenia, oświetlenio­
wego, wydechowego) 

• badafIla skuteczności 
działania amortyzatorów 

Rejestracja I diagnozowanie 
odbywa się na atestowanych 

urządzeniach firmy 
HOOFMANN. 

Samochody do 3,51 
Przemyśl, ul. Lwowska 24 

od godz. 7.00 - 16.00 
Sobota 7.00 -13.00 
tel. 0-16/ 678-52-86 

Samochody powyiej3,51 
Przemyśl, ul. Dworskiego 106 

od godz. 8.00 - 16.00 
Sobola 7.00 - 15.00 
leI. 0-16/ 678-40-86 

". 

GkDSUiNI\ 
N ASIE" I(ĄNDVDATbw 

Z '" LIST'l 
KUPitily lwfll GI:OS 

lA 2000 PLN! 

UłlAUtJ lAGIIIIUOMI! 

Poduszka pawielrzno w wyposażeniu seryjnym, ubezpieaeni. OC i rielono korto bez żodnych da~at. 

Szczególowy(h informacji no temot zasod promo(jj udziela: 

Autoryzowany Partner Renault 

FPUH "FORTA" 
LeszekTADLA 

Przemyśl, ul. Lwowska 11 a 
leI. 678-92-53, 678-8846 

fax 678-92-53 RENAULT 
TO PELNIĄ 2:VCIA 

Uchwała Nr 147/97 
Rady Miejskiej w Przemyślu 
z dnia 25 września 1997 r. 

OGŁOSZENIA 

w sprawie określenia zasad i trybu przeprowadzania wyborów do 
rad osiedlowych_ 

Działając na podstawie art. 37 ust. 1 ustawy z dnia 8 marca 1990 r. o samorządzie 
terytorialnym - (tekst jednolity: z 1996 r. Dz. U. Nr 13 poz. 74, zm. Dz. U. Nr 58 

pOl. 261, Dz. U. Nr 106 poz.496, Nr 132. poz. 622, z 1997r. Dz. U. Nr 9 poz. 43) 
Rada Miejska w Przemyślu 

p O S t a n a w i a: 
§ I 

Określić za~ady i tryb przeprowadzania wyborów do rad osiedlowych stanowiące załącznik 
do niniejszej uchwały. 

§2 
Wykonanie uchwały powicna się Zarządow i Miasla Przemyś la a nadzór nad jej realizacją 
Komisji Prawa, Porządku Publicznego i Współpracy z Radami Osiedlowymi. 

§3 
Traci moc uchwala Nr 15/94 Rady Miejskiej w PrLemyślu zdnia 191ipca 1994 r. w sprawie 
okreś lenia zasad i trybu wyborów do Rad Osiedla. 

,4 
I. Uchwała podlega ogłoszeniu w prasie lokalnej oraz na tablicach ogłoszeń Urzędu Miej­

skiego. 
2. Udwała wchodzi w życie z dniem I listopada 1997 T. 

Przewodniczący 

Rady Miejskiej 
mgr Andrzej Malusiewicz 

ZaIożenia do trybu wyboru do rad osiedlowych 

§1 
Wybory do Rad OSiedlo"wych zarządza Rada Miejska, wyznaczając datę i miejsce wyborów. 

§2 
Rady Osiedli wybierane są spośród mieszkańców miasta zamieszkałych na stałe na terenie 
działan ia Rady Osiedla. 

§3 
Czynne i bierne prawo wyborcze ma każdy, kto spełnia wymogi z ustawy - ordynacja wybor· 
cza do Rad Gmin. 

§4 
Właściwa komórka organizacyjna Urzędu Miejskiego sporządza spisy osób uprawnionych 
do głosowania . 

§5 
Członków Rad Osiedlowych wybiera się na wyborczym zebraniu mieszkańców osiedla. 

§6 
1. Zebranie Jest waine,jeżeli wetmie w nim udział co najmniej 5 % uprawniooych do głosowani a. 
2. W razie braku y,ymaganego quorum kołejne zebranie dochodzi do skutku po upiy.Yie 30 

minut od pierwszego zebrania, tym razem bez względu na liczbę jego uczestników. 

§7 
Przewodniczący Zarządu 0siedla poprzedniej kadencji otwiera zebranie wyborcze i je prowa­
dzi do czasu .....-yboru Przewodniczącego Zebrania spośród jego uczestników. 

§8 
Uprawnionymi do głosowania są osoby ujęte w spisie .....-yborców oraz nie umieszczone w 
spisie jeżeli z zapisu w dowodzie osobistym lub innym dokumencie tożsamości wynika, iż są 
na stałe zameldowane na terenie działania Rady Osiedlowej. 

§9 
1. Wybory przeprowadza komisja w składzie 3 osób, .....-ybrana spośród uprawnionych do 

glosowania. 
2. Do zadań komisji naleiy przyjęcie zgłoszonych kandydatur, przeprOWadzenie glosowania, 

ustalenie i ogłoszenie jego wyników oraz sporządzenie protokołu o wynikach .....-yborów. 
Protokół podpiSUje przewodniczący zebrania i członkowie komisji. 

§ 10 
1. Wybory odbywają się przy nieograniczonej liczbie kandydatów, zgłoszonych bezpośrednio 

przez uprawnionych uczestników zebrania. 
2. Głosowanie jest tajne, jednakże zebranie mieszkańców może postanowić o przeprow?­

dzeniu głosowania Jawnego. 

§11 
1. Za wybranych uważa się kandydatów, którzy uzyskali kolejno największą liczbę głosów. 
2. W razie uzyskania przez dwóch lub więcej kandydatów równej liczby głosów, gdy do obsa­

dzenia pozostaje tylko Jeden mandat, przeprowadza się wybory powtórne pomiędzy tymi 
kandydatami. W takim przypadkU ust. 1 stosuje się odpowiednio. 

§ 12 
1. Wygaśnięcie mandatu członka Rady Osiedla następuJe wskutek: 

1) śmierci, 
2) zrzeczenia się mandatu, 
3) utraty prawa .....-ybieral ności, 
4) prawomocnego wyroku sądu orzeczonego za przestępstwo popełnione z chęci zysku 

lub Innych niskich pobudek. 
2. Wygaśnięcie mandatu stwierdza Rada Osiedla. 

§ 13 
1. Wybory uzupełniające zarządza Rada Miejska, gdy skład Rady Osiedla zmniejszył się 

więcej niż o 1/ 3, a do końca kadencji pozostało więcej niż 6 miesięcy. 
2. 00 wyborów uzupełniających stosuje się zasady określone w niniejszej uchwale. 

~ M -
N REJ(l)MY! 00I.0SlfNIA 00 TYGIIlł-4 IKA tyCIE PRlfMYSKE f'RZ'{JMllIĄ: SEKRETARIAl - PRZEMYSL. LL BARSKA 15. TEL. 6702200. BIURO PODRÓŻY .SAWJ·, l.L FRANCISZKAŃSKA 2. fElJf,AX 6787926. ODOM RfDAACJI- JAROStAW. f\. MICKEWlClA 10. TEL 6212Q34. 6211:1174 



OGŁOSZENIA 

TAXI ~~ 
>CENTRUM< ~~ 

Przemljśf, uf, JafJieUońska 

tef,6788 .. 688 
ZAPRASZAMY \-''U.ł'1 

Firmowy punkt 
POLECA 

W KRAJU 
• OKNA I DRZWI 

w cenach producenta 

MALEGRO 
J.osfaw, ul. Pruchnicka 
płac GS obok stacji PKP 
t.l. (11-16) 621-65-94 
Radymno, os. Jagiełły 14 
tel. 795 
tel. kom. (0-90) 315 125 
ponadto: 
. SIDING 
USA, KANADA, POLSKA 
sprz.daż-montaż ... rviee 

.=~:~:'E 
naj nowszymi metodami 

DRYVIT, EKO-TERM, 
ATLAS, CERESIT 

- Sprzedai materiałów 
- Wykonawstwo 

~a...,..._ 

TARGEI 
d,51l}bIIlonr}dl'll'nicrwl LONGMAN 

Przemyśl, ul . Koiclllsul2 
leI. (0-16)678-74-54 

I_ buctyM;u buclf,'elsllitgt 
IOIegIlIll JtzJtj. Obcrch) 

OfERWE: 
- ,odręczalki da Ulki 

jezyków obcych 
- pod'łcmlkl da Innych 

przedmiotów 
- ,.moce ulllr ... 
Rabaty dla szkól I nauczycieli! 

"" r--------, 
I ZHUPL I 
aE UD 

J -slyrnplanM15-96,OOzllmł, I 
M2() -116,DOztIJnl 

I -cemenl170,OO zrr. wapno 2211,00 zIIT I 
l -dysperbit-l ,70 llilO I 

- bloczki siporeks 2.90 zLIslI. 

I -bloczki Max ki 150 2 ,00 ztIszt. I 
- rol~ dachowe od 1.85 zł/m' 

l -pl.tnkl,sUikony,1arby l 
- NARZĘDZIA BUDOWLANE l -CHEMIA BUOOWlANA I 
-KOMPLEKSOWY SYSTEM l OQCIEPlANlA METODĄ EKOlERM l 

l I CERESIT w cenach PRODUCENTA l -I ....,. .•. .......,". I 
l teI, 67S.ss.'7 - f9IztdaZ i lIIIIÓWieIQ I 
L OIIy-Bm~k~~.-łpmW.J 

~" 

OGŁOSZENIE 

Zarząd Miasta Lubaczowa 
ogłasza przetarg nieograniclony na wykonanie 

sieci kanalizacji sanitarnej 
dla osiedla mieszkaniowego Świerczewskiego 

zadanie II w lubaczowie. 
Zakres rzeclawy obejmuje wykonanie: 

- sieci glównej z rur PCV 0 200 mm wraz z uzbrojeniem - 429 m, 
- przyłączy domowych z rur PCV 0 160 mm - 325 m. 

Planowany termin wykonania robót - do końca czerwca 1998 r. 

Szczeg6ło>Nych Informacji dotyczących przetargu udziela Referat 
Gospodarki Przestrzennej Ochrony Środowiska Ilnlcjat)W Gospodar· 
CZ)dltel. (016) 63 21486 codziennie w godzinach od 8.00 do 15.00. 

Warunkiem udziału w postępowaniU przetargov.ymjest wniesie­
nie wadium w wysokości 3.500 zł, słownie: trzy tysiące pi~set zł. 

Formularz zawierający specyfikację istotnych warunków zamówie­
nia nalety odebrać w Urzędzie Miasta lubaczowa, ul . Jasna 1, po. 
kój nr 25. 

Zamkniętą kopertę zawierającą ofertę nalet)' złoŻY(: w sekreta­
riacie Urzędu Miasta do dnia 22.10.1997 r. do godziny 13.00. 

Koperta winna posiadać oznaczenie: ~Przetarg - kanalizacja 
sanitarna - osiedle Świerczewsłclego,~ 

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 22,10.1997 r. o Coddnle 13.15 
w a;abInecle Burmistrza Miasta Lubaczowa. 

W przetargu mogą WZiąć udział wykonawcy, którzy spełniają wa­
runki określone wart. 19 i 22 ustawy z dnia 10 czerwca 1994 r. o 
zamówieniach publicznych. 

NOWOCZESNE SYSTEMY DOCIEPLEŃ 
~ f11{jJllAJO ELEWACJE WINYLOWE 

@O&'tPfb&clJ .............. ........., ...... ......., 

.. ,.,. 
oddział PRZEMYŚL. ul. Lwowska 36a (MARKO-EXIM), tel. (016) 678-92-72 w. 223 .. 
ł'IOvVOSC - OfER'f Ja\ SPECJJa\tNJ.\ 
OPEL 

vectra 
combo 

250 DM 
650 DM 

DM 
DM 

SKODA 
felicia LXi 
felicia combi 
felicia pick·up 

od 26 900,00 
od 29 300,00 
od 27 650,00 

CIĄGNIKI ROLNICZO·OGRODNICZE: "SAME" - (ITALIA) 
- solaris 25,35,45, KM - silver 80, 90, 100, KM 
- argon 50,60,70, KM - titan 145,160,190, KM 

Sprzedaż w systemie gotówkowYm i z udziałem kredytu bankowego 
Krótkie terminy realizacji 

ZAPRASZAMY - Jaroslaw - SALON, ul. lA 
leUfax (0·16) 621·21·53, tel. (0·16) 621·71·69 

SpółdZielnia Rzemieślnicza 
~Przyszłość" 

Rok zał. 
1947 

S.Rz. 

CENTRALNY SKUD 
MATERIAŁÓW BUDOWLANYCH 
Prze myś l. ul. Moniuszki 6. tel. 6783838, tel. / fa x 6783247 

Oferuje 
ponad 2000 pozycji 
materiały nowoczesne, ekologiczne 

OD MATERIAŁÓW NA FUNDAMENTY 
DO POKRYĆ DACHOWYCH I MAŁEJ ARCHITEKTURY. 
Autoryzowany dystrybutor Nida Gips na woj. przemyskie. 
Oficjalny przedstawiciel wielu producentów. 

SPRZEDAJEMY: 
• materiały ścienne· stolarkę okienną, drzwiową, 
• izolacje wodne, termiczne· kostkę brukową· cegłę klinkierową 
• rynny z PCV • rury PE i stalowe· farby· kleje· narzędzia ... ... .. . 

Moiliwość negocjacji cen i dostawy na plac budowy. 

u nas to udane! 

Nowość!!! 
Najtańsza ściana 
Bloczki siporex 
do murowania 

na kleju 
-szef. 36 cm 
wsp. K 0,43 

~ -:;; 
Z 
a: 
w 
§ 
.", 
a: 

'" 
Ol -- W REJQ..Nlf I 00t.0SZEH1A 00 TYG(X)NIKA trelE ffllfMYSKE PRZVJMJJĄ: SEKRflARIAT - PIIlEMYśt.. LL BAASI<A 15, TEL 67O'l2OO. BIURO PODRÓŻ'( .S»Mr, LL FIWłCJSlXAŃSKA 2, TEl./FAX 6787926. 000lW. REOAACJI- .!NIOSŁAW. Ft. MIGKEWK:ZA 10. TEL 6212034, 621(874 oN 



IV OGŁOSZENIA 

Okna dachowe FAKRO od 347,75* II/Szt. 
Dachówka celr~liclma_....JocI,;~8,:B7* II/ m' 

r--------'I r
l
· ~~~~- - ~c:~~1 

RADA GMINY ć. Herounów 35 
W FREDROPOLU I I (011111>7ł-jl.j5 1 

ogłasza konkurs 1 I PrŁedstawicicl Handlowr, I 
I 1 finn~ "DREW·HOLTZ' 1 

,A.. 
-Q-- GUłZORfI 

Dachówka II/m' 
Wata II/m' 

'ceny bru·tt~~ dostawą 

URZĄO REJONOWY W PRZEMVŚW 
ul. Mickiewicza 10 

tel. (016) 678·34-61, 678-34-62 

ogłasza przetarg nieograniczony 
na opracowanie projektu technicznego wraz 

z kosztorysem inwestorskim na "modernizację 

budynku Urzędu Rejonowego. 

Projekt ma uwzględniać : 

- pllUl 7.agospodarowania przesll7.ennego z podjazdami d la osób 
nicpcłnospra wnych. 

- konstrukcję oraz technolog ię; wykonania stropu nad I piętrem. 
- modernizację poddasza - wykonysIanie na pomics1.cz.enia biu· 

rowe wraz z dofwictleniem pomies1.c'leń - projekt architekto.­
niczny, 

- wprowadzenie windy. 
- adaptację pomicszclCni~ piwnicznego na kotłownię, 
- wprowadzenie ułatwień dla os6b niepcłnospnlwnych , 

- projckly brJnżowc dol. instalacji wcwnęlrlnych. 
- kolorystykę elewacji. 

Wymagany lennin realizacji zamówienia to: 1997.12.10. 
Szczegółowe inronnacje n iezbędne do przygotowania ofert 

1.awarte s ą w spccyfik'lcji istotnych warunków zamówienia, któ­
ni można otrzymać w siedzibie zamaw iającego, w pok. nr I lub 
pocztą (po złożcniu wniosku) . 

Oferty, IN zak lejoncj kopercie z napisem "OFERTA - MO­
DERNIZACJ ,\ BUDYNKU URZł';DU REJONOWEGO", na­
leży sk ładać w sekrctariacie budynku Urzędu Rejonowego do dnia 
1997.1l.07 do godz. 15.00. 

Zamawiający wyklucza możlilNo~ć odbioru ofert z przesyłek 
kurierskich PKP. 

Otwarcie orert nastąpi w dniu 1.991. 11.12 o godz. 10.00. 

w 
wewnętrzne, zewnętrzne -

iep,le"i •• kleje, zaprawy - Cere.it, 
w ceRłlch 

- Siding, panel plastik 
ocynk., powlekane - cięte na ~::.:~:: 

It ... pezow.ne, pt.a1I:i8, dl 
Conv,.cłor. Elektrolux 

na stanowisko dyrektora 
Szkoły Podstawowej 

w Rybotyczach 
I 

. DrzWI zewnętrzne 

I i wewnętrzne sosna I 
I 1- Slolari;:a okienna 1 I - Pokrycia dachowe blachy 

I dacłlówkowe i tlllpt:zowe) I 
I 1- Szeroka gama mate riałów 1 
I budowlanych 

1-Parkiet i one I 
II I Sprzedaż ratalna 1 

I Zapraszamy I 
I w godz. 7.00-15.30. 
I 10-------.;1 

/ plYTKI 
SCIEHHt 

I PODtOGOWE 
Przemyśl, ul. Batore.o 5 
. tel. 6783991 W. 25 .. , 

Przemyśl 

ul. Ratuszowa 14 
tel. 16) 678 94 40 

Do udziału w konkursie 00. 
puszcza się kandydatów. kl6-
rrr spełniają warunki określo­
ne w rozporządzeniu Ministra 
Edukacji Narock:Nłej z dnia 31 
stycznia 1996 r. w sprawie 
wymagań, jakim powinnyoD­
powiadać osoby zajmujące 
stanowisko kierownicze w po­
szczególnych typach szkół 
(Dz.U. Nr 20. poz. 91). 

I 
I ZARZĄD GMINY JAROSŁAW, UL. RACŁAWICKA 5. 

1. Kandydaci przystępujący 
do konkursu powinni posia­
dać: 

Przetarg na sprzedaż działek we wsi Surochów: 

Działki: 458/ 15 o pow. 2,01 ha, 458/ 16 o pow. 0,41 ha. 458/ 9 o pow. 0,07 ha, 458/ 10 

- kwalifikacje pedagogiczne 
- co najmniej 5-letni staż pra-

r::t pedagogicznej w pełf)ym 
wymiarze czasu pracy. 

o pow. 0,10 ha. 458/ ll o pow. 0,22 ha, 458/ 12 o pow. 1,64 ha. 458/ 14 o pow. 0,02 ha 
o wartości 118.748 zl. Działki niniejsze zabudowane są budynkamI gospodarczymi, war­

tość ich -wynosi 158.326 zł. 

Działki nIniejsze objęte są Księgą Wieczystą Nr 55223 stanowiące Własność GmIny Jarosław. 
l 2. Oferty konkursowe powi ... 
I ny zawierać: 

Dokumentacja geoclezyjno-prawna jest do wglądu w UrzędzIe Gminy Jarosław. pok. nr 1 w kaMy 
wtorek i piątek w godz. 8-14, tel. 6216568. 

I - koncepcję pracy dyrektora 
- kwestionariusz osobowy 

Przetarg odbędzie się w dniu 17 pa1dziernlka 1997 r. w Urzędzie Gminy Jarosław, pak. nr 17, 
l piętro o godz. 10.00. 

I - dokumenty potwierdzające 
I kwalifikacje pedagogiczne 

- zaświadczenie o stażu pracy 

Wadium w wysokości 10 proc. ceny wywoławczej nalety wpłacić w kasie Urzędu Gminy Jarosław 
najpófnlej w dniu przetargu do godz. 10.00. 

W przypadku uchylenia się uczestnika. który przetarg wygra od zawarcia urnov.y, wadium przepada. 
Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu bez obOwiązku podania przyczyny. 

- ocenę pracy lub opinię o 

P<ac)' I ~ ........ III • L •• L • ..,. 
- zaświadczenie o stanie • ZakJodWielobfa"lżoWy • 

zdrowia I· METAL-DREWNO C 
- adres zamieszkania. I: PrakO'WC& 122A _ 

Oferty wraz z dokumenta. I : wykonuje untwersalne ~ 
mi prosimy składać w za· kotły centralnego 
mkniętych kopertach z dopi- I • ~ • ogrzewania na węgieł. • 
skiem "Konkurs na stanowi- I -; drewno. koks oraz • 
sko dyrektora szkoły" w ter- I· ... ~-+ cJ-'-- -. 
minie do dnia 22 X 1997 r. -: ..--- -y-... " 
do godz_ 15.00 (decyduje I - w cenach 25 zł • 
data wpływu) do Urzędu Gml· I ~ do 70 d/m2 : 
nywFredropolu -sekretariat I 'I wzaletnośd od klasy • 

DodatkoNe Informacje moż· • I wielkości klepki.. • 
na uzyskać w Urzędzie Gminy I. Iiaformacje: • 

L w Fredropolu, t~6~-98-94. J ;.~~~ ~7.B;.~~~ .. ~ 
4/89 fl91) 

Pmdsiębierslwl WieJHrallŹllwe Sallll Sp. Z 0.0. 

w Przemyś lu informuje, że posiada jeszcze kilka wolnych 
mieszkań budowanych dla przyszłych właścicieli 

przy ul. Zielińskiego 
- mieszkania 3- i 4-pokoFwe o pow. użytkowej 57,7 ml

, 59,6 ml
, 

64,0 ml i 72,4 mI z terminem przekazania - czerwiec 1999 r. 
- mieslbnia 5- i 6-pokojoweo JXIW. uiytkowej 97.0 ml i 100 mI, z 
tcnninem pr.t.daJ-"lIlia - czerwiec 1998 r. 
Każde mieszkanie posiada własnc:ogTltwaniectażowe ; nowoczesne 

instalacje i unądzenia. 
NaIe2:ncś: płatna w ratach u śrudk6w własnych lub kredytu bankowego. 

Szcugółowe infonnacje w biurze P.w. ,,5agra" 
uL Złelińskiego 12, tel. 678-61-'6 wew, 24, 

ł r!r 

P.U.H. MOTOZBYT 
Oddzial w Jarosławiu , 
ul. Elektrowni.n. 
leI. (0·16) 621 ·n-64; 621·n-65 

TlCO W cl'9łej .przedaży 
OC. MW. AC ,oozne - g,.tls 

POLONEZ caro I Alu - uptJSt 1500 ~ dla roIll6w i wzęd.kbw po\stw<Io)cII 
DAEWOO No •• - uposl2200 ~ bez kampri lIoioowania 

ZAPfWNLĄM'( OBSŁUGĘ SERWISOWĄ SPRZEDANYCH I.IOQEU 

10-12 X zaplilszamy na DNI OTWARTYCH DRZWI 
Prezentujemy nowe modele Lanos, Leganza, Nubilra I 

e PoIe<amy peIny asortyment wyrobów 
- rabaty od cen lobryanych 

Przemyska Spółdzielnia 
Mieszkaniowa w Pnemy~ lu 

zairudni 
pracownika na stanowisku 

ds. bhp. p.pot. I obrony - dostawa naszym Ironsportem 

Benefon Delta 
FARBY Z A P R A S Z A M Y cywllnel w nle pełf1ym wymiarze 

czasu pracy, tj . 112 etalu. 

Wymł~anla kwailllka,yjne: 
staż pracy na danym stanowi· 
sIlU oraz ukończenie szkolenia 
dla pracowników slutby bhp. 

+ zestaw samochodowy 
GRATIS 

HURTOWNIA 

JAROSŁAW 
Widna Góra 98A 
teL/fax 621·23·26 

PRZEMYŚL 
ul. Batorego 5 

teL/ fax 678-94-15 

Błliszych informacji udziela 
Dział Kadr Spółdzie ln i przy 
ul. Wybmte Koścluszkl 70, 

tel. 671-77-87. 

". 
PHU .. I(onsrol " Skład Opału 

ul Ne~t o ,a 

• Cena netto 

Centertel 

"RAMPA BURAK" 
tel. 678·68·11 

Oferuje: 
- węgiel 'N)'sokiej 

jakości (30 tys. 10) 
- koks 
Niskie ceny • 
Zapewniamy: 
- bezpłatny załadunek 

ul. Grunwaldzka 13. 510". poczt. 846 _ transport 
6702500 (bezpłatny pav.yżej 5 ton) 

'" 375733 SPRZEDAŻ RATALNA. 
0 -­
~ ilEKLAMY I OGŁOSZENIA 00 TYGODNIKA trelE Pf/lfMYSKE PRZYJ~ SEKRETAAlAr - PfIlEM,&, ULIWlSKA 15, lEl 61tl22OO. BIURO PODRóży .SNAA.r, UL FRANCIS.ZJI.ANsKA 2, lELJF,oI,'( 6187926, ODOM REDAKCJI - JAAOSlĄW, PL. MICKIWK:ZA 10. li. 6212Q)4, 6211!14 



OGŁOSZENIA 

W SOBOTĘ 
OD 7.00 DO 13.00 

UWAGA! 
ATRAKCYJNA REKlAMA 
NA OPARCIACH IAWEK 
G.I •• III1JJf.-r. 
- osI.lykę wykonon~ 
- moiliwoit wyboru ~kolizlKii 
- znokomilq czytelnoit 
- niskie ceny '-­pod_leI.UI·16)611H1-53 

MU RfMAl·TfX • 
• ...,;." n"... 3/l9 

cli" do~ę 
ceny 

11ID6wlenle 

KOMPUTER 
MULTIMEDIALNY 166 MHz MMX 

Cena zestawu: 3163 zł 
l 

plus kolorowa drukarka atramentowa I 

.ę. 
za darmo! 

PRZEMYŚL 
ul. Tamawskiego 12 

tel./lax (Q.16) 678 66 96 

y 

TAXI-BORELOWSKIEGO 

Ul.~~::~ 37-700 
UWAGAI 

DOJAZD DO KLIENTA 
NA TERENIE MIASTA 

BEZPŁATNlEI 

DWORZEC 
Gł.ÓWNYPtCPIPIIS 

@!{~ .. ~,.~ 
~: 

lir bezolaLny dqJf:tzd do kUenla 
na leren/e mtas/a 

i1I' wyslaw!anle rachunków 
na tlJC2enle kUen/a 

liiI bezp1=ny ""'""" drie<j 
lJ?ri.edszkOCe. szkoła) 

iii' obsługa lUOCzystoSd 
(ślub!" chrzciriy, pogrzeby) 

IiI możUioośt dokonywania 
drobnych zakup<>w Z 
dowoiem 

ZAPEWNIAIIY SZI'BIt\. 
OBSW j 

UWACA KONKURS! 
p TiW lASANIE JW /l4SZTAJVF.M- Ś 

~ tel 670-66-66:' 
~ W kookwtłe wyl0s0wmo DUtępa,kce numery: 6 

nlples do ta.,. - 00024. clI.joik beąrsnodO'WJ' - 00141, Z 
Y u,;ary iclenne - 00017, 00086.11lIUJtł do wtOłÓW - OOOTI'E 
Ś 00130, uCukI ręczne - 00033. 00135, 00115, 00023 

L NAGRODY MOŻNA ODEBRAĆ W TAXI nr 206 r 
do 25.10.97 < 

rl'lłXI 
ul, bpa Glazera 

TEL. 670-20-00 
CZYNNE 

CAM. DOBĘ 
- bezpłatny dolazd do 

klienta 
.- co 10. przelazd 

w granicach miasta 
bezpłatny 

Kandydaci spełniający wymogi kwalifikacyjne 
okre ślone w rozporządzeniu MZiOS z dnia 
14.04.1992 r. (Dz.U. Nr37, poz. 162 z p6in. zmia­
nami, proszeni są o złożenie dokumentów wymie­
nionych w § 6 rozporządzenia MZiOS z dnia 
5.03.1992 r. w sprawie rodzaju stanowisk w publicz­
nych zoz, których obsadzanie następuje w drodze 
konkursu oraz trybu przeprowadzania konkursu 
G.l Dz.U. z 1996 r. Nr 41, poz. 180). Preferowani 
będą kandydaci z min. 100Ielnim stażem pracy. 

r--------, 
, P R Z Y C H O D N I A , -sIęI>Ior1Iwo Wodocągów 

r-------------~". r--------------, 
PHU ,Lor·Bud' 
~. ~.-...go56 

111.678-92-54 
OFERWE: 

,'" 

Oferty prosimy kierować pod adresem: Tereno­
wy Wydział Służby Zdrowia w Krakowie, ul. Ol­
szańska 5, 31-513 Kraków w tenninie 30 dni od 
daty ukazania się ogłoszenia . 

O tenninie rozpatrzenia ofert kandydaci zosta­
ną powiadomieni indywidualnie. 

Mieszkania nie zapewniamy. 

, DLA MAŁYCH, I KllOllzlcjl 
Sp6IIł ZO.o.' Pmmyllu 

, Z W I E R Z Ą T , przypomina wszystkim 
, lek. wet. , administratorom 
, Jerzy Czuchman , I wlaściclelom budynków 
I Przemyśl, ul. św. Jana 1 I o konIecznościzabezpIecze. 
, tel. 6700834 , nla wodomierzy, plZowodów 
, czynna: pn-pt - 9-19' wodoc~gowych przebieg.)., 
I I eyeł1 w slrefłe przemarzania 

sobota - 9-13 orazodwodnlenl.hydranlów 
II niedziela - lQ.ll l, ogrodowych narltonych na 

zamarznięcie. 

- bramy garażowe uchylne 
i segmenłtM'e finny H6nn1n 

- napędy do błam 
-b·eIlę 
- drzwi drewniane, ościeżnice 

-==~~ malerialy budowlane 
z."mz.my 

od pon_ rlD łDbofy 

TAXI LWOWSKA 
(.bok mla.racll Trojkal 

tel. 678 90 80 
Oferujemy: 

- bezplatny dojazd w gra.cach 
miasta 

- możliwość nego::jac; cen 
- drobne zakupy na telefoo 
- dowożenie dzieci 00 

i ze szkoIy 
aynnll całą do.,. 

L ________ .J ~~;;,~;;~~~:!.~~~~::;;::;;::;;::~ 4125 4191 4196 lIR 

r-------------------------------------~ "" FIRMA ~ 

~== HURTOWNIA MATERIAlOW HANDLOWA 

~ BUDOWLANYCH ~ 
F AH O Żurawica 496 c, tel. (Q.16) 671-34-02 
,......., _S~p._z_o_.o_. _________________________ te_I~./_rn_X~(_Q._l_6~)6_7_sa __ Q._SB __ 

OFERUJE SZEROKI ASORTYMENT MATERIAŁÓW BUDOWLANYCH 

~ stolarka drewniana jednoramowa "SZYBY TERMOIZOLACYJNE" 
~ drzwi profilowane z płyty amerykańskiej 

~ docieplenia budynków 
~ panele ścienne i podłogowe 
~ glazura. terakota. kleje. fugi 

~ masy betonowe wraz z transportem 
~ usługi transportowe 

oraz wiele innych materiałów budowlanych 
UWAGA! Spnedaż ratalna bez poręczycieli do kwoty 5.000 li. 
Zapraszamy do naszych punktów handlowych: 
• Przemyśl , ul. Batorego 55, tel. 678-53.Q4 • Przedmieście Dubieckie 48 • Bircza 122 

MEBLE: 
salonowe 
młodzieżowe 
kuchenne 
biurowe 

""­...... 
J ......... I. __ 

( .. , ..... buyJPI- ...... , 

te!. (0048-10) 2142 61 

". 

Przy większych zamówieniach dostawa na plac budowy. 
4121 ~ ,~ .. ! ~ 
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VI OGŁOSZENIA 

1000/0 gwarancji na sukces! 
Przyjmujemy ogłoszenia i reklamy do rosyjskojęzycznej gazety "Polski Targ". 

PRZEMYŚL 
. Sekretariat redakcji, ul. Barska 15, tel. 6702200, 6703041, 6703042, fax 6707384 

PRZEWORSK 
. "SiS" Agencja Reklamy, ul. Krasickiego 50/3, tel. 6487550 

125p, 1986 1. 2uliWlica 674. 

126p, 1990-91. Buszkowite 167. 

12611, 1991. Tel. 6106025. 

Audi 80. 2.0, 1992 rok. Tel. 6786736. 

Audi 800. rok 1986. Tel. 6712133. 

AUT()G.I.Z, HAKI. JAIłOSI.).W, 6214808. 

BMW~24TO - 1990 rok. pełne wyposate. 
nie. przebieg 140000 km - raty. Tel. 
6183399. 

Cinqueeento 100, {ocznik 1992. Tel. 
6702881 wew. 885 po 16.00. 

Fiat 126 bis, 1991, CleI'WOI'Iy, stan batOlO 
dobfy. Tel. 6702009. 

Fiat 126p, lok 1981. stan dobry. cena 
1700 li. Tel. 6706095. 

Fiat 126p, fOk 1984. leł. 6713307. 

Fiat 126p. rok 1991. Tel. 6788073. 

Fiat 000 1,10. 1981, biały. Siemiradzkiego 
3/2. 

Lada 2107. zadbana. Wiad. W)sockIego 12 

lad8 slltnara. wersja eksport0w3, "8112611, 
1986, Slao idealny. Sj)I'zedaft . Kocha'lOW-

-'. 
Okazja! tuk 13.s, roll 1983, lICI kaPtalfr,m 
lemorDe. PoIone~. 1981. bI~ 1996, 
stan OObry. (016) 6713150. 

Renautt 5. poj. 1,1, 1989 rolL lei. 6704130. 

Sklep . Polonez· przeniesiony z ul. Wyb. 
KościuszIIi na W. Pola 11. Tel. 6784116. 

Skoda 105. biala. 1990, składak. Grochow­
~6. 

SlcO(!a 105. po wypadku. silnik pO rl!fllOll­
cfe. Kor)1nikl 4/3. 16.0019.00. 

Sprzedam 126p. 1990. Rokletnica 114. tel. 
6221320. 

Sprzedam 36 rill w systemie AlJto.I(.oosor. 
cjum. Tel. 6784492. 

Sprzedam 8 rat w s\'Stemit Daewoo. 20 
proc. laniej. Tel . 6782111 do 15.00, po 
16,00 - 6788865. 

Sprzedam daewoo nexia. 1996 r" audi 80. 
1,85, ford sierra 2,0. Do wrn~~ ,arat 
na ZłS~u. (090) 248430, 

Sprzedam fiata 12511, fOk 1983. I((ównlkl 
25, tel. 6780750 po 21.00. 

S9rze6am fiata 126 Ois. lanio, rOlI prod. 
1990. Tel. 6783016. Walecłd. 

Sprze6am fiata 126p, 1986 rOlI. Wiad.: Grl>­
c/'II;r..;:e 128. 

Spr~ fiala 126łJ. fOk 1983, k..-oselia 
1990, cena 36OOPlN. Wiad.: Sośrka 149, 
teI, 5. 

Sprzedam flatł 126p. fOk 1984. Ruśnica 
Bartlara. IdzikowslUego 6. P!zemyśI. 

Sprzedam Ilata 126P. 1994 rok, Tel. 
6789136. 

Sprzeaam Ilala 126p, 1989 rok, le i, 
6104060 pO 16.00. 

Sprzedam fiata 126p, rok proc!. 1987. Tel. 
6789149. 

Sprzedam Ilata 126p, 1994 rok, l ei, 
67838l3. 

Sprz~ fiata JUlIo 55sx, 1995. 24000 
km. Tel. 6710649. 

Sprzedam IllIta lJI'lO 1.30. rok 1986. Tel. 
6713226. 

Sprledłm I~ 2107, 1300. Tel, 6782165 
po 18.00. 

W jesiennej promocji 
dostępna także 

dla Ciebie. ()peIt'QfSł6esel, 1993.t:la"Il'.TeL6219311. Sprzed,)'ll ladCI 2107. rok 1991. przebieg 
6OOClO km. leI. 6702112. 

Opel kut! kombi. roll 1987. Tel. (090) 
256389. 

()pel YeCtfa. 1992 lOk. biaIy (d\IhI doI:!aI. 
ków). Tel. (016)6100561, 090 333546, 

Pilnie sprzedam audi 100. 1,81, przejściów­
ka. 1990 lok, prrebiei 13:) tyS., StarllXtl. 
Fiat bis, 1990 rok, prlebieł 65 \YS" stan 
dobry. Tel , (016) 6217845 do 16.00, 
6218851 po 19.00. 

Polonez 1,5-SLf. 1989. lei. 6789647. 

PoIonel, 1992, 6788031. 

Połont.! caro. 1996 iOk, Sj)fzedam tanio. 
Tel. 6712258. 

SprZedam mercedesa 124 23OE, 19891011. 
Ostrów 344, tel. 6110121 PO 16.00. 

Sprzedam mercedesa 123 2000. /0111980. 
SI.., bardzo 1Iobry. Tel. 6799092. 

Sprzedam nissana datsun laulel 2,80. 
1981. ~. tlekli)'CDWIlusterka. cen­
lialny lilfTll!k. stan lJobry. cena do uzg0d­
nienia. lei. (016) 6212838 'III godz. 10.00-
·18.00. 

Sprzedam OI)Ia ascona. 1983 iOk, 1.6 ben­
l)'I'Ia, tanio. Tel. 6789405. 

Sprzedam opla /l\Mtę B. 2ółty. atrakc)łrly 
W)'IIOf;I. lei. 6113341. 

Sprzedam poloneza 1500. rok 1987. stan 
dobly. Tel. 6703481. 

Sprzedam polonela lSOOGLE. 1992. Tel. 
6101876. 

Sprzedam POloneza. 1992. stanidealrry. Tel. 
6788624, 

Sprzedam renault STR 1200. &ranatowy. Tel. 
6713308. 

Sprzedam renault twingo. rok 1995. Tel. 
6189592 od 8.30 do 19.30. 

Sprzedam tMio ~ata 12511, rok 1987. sil. 
nik poloneza, Tel. 6186219, 

Sprledam vw passata. rok 1989. 1800poj .• 
bogate ..yposattnie. Tel. 6103186. 

Sprzedam. zamienię audi 80. 1991 rok. 
1.as, Pl'zem)'Śl, Glazera 20/147, 

Sprzedam laporotta na cześei. Oknal 
20/8. 

Sprzedam zastawę. rok 1980. Tel, pO 20.00 
6183620. Cena 1500 PŁN. 

Sprzedam toka. I~O. Ujkoooiee 163. Kawa. 

Star·wywrotka, spr8Wfl)l technicznie, części 
zamieme. sprzedam. cena 1000 PLN, Tel, 
6700074, 

Szyberdacłly. JarQSlill't'. 214808. 

Tanio sprzedam 126p. 1982 rok. KoNch 
Jó.zel. Kni.at)ice. 

Taolo sprzedam malucha. 1989 lok. Tel. 
6109770. 

Tanio volkswagen LT·35, 1979 rok, Tel. 
6199727 wieczorem. 

tuk .... 11. slt.t~. pO remoncie 199&, 
Nowa skrzynia łlldunkOWa. OPOI'I)'. akumula­
tor. cel'lll 3500. Hełmanowice 35. 

:K:1rDfill 
1 1 
1 SIIIawllZanie jilllaści 1 
1 ~ham~~ 1 
1 we wsmlIIi' _ 1 
1 ażdzi·... 1 1 pem, .. 1 
1 STACJA ~AGHOSTYCZNA 1 
1 mgr ini. Janusz GQrgaoicz 1 
1 ul. Zawiszy Czarnego 16a I. .. _______ .l!i 

~ oN fIElIl...oIM'( I 00l0SZENlA 00 TYGOONICA trelE PRlfMYSKE PRZVJI,fJ"lĄ: SD'.RETNUĄl - PRlIMYŚl, LL lWISKA 15, TEL 6702200, BIJRO POORóżY :3»dAf. LL FP.ANC1SlXANsKA 2. TElft',6,'( 6787926. 000lW. REOAKCJI - JARC&AW, PL MICKIWlCZA 10. TEL 62121Jl4. 621M74 



OGŁOSZENIA 

AUTO CZĘŚCI 
• CINQUECENTO· 
·DACIA ·SKODA • 

3J.700 Pmmlsl. Wyb. Pi lsu~skiego 29 

1.1.101616786793 
pn.-pI. - 9-17, sob. -9-14 , 

KOMIS AUTOLANO 
najlepiej zlokalizowany 
plac w centrum miasta 

• masz kupca na swoje auta; 
a brak mu gotówki - przyjdt 
do nas 
• możliwCltć pozostawienia 
swojego samochodu 
w rozliczeniu 
• gwarantujemy niskie 
prowizje (2%) i szybką 
sprzedaż 
• profesjonalne przygotowa­
nie j eksP9zycja Twojego 
pojazdu 
• miła i fachowa obsługa 
• RATY 
• skup aut za gOlówkę 

SKORZYSTAJ 
Z NASZYCH USŁUG 

- TO OPŁACI SIĘ 
WSZYSTIOM 

Zapraszamy rJ dni w tygodniu 
'w godz. 8.00-18.00 
ul, 22 ~Iycznia 
(przy KK:S Czuwaj) 

t<uplę mieszkanie lub maty domek. TeL 
6788624. 

Kuplę mlesaarie okola 50 m kW. Jaro5law. 
lei . 6216326. 

Mles.zk3l'lle ","S. 74 m kw .• w JarosIawiu. 
Tel. 6214147. 

~~~mlNo:.naos.lłt 
cersMm. tpl8dam. 'Ma1: SIoiete 44 po UOO. 

Mieslk.ne własno~e, 3.pokojowe. HI P. 
blok. Spr'l6dam ILCI zamienił na mnle)s.ze, 
na Znaniu. Tel. 6705116 do 18.00. 
6780232 po 18.00, 

Pilnie poslllku~ rNeszll8nla (IQ ""J'fIajęcia. 
Tel. 6782060. 

Pokój dla UClnIa. 6701042 

PokóJ do wynaJecia dlll dziewczyny. Tel. 
610:1182. 

Poszukl.ję: l'Iiedrogiego pokojU do "'Yf'tajęcia. 
Tel. 6700638 od 9.00 ÓD 18.00. 

PoSZUku/~ klJWil~rkI do ~a. w P1'le­
myśl~ tub okolicach. Tel . (090) 361032. 

S!rleda'n mies.zI<sie 58 m kw" (Slin blI:Iow 
~) I 0NlI gara1e. Tel. 6707621 po 16.00. 

Sllfzedam mieszkanie w Przemyślu. pt;1W. 48 
m kw. Teł. 6214633. 

Sprzedam mleSlkanle 2i1Qkotowe. 40 m 
kw .. leleloo. garat 1\1 osiedlu Glazera. Tel. 
6186666 do 15.00. 6702409 po 16.00. 

Sllfzedam mieszkanie 51 m k'II .. w Jaro­
slawlu - cen\lum. Tel. (016) 6706233 
po 18.00. 

Sj)f'ledam mieszkanie wtasnośclawe 'II ~ 
ku, 44 m kw .• I llie:tro. IlflY ut lVaslńsklego 
OI'az garal.. Tel. 6705160. 

Sprzedam mleslkanie 76.4 m kw .• w nowym 
DuOOwnictwie na lasaniu. ~ońcrone. kom. 
fort. Motliwa zamiana !\li mniejsze. Wjad.: 
Przemyśl. tylko 'II niedziele. tel. (016) 
6701883, US\lr,'Id Oolnt (013) 4612510 
(10,()()'17.00). 4612668. 

5p'zedlltl1 mlesrllanle wlasnMdowe. 60 m 
kw .. lliętro IlflY ul. Krasińskiego. cena do 
uzgodnieni •. Tel. 6703671. 

Wyr1ajllM! 2 DOkole z ~uchnią ni Opaliński&­
go. lei. (034) 255975. 

Wynajme ~ój uczennicy. 6704669. 

Sprzedam dlIaIke budo'fII8IIII. uzbrojoną. 20 
arów w lętownl. cena do w:godnieniil. Lt­
IlMI'Iia 26a po 15.00. 

ZMliene mIe~ wlasnoścIowe (50 m 
kw.) na tIom. Tel. 6799092. 

r--------, 
Życie 
Przemyskie 

zatrudni 
grafika 
ze znajomością 
Obsługi komputera 
oraz znajomością 
programów 
graficznych 
(Co rei, IIlustrator, 
Photoshop) 

Przemyśl, 

Jetell jesteś 
niezadowolony ze swojej 
dotychczasowej pracy, 
nie masz perspektywy 
rozwoju ani awansu , 
jesteś niedoceniany 
finansowo i chcesz 

spróbować swoich sił 
w pracy w firmie zaJmu-

jącej się usługami 

finansowymi przyjdt na 
spotkanie' weryfikacyjne. 

9.10.1997 r. 
Jaroslaw WOK 

ul. Grunwaldzka 
godz. 16.00 

10.10,1997 r. 
Przeworsk MOK 
ul. Jagiellońska 

godz. 16.00 

10.10.1997 r. 
?nemyśl MDK 
ul. św. Józefa 
godz. 18.00 

Wymagane wykształcenie 
przynajmniej średnie I 

umiejętność pracy z ludtmi. 

VIdeofIlmowBnie. l~~la lub ~opia glatlS. 
Tel. 6107188. 6105181. 

Z8kl8danle. konflgUr~1I Internelu I POCltY 
&-mail. TeJ. 6708511. 

lespól mllZ)l:lr1Y ,Pataoo( UCflI. -.,.esellI. 
stud~, il\llłl okoliczności, TeJ. 6787928. 

r-------"" 
I SillIca, bramy, łł9111ł11" oorodztli~ I 

VII 

GABINET 
OKULISTYCZNY 

n , un" tostb bnru,n I pili ... 
I kOIły t.o., kuchnie WflIlon, IIłłuaII KOMPUTEROWE 
I " ..... ,. I BADANIE WZROKU 

.,.. ł-' ...... . soczewki kontaktowe 
I Przeworsk, ul. Studziańska 2 I miesięczne firmy Johnson. 
I Tel ,6482069 I Pierwsza para gratis. .. ______ _ • łl-":'::;~::::'::':~:'::"_~ 

GRANIT 
MARMUR 

krajowy i zagra niczny 

Przyjmuiq specjaliki 
okulllcl -

lek. A. Pelczarska 
nagrobki grobowce lek. M. Szupelak 
parapety schody I k E K I k 

Bia loboki 128, Gmina Gać e . , onowa ery 

~~=~=.~1.~6~4~'='~'~'=7:::::~~ lek. S. Soehaeki 
'''''''' __ ""'" on...... Realizacja recept 
""~.,,,, .. ""'" .... " .. '" okularowych 

alu miniowymi typu .Alufol~ OPTYK 
WYKONUJE: 

BUDQMEX s.c. PPHU Przemyśl 
Pnemy~l, uł. Barorego5 ul. Mickiewicza 25 

L _______ -'§ L_"_" _:~_::_;~_:;_:_,,,,,_w._2_8 _-'~ L._t_e_I __ 6_7_8-8 __ 6-_1_0 __ 

~M~ ••••••••••••••• 
~ : P1UEMYŚI., li MNISZA 3 : 

~-UONIOO ., .. Dł.., Deski podłogowe, parkiet, boalerill. listwy. · TEL. 678 94 17 • 
~1 1l U'\I'V'\'- kasetony. tapicerka drzwiOWI. kleje. Prz.. • • 

SPRZEDAWCOW. m%1.1J. Lelewela 11a. WPQtlw6flU. 8.00 • ENDOKRYNOLOG • 
~ ·17.00. • • 

L-=łe::I_:c(:::.:09O:.-) 6::2::2-~2::6.:-.7-.J ~ "_""' •. ""_. "' •• _ 
YIlI. Tel. 6199058. 

ul. Barska 15 
Kontakt telefoniczny: 
tel. 670 22 00 

....... ,(d111n1 .. "...., • SI'lCWISlA (1tOIÓI WlW"łI;TlZNWI • 

I 
II.~ II! Ozlałlcę budowlaną. UlbroJon~ 20 8/6'11 

..... ,. (loo PLN za ar) Olll 30 iIIOW pOla wturll- :SOGUSŁAW DAWNIS: 
L ..J ~ wk:y OOlnej. TeJ. 6113381. 

- - - - - - - - Ab501wentlle bioIQiIi pOSlUkuJe pilICY. Tel. • przyjmuje: poniedziałek, ~foda, • 
N1emlecltl. korepel)l::je. 6103051. 6712248. Komputel386. 550 li. 6188531. • czwartek od 15.30do 17.00 • 

""tyld. meble. srebrl. obrazy kupi~ . Tel. 
6788400, 6182800. 

• 1 

Do 'I>YrIak<;lalokll. o pow. 60 m kw. Ut Wi~ 
SOM. tłl. 6786891. 

Do wynojęcla lokai ni Jlal'lerre, 80 m kW. 
przy",!. Bohater6wGetta17A. Tel. 6702410. 
po 20.00. 

Do wynllj~11 lokal uM\Iowy o pow. 12 m 
kw .. w pobIltu balaru Polonie. Tel. 6799449 
wieczOlem. 

Do wyniljecta pomIeszczeffil na mCal)TI 
Im tutownlt. pow. 72 [ 144 m kw. , mo!· 
rrwośt poIącwMI. Tel. 6789841. 8.ro 
-16.00. 

l OIW.. HANOI.OW'I' POW'I'U.J 50 M KW .. UL 
ffiANClSZIWISKA l UB KAZIMIERZA 'MU· 
IOEGO W't1WMĘ LUB KUPIĘ. TEl. 10.()(). 
·18.00 6185359. 19.0021.00 6799145. 

Posiadam do "'Yf't~1 pornle5ltZenl. 50 
m kW .. do dlIalalooścl cospodarclej. Tel. 
6113202 po 21.00. 

Poszukuję pomIeSlClenie 300 m kW .• w P1'le­
mySIu. TtI. 618910316189413. KlislewicZ. 

Psruk~ małego lokalu. naclchą dlIalalnośl! 
handlowo-uslugową. 'II centrum miasta. 
0ZW0rIiC ~em. tel. 6701035. 

Sprze<l;n kiosk twdowy. Te!. 6708292. 

Sprzedam ski", $.IIOt,ilflemyslowy. ul. Pił­
delews~lego 10. Tel. dom. 6702527 po 
20.00. 

Wynajme lokal 25 160m kW. l apaj6Wka 
125. tel. 6180640. 

~ena, po!!'ednlk. zarządca lIierlJChonl<). 
ścl - kursy speąslistyCzl'\e w WafSlllWie. 
lel./fax 022 828551S. 8285516. 

~
''''''Ifonn~ Teresa.J{olek 

.n ul Sntgursldego 9. 
-43-10, 678-63·73 

KURSY KOMPVTEROWE 
Bezrobotrtf - no kIuMch l'lIIIII/,IdI 

- mWw. 
, - Nortllfl. DOS, podslaI;y ~ '95 
/I' -~ '95. StbIMt - obstofłI 
sJdep6w. IrCIrtOM!l 
"' - JlIOłI. biurowe - E.a/ 7. IIbrd 7 

KURSY KSIĘGOWOŚCI 
KOMPUTEROWEJ 

NOWOŚĆ! 
Kurs Mała Firma: 

Subiekt4 + Rachmistrz ~ 

Przemyski G iełd, N IIlIICłIomMCI 
111.' .,..7H1 

~celW RlIIc6w "'-r1ydI 
.~.,I.FRII,illbMUl 

Sprzeda z zamlalla. wylla jem 

ZATRUDNIMY 
prawników, 

ekonomistów, 
f ilologów 

Oferujemy pracę 
ciekawą, dającą 

satysfakcję 
oraz stabilizację 

zawodową 

Wymagania: 
- wiek do 33 lat, 
- b. dobry stan zdrowia, 
- uregulowany s10sunek 

do sluiby wojskowo­
wej, 

- meldunek na terenie 
Przemyśla lub okolic. 

WIADOMOŚĆ: 
tel. (017) 652 472 

OośwtadclOr.ego cle!!ę (eldPl'I dO WJl!OIl&­
nI~ du1eeo dachu w Przemyślu. w \)'III M!lO' 
nie. Tel. 6183192 PO 15.00. 

Dzle'lfCl)'llę! do pracy w b8fle przyJmę od 
zarlL Tel. 6789296. 

Ofe,la PiatY dla 5lomatologa. Tel. (016) 
6704010.6199057. 

Pewna ~. za eranIt4 WJjllld 14 11$1011<&­
da. Tej, 6182622. 

P1'zrimę do pracy kobiety na $\a'loWi$kach 
Sprzedaży z grupą InwaIl~. Jarosław; lei. 
(016) 6218494. 

Prl)jme ÓD po'iIC)' w hurtOW!ll: &po'zedai -
komputM - axport. I't1l1d.: 9.10. 6701196 
po 15.00. 

Przrimł eIe ktromecł1anIIlI s8l1\OCł'loóowee. 
Tel. 016 6700561. 090 333546. 

St\lOerrtka IV roku f~oIogJi POlskiej. ze lJ\lI' 
Jomośclą ~l)4<ó'fI: ros}jskl. ul<raińskl. ocz .. 
~!lCB na gole &laIego pOb)1.u. poszu4o;~ 
po'atY, Tel. il'LeCl. 6118466 po 19.00. 

Z~slfdzleclciem.leI. pl'IICZ. 6785250. 

Złl!ruclnlę szwtIClkI. Tei. 6708801. 

• VldeofHrnow.ue'. Zdjęc\I il'atisl TelelOl'rf: 
6705534, (6184522). 

Cl,szczen le dywanOwo Jalosław. lei, 
6211284. 

ClysltZenle ~MI:NI. tapicerki samocI\()óo. 
ONej. mebli lapictfowan,eh. Tel. 6701806. 
6100812 

Deski PQ<IoeOwt' na klItdy wymiar. ukla. 
oanie poIIIóg, palldetów I cykfmowa.'lle. 
P1'zemyśl. Sielecka 112 100 57. 

S~\lklI "UNISt:KV - JAROSŁAW" flyzjerstwo damskie, uskCI domowe. Tel, 
I"'" 6789219. 

zatrudni sp«jalislę 
I do ~ pt'.IC remon!uwo- Komputerowe prze~S)'o'IafIIe prac. 6101416. 

• budowlanych l uprnwnieniarnl Konrad. 
Sprzedlmy: budowlitrymi. Malowanie . układanie Pi)'tek I Inne PIece 
1. ~ o pow. 35 IW Iffllt ~ Wymagany SIal prą minimum rMlOl'llowe. Tel. 6106938. 

Zdecydowanie 2. ~opow.)/m'pnyul,RletlMj, 3IBra w zawodzie. Wykmalcenie 
3.Mi:slłcri!ojlOW,62m'PI1'1ltRoQolilski!go. mdnic lectmicme budowlane. MaSlynop)sanle komputelowe. Tel. 

wynaJ'mę lokal 4.~opow.66m' Pl1'1 lt św.JanL Konlllkr leJ. 62111 12 6100761. 

5. Mles;zkanie o pow, 15 m' . ~rat IW ~::::I":b:6:2~1400~':.~,~.~. 4:':6~:~ ~ OCIEPLrNIA BUDYNKÓW, lYNl<I AKRYLOY.'E. na sklep w centrum -"",- """ ", .... 
I 

6.Mies1kHopow,48m'pny 1L 22 St)ocmII. 
Przemyś a, 1. DlIał.to pelw. 80 ar6w.OfleCłlowadr. F "' .. ".aR .Optima· odzie! sk6ll3"1.!:.~, I:l)'$l,' 

I.Do'll)m/ldłlokalut,1lCowtlffllll łkislej. inna ~ $.c, Clenie, farbowanie. P1'ze ... , .... ul. ,.".5la . 

1_...;T~e;;;I.~6;;2;.1;;2;.4;;O;;;2;;.~ ... ~ 9. Do~IokaI~lII1Y uL św,Jinl zatrudni oso""" do p"'cy Piece budowł_. tynkowanie. ociePlanie 

00 "'Yf't_a M-4 własnościowe w Ract,orn. 
ni&. I'tlad.: 6712417. 

0'r'PlOMOWANA PIELĘGNIARMA ZAOPIEKtJJE 
SIĘ SMIOtw, 0508Ą. W ZAMlAN l), MlESZ· 
KAME. OFERTY. SKR. POCZT. 434. PRZE· 
MYŚL 2. 

l\Omfortową~. o pooi.l1.S m kw., 
~. lamlenię na Wi~ksle mJesl. 
kanie (doplace. splac~ zadlużenle). Tel . 
6705834. 

~ ID, Do umllny mleslkanle o pow. tS mi "" ~. uIIIadanle pI)1ek. Tanio. solidnie. 
wJnosbW'1U na ~ze dwup(tojowll W dziale sprzedaży na terenie Pnemy'łll. JIIOIIllWllI. Tel. 
w~ 6789340 pc) 20.00. _

_ "';;";;";' ______ ...I SI WymacanJII; 
• , . . ,_.o_ ' RelllOf1ty. malOYlllllie. tepe\OW8flie. 1nstaI&-

- wy :;zIlj1c.cnlc mln. "~",,.e c;e elelttl)Cll'\e, l ei. 6704449 od 16.00 do 

Ku!lłe slare gosPOdarstwo rolne wokolicach 
P1'zemyśla. TIII. (090) 375761, 

Sprzedam óom drewniany w tUlllWicy 159 
jZa JednosOOj WQjskową). 

Sprzedam dom z ogrodem I budynki &ospo­
darcze oraz pole. Małkowlce 81. lei. 
6782820. 

Sprzedam dlI~e 2O-arową. ul. Sanator)ł­
ns14. 

- dyspozycyj~ -20.00. 
- clokwencja 
_ wiek do 3S I~ 5er"';s ~owy fili telefon. Syslem.X, 

6108888, 
-pnwojazdy 

Podanie ZilwicrajiłCI Ukladaóe ~ril, DMeU, po!Ióg. cykIllID' 
wanle. faktury '181. Tel. 6799727 "';eczo-

- berok~ dyplomu. rtf1l. 
ukOOczalych kursów 

_ c..... usrugowy Zakład KrawieckI. Te l. 
prosimy stladać w sekrelanacic /inny 6101876. 

ul . Lwowa ka 154 Videof11mow8llie. Studlo~. Glazela 10. 

Maszyn~ do po'ooo~cJI rajsloJlZodlak. (084) • • 
863548, • CENTRUM • 
Nys. do lemcntu! maglel eleklr )'Clny. Tel. • ANALITYCZNE S.c. • 
6101432. • • 

• czynncodpoo.dopt. - 1.00. I1 .00 . 
OdzIeł ut)waną sprzedam. likwidacja Skle- • sobo:lu _ 8.00.12.00 • 
Pll· Tel. 6719824 po 20.00. • S!'«'plijci analilyki k1iniwej ")'konui:I • 
Piec gazDI'I'Y c.o. 26 KW. nowe u.berka t. . 1>ao.\Ini>.~ • 
liwne. nowa wanna. Tel. 6188288 pO po. · r ll'tl,.:,'proalll, · GII~' 
ludnlu. • Mnnunów,u..,dllotftskini~~) • 

• n. "'1IO"irj ~ 1uy apworul1urnClJbillki<j • 
Plas~ 224. kOmbajn liem nillCzllly . KMik'. • rll1l»' ABBOT • 
Halin. Pili •• CIePlict k. Sienlavoy. • • 

Pslłnle~ 10 ton •• kllynk l nil JajlI. 
6213153. 

Siatka ogrodlel\lowe. KochłlOOW'sklego 
22. tel . 6707395. 

Splzedam betonia rkę 150 OlU bojlei 
11eIItr. 80 I. Wiad.: leI. 6184188. 

$plledllm boherkl rOdowodowe. Te l. 
6 787526. 

11981 
Tom&-
• tel. 

Sprzedam kiosk handlOwY nil bietnl baz&­
lU Polonia. Tel. 6786666 do 15.0 0. 
6702409 po 16.00. 

St)rzadam miocie. cielną kto~. lal esie. 
OlOzd Er!bieta. 

SpIlIdam owcza/ki Collie. Tel. (016) 
6215662. 

Sprzedam pIanino. mełJlośdan~, .KfllS~ 
czyn'. Tel. 6701755 . 

Sprzedam punkt gi!l:Stronomicm1z peInym 
wyposa!eniem. '/I centrum ja5llOnomilllil 
bazarze Polonia , Te-l. 6199 58, 

Splzedam szczeniaki dobermany. Tel . 
6108801. 

Sprzedam lanlo migom8l. Tel. 6702723 po 
18.00. 

Splzedam zestaw SBlełilarny. Tel . 
6702906. 

A3 SANDEN'f: usltflitl'lle zębów 'II uśpieniu, 
pełny lak/u usilili stomaloloJlclnydl. 
Cl)'nny: W1ore~. śloda. ClW8flek 15,()()" 
19.00. Plzemyśl . św. Jana 21. leI. 
6101361. 6709256 codlleMifl. 

Chofoby tar~, tukr~a, Enookrynolog 
WIodlimle,z ZiemińskJ. Jarosław. św. OlI­
cha 8. CO<1!It-nnIe od 9.00, Tat 6213660, 
6217711. 

LaryngOlog Janusz Margański prmmUje 
ponIedzi.k. Ś!'oda. lIi.ek, 16.0017.00. 
J.Maja 59. 

: SPECJALISTA UROLOG : 
• Adam Balicki • • • 
• prz}jmuje .~ 
• \\1orki i piątki . .... · .~ • 15.30-17.00 • • · .............. ~ 

R, jl ,tfaCla CJkldvtHl" a 
td 090213959 

Pnepraszam Par>a kierownika bazaru l a ~ k""aIerke, w celi\! 36(1.380 mln SI&­
r)Cłl Zł. Tel. 6101449 po poio,d'IIu. 

Sprzedam dlIllllce 8 ar. pr:ylJ. WęgIefskiej. 
Tel . 6702425. 

37-700 Przemyłl li? MagI$tel Realizacji relewil)j/lej. 6702763. .... _____ ..:. __ .J ; 6799138. 

P1'l""stne pedlil{/)'Cme wll)'Iy domowe Ann~ 
5eldel-Pilecks, lekall chorób Illleelęcych. 
specjalista reumatoloe. Tel. 703020. obrazę sIowną. fratlClsm; Grngorczyk. "'l 

B REKlAM'!' I CXiŁOSZEtM 00 TYGODN IKA tyciE PRZEMYSKIE PRlYJIłilIĄ: SfKRElARIAT - PRZEM't'ŚL UL BARSKA 15. TU. 6702200. BIURO I'ODflOtv 5J.JIrA!. 11. FRANClSZK.A.ŃSKA 2. lELJfAX 6787926, OOOlW. REOAKCJI- JAROSl:AW. PL MK:KlWIClA 10. TEL 6212034, 62111114 
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BUDOWNICTWO , D pM .; N ,E~LJCHOMOSCI "0~j;{~~;~, .~;,:, . 
Systemy wnętrz 

Więcej mie.zkań 'ogrzewamy w sposób 
przyjazny środowisku 

Więcej gazu Składana deroba 
Jak podał Główny Urząd Statystyczny; w Polsce 
coraz więcej mieszkań ogrzewa się według 
nowoczesnych technologii . przyjaznych środowi­
sku. 

Jeśli niedawno kupiłeś mieszkanie, a nie masz szafy w spadku po rodzicach, 
pomyśl o innym sposobie zorganizowania miejsca na garderobę, buty, pudła, 
parasole czy inne podręczne rzeczy. 

M imo że w !>y!> te mach 
gr.lewczych sektora ko­

munalno-bytowego nadal domi­
nują kotły węglowe, to ich ilo­
ściowy udział w dos tawach 
energii cieplnej zmalał w 1996 
r. w stosunku do roku poprzed­
niego o 4,8 proc. 

Najbardziej, bo o 3,5 proc. 
zwiększył s ię udzi ał kotłów ga­
zowych, uznawanych za naj. 
mniej szkodliwe dla ś rodowi­
ska. Cor.JZczęściej instalowane 
są również kotły o lejowe. W 

badanym okres ie ich udział 
wzrósł z 3 do 4, I proc. 

Obserwowany wzrost liczby 
insta lowanych kotłów gazo­
wych i olejowych na~tąpił w 
dużej mierze kosztem spadku 
i l ości kotłów ruszto wych na 
koks, których udział ilośc iowy 
zmniejs7jł s ię z 32,2 proc. w 
1995 r. do 28,4 proc. w [996 r. 

W occnie GUS la korzystna 
dla środowiska tendencja utrLy­
ma s i ę również w następnych 
latach. 

elewacje 
Kamienne i marmurowe bloki przecinane na formatowe 
płyty w Pińczowskich Zakładach Kamienia Budowlane­
go w woj. kieleckim wydają charakterystyczne dźwiękJ. 

Gdy kmj;1 je cyrkulark i i traki, ,,śpiewają" kaidy na swój 
sposób-powiedział organizator produkcji Andrzej K wa­

śny, a potwierdzili to skaloicy z zakładu . 
Kaida skała ma swój głos: lrawertyn jest basowy. "wola 

morawiecka" - melodyjna, "pińczak" - piskliwy. "zygmun­
tówka"" szumiąca, "biała Marianna" - płaczliwa. 

Elewacyjne płyty marmurowej kamienne z Pińczowa zdo­
bią reprezentacyjne budynki w całym kraju. Są układane w 
barwne mozaiki, ostatnio najczęśc iej w bankach, kościołach i 
urtędach WiU'S1.3wy, Gdańska, Sosnowca, Poznania i Tamo­
wa. 

Pokrycia dachowe - przegląd (4) 

Wiele firm oferuje obec­
nie systemy 1.abudow~ 
wnęlrt z przesuwnymi 

drzwiami , daj'lce pcwno~ć po. 
mieszczenia wszystkiego, naco 
przyjdzie ochota. Systemy te są 
sk ładane, co daje niemal nie­
ogr,m ic1.One możl i wości zesta­
wiania poszczególnych elemen­
tów. a co ważniejsze - możli­

wość zagospodmowania każdej 
wolnej przestrLeni. 

Zlprojcktowanie wnętr/.ajest 
niezwyk le proste: trzeba zdecy­
dować , ile potrzebujemy miejsca 
na wies1.aki, półk i, szunady itd .• 
a następnie wybrać tzw. bazę, 
czyli szkielet zabudowy onu typ. 
kolor i l iczbę dr7.wi . 

Zestawy zapewni ają wszyst­
kie dr<jżki podporowe i wiesza­
kowe dla danego wnętrza. Są 
bardzo wytrzymałe i łatwe w 
montażu . Zestawy typu baza 
1.apcwniają nie tylko przes t rzeń 
na wie.~zaki, ale t eż formują 
pods tawową strukturę wnętrLa. 

do którego będą dopasowane 
szunady, półk i , stelaże na buty 
itp. - według uznania. 

Zestawy półek są stalowe, 
pokryte zwykle białym lak ie­
rem, co nadaje im bardzo este­
tyczny wygląd . Są idealne na 
swetry, bluzy czy ręcznik i , ale 
równici na ciężk ie rzeczy, ta­
kie jak walizki, książki czy pu­
dła. Wygodne są również szu­
nady, zwykle prLeznaczone na 
mniejsze rzeczy - skarpe tki 
czy bieliznę. U dołu wnęki naj­
lepiej zamontować s telaże na 
buty. 

Orlwi prLesuw;me i sl; łada­
ne (można je instal ować rów­
niei w pokoju dzi en nym, 
kuchni czy łazience) pozwala­
ją na wykorąstanie każdego 

centymetra powierzchni, któ­
ra do tychczas była bezuży· 
teczna. J eśli na dodatek będą 
to drzwi z lu strem , dadzą wra­
żenie większej przesIrleni, a 
po nadto wprowadzij w i ęcej 
nat ural nego św i a tła. 

Lustra typu noat - idealn.ie 
płaskie - Sij zabezpieczone z 
drugiej strony folią bezp ieczeń­
stwa. W prlyp<ldku zbicia lust ra 
(co niejest łatwe , gdyż cechuje 
się wysoką wy trzy małością 
mechaniczni') , pozostaje ono 

,Folia i efekt cieplarniany 
W naszym cyklu o materiałach na pokrycia dachowe omówiliśmy już najczęściej spotykane: bla~ 
chę, papę , dachówki ceramiczne, bitumiczne i cementowe. Dziś kolej na te najmniej znane, a 
więc parę słów o pokryciach z tworzyw sztucznych i płyt włóknisto-cementowych a ponadto o fo· 
liach dachowych. 

Płyta włóknisto-cemenłowa 

Płyty wytwarzane z cementu 
i włóknacclulozowo-polipropy­
lenowego są mało znane. Ich 
powierzchnię maluje się meto­
dą natry!>kową farbami akrylo­
wymi. dzięki czemu dostępne są 
w wiciu kolorach. Produkowa­
ne są w dwóch kształtach - pła­
skie i faliste. Nie są ciężk i e: pła­
skie - 12.4 kg na m kw., faliste 
-7.8 kg na m kw. Są dostępne 
w różnych wie lkośc iach w za­
l eżnośc i od rodzaju . 

Sil niepalne, ccchująs iędużą 
izo l 'acją akustyczną . Do ich pro­
dukcji nie używa się azbestu. 
Można je stosować na wszyst­
kie pokrycia dachowe. Produ­
cenci dają 30 lat gwarancji . 

Ceny: 20-25 zł za m kw. 

Tworzywa sztuczne 
Najczęściej używane mate­

riały do pokryć dachowych z 
tworLYw sztucznych lo : 
- poliwęglan komorowy (PC). 
- poliwęgl an lity (gładki lub 

ornamentowy), 
- spieniony PVC (twardy, bez­

barwny). 
-polistyren (PS), 
-polimetakrylan (gładk i , orna-

mentowy. ekmudowany). 
Są dos tępne w wielu rozma­

itych kolorach: prLezroczyste, 
mleczne. brązowe (efekt pr.ly­
dym ienia), zielone i inne - na 
zamówien ie. Są bardzo odpor-

ne na udar -zatrLymują znacz­
ną część prom ieni słonecznych 
latem, a zimą - dzięk i tzw. mi­
kropryzmom - zwiększają efekt 
cieplarn i:.my. 

Pły ty ze sztucznych tworąw 
nadają się na pokrycii\ dachowe 
głównie do pom ieszczeń du ­
żych. budynków biurowych. hal 
sporlowych, garaży. 

Płyty po l iwęg lanowe są do­
stępne w we rsji z powłoką 
ochronnij prled promieniowa­
niem UV, bez tej powłoki, oraz 

z powłoką ochronną prLed UV, 
ścieraniem i zarysowaniem. Sij 
odporne na czynniki atmosfe­
ryczne, trudno zapalne. 

Ceny w za leżności od rodza­
ju wahają s i ę od 30do 100 zł za 
mkw. 

Folia wierzchniego krycia 
Folie s ą wytwarzane zwykle 

z PVC, ~e zbrojeniem z włókna 
po li estrowego lub wł ókna 
szklanego. Sprzedawane Sil w 
pasach, które łączy s ię spawa-

jijc. Od spodu mogą być gład· 
kic lub mieć warstwę filcu. Na­
dają się na podłoża betonowe i 
bitumiczne . Przytwierdza s ięje 
mechaniczn ie, Za pomocą spe­
cjalnego kleju adhezyjnego lub 
gor<jcej masy bitumicznej. 

(Pokrycia .fq oczywiście naj­
ważniejsze na dachu, ale tiU­
ha leż zadbać o I)'nny, wywietrz­
niki. mry itp. Zajmiemysif nimi 
II' jednym z nasti'pnycllnwllt'­
rów.) 

cały czas w ramie, nie powodu· 
jąc zagrożenia odłamkami. 

Składając zamówienie na ze­
staw do zabudowy wnętrza, po­
dajemy rozmiary pmzczegól­
nych elementów i drLwi , więc 
będą dokładn ie takie,jak chce­
my. Możemy nimi wypełnić 
prlestrleń od ściany do ściany, 
od sufitu do podłogi - w ten 
sposób można uzyskać obję ­
tość, którd uwolni nas od do· 
datkowych komód, regałów , 

meblościanek i pawlaczy . 

RGI 
PAtDZIERNIK '97 
10.12 - Przemyśl 
• Budownictwo. Salon Meblo­
wy. Wnętrza. 
Organizator: Union O.K. 
1,S.18 - Ktak6w 
• Elektro-Energy '97. Targi Elek­
trotechniki, Elektroniki I Elektro­
energetyki. 
Organizator. Centrum Targowe 
Chembudowa Kraków SA. 
24-26 - Tamobmte 
• VlI Nadwiślańskie Targi Ko­
operacji. 
Organizator: Tcmobrzeska p,geo. 
eja Rozwoju Regionalnego. 
26-28 - Krak6w 
• Jesienna Wystawa Ogrodnic­
twa. 
Organizator: Centrum Targowe 
Chembudowa Kraków SA. 

~rTOWANIA 
Na rynku materiałów budo'N' 
lanych nadal otywlenie. Wrze­
sień na giełdach byt tl<Ktjcyj. 
nie znacznie lepszy niż miesią. 
ce letnie. 
Dużym zainteresowaniem cie­
szą się wciąt ~rnent. cegły, 
bloczki betonowe. Ostatnio 
notuje się coraz więkSzy po.­
pyt na materiały pokryciowe. 
WzrosłY eeny niektórych pro­
duktów. 
CENY: 
styropian: 96,()().116,OO 
cement: J.70,OO/t 
wapno: 220,OO/t 
bloczki siporex: 2,90jszt. 
bloczki max: 2,OOjszt. 
bloczki bel. kom.: 4,13jszt. 
folia dachowa: l,85/m kW. 
rynny pcv: a,35/m.b. 

. Sp6/kaCementyOżcroNskiedo 
15 pa1dziemika ofenłe cement 
workowany w cenie 165 zł Z8 
'ooę, 
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